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Bardzo między Ludźmi zagęfzczoney, 
wróżoe lę Towarzyltwa Ludzkiego 
kontrakty w Kradaiącey, 
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pom. qui aliud latrocinium & pare 
ricidiuo nomiaaverit, non procul 
ab eo quod decet aberraverit, Quid 
enim refert, an clanculum perfolsis 
muris, prædonis more, aliena habess, & 
prætereuntis cæde; te eorum que haa 
beat Dominun coaftituas; an fcenoris 
nece(sitate acguiras ea, que ad te non 


pertinent? S. Gregorius Nyfsenus 
Hom. 4, in Ecclèfasten. 


Do SZCZODROBLIWOSCI 


R Woim nakładem, ,0 czci godna 
AA | A; SZCZODROBLIWOŚCI,, te o 

VNA Lichwie Kazania ua widok pu» 
JAA bliczny wychodzą: fłufność f[2- 
ma wyciąga, aby na dowod wdzięcznego 
obowiązku, me inaczey, tylko Twoim tež 
Imiemiem, ozdobione wychodziły. 

Ze SZCZODROBLIWOSCIĄ famą 
iefleś , drugim dobrze zawfe czynić przede 
fiebierzef: aże Licbwa Ludzi 2 dobrego 
mienia odziera , nią Jie navburdziej, y z Cze 
łego ferca Brzydzif. Radsbyć ią z Toa 
warzyfźwa ludzkiego wykorzenić: 2 ponies 
waż Kazanią że proslo na mą biłą. pos 

| trzebny na ich wydanie koft, nawet nie pros 

fona, Sama z checi fwowy offiaruief a 
Tak iednemeu czyniąc dobrze, Dobrodzieye 
śłwo fuie do wielu rozciąga: bó ochy» 
dzając; tym fpofobem Lichwę „wielu od niey 
obronić y zachować ufituief, 

Znać żeś Panjktego Radu, y że Krew 
nayzacnieyfa przez żyły naypierwfych w 
Narodzie Ludzi płynąca, ficzęsśliwym nurtem, 
na Ciebie fig zlala, ponieważ w boyney dos 
broczynności fwoiey, famą fie tylko Ta 

g 


Jka Wfpeniatością rządzif. W vozdae 
waniu darów fwoich, nie na to fię ogląda, 
co komu wziąść, ale ne to, co Tobie dać, 
y wyświaądczyć przyśła. 

Tey Pańfkiey w dobrzeczynieniu wfpas 
miałości Twotey, o iakże rozliczne przed 
oczyma dowody mamy! Świadkiem iey fa 
Kościoły, z ktorycheś kilka nowo wyśławi= 
ła y upofażyła, a daleko wiecey, kof toa 
wnemi do chwały Bafkiey forzętami nadała, 
$wiadkiem ta Stołeczne Miasto, y Dobra 
zwłafne dziedziczne, które nie mniey w/pae 
niałemi, iak kol town mi do mieg kania Faa 
brjkami zdobić. $wisdkiem też. fame 
Dobra dziedziczne dobrocią natury wrzee 
czy zdrowiu ludzkiemu pomocne opatrzone, 
do ktorych nayzacnieyfe, w Kratu Ofoby, 
dla poratowania, 'potrzebnegoKośenłowi 3 
Qyczyznie zdrowia, wnyślnie zapraffafe 
Swiadkiem nie maiące. do fwniego posla 
ñowiensa pofagu Panienkt, dla ktorych, 
przyzwoity na to, z fwoiey fortuny Fundu 
obmyślaf,  Swiadkit m wfeląkiego Stana 
Ubodzy, ktorych ciężki niedośłatek, y iae 
wnie, y pokryłomo, koynością fiwoią wfpoe 
magdf, 4 że tyfiączne anne dowody 0a 
pifces Swiadkiem na koniec ża fam ien | 
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Fem, ktory, krom innych fzczodroblrwych 
łafk, tę też w ficzegulności odbieram: Ze 
boynością Twoi wyparty, Y przed iym; 
noie o nies mierielnośca Duly Kazania wya 
datem, y teraz ie iz o Lichwie Kazania 
wydaię. 
akże tedy Samą przez fie SZCZO*» 
DRÓBLIWOŚCIĄ me iesże! , kiedy tak hoya 
nie y w/panżale fwote na Ludzi dary rozda= 
ief? Cnotać w prawdzie żadna, ofobno fie 
od Ojoby ludzkiey oddzielona nie znayduie: 
Ty miOjoby fwoiey wymieniać nie każeflą 
wfak dofyć rozkazowi Twsiemu żadofąć 
*ezynię , kiedy Pańfką O/obę Twoię, pod ies 
Cnoty, klora fczegulniesfiym wielkiey Due 
fo Twoiey Charakterem. ieśl, Imieniem 
ukrywam. 
Przyimiyże więc o czci godna SZCZO. 


' DROBLIWOŚCI, żę iakążkolwiek pracę 


enoi, ktorą boynym nakładem Twoim wy- 
daną, na znak obowiązancy wdzięcznofci, 
Imieniowi Twoiemu poświęcam. Przyimicy 
y to życzenie, ktore do checi Twoiey przy- 
Ślojowane, u Nóg Twoich fkładam: abyś 
w długo-leśnim Życiu fwotm, tyle zawfe 
miała, żebyć przy Penfkiey okazałości, 


Pańfką też W fpaniałożcią, drugim sobras 


zawfie, czynić mogla. 
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APPROBATIO 
LUCAS . STANISLAUS 
De Godúrow 


GODUROWSKI 


Utriusque $. D: Ecćlefiarum, Cathedralis 

Decanus , Collegiate  Stanislaopolienfis 

Canonicisziizijudex Delegatus Metropolia 
tanus Leopolienfis, 


* UM Eonciones, contra detefabile vitium 
UfurezGSacris profanisque legibus vetie 
tum,jffydio ac iadefefso labore  jlluftrie 

Admodum Reverendi Audrtz FILIPRCKI, 
Bcclefz Cathedralis Metropolitanz Leopolia 
enfis Cavoniti SupernQmerarii, 8 paulo ante 
Concionatoris, nonmódo elaborstx, verum 
cum pienifsiwa fatisfaltione Noftra. & pecte 
liari dudieńtium Chrifti fidelium lucro predicaa 
tz, ctiam fi Typis rmandentar; uberrimum 
fultaw Gotallacurz; nibilquę fidei ac bonis 
moribus. contrarium in fe contineant, prout 
Syoodálés Librorum Cenfores atreftantur; ideo 
ut Typis måndari libere ac liclte_ pofsint s ét 
valeant,- Authoritate Ordinaria damug” Ge 
impertimur Facultatem, ~ Leopoli, Die zą. 
Menfis Augufti Anno Domini 1782. 


L. S. GODUROWSKI D.7.D.M.L, 
mpp. 
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Co iefł, y iak wielkie złe Licbwać 


Na Niedzielę pierwfzą w Poft. 


Hec omnia Tibi dabo, si cadens ados 
raveris me. Nath. 4: 


Gø lewiem Słuchacze gężeł mo- 


AE że bydź ktora, do” zjęmania 
Jenoty czlowieka filnieyiza 


Ea S 


A SA pokufa;*iako iet nie pomiat- 
kowana Dóbr doczelnych, y zylfkow 


z nich pochodzących chciwość. W pra- 


wdzie fam czart przeklęty wiele © niey 
A fa- 
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fądził: y dla tego kufząc rozmaicie na 
pufzczy Chryltufa, tę tobie ,iako nay- 
gwaitownieyfzą, na koniec zoltawił., 
Pierwfze dwie pokufy, ktorych na 
niego zażył, nie zdały mu fię tak mo- 
cne: żeby fię tego, czy Chryftus był 
prawdziwym Bogiem, cży zaś fzcze- 
rym tylko Człowiekiem, przez nie 
dowiedział. Więc do tey fię nako- 
niec trzeciey, iako do bay potężniey- 
fzego taranu udał; niby fobie w ten 
fpofob rozważając: że ieżeli to nie 
ieft prawdziwy Syn Boży, iuż teżon 
tu, na ten tak wielki offiarowanych 
fobie Dobr doczefnych zyfk, konie- 
cznie upaść muśi. Ale czego on przez 
nią na Chryftufie Panu zyfkać nie 
mogł: iakże wiele przez nią na Lu- 
dziąch chciwych y takomych zyfku. 
ie: ofąbliwie na tych, ktorzy pienięa 
dzmi robią, e rozmaite ala tego ktzy« 
wdy y niefprawiedliwości popełoiaią! 
Ztąd też Chryflus Paa w Ewangelii 
nie raz bogactwa y ziki z dóbr dow 
czefnych nabyte, mamamoną niefpra. 
wie- 
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wiedliwości nazwał; nie. tylko dla te» 
go: że ich/żaden, iako Hieronim Święty 
mowi (2) nabydź nie może, tylko 
aż ie drugi utraci; ele też'dla tego, że 
jako nas codzienne doświadczenie upē- 
wnia, wiele fię w famym ich naby- 
| waniu, krzywdy y niefprawiedHwości 
popełnia. Nayzwyczaynieyfzaiednak 
w tey materyi niefprawiedliwość Li- 
| chwy ieft; y tak fzeroko między lu- 
dźmi panuie, że fię nawet w nayfpra< 
wiedliwfze  towarzyftwa ludzkiego 
kontrakty, bądź iawhie, bądż potaiee 
mnie wkrada, Trzeba ią: wam ochye 
dzić; tę ia na kilku wciąż po fobie 
naftępuiących Kazaniach wykonam, 
ażebym wam o rzeczy tak potrzebney 
dokładną naukę podał, Cała zaśo tey 
mmateryi nauka w tych fig trzech py- 
taniach zamknąć może: Nayprzod czy 
fię godzi izki płat y zyfk, od rzeczy 
pożyczonych za fmo tyłko pożycze= 
nie wziąść? Pot, czy fię przy- 
naymniey z poży, m mogą znieyść 
ap inne 
(«) S. Hiero; q. 1, ad Hedibiam, 
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inne takie Rufzne przyczyhy, ktore 
by takowego platu y 'zylku . godae 
bytyż Potrzecie iak różne towarzy» 
Rwa ludzkiego kontrakty y umowy 
według tego oboyga określić, aby 
żądney w lobie iichwiar(kiey przyfa- 
dy nie miały? Pierwfze pytanie na 
pierw(zych dwoch Kazaniach utatwię, 
drugie. zaś y trzecie na dalfzych ro- 
ftrząfnąć y obiaśaić zechcę, Was tyl- 
ko profzę , abyście w fluchaniu fate- 
czni byli; a przychodzące wam różne 
z firony tego wątpliwości aż do;koń: 
ca zawiefili: bo nie można wfzyltkiego 
razem powiedzić, y nie należy (ię tyl- 
ko porządkiem, iak co z czego wy» 
plywa mowić. Jać w niczym popfu- 
tym obyczaiom ludzkim pobłażyć nie 
zechcę; ale y owey fię też dzikiey 
furowości chronić będę, co to wkla- 
da na (umienia ciężar, ktorego BOG y 
Kościot nie włoż* s y ktorego ona fas 
ma podobno ;4 | to ief w po~ 
b. nie chce. 

PY pyänii zacznę: 

czy 


X 2 X 5 
| czy fię godzi iaki płat y zyfk od po» 


| życzenia, za femo tylko pożyczenie 
wziąść: Jżebyście z ftrony niego do= 
brze obiaśnieni zoftali, trzy wam rze» 
czy: przełożę: có ieft lichwa, iak niee 
godziwa ieft lichwa. y ik żadoą wys 
mówką nie może bydź ufprawiedli: 
wiona lichwa. 

Strafzna iak Oboz ufzykowany Nie- 
pokałanie poczęta Panno nds prolfiemy, 
przeciwko tey tak potężney zyfku 
doczę!nego pokufie mężaenił uczyń! 


CZĘŚC. PIER WSZAĄ. 


Pa od pierwfzego: y co 
„iet w rzeczy famey lichwa, na 
czym icta iey własciwie zależy, ik 
może bydź naydokładniey wytiuma- 
czmy.  Zgadzaią (ię Da to wfzyfcy 
Tbeoligowie, iż lichwa nic iofzego 
nie ieft, tylko gyík ktory z pożycza: 
nia rośnie. Bo lichwa tym Gę odia=" 
nych zgłków rózni, że iofze  zyfki 
o AGM z ku- 


k 
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z kupiećłwa y z roboty cofną; fama 
zaś lichwa iefł zylk taki, ktory nie z 
roboty, ani zkupiećtwa, ale z mego 
tylko pożyczania rośnie. Dła czego 
zaś zylk z.kupiećtwa nie ief lichwą, 
a zylk z. pożyczania ielt lichwg, ła» 
two. (ię. przyczyny domyślić: bo rge- 
czy kupas nie fą zawfze iedney ce» ` 
ny, ale dziś f} tańfze, a iutro. mogą 
bydź. drożfze; przeto. ie czafu. {wego 
drożey przedaiąc, z.przedania owegą 
zyk. Hufzny, uróść może. Lecz pie» 
niądze zawfze fą iedney ceny; nie moe 
żną tedy, ich tylko iędnako fzacowąć; 
naprzykład tyfiąc złotych, tylko za, 
tyfiąc złotych; a za tym zylk, ktory 
fummę przechodzi, iako nie fiufzny 
lichwą mazwany ief. Przy.tedy rze» 
czy wlichwie upatruieęmy, bez. ktoe 
rych onabydź nie może: pożyczanie, 
zyfk, y to,żeten zyfk nie zinnych 
przyczyn, ale tylko.z pożyczania, To= 
śnie. tych trzech rzeczy żadna o» 
fobno wzięta lichwy nie czyni: bo y 
zyk bez pożyczania lichwą niee, 


| tylko. pożyczania rośnie, 
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y pożyczanie bez zytky lichwą nie 
iet, y zylk przy pożyczaniu z iafzych 
przyczyn, a nie z famęgo pożyczanią 
pochodzący, lichwą nie ielt, lecz 
gdzie fię te trzy rzeczy, to ieft, y 
zylk, y. pożyczanie, y to, że ten zy(ls 
z pozyczania pochodzi, wraz z fobą 
znieydą; tam fig prawdziwie lichwa 
znayduie, Wfzyftkie te trzy rzeczy 
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| rozbierzmy w fzczegulności, bo kae 


żda znich faczegulnieyfzego wykładu 
potrzeDuie. 

A. hayprzod- o zyfku mowiąc: nie 
mamy rozumieć:iż. w ten czas tylko 


| lichwa iet, kiedy (ię pieniądze od fae 


mego tylko pożyczania biorą: ale ka» 
żdy zgoła pożytek, ktory fię za pie» 
niądze fzacować może, gdy z famego 
prawdziwie 


| lichwiariki iet. Bo żylkać to,co zas 


pieniądze ftoi, w rzeczy. Gmey zylkos 
wi (ię pieniężaemu równa. Bardzo 
fię tedy mylą, ktorzy. pożyczałąc, Zy= 
zku pieniężnego brać nie chcą a tym 
ćzafem zóżne fobię roboty, powinno: 
SGH 
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ści y podarki wymawiaiąs właśnie ia» 
koby ro lichwa do famych tylko pies 
niędzy przywiązana była; albo jakoby 
jofze pożyteczne rzeczy W iftocie fwo- 
jey pieniądzom fię nie równaiy, Li: 
chwa tedy ie, kiedy Panowie po- 
życzaiąc Poddanym pieniędzy , tę -na 
nich powinność kładą, aby oddawfzy 
im wcale pieniądze; dni im kilka za 
to robili.. Łichwa ieft, kiedy kto a 
pożyczenie pieniędzy profzóny, ten 
na profzącego obowiązek wkłada, a= 
by częsć żądaney fummy w innych 
rzeczach, ktorych bynaymniey nie 
otrzebuie, od niego brał.« Lichwa 
iet, kiedy kto pożycza kupcowi pie. 
piędzy, aby mu za to rzecz jaką ta- 
niey, niż iet z fiebie - warta, przedał; 
bo czego kupcowi do fiufzney ceny 
nie dodanie. to (obie za zyłk y za po” 
żytek od pożyczenia bierze. Lichwa 
iet, kiedy kupiec daiąc na borg, dro» 
żey «dla tego ceni, niż rzecz fama w | 
fobie foi, bo dawać na borg, ieft w | 
rzeczy famey pożyczać ARIE; aż. | 
o 
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do oddania: 2 za tym brać co więcey 
dla borgowania, ich w rzeczy {amey 
brać cd pożyczania, Chyba żeby 
kupiec borgułąc, fzkodę iaką ponofił, 
to na ten czas może IZECZ OWĘ dro- 
żey cenić, nie dla borgowania, alę.dla 
nadgrody fzkody owcy,Za borgowa- 
piem podiętey, Lichwa także ieh, 
zapłacić kopcowi przed czalem, ‘sby 
on potym taniey , niź rzecz będzie war- 
ta, przedał: bo zapłacić przed czalem 
ieft pożyczyć pieniędzy 32 do czatu 
targowego, 8 kupować dla tego Tat 
niey, ieft. zyfkać od pożyczania to».: 
czego fię do fiufzney ceny nie, dos, 
daie. Lichwa iefzcze ieft, pożyczać: 
ieniędzy Panom, wymawiaiąc fobie : 
u nich wolność od płacenia myta, CZyn= 
fzow , y innych: powinności: bo io». 
trzymanie takowych rzeczy 23 pie- 
niądze ftoi, y pieniędźmi (ię ich lu- 


dzie dokupuią; chyba żeby to DIE 2 7 


umowy, ale z dobrey Pańikiey woli 
pochodziło. Lichwa nakoniec ief, 
pożyczać dzielięć na przykład korcy 
zbo- 
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zbaża podłego, aby drugie dziefięć 
korcy dobrego y przedniego, oddane 
były; bo fię takowym pożyczaniem 
tak wiele zyzkuie, iak wiele dobre y 
przednie zboże, złe y- podłe fzacun= 
kiem fwoim przechodzi,  Wfzakże nie 
była by lichwa dać korzec  fuchego 
zboża na wiofnę, aby świeżym oddóa 
no w iefieni, y nad to co więcey: bo 
fuchego zboża. więcey niż świeżego 
w korzec idzie. Także, ponieważ 
na wiofhę zboże drożfze ielft,a w ie- 
fieni: tańfze: nie była by lichwa, dać 
ezafu wiofny, w tych pieniądzach, zą 
ktore na ten czas fłois a za one pie- 
niądze wymowić fobie tyte. korcy 
zboża, ile w iefieni za takie pieniąe 
dae dofłać można, Także, iezli po- 
Życzam zboża, kiedy tanie, a moje 
ie oddaią cząfu drożfzego, mogę tek 
wiele miar wziąść, iakom wiele daf; 
bo ren zyzk vie dla pożyczania, ale dła 
drogościzboża uróf: wfzakże iednak 
wolno bydź ma mojemu dłużnikowi.y 
przed czafem mi drożfzym oddać, 
Jeżeli 


4 
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Jeżeli też teraz zboże tanie, a ia. mia. 
łem wolą chować ie do czalu drożfze- 
go, mogę ie teraz trochę droźćy prze- 
dać, madgradzaiąc fobie ow  zylk, 


ktory bym wiał, gdy bym zboże da ` 


czału drożfzego dochował: wfzakże 
iż ten zyfk nie ieft ze w(zyltkim dla 
różnych przyczyn pewny, nie powie 
nienem go wfzyfikiego wyciągać, aja 
powinienem nieco według. nie pewna- 
ści opuścić. Jednym tedy fMowem 


mowiąc: wfzelki, zyfk lub w pienią-* 


dzach lub wiofzych rzeczach. poży= 
tecznych, lichwą będzie, kiedy dla fa- 
mego tylko. pożyczania, albo za to, 
co poży,czaniu iliotne ieft, iako po» 
winność jaka wyciągany y dawany bę» 
dzie; bo iako Gę z nauki wizyftkich 
Tbeologów rzekło: lichwa, iet zyk 
2 pożyczania. 

Lecz y to też potrzeba. wyłożyć, 
co. fię tu. ma. przez. pożyczanie ro- 
zumieć. 
obiaśniam. Co infzego ieft darować, co 
iąfżego. przedać, a co infzego pożye 

| czyć, 


Ja wam to. w ten. fpofob. 
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czyć. | Tenco daruie, daie rzecz fwo» 
ię drugiemu wiecznemi czaly, nie chcąc 
aby mu byla oddana, ani fama przez 

` fię, ani miafto niey inna druga. Ten 
co przedaie, daie rzecz (woię drugie. 
„mu, nie chcąc aby mu byfa wrócona; 
wizakże iednak bierze fłufzną y r0- 
wng oneyże nadgrodę. Ten zaś co 
pożycza, śrzodkiem idzie, bo 2cz da- 
„łe rzecz fwoię włafną drugiemu, y 
niechce żeby mu rzecz ona właśnie 
oddana byta;„wfzakże chce, aby in. 
sfzą rzecz taką y tak dobrą iako ona 

` była, za nią fwego czafu odebrał. Na 
„przykład kro pożycza drugiemu pie» 
niędzy, dozwala mu onych pieniędzy 
na co chce użyć, y isko chce ftrawić; 
ale Ba to mieylce chce, aby mu infze 
pieniądze także też dobre w (wey ca- 
łości oddał. Z kąd mamy tę między 
e temi trzema kontraktami rożnicę: abo 
'acz'y ten co daruje, y ten co prze- 
daie, y ten co pożycza, rzecz fwoię 
włafną od fiebie oddala, a drugiemuią 

„ przywłafzcza: wizókże ten ktory da» 
ruie 
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rule. czyńi to darmo, ten co | prze- 
*daie czyni to za pieniądze, ten zaś co 
pożycza, czyni to zaiaizą, tey ktorą 
pożycza, podobną rzecz. Prawo te: 
dy pożyczania ieft to, aby ten co po» 
życza dat rzecz fwoię na wolne u- 
żywanie y ftrawienie drugiemu, a dru- 
gi aby mu powinien oddać takąż, y- 
tak dobrą a zupełną rzecz. 
Rzeczefz: wlżakże y (zat, y na, 
czynia, y tym podobnych rzeczy po- 
życzamy, nie do ftrawienia, ale tylko : 
do używania. Odpowiadam. że ten 
tylko kontrakt ma bydź właśnie po- 
życzaniem nazwany, ktorym rzecz 
bywa pożyczana na ftrawienie; jako 
to kiedy kto pożyczy. pieniędzy, zbo- 
ża, winą, y innych tym podobnych 
rzeczy, ktote używaniem  ftrawione 
bywaią: Itaki tylko kontrakt Łacin= 
nicy mutuum pazywaią: Ów za kon» 
trakt, ktorym fię rzeczy nie do ftra- 
wienia, ale tylko do używania . poe 
życzaią, iako to Domy, role; fuknie, 
naczynia, y inne tym podobne fprzęty , 
kto. < 
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które używaniem nie ging, Łacinnicy 
nie mutuum, ale commodatum 20 wią: my 
zaś Polacy dla Diedoliatku flow, o» 
boie iednym pożyczania Rowem na» 
zywamy. Jednak co fię nalzey mae 
teryi tycze, tylko do niey pięrwize 
pożyczanie, w ktorym rzecz ņa ftra- 
wienie idzie, nie zaś drugie w któr 
rym rzecz pożyczona nie ginie, wła» 
ściwie należy: bo tylko tamto nie zaś 
to licnwę rodzi, O tym tedy pożys 
czaniu, w ktorym rzecz na ftrawienie 
idzie, mowię, iż bez niego lichwa bydź 
mie może, Wfzakże pożyczanie to 
nie iedaakowo fig wfzędzie znayduie: 
bo cząfem fię jawnie znayduie, iako 
kiedy kto profzony, iawnie pieniędzy 
pożycza: 'czafem zaś nie iawnie (ię, 
ale tylko pod zafłoną albo kupowania, 
albo przedawania, w kontrakt wkra» 
das: naprzykład gdy kto w przeda. 
waniu borguie, on czekając pieniędzy 
do naznaczonego czafu, nie co innego 
czyni, tylko pożycza: także też kto 
przed czafem płaci, y targu czeka, 
nie 
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mie co innego czyni, tylko pieniędzy 
do czalu targu pożycza, lecz co fię 
lichwy tycze, malo na tym . zależy, 
czy zylk z iawnego, czy też nie z ia- 
wnego pożyczania idzie, byle tylko 
prawdziwe pożyczanie było. 
| Atoli do lichwy potrzeba ielzcze, 
| pietylko aby był zyfky pożyczanie, 
ale też aby zyfk ten nie zkąd inąd 
| lecz z pożyczania pochodził. Bo ieżeli 
fię przy pożyczaniu infzaiaka do wzię* 
| cia zyfku fłufzna przyczyna znaydzie, 
|jtedy zyk takowy bynsymniey li- 
| chwą nie będzie. Na przykład pożye 
| cza kto pieniędzy, y fam przez te 
| fzkoduie, może w.takowym razie nie 
od pożyczania, ale od (zkody fobie 
| płacić rozkazać, 1 tu fię opieraią wfzy- 
ftkie kupców obroty, ktorzy dowci- 
| pnie rożne fpofoby wynayduią, dla 
ktorych bez narufzenia fumienia y 
przyfady lichwy, brać od pożyczo» 
mych pieniędzy płat, czyli | inirefre 
mogą. Lecz o tych fpofobach, czyli 
łączących fię z pożyczaniem i 
o 


do bracia zyfku y platu przyczynach 
M będzie nauka niżey. Tu tylko dla le 
pizego obiażnienia przydaię, iż z tey 
przyczyny Mons pietatis albo góra mi- 
łofierdzia, toeft kupa pieniędzy ma 
pożyczanie ludziom ubogim y potrze. 
boym zgromadzona, a nigdy nie gi- 
nąca, żadney lichwiarfkiey przyfady 
nie ma; bo w niey, albo w niektorych 
mieyfcach przy pożyczaniu nic wię- 
cey krom zalławu nie biorą, albo po 
niektorych miegfcach tyłko mało co 
biorą, y to nie za pożyczenie, lecz w 
nadgrodę pracy tych, ktorzy onych | 
ku pożyczaniu pieniędzy ftrzegą. Tel 
zaś przyczyny. dla których by fie Ru- ( 
fznie przy pożyczaniu zyk iakowy | 
wziąść mogło, nie powinny bydź fa- | 

memuż pożyczaniu itotne, ale 2 kąd | N 
inąd przychodzące, y od famegoż po- | py 
Życzania oddzielne; bo gdyby ifto- | bo 


znemi były, iako to: że (ię pożycza- 

jąc drugiemu. wygoda czyni, że fię | 

f pieniędzy pożyczonych do czafh umo- | ;; 
| z . . 

wionego czeka; od nich zylk jakowy | 4 

brać, | 


sa 
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brać, ieddo by to było co go od fa- 


megoź pożyczenia wziąść. 

Zbieraiąc tedy w krotkie fłowa, 
co fię do tąd oblzernie mowiłó, gdzie 
fię razem te trzy rzeczy znieydą, y 


` | zylk, y pożyczenie rzeczy iakiey do 


firawienia, y to, że ten zyk nie z in- 


ady | fzych przyczyn, ale z famego tylko 
jch pożyczenia idzie. tam fię prawdziwie 
Pk | y rzetelnie lichwa znayduie. A gdya 
PO | śmy iuż wytłumsczyli co lichwa ieft, 
ę y na czym zależy; teraz że więc iak 
A zła y niegodziwa jeft zobaczmy. 
ch | i 
Te 
Qu CZESC DRUGA. 
owy 
fa | uśi to bydź fłuchacze rzec? nader 
kąd Mia, korey wfzelakie prawa Za- 
żpo-| kazuią. A takać właśnie lichwa ieft, 
ito* | bo przeciwko niey „iako przeciwko po» 
yozi | «gfzechney zarazie y fkazie ludzkiey, 
e ię] wfzyltkie a wfzyftkie prawa biią. A 
umo- | iż czworakie fię na świecie prawo znaye 
owy] duie:świeckie, Kościelne, Bofkie, y 
ać, A OB przyż 
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rzyrodzones patrzmy iak $te wízyə 
kie prawa lichwę potępiaią. 

Co fię prawa Swieckiego tycze: nie 
trzeba mi tu wiele ó nim mowić: bo 
acz to dopufzcza aby lichwa brana 
była: wlzakże nie dopu(zcza tego prze» 
to, aby fię to godzilo,ale tylko przes 
to, że temu bez więk(zey fzkody zaa 
pobiec nie może. Tak właśnie iako 
dopufzczaiąc aby Domy nierządne w 
Mialłach byty, nie dopufzcza tego, ia= 
ko rzeczy godziwey, ale tylko iako 
rzeczy mniey. (zkody przynofzącey. 
Bo jako mnieyfza Miau fzkoda ief, 
gdy w nim ieden tylko ofobny Dom 
nie uczciwy będzie, aniżeli aby fię 
wlzyftko Miafto nierządem mazało; 
tak też mnieyfza Rzeczy pofpolitey 
fzkoda iet, gdy ci co pieniędzy po- 
trzebuią lichwę płacą, a niżeli, gdyby 
nie maiąc zkąd pieniędzy dla (woich 
* potrzeb dofłać, albo fię łupieftwem 
y kradzieżą bawili, albo do oftatniego 
ubóftwa y ciężkiego upadku przychoe 
dzili.  Wfzakże iednak nie godzi fię 

pra= 
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prawu Swieckiemu wfzelakiey lichwy 
| dopufzczać, boby to z wielką Rze« 
| czy pofpolitey utratą, z wielkim Do- 
| mow y Famili upadkiem bydź mu- 
fiato; czego Prawodawcy y Urzędnie 


cy publiczai przeltrzegać powinni. 
fa Tak czyniliówi ftarzy Cefarze Rzym- 


fey, ktorzy nie ,dopufzczałi od fta 
ma Miefiąc, tyllo fetną część fummy 
płacić; ktorą to lichwę Censesimam 
zwali, bo fię za fo- Miefięcy fummie 
| całey rownała: nie dopufzczali tedy 
€J» | na Rok tylko dwanaście od fta pla- 
e, | cić, Oni także też wfzelakim oby- 
Jon | czaiem bronili u/uras ufurarum, to iel 
| íg | aby lichwa z lichwy nie fzła. O tym 


reia.: 
> N M 
e «0 
a Be A 


ało; | oboygu lichwy zakazie, kazdy fię w 
licy | prawach Juftiniana doczytać może. (b) 
PO* | Lecz teraz takie nafłaty czafy , że cze- 
BY | go fię u Pogankniegodziło, tego fo- 
olch | bie Chao ipo To ief 
vem | znayduią fi, **Fwiarze tak bezbożni, 
lego | iż żadnego taR" oftwu fwemu pos 


A | B2 wścią 
ać (6) in Codice tit.dujfdlaris lege eos E 


(e | lege suila | 
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wściągnienia nie czynią, ale okrutne» 
mi y nieznośnemi lichwami fwoiemi 
rozboy po maiętnościach ludzkich czy* 
nią, y ludzie potrzebne do mędzy y 
oltatniego uboltwa przywodzą, Nęe 
dza ludzka nie do miłofierdzia ich „alę 
do okrucieńftwa przywodzi, tak da 
lece że uboftwem ludzkim bogattw 
nabywaią, y łzami nędznych : łakome 
two fwoie: gafzą. O zaite oni: hq- 
du u Pana BOGA nie miłofiernego nie 
uydą, ponieważ takiego nad  Braćmi. 
fwoiemi nie miłofierdzia używaią. 
Już prawo Kościelne, nie tylko lie 
chwę potępia, ale y furowe na nią 
kary fłanowi. A nie tylko Bilkupiy 
Przełożeni Kościoła Katholickiego, ale | 
nawet powfzechne Zbory z wielu fet 
Bilkupow. zgromadzc 9, rozmaite na 


lichwiarzow kary pźfanowiły. Ofoe 
bliwie Concilium ME kie 1. Con 


cilium Lateraneńfkieg7Y czalow Ale- 
xandra III, y Concixcm  Lugduńfkie 
za czafow Grzego;za X. Przedniey- 
{ze zaś kary fjes > 7 woi lichwiarze | 

W ani 
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ani do Sakramentu Ciała: Pańfkiego , 
ani do Sakramentu pokuty przypu- 
fzczani bydź nie powinni, aż to wfzy- 
ftko czego przez lichwę nabyli, ukrzye 
wdzonym oddadzą.  1ż żadne ich 
offiary, ktoreby chcieli do Kościoła 
oddać, przyinowane bydź nie  msią, 


| jako te, ktore fię z dobr zie nabytych 


czynią. Iż teffamenta ich ktoreby 
czynili, żadney: mieć wagi nie mogą, 
y żaden przy ich czynieniu obecny 
bydź nie powinien. 1ż po śmierci po- 
grzebu Kościelnego mieć nie maig, y 
ciała ich na wieyfcu Świętym chowa- 
ne bydź nie powinny. Takie f4 o 
tym Kościoła Świętego Kanony. (c) 


| Nad to reż fame Kanony przykazuią, 


aby jawnych lichwierzow wf[zędzie za 
bezecnych y nieflawnych,a zwłafzcza 
przy fądach uznawano. Aby Prze. 


| łożeni Swieccy y Duchowni nie wae 
| żyli ię nikogo urzędownie do. płace- 


nia 


poo 

(c) L. gA 6. Decretalium Tit. de ue 
furis, & Conc. Vien Clement. uicą de Us 
fur. $. ultimo. 
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Zk, 


32 XEM 


nia lichwy przymufzać; a ieżliby ią [pre 
przed tym zapłacił, aby mu wolno by- í 
ło czynić o nią przed fądem, żeby 
mu ta wrocona była. A ieźliby kto 

z tych, co fą na Urzędzie do tego 
przefzkadzai, albo inaczey fądził; aby' 
kazdy takowy w Kłątew wpadał, 
Tak poftanowiło Concilium Wideńlkie 

za czafow Klemenfa V. Z tych tedy 
Kościoła Swiętego utaw każdy po- 
znać może, iak fię on lichwą brzya 
dzi, ponieważ tak furowe przeciwko 
niey karania y prawa fłanowi. 

Tey zaś Kościoła Świętego na li- 
chwiarzow furowości fundamentem 
ieft prawo Boże, ktore w Piśmie Swięe 
tym iorowo Lichwy zakazuje, Prae 
wo to wyrażone mamy u Dawida (dy 
Pyta on fię: Paniektoś będzie mięfzkał 
w przybytku twoimi y odpoczywać będzie 
na górze Swiętey twoścyż | między in- 
pemi rzeczami tam  wfpomnionemi. 
odpowiada: ktory pieniędzy fwoich 
nie dał na lichwę ani brał podarkow 

prze- 


e paa ~ant 


EINEN, EA 
(d) Pfale ige 


by 
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| 
dą [przeciw niewinnemu, Qui pecuniam 
je fuam non dedit ad ufuram, © munera 


fuper annoceniefm non accepit.  Dofyć to 
ielt iafoe y furowe prawo Boże, po- 
nieważ wizyftkich lichwiarzow od 
Kroleftwa Niebiefkiego na wieki wy- 
łącza. A ieźliby kto rozumiał, że to 
Dawid tylko o Zydach napifał, niech 
liç onym na początku Pfalmu fowom 


przypatrzy: Domine quis babuabię im 


zabernacalo tuo? Panie ktoż będzie mię= 
fzkał w przybytku twoim? gdzie, iż 
powfzechnie mowi o tych wfzyftkich, 


ktorzy więfzkać maią w. przybytku: 


Bożym; tedyć to nie tylko o Zydach 
ale y o Chrześcianach rozumi: bo nie 
tylko Zydzi ale y Chrześcianie mięe 
fzkać maiqą w przybytku Bożym. A 
do tego, wizyftkie inne rzeczy , ktore 
tam wipomina Dawid, iako to cho» 
|dzić bez zmazy, czynić fprawiedli- 


; |wość, mowić prawdę, nie czynić 


zdrady ani złości bliźniemu, y nie o- 
fzukiwac przyfięgą, wfzyfłkie te mo- 
wię rzeczy nie tylko Zydom ale y 
Chrze» 
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Chrześcianom fłużą, otoż y te. Aowa 
ktory pieniędzy nie dał na lichwę, rownie 
fig do Zydow , iako y do Chrześcian 
ściągalą. Toż famo prawo Boże wye 
rażone mamy y 0a ionym mieyfcu u 
tegoż Dawida (e) gdzie między: inne= | 
mi grzechami ziego onego Miafta, li- 
chwę też policzył, y razem ią z zdra- 
dą połączył. Et non defecit de plateis 
ejus ufura, Go dolus. Toż famo pra» 
wo u Ezechiela Proroka: bo on mięs 
dzy złościami obrzydliwemi y śmiere 
ei godaemi, lichwę też kładzie, U/u= | 
ramdare, dy amplius accipere, (fò lie 
chwę mowi dawać y więcey odbiee | 
raé,  Chryftus Pan także w Ewange» | 
lii Swiętego Łukafza (gr wyraźnie 
przykazuie, aby ludzie ludziom  po- | 
życzali, nie tylko niczego za to nie | 
biorąc, ale nawet niczego fię Za to | 
nie (podziewsiąc. Mutuum date, nihil 
inde fperanter. Prawda że:BOG w Dzie= | 
fięciorgu przykazania fwoiego lichwy | 
w (zczegulności nie w(pomniał: iednak | 
ią 

(e) Bfal. £4. (4) Ezech. 18. (g) Laci edil 
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ją w powfzechności w fiodmym Przy- 
kazaniu zamknął, Bo ponieważ tam 
wfzelakiey nam kradzieży, j nie Hu- 
fznego fobie cudzych rzeczy przy” 
włafzczenia zabronił, tym fimym też 
lichwy nam, ktora z nauki Qycow 
Świętych łupieftwem y złodziey łwem 
jet, zabronił, Tak o tym rozumieią 


| Swięty Ambroży, Święty Bazyli,Swię- 


ty Grzęgorz Nazianzeńfki, y inni ma 
fwoich miey feach Oycowie Święci. (5) 

Ale wy mnie na to rzeczecie: 3 
wfzakże BOG dopuścił, Zydom brać 
lichwę od cudzych, a tylko im zaka- 
zał brać iey od fwoich. - Non fere 
raberis fratri tuo ad ufuram - pecuniam, 
nec fruges, nec quamlibet aliam rem, 
fed alieno G) Odpowiadam: że tam 
tak dopuścił BOG Zydom lichwy„iak 
też dopuścił im mieć nierządnice z Po= 
gan, 2 zakazał, aby Żadna 2 Corek J- 

Zra* 


poz zzz rk w wa ae 

(by S. Ambre Lib, de Bóno mortis. $e 
Bafil. Hom. s.in Pfal. 14. S- Grego, Nazian, 
jn illud Lucz 6. mutuum date. (3) Deute 
RO, ZZ: 
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żraelfkich nić rządną nie była. Non ea 
ri? meretrix de hliabus J/rael,. Jako tea 
dy żaden nie rzecze, aby (ię godziło 
nierządem bawić Poganom, dla tego 
iż BOG dopuścił mieć nierządnice 2 
Pogan; tak też żaden nie ma rozumieć, 
aby fię godziło Zydom brać lichwę, 
dla tego iż im BOG dopuścił brać ią 
od Pogan. Boy tu ytam, nie dopua 
ścił tego, iako rzeczy zgoła dobrey, 
ale iako mnieylzego złego; gdyż gore 
fzą by rzecz była, gdyby Zydzi Bra- 
cią fwoię przez lichwę tupiąc, do u- 
boftwa przywodzili, a niżeji gdyby 
to cudzym czynili, ktorym tak wiele 
iako fwoim nie byli powinni. A takcić 
dopuścił. BOG Zydom rozwodu z Zoe 
ną, ktora by fię Mężowi po ślubie nie 
podobała; a pofłaremu fię tego czy» 
nić nie godziło: bo iako Chryftus Pan 
u Matheufza Swiętego mowi (k) Moye 
śefz dla twardości ferca wafzego dopu» 
Sct wam opufzczaé Zony wafże, ale 
Z początku zak nie była. było tedy ta 


dopu- 


(4) Math. 19. 


| X EX ay > 
| dopufzczono: to ieft nie karano tego, 
gorfzym rzeczom zapobiegaiąc. A za- 
tym tych Bofkich fow: Nie Żędziefz 
lachwit Bratu twemu, ale okcemu; w rze= 
czy łamey ten ie wykiad: Jeźli maíz 
lchwić, raczey cudzemu, aniżeli (we= 
mu na lichwę daway: bo acz to cboie 
| złe, wfzakże to drugie daleko gorfze. 
| Jet y druga na toż fomo, Świętego 
| Ambrożego (/) bardzo gruntowna od- 
| powiedź, BOG mowi dla tego do- 
| zwolił Żydom brać od Pogan lichwę, 

bo na ow czas Poganie ziemie y Ma- 

ięrności Zydom od BOGA darowane 

gwałtem trzymali; aby tedy fzkodę 
| owę ktorą z tąd mieli, nadgrodzić (0- 
| bie mogli, dla tego im doptścił BOG, 
| aby od nich pożyczone pieniądze wraz 
| 


| 
| 


z lichwą odbierali. Tak właśnie, iae 
ko też w Egipdie dopuścił im BOG, 
aby napożyczaw fzy u Egipcianow zło» 
| ta y frebra, znim od nich odefzli; a 
| to w nmadgrodę owego nie, fufznegą 
| obciążenia, ktore od Egipcianow ciere 
| pies 


(6,5. Ambro Lib, de Tobia, Cip. 15» 4 
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pieli, I odpowiedź ta z tąd fię też poe 
twierdzić może, iż Zydom nie od 
wfzyltkich Pogan, ale tylko od tych, 
ktorzy. im fzkodzili brać lichwę wol- 
no było. Co fię tamże z tegoż Ro- | 
zdziału pokazuie, gdzie trochę  wye 
żey (mV wyraźnie im Jdumeyczykom 
y Egipcianom fzkodzić zakazano. Nos 
abóminaberis Jdumeum, quia frater tu- 
us cf): nec Egyptium, quia advena fuie 
Sli in terra ejus, Ztych tedy wfzy» 
fikich rzeczy nie może nikt wątpić, 
aby lichwa Prawem Bożym zakazana 
pie była. - 

Na oftatek, choć by infzego prawa 
nie było, tedy fame przyrodzone 
prawo na fercach nafzych mapilane 
doftatecznie nam złość lichwiar(ką po- 
kazvie. Czytali Prawo to dawni owi 
Mędrcowie Pogańfcy, y dla tego też 
wiele przeciwko lichwie napifali. Ci- 
cero wielki Orator y Filozof (n) po- 
chwala Katona zdanie, iż on fpytany 

| co 

(m) Deutćro. 23. VEF 7. (m) Cie. Libo 
2. de officiis. 


== — 
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co iet lichwić, bez żadney ogrodki 
odpowiedział: iż iet człowwieka Za- 
biiać. . Plato w Dialogu, ktory Hypar» 
chum nazwał, wyraźnie mowi: Że li- 
chwiarze z tąd zyfku fzukaią, Z kąd 


| człowiek dobry nie śmiał by zylku 


nabywać, Agefilaus długą bardzo pra= 
cą o to fię poftarał, aby wfzyftkie lie 
chwiarfkie zapify wraz zebrane, y W 
ogień wrzucone były. A gdy li- 
chwiarze z żalem na to patrzyli, on 
fię z nich śmiejąc mowil: iż pad ow 
ogień w ktorym zapily owe gorza- 


| ły, nigdy czyftfzego w Życiu fwoim 


ognia nie widział Aryftoteles zaś 
mocno tego w fwoiey Polityce do= 
wodzi (0) iż nabywanie zyzku przez 
lichwę profto fię przyrodzeniu fprze- 
ciwia. Bo prawi pieniądze na to fą 
wynalezione, aby fię przez nie rze- 
czy do używania potrzebne fkupo= 
wały, tu zaś w lichwie, pieniądze (ię 
pieniędzmi targuią. 
Por 


A ZARZ ZZOZ 


(0) Ariftot. 14 Politice. Cap. 7» 


ai 
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Podobnież y Oyccwie Swięci lichwę 
ganią, nie tylko źe fię ta Botkiemu 
Prawu, ale też źe (ię przyrodzonemu 
prawu fprzeciwia, Augulftyn Swięty 
pifze (p) iź okrutnieyfzy ief lichwiarz 
kaźdy, ktory lichwą ubogiego" zabiia, 
niżeli złodziey „ktory potaiemnie kra» 
dnie. A Chryzolftom Swięty mowi (4) 
iż nie ma(z nic fprośnieyfzego ani o= 
krutniey [zego nad tich wę: bo lichwiarz 
z cudzey (zkody rośnie, -y` obfitość 
zyzku z przyiaciellkiego . vtrapienia 
zbiera. A co naygorfza, nie chce fię 
zdać nie miłofiernym, ale owfzem chce 
zapłaty, iako za uczynek miłofierny , 
chociaż pod pokrywką życzliwości 
więklzy doł pod ludźmi kopie. Zda 
fię ratować, a on ubogiego nifzczy; 
zda fię rękę podawać, a on daley 
popycha; zda fię do brzegu wyciągać, 
a on na głąb między kamienie y fka« 
ły zaprowadza. Tenże na infzym 
mieyfcu dowodzi (r) iż lichwiarz 

mię. _ 
(7) $. Augu, Epi. 54:(4)5. Chrylo. Hom.ş.ie 
Miatb.(7)S.Chryfo. Hom, zg. in Cap.z1.Matbo 
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| między wfzyftkiemi Kupcami ief naye 
| niezboźnieyfzy, bo prawikażdy kus 
| piec w przedawaniu daie rzecz, ktos 
| rey fię iuź nie chce napotym upos 


minać; zaś lichwiarz, y-fwoiey fię rze» 
czy upomina, y przy (woiey cudzą 
bierze. Ztych tedy tak zacnych y. 
poważnych Ludzi możemy zrozumieć 


| iż lichwa iet prawu przyrodzonemu 


przeciwna, częścią dla niefprawićdli. 
wości, częścią dla nie miłofierdzia,czę 


| ścią też dla nieprzylłoynego pieniędzy 


uży wania. 

I dalfza tego przyczyna ief: bo 
czyliż fię to z rozumem y z przyro. 
dzeniem zgodzi, więcey wyciągać za 


rzecz, niż ona z fiebie warta? fzukać ~ 


zylku zrzeczy cudzey? wyciągać na- 
Kim to, czego on dać nie powinien? 


| odbierać więcey, niżeli kto dał? y kaa 
| zać fobie płacić za ro, co mic ief A 


toć fig wfzyfiko w lichwie znayduie. 
Bo pytam ia fię ciebie lichwiący czło» 
wiecze, dla czego ty fobie każesz od | 
pożyczonych pieniędzy płacić? on 
la 
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dla tego, że pieniądze twoie fą drożfze 
y więcey fłoią? Ale tego y nayproftfzy 
człowiek nie powie. Gdy tedy twos 
ie naprzykład to czerwonych złotych, 
ktorych drugiemu pożyczafz, y przes 
niefienie włałnościich na pożyczaiące» 
go do umowionego czafu, nie ftoi y 
nie warte iet tylko fte czerwonych 
złotych; za coż fobie (to ośm albo 
fto dziefięć wracać Każefz? A ponies 
waź pożyczając, włafnośc ich na poe 
życzaiącego przenosifz, y zażywanie 
Ra czerwonych złotych nie może fię | 
oddzielić y ofobno fzacować od fa- 
mychże to czerwonych złotych, gdyź 
pie niądze są rzeczą, ktora zażywaniem 
ginie y ftrawioną bywa; iakże tedy 
wyciągając z poźyczenia ich zyfku, 
z rzeczy go cudzey nie wyciągafzt 
Czyli dla tego od pożyczonych pies 
niędzy fobie płacić każefz, Że pożye 
czalz? Aleś pożyczaniem nic nie tras 
cifz: bo iak ty wiele pożyczaiąc da= 
jefz, takci wiele ten, ktoremu poży* 
szafz czafu umowionego oddaie. Po» 


zyje 
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|życzanie tedy pieniędzy  dofiatecznię 
ci fię oddaniem rownie dobrych pie- 
|niędzy nadgradza, Czyli dla tego,że 
|pożyczaiąc, przez nie mały czas cze- 
|kać mulifz? ale Krom tego źe toieft 
patura pożyczania czekac, Zadney Z te- 
jgo czekania fzkody nie milz; bo ani 
Ici fię pieniądze psuią , ani citeź, iak tu 
|rozumiemy, źaden pożytek nie od- 
chodzi. Czyli teź sobie za czas pła- 
[cić kazefz, ale ty czafu przedawać nie 
|możefz, bo on nie w twojey, lecz w 
Bolkiey mocy ie, y nie ty go, ale 
[BOG daie: czemuź tedy rzecz Bożą, 
ja nie (woią przedaiefz? Mufsz tedy 
jrzec, źe fobie za nic płacić każesz, 
co iest naywiękfzą, y (amemu fię przy. 
rodzeniu iprzećiwiałącą niefpówieli 
wością, 

Atoli niefprawiedliwość ta iefzcze 


iœ ffe iaśniey pokaże; gdy zwyczayne lia 


|chwiarzow wymowki rostrząfnę, y 
na nie gruntownie odpowiem. Lecz 


„ | że fię iuż dofyć przedłużyło, y czas 


Kazaniu wyznaczony uplywa: przy- 
| C fziey 


Jal 
il ili 


Mi 
| 
AJ 
; 
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fztey to da BOG Niedzieli zostawuię. 
Teraz zaś całey tey nauki treść w ieo 
dno zbieraiąc, krotko mowię: iż kas 
źdy zyík od rzeczy na ftrawienie pos. 
życzonych pochodzący, y nie dla ine 
fzych Aulzaych przyczyn z pożycza» 
niem ziączonych, ale dla famego tyle 


ko pożyczania wzięty, lichwą ief. 


I takiego to zylku tak Swieckie y 
Kościelne , iako teź Bolkie y przyro= 
dzone prawo zakazuie, Patrz że te- 
dy człowiecze lichwą fię bawiący.iak 
zły iefteś, ponieważ y Świeckie, y 
Kościelne, y Bofkie Prawo gwatcifz. 
Patrz iek fię famemu nawet przys 
rodzeniu fprzeciwiafz, ponieważ y 
pieniędzy nie na to, na co uftano wios 
ne lą zążywafz, y wielką niefprae | 
wiedliwość, wielkie nie miłofierdzie, | 
ktorego famo przyrodzenie broni, w 
fwoim od fzczerego pożyczania zyfku | 
popełniafz. Mowię do ciebie z Swięe | 
tym Bazylim (s) tym co od ubogiego | 
bierzesz, nieznośną twoię ku ludziom | 

nie- 

(s) S. “Bafil, Home 2. in Pfal. 14. 
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nienawieść pokazuiefz: z ciężkości zy ík 
bierzefz, z tež pieniądze zbieraiz, na- 
giego dławifz, głodem zmorzone bis 
jefz: nigdzie nie znać, milofierdzia, a 
przecię takie zyłki ludzkością mazy= 
wafz. Ale biada tym ktorzy zowią 
gorzko fiodko, y, ktorzy nienawiesść 
ku ludziom ludzkością nazywają. Na 
oftatek mowię, do ciębie z Swiętym 
Chryzoftomem. (ż) Nie chcę ia abyś 
ty pożyczał bez pożytku twego, y 
owfzem chcę abyś wziął zapiatę; nie 
tę nędzną y małą, ale daleko więk(zą, 
Lichwa twoia niech będzie Niebo, 
nie złoto; BOG ci za trochę pienięe 
dzy, dobra Niebiefkie y wieczne = 
biecuie; a ty mowifz: nie day mi Nie- 
ba, wolę przemiiaiące złoto. Ab cóż 
to za nierozum twoy, co za złość 
twoja! Więc ieżeli chcefz, aby BOG 
miłofierdzie z tobą uczynił; y ty 
też, nic za famo -pożyczanie nie bió- 
rąc, ludziom potrzebnym miłofierdzi€ 


uczyń ku 
Sds C2 OLI 


~i a O EE, 


(0) Se Chryfoft. Hom. 5. ja Matb. 


6 ORIG) 
O LICHWIE 
KAZANIE II. 


Lichwy żadna wymówka ufprawice 
dlimić nie może. 


Na Niedzielę Drugą w Poft: 
Bonum nos hic efse, Math. 17. 


Ke rozpoczętą” na przefzłym 
Kazaniu o lichwie materyą,y tak 
do niey z założonych z dziliey(zey 
Ewangelii fów przyftępuię. Ci co fię 
lichwą bawią, tego, u figbie zdania (4, 
że fię tx bawić nią dobrze, bo wiele 
kie z niey zytki y pożytki, a to bez 
pracy fwoiey odnofzą. Oni tedy ue 
ganiaiąc fię za takowemi  pożytkami 
rzeczone od Świętego Piotr kt gorze 
Thabor Rowa, niby rzeczą ia Są poa 
wta- 


XBX 


wtarzają. Bonum nos hic efse. Agdy 
im pokazuiemy, że to ielt rzecz nie 
godziwa, ktorey wfzelakie prawa za» 
kazuią: rożne na to wymowki y 
pozorne przyczyny wynayduią, kto- 


| remi poftępek fwoy ufprawiedliwić 
| chcą. Oni tedy pokazując, że to ieft 
| zylkiem fprawiedliwym „co my lichwą 


nazywamy, znowu niby rzeczą famą 
wfpomnionych Swiętego Piotra fow 
zażywają. Bonum nos bic efie, Trze- 
ba im pokazać, źe nie wiedzą co mo- 
wią: to ieft trzeba im na te wymowki 
odpowiedzić, y według obietnicy na 
przefzłym Kazaniu uczynioney ia. 
wnie dowieść, że lichwa ich żadoęą 
wymowką ufprawiedliwiona bydź nie 
może. Przeftrzegam zaś że tu nieieft 
mowa o lokowanych fprawiedliwym 
jakim kontraktem pieniądzach, choć 
fię to niekiedy mniey właściwie po- 
Życzaniem nazywa. Na przykład: kie- 
dy kro kupi maiętność do odkupienia, 
y zniey iako ze (woiey pożytki bie- 
TZE; 
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rze, iako fię w Dobrach zafławnych 
dzieje: albo kiedy kto kupi. pożytki 
na rzeczy pożytkuiącey, y One fobie 
wybiera, iako fię W czynfzach, W a= 
rendach, y w naymach trafia: albo 
kiedy kto da pieniądze w towarzyftwo 
kupieckie, y dzieli fię przyzwoicie za» 
robkiem, iako to zwyczaynie w han- 
dlach bywa. To nieieft lich wa (acz 
fię oba czafem y w takowe kontrakty 
fkrycie wkrada) bo fię tu nie dla po- 
życzenia pieniędzy, lecz dla kupna za 
pieniądze, pożytki iako fwoie wia- 
fne wybieraią. Nie jeft także też tu 
mowa o owym pożyczaniu, przy 
ktorym Rufzne fię niekiedy do wzię- 
cia zylku y pożytku przyczyny tras 
fiaią. Na przykład: kiedy kto poży. 
czaiąc, albo fam fzkoduie, albo poży= 
tek włafny traci, albo fię w niebe« 
fpieczeńftwo utraty fommy; y w tru- 
dności odebrania oneyże podale. Ito 
nie iet lichwa, (jako fię dokładniey 
na poznieyfzych Kazaniach pokaże) 
bo tu zyfk nie od pożyczania, lecź 
w nad- 
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ch | w nadgrodę owych fufznych przy: 
tki | czyn idzie. Jeft tedy tu mowa, tyl- 
bie | ko o profym y fzczerym pożycza. 
4% | niu, kiedy kto od pieniędzy pożye= 
bo | czonych, bez żadnego innego fufzne= 
wo |go kontraktu, bez żadney inney fus 
Złe |fzney przyczyny, za famo tylko pos UM 
me | życzenie, y bliźniemu wygodzenie, IK 
az | zylku y platu wyciąga. O takim te= | 
kty | dy pożyczaniu mówiłem przed tym 

po | że lichwą iet, a lichwą niegodziwą, 

123 | ktorey wfzelakie prawa zakazułą: te» 


ae raz Zaś, co mi fię do pokazania 20 | 
żtu | falo, mowię. że lichwą ict, ktorey | 
rzy | żadne wymowki ufprawiedfiwić nie | 
zk* | mogą. | 


trde Nie nachylay Panie profiemy Cię 
ży. z Dawidem (a) ferca nafzego, ku flos 
ży: | wom złosliwym, abyśmymieli używać wys 
bee | mowek w grzechach, A ty o Królowo 
Nieba y ziemi Niepokalanie poczęta 
Ito | Panno; day nam tak fię o ziemię y 
iey: | zyfki iey fłarać, abyśmy dla nich Nie: 
że) | ba y pożytków iego nie tracili! |" f 
lecź | Zwye 
(a) Phl, 140: , RS 


|= 2 
mt 
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Zwyczayna to fłuchacze ludziom, | 
iż choć ktory z nich zły ieft, prze» 
cięż on za ziego miany bydź nie chce, 
ale rozmaitych wymowek (zuka, aby 
niemi złość fwoię. pokrył. To za 
zwyczay czynią miłośnicy pożytkow 
doczefnych, ofobliwie ci, ktorzy fię 
lichwą bawią; wynayduią oni wy» 
mowki rozmaite, aby niemi grzech 
fwoy u(prawiedliwili, aby to co my 
lichwą nazywamy, zylkiem uczciwym 
pokazali. Lecz wymowki te nic im | 
ani przed Bogiem, ani przed ludźmi | 
pomoc nie mogą, bo iako. fię z danych 
odpowiedzi pokaże, lichwy, niefpra= 


wiedliwość tak przez (ię iafna ieft iż 
ią y nayproft(zy człowiek łatwo o- 
baczyć może. Pofuchaymyż tedy tych 
ich dowcipnych wymowek, y odpo- 
wiedzmy na każdą znich z ofobna. | 
Mowią nayprzad. Gdybym miał | 

pieniądze w Domu, to bym jich fam 
używał. Ale ja na to odpowiadam: | 
Nayprzoł że ta wymowka przynay» | 
mniey w ten czas nie waży, kiedy | 
malz | 
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mafz pieniądze leżące, y używać ich 
| nie chcefz. Powiore: daymy to, żeś 
| ich wiał wolą używać; tedy. cię (ię 
pytam, albo tym nie używaniem pie- 
niędzy, tracifz co y fzkodę iaką po- 
deymuiefz, tedy: pożyczając  możefz 
fobie wymowić, abyś nie (zkodował; 
podług tego, co fię na przyfziym Ka- 
| zaniu powie, Albo też żadney fraty 

y fzkody nie mafz; tedy fobie darmo 
| y za nie płacić każefz, ponieważ nie 
używanie to żadney ci firaty y (zko» 

dy nie przynośi. A, naofiatek:żadnych 
| ty pieniędzy nie możefz tyiko raz ue 
żywać; bo używać pieniędzy ieft dać 
| je 2a co, y ftrawić ie: a dawfzy ie 
y frawiwfży raz, iuż ich więcey nie 
mafz, Więc ty gdy Przyiacielowi two» 
iemu pieniędzy pożyczafz, nie co in- 
nego czynifz, tylko że ich dla niego 
tym czafem na fwe potrzeby używać 
nie chcefz; on zaś nadgradza ci to 
oddaiąc ci twego czafu_ pieniądze, że 
ich innego czafu równie używać bę- 
dzie(z mogł. A tak nie gubifz ty uży” 

wania 
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wania pieniędzy twoich, ale tylkó ie 


na inny czas odkładafz; bo gdybyśich 1 


teraz używai, nie mogi byśich potym 
infzego czafu używać: iż tedy ich 
teraz nie używafz, dla tego ich por 
tym używać będziefz. 

Mowią powtore: Nie ma nikt dara 
mo moich pieniędzy używać; bo iako 
gdy kto Domu mego używa, powi- 
nien mi od używania zapłacić; tak teź 
gdy kto pieniędzy moich używa, 
powinien mi od ich używania zapłacić, 
Odpowiadam: Możefz ty Domu [wes 
go dwoiakim fpofobem drugiemu u= 
życzyć: nayprzod do mięfzkania tyl- 
ko: a na ten czas możefż fię u niego 
zapłaty upominać, bo mu -w rzeczy 
famey przedaiefz pożytek, ktory z fiee 
bie Dom twoy czyni. Powtore mo 
żefz użyczyć Domutwego przedaiąc 
go drugiemu: a. na ten czas nie może(z 
za niego więcey wyciągać, tylko co 
Dom fem w fobie: foi. Stofuiąc te» 
dy to do nalzey rzeczy: pieniądze fae 
me z fiebie żadnego pożytku nie czy» 
nig, 
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de |nią, iako go Dom albo rola czyni,bo 
ich (choćby do fądnego dnia leżały, leżąć 
ym [żadnego ci pozytku nie przynio lą; nie 
|możelz tedy od używania pieniędzy 
po |tym fobie fpofobem kazać płacić „ia= 
| j|ko od trzymania Domu; bo ty Dom 
ar. |trzymaiąc, mięfzkać w nim możefz, 
ko |y mięfzkanie ief rzecz pożyteczna, a 
wi. |pieniądze trzymaiąc, żadnego 2 nich 
też | pożytku nie mafz,aż ie zbędziefz, y 
m, | Co. za nie kupifz: przetoż od trzy mae 
cić, | nia pieniędzy. nie możefz fobie kazać 
ye. | płacić, ponieważ trzymanie to niko- 
u. | mu pie iet pożyteczne, Gdy tedy 
tylk Pożyczafz pieniędzy, daiefz ie w tey 
go | cenie, iako: fame. w fobie. ftoią, tak 
czy Mea iak gdybyś ie miał przedać; 
fe- | jako tedy gdybyś Dóm przedawał, nie 
no. | mogł byś więcey za niego wyciągać, 
jąc | iedno ile fam Dom foi, tak też gdy 
elz | pieniędzy twych pożyćzafz, nie mo- 
co | żef> więcey od nich brać, - iedno co 
te. | fame pieniądze ftoją: to ieft albo infze 
f | pieniądze rowney wagi y ceny, alto 
zy: | rzecz łaką, ktorą za one pieniądze fza- 
co- 


= 
= 
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cować można, ieźli na to umowa nashajnuie, 
fiąpi. Krótko tedy mowiąc: nie darmofiz) 23 0 
drugi twoich pieniędzy używa, bo cipyk zam 
za pieniądze daie rowną odmianę, topz w a 
iet drugie pieniądze, właśnie iak gdyekiej ci 2 
by kto Dom za Dom dat, zapm Di 
l ta moia odpowiedź zafadza  (iękep. P 
na tym,co o teyże materyi Chryzoftompźweni 
Swięty napifał. (b) Zarzuca on fobiezfiqjpoży! 
azażten,ktory pieniądze daie na litej (tarz 
chwę, nie iet podobny temu, ktorypij ich 
Dom albo rolą naymuie, a od ciaięciakyChry: 
pewny dochod bierze? T ońpowiadajpózzało 
iż żadnym fpofobem nie iet podobnyżjale uży 
bo nayprzod pieniądze nie fą na tasjbydź 
kowe vżywanie, jakie fię w Domu ylfh gi 
w roli pokazuie; gdyż nie fą na tojjzpźa, 
aby były przedawane albo kupowane,jwiziem 
ale raczey. aby za nie przedawano yjufale z 
kupowano. Powtore ten ktory dnall)mu, 
rolą, orze ią, y z niey pożytek  biesjyjzepo 
rze,także y ten ktory ma Dom, poslfjcowa 
żytek z niego mięfzkania bierze, przee|Ąwimy 
to dm, a 

PD M OM ZONA tO NN RER) 

(b) S. Chiry. Hom, 38. in Cap: sai | 

Math. | 
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o gdy kto rolą aibo Dom drugiemu 
Qwanhaymuie, pożytek ow daie, a pienią, 
ie darajizę za niego bierze, nie iako zyłk za 
Ja, s boy zamieniając. Ale ieźli ty pienią= 

ize w workach chować będziefz, ża- 
ik gdłen ci znich pożytek nie urośnie, a 

atym nic od pieniędzy brać nie mo- 

elz. Po trzecie: rola ię albo Dom 
gzoltjjżywaniem pfuie, a zaś pieniądze ani 
p fobfię pożyczaniem umnieyfzaią, ani fię 
e ma jeż ftarzeją; Zacoż tedy od pożycze- 
|, ktohia ich zapłaty wyciągafz? Póty Swięe 
I aaiędy Chryzofłom, 1 żeby (ię to iaśniey 
powiapokazało: wiedzić potrzeba iż dwo- 
jodobrjakie używanie w rzeczach upatrywa- 
j a fiebydź możesiedno , w ktorym rzecz 
Domujama ginie, iako w używaniu wina, 
na fboża, y infzych ~ trawnych rzeczy 
powańdwidziemy: drugie w ktorym rzecz 
iwanolwcale zolłaie, iako fig w używaniu 
ory qDomu, roli, maiętności dzieie, Pier- 
tek biwfzego używania nie można drożey 
Jom, pilłzacować, nad rzecz (amę, ktorey ue 
ze, prłżywamy; naprzykład używania beczki 
tolwina, nie moźna drożey fzacować, 
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tylko ile famo wino foi, gdyż užyjjiet 
wanie to, cum jure Dominis, czyli. 4f każ 
wtafaością oneyże rzeczy, złączoni| ktor 
ieit; zaś drugie używanie może  fiq| pov 
ofobno od rzeczy famey fzacowaćj| woi 
jako liş w naymowaniu Domu albo rojj kom 
lh żaayduie, bo używanie takie od rzej|brot 
czy amey rożne iet. Ze tedy użyj to z 
wanie pieniędzy do owego pierw fzegj Nie 
go używania należy, w ktorym rzeci wlz 
fama ftrawiona bywa, przeto też droj pow 
żey nad fameż pieniądze fzacowanij wie 
bydź nie może: a przeto za używanii| czy 
pożyczonych fto czerwonych złotych) acz 
jeżeli co infzego nie przyftąpi,  pińj czyt 
możefz więcey tylko flo czerwonych foy 
złotych wziąść. Zda 

Mowią potrzecie: Jam pożyczać nif czy 
powinien: że tedy to dla drugiegź| fob 
czynię, powinien mico za to dać. Odi żyć 
powiadam: zie bardzo wnofifz, dam e| poź 
wiele podobnych przykładow. Ni brx 
powinieneś  Miaiętności przedawać| / 
wfzakże gdy ią przedaiefz, nie poj ży 
winieneś jey drożey, niż z fiebie i m 
icik | 
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użj (ief przedawać, Nie powinieneś na 
yli | każdą fr godzinę modlić, wfzakże 
con | ktoreykolwiek liç godziny  modlifz, 
e l powinieneś fię z pilnością y z uczci- 
owa | wością modlić, Nie powinieneś nis 
boro| komu obiecywać, wfzakże gdy dov- 
drzi] browolnie co obiecuiefz, y w Kfięgach 
użyj to zapifzefz, powinieneś mu oddać. 
włzej Nie powinieaeś Panu Bogu ślubować, 
rzec | wlzakźe gdy fię ślubem cbowiążefz, 
Ż drof powini eneś to, na coś fię obowiązał, 
wan] wiernie wykonać. I wiele takich rze 
wani] czy na Świecie ieft, ktore człowiek 
ptychj acz dobrowolnie, 2 nie z powinności 
„, nif czyni, wfzakże gdy ie czyni, przys 
onycj ftoynie ie, y według tego, czego ka» 
| rzecz z natury fwoiey wyciąga, 


ił czynić powinien. Rownym tedy fpo, 
pgiegj fobem, acz-eś podobno na ten czas po- 
ć Odl życzać nie powinien, wfzakże gdy 
damd poźyczafz, nie powinieneś więcey 
„ NĄ brać, niź twoie pieniądze folą. 

hwi Atoli y z rony powinności po- 
je poj Życzania mowiąc: kiedy ty pożyczyć 
oww] moźefz, a drugi Joe: pożye 
iel czyć 
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czyć z miłości Chrześciańlkiey powie 
mieneś, bo BOG kazdemu o bliźnim 
fwoim rozkazał. Prawo y Przyka- 
zanie Boże ielt, abyś ty Bliźniego fwo= 
jego miłował; iakoź profzę Przykazae 
miu temu zadofyć uczynifz, gdy Bli- 
źniemu w potrzebie jego nie dogo= 
dzilz? Słuchay co Jan Swięty mowi 
(c) ktoby miał maiętność świata iego, 
a widział by Brata fwego poirzebuiącego , 
a zamknął by wnętrzności (woie od niego; 
iakoż wiakim miłość Bsta mięfzkać mał 
Synaczkowie moż, nie małuymy fłowem ani 
ięzykiem, ale uczynkiem y prawdą. Poe 


winieneś tedy pożyczyć, kiedy mo» |"! 


żefz; a pożyczaiąc, nie powinieneś nie 
więcey nad fummę brać, kiedy żadney 
inney z pożyczeniem złączoney, do 
w zięcia czego więcey nad fummę przy» 
czyny nie maíz: 


Mowią poczwarte: Ja drugiemu poe | 
życzywfzy pieniędzy, czekać mufzę: | 


powinieoem tedy za to czekanie co 
od niego wziąść, 
cze- 


EEES RZA EA 


j (Q) S. Joan. Epift. «e 


Odpowiadam; od 
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czekania fimego nie godzi ci fig nie 
brać; bo każdy ktory pożycza, czekać 
muf: iako tedy od pożyczania, tak y 


(jeft, nic ci fię brać nie należy. fna- 
ma świecie lichwy nie było; bo iakom 


ponien. każdy kto pożycza cze- 
Jkać mef, Z kąd też Alexander VIE 


| Papież tę niektorych propozycyą (4) 
i | godzi fię pożyczałącemu waęcey nad fummę 


j|poźyczoną wziąść, gdy fię obwwiązuie * do 


„ nie odbierania [ummy aż do pewnego czae 


su; tęmowię propozycyą, iako Zus 
chwałą y zgor(zenia pełną potępił. 
|Wfzakże, gdybyś.czekając długo pie- 
między, fam iaki dla tego pożytek tra» 
icit, albo lzkodę iaką ponofit, mogł 
Jbyś fię upomoić aby ci to nadgrodzo= 


„ino było, Także też, gdybyś poczee 


lfe do oddania naznaczonym czekać 


jmufiał, dla tego, żeci ten Ktoremuś 

4 D po: 

(dy Propofitio 42, áb 7 Ałexandro VIe 
damnats i 


|od czekania, ktore pożyczaniuiltotue . 


|czey gdyby ię od czekania brać _ co ;: 
i |godziło, żadney by iuż tym fpofobem 
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pożyczył, na czas naznaczony przeź 
winę fwoię pieniędzy nie oddał; mogł 
byś (obie Vadium czyli zakład, alba 
karę nierzetelaości warować, y o nią 
fię upomnić. Ale o takowym cze- 
kaniu będzie dokładnieyfza nauka poe 
tym. 

1 Mowi iefzcze: Ten ktoremum poe 
życzył, moiemi (obie pieniędzmi po 
Żytek czyni; czemuż ia pożytku te= 
go bydź ucześnikiem nie mam? Od- 


powiadam: Pieniądze ktorycheś pos i 


życzył, byty przed pożyczeniem two- 
je, ale po pożyczeniu nie fą twoie, 
lecz owego włafne, ktoremuś ich po- 
życzył. Bo tak było na wymowie: 
abyś mu ty pieniądze fwoie dał, a on 
aby ciinfze za to pieciądze fwego | 
czafu oddał; dla tego też pożyczka 
potacinie (ię mutuum, ta iet ex mep 
luum nazywa, że (ię przez pożycza. 
nie zaraz rzecz moją twoią ftaie, Two. 
ie tedy pieniądze przez pożyczkę fła« 
ły fię iego wlafne, bo ich może iako 
chce używać, na darowanie, na targi, 
na 
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ma wypłacenie długów: a gdy ie ko- 
mu albo daruie, albo za towar, lub 
dług wyda, pewnie fię ichu tych, do 
ktorych ręku przyłziy upominać nie 


| możefz. Żnać tedy że one pieniądze 


nie (ą więcey twoie: bo rzecz swoię 
gdzie kolwiek znaydziefz, wziąść y 
odebrać możefz; a zaś pieniędzy po- 
życzonych brać. z cudzych rąk nie 
możelz; ale ci tylko ten ktoremuś ich 
pożyczył, dłużen zoftaie, A dotego 
jeżli to twoie po pożyczeniu pienią- 
dze fą, to ieźli by one przypadkiem 
ikim; y bez winy tego,  ktoremuś 
ich pożyczył u niego zginęły; iużby 
to nie iego, ale twoia fzkoda była „iuż 
byś fię ich więcey u niego upominać 
nie mogł, Bo gdy rzecz iaka z przya 
gody ginie, nie komu innemu, ale Pa. 
mu wiafoemu ginie: na przykład nay- 
miefz komu Domu twoiego do mię- 
fzkania, ieźli albo mialto pogore, albo 
piorun weń uderzy y do (zczętu go 
fpali, pewnie twoja to fzkoda; y ten 


ktoremuś Domu twego naiął, nie por 
D2 winien 
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winien ci za niego płacić. Bo że Dom 
ow twoy wlalny byt, y fakoda też 
w nim z przypadku  podięta  twoią 
wialna bydź ma, Tak że też gdy 
pieniądze twoie do fchowania dafz, a 
z trafunku iakiego zginą, przez ogień, 
przez woynę, y bez winy tego, ktoe 
remuś je fchować dał; twoia fzkoda 
ieft, nie zaś owego ktory tey twoiey 
fzkody nie był winien. A tego nie 
infza przyczyna ieft, tylko że gdy 
rzecz iaka ginie, nie komu innemu, 
lecz wiafnemu iey Panu ginąć ma. 
Wracaiąc fię tedy do rzeczy, gdyby 
p eniądze,ktorycheś pożyczył, iefzcze 
po pożyczeniu twoie były: toć gdy 
by bez winy tego, ktoremuś ich po- 
życzył, po pożyczenia zoinęły, two: 
ja by fzkoda była, y ty byś fię nade 
grody za nią upominać nie miał, Ale 
że za taką zgubą fzkody mieć nie 
chcefz, owfzem długu fię twoiego ue 
pomioafz, idzie zatym, iż pieniądze te 
nie ( po pożyczeniu twoie, lecz oe 
wego, ktoremuś ich BD y 
to= 
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ktory ci fię oddać infze na to miey. 
fce pieniądze obowiązał, 


Tak fię o tym przekonawfzy, iuż 


że (ię ptzypatrz, iak fię nie fłtufznie 
zylku z pożyczonych pieviędzy domae 
gaz. Bo nayprzod ieźli drugi poży: 
cza pięniędzy nie na iaki zyfk, ale ną 
potrzeby fwoie, mą wypłacenie dlu- 
gów, na fkupienie potrzeb; iuż byś 
| na ten czas zylku wipowinać nie miał, 
bo go nie mafz. Jeźli też pożycza u 
ciebie pieniędzy na zylk, na przykład 
aby niemi kupczył y zyfkał; daymy 


to że nic nie zyfzcze, toć y na ten` 


czas nię miał byś fię upominać zyiky, 
[bo go nie mafz. Ale daymy to, że 
* [by y zyfk był, iako zwykł bywać u 
* |kupców: mowię ci, że do tego zye 
iku nie mafz nic, a.to dla tego, iżten 
zylk iell z pieniędzy iego włafnych, 
a nie twoich, iakom.ci to pokazał, 


Jakoż fię tedy nie wftydzifz zyfku, 


fię zcudzey rzeczy. domagaćł. Azaż 
nie byłby. za nierozfądnego poczyta: 
Ry ten, ktory przedaw(zy raz Dom„y 
wzią: 
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wziąwfzy za niego pieniądze, chciaf fobie 
by (ię iefzcze zylku upominać, ktory |? 
z Domu owego idzie? Wyśmiano by jod k 
takiego wfzędzie, y rzeczono by mu:| hyt 
Bracie, twoy ci to przed tym Dom 

był, ale teraz już nie twoy; a zatym Al 
y pożytki Domu tego byly przed tym 
twoie, ale teraz iuż nie fą twoie. | 
Takcić y ofi lichwiarze nierozfądnie |» 
fiş domagaią zyfku y płatu od pies jon 


niędzy, ktore przed pożyczeniem ich i | 
byty, ale po pożyczeniu iuż nie ich, ko 
flow 


lecz cudze Ñ. A do tego: ten co/| 
pożycza, owey zyzku okkazyi nie daa | 

je, ale tylko przy niey pieniędzy po» | jg 
życza. Przeto względem oney fzczęe |" 
siweg okkazyi, nic mu fię nie nale- gdy 
ży, bo okkazya ta ani iego ief, ani dari 
od niego pochodzi: pożyczenie zaś piee ar 
niędzy dofłatecznie mu fię oddaniem chod 
onychże nadgradza. Zyík ci ow ief ka 
z pożyczonych pieniędzy: lecz że po= vi 
życzone pieniądze s tego włafne, ktos fpol 
ry ich od drugiego pożyczył, przeto hiz 
jako włafnemi, nie komu, ionemb, ale; m 
foo 
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chł fobie zarabia. A zatym względem o» 
ry Wego fzczęścia y pożytku nic temu 
by pd ktorego pożyczył nie powinien; 


„khyba że mu co z dobrey woli (woiey Hi 


jom podarować zechce, | 68 
rym | _ Ale oftatnią iuż, a tę naypofpolie | BB 
tym tfa lichwiarzow wymow ŻĘ Toes | 
oje, [trzaśnieymy. Jam go mowią nie pro- I 
ft, aby mi od pieniędzy płacił: fam | 

| 


i flo mnie przyfzedł, fam mi offiarowął, 
‘ph Pie z powinności iakiey, ale z fwoiey 
ih jdobrey woli. Ktoby tak pięknym | 
| Gu nie wierzył a przecię pod 

/q,. fak łagodną mową, lichwa  fię nie l 
„łagodna ukrywa. Prawda, że poda- (M 
czę, panek przyiaciellki lichwą nie ief: JI 
< (gdyż lichwa z pożyczania rośnie, po- WIE 
jdarunek zaś przyiaciellki, nie z poży* l 
njee 273013, lecz z chęci przyiacielikiey pos | 
Pa chodzi, Atoli trudno temu wièrzyć, 
„ję |7Że0Y przy pożyczaniu, podarunki | 
po» Wlasnie przyiacielfkie były, łecz po- | 
1, |fpolicie takie podarunki wymufzone | 
> fa: zaś podarunek przyiacielfki nie przy«= 

o 

„ale mufzony lecz dobrowolny a by 


[e 
| 


i 
| 
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powinien. A. ieźliby. kto. rzeki: la gol 
nie przymułzam; tedy mu odpowiaa 
dam: nie. przy mufzafz. go Rowy, lecz 
przymufzafe go rzeczą. Bo iż widzi, 
że mu bez podarunku pożyczyć nie 
chcelz, dla tego ci. woli dać podarue 
nek, y kupić fobie u ciebie lalkę, ae 


chcefz, śmiele by cię iako. przyłaciela 
profit, aai. by. cię, targuiąc fig z tobą 
pieniędzmi do pożyczania przywodził. 
A teźli tego doświadczyć. chcefz, wróć 
mu upominek y z chęcią pieniędzy 
pożycz: zobaczy (z. że. fię nie rozgniee 
wa, owfzem ciza przyłaciellką uczyne| 
ność podziękuie, žemu darmo w.poe 
trzebie iego dogodziz. Go. też fię yi 
z tąd: pokazuie: iż gdyby ow: nieboe| 
rak pieniędzy twych nie potrzebował, 
pewaie by ci takowych podarunkow 
nie obiecywał; owfzem. gdybyś mu 
pożyczyć nie chciał, z.owych by pa 
darunkow nie nie było; znać tedy że 
podarunkite nie z chęci przyjacielkiey, 
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jecz z potrzebowania. pieniędzy idą. 
A do tego: co za podobieńftwo, aby 
ten ktory naybardziey pieniędzy po- 
trzebuie, miał fię podarunkami bawić? 
Qn fam więcey podarowania potrze- 
buie, y dla tego profi: a ia mam wie- 
rzyć, że mu na ten czas o udarowa- 
nie ciebie idzie? Ma bydź hoynym,nie 
maiąc z czego? fam żebrze, a drugich 
bogacić chce? Niech temu kto chce 
wierzy; ja łatwo nie uwierzę, y Za- 


~ wfze takowe podarnnki za podeyrza: 


ne mieć będę, Bo kto u drugiego 
pożycza, nie mryśli odbywać, ale na- 
bywać; nie drugim dobrze czynić, alę 
nędzę fwoię ratować: a przeto gdy dae 
guie, nie czyni tego zchęci,ale z wiel- 
kiey nie chęci; bo nie zadzale mufi: woli 
mieć małą, a niżeli całą fzkodę. Z kąd 
też y Jonocenty XI. Papież tę niee 
ktorych propozycyą: (e) Nie if? lia 
chwà, gdy kto więcey nad fumme pożye 
czoną wyciąga iako. rzeczy z dobrożliwo= 
fci 

"te) Prąpofitio ran ab  Jonocemtio Xi. 

daranitas, ć 
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ści y z wdzięczności powinney, ale tylko 
kiedy sey wyciąga sako z obowiązku fprae 
twiedlrwości: naieżącey fif, TĘ mowię pros 
pozycyą zganii y potępił. Są tedy 
takowe podarunki pofpolicie lichwą, 
bo ie pofpolicie na to daią, aby drugi 
pożyczył; choć ie pofpolicie chęcią 
przyłacieliką farbuią, bo kaźdy zyík 
z pożyczania ieft lichwą, 

Rzeczefz: 1 iakże, też przy poźy= 
czaniu podarunek przyiaciellki nigdy 
bydź nie moźe? Odpowiadam: może 
bydź podarunek, nić w nadgrodę, ale 
tym względem dany, aby cię fobie 
przychyloym uczynił; aby fobie wfięp 
niejaki do łefki twoiey ziednał, że 
by cię śmieley o pożyczenie profić 
mogł: gdyż to przyrodzona cztowie- 
kowi że fię wfłydzi. profić tego oco, 
ktoremu fis nigdy w żadney rzeczy 
nie przyfłużyt. Może też bydz czye 
niony y dla tego, Żeśmu z chęcią poe | 
życzył, aby ci tik nieiakim (pofobem, 
twoię dobrą chęć, fwoią wzaiemną 
wdzięcznością nadgrodził Lecz ta- 

i kie 
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kie podarunki w umowę wchodzić 
nie powinny; y iak wielkie bydź ma- 
lig, nie ten co ie bierze, ale ten coie 


7 |z chęci cfiaruie, wyznaczyć ma, A- 


Í toli lichwiarzom o te uczciwe. poda- 


[runki nie idzie, lecz podarunkiem, nade 


| grodę zowią, gdy im kto bądź z umo- 
| wg, bądź bez umowy od pieniędzy 
| zapłaci: na przykład gdy im fto „albo 
ośmdziefiąt złotych podaruie, aby mu 
tyfiąca pożyczyli. Takowe podarun= 
ki lichwą pokrytą fą, y fiowem fię 


| tylko, nie rzeczą od lichwy rożnią: 


bo drugi lichwę biorąc nie więce y. 
też podobno od pożyczonych pienię: 
dzy bierze. To zaś co pofpolicie w 
| tey materyi mowią:że chcącemu krzy« 
wda fię nie dzieie volent: non fit injwe 
ria. tak fie rozumieć ma: iż 2upeloą 
wolność maiącemu, y przy tey wol- 
mości dobrowolnie czego chcącemu 
krzywda fię nie dzieies ale ten ktory 
z przymufu chce y na. co zezwala 
| zale krzywdę ponofi. Polentt volun= 
| mete oxjaria. fit injuria, A tak ci fig tu 
SZĘCZ 


| 
| 
| 
| 
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raecz ma, bo ten co drugiemu pos 
życza, rzęczą go famą przymufza: y 
tea co pożyczając ofiaruje, z mufu ta 
czyni: woli z razu uczciwie cffiarować 
o co. by (ię tamten miał znim długa 
targować.  Takcić y podróżny. w, 
padifzy między zbóycow dobrowola 
nie im pieniądze offiaruie, aby gonie 


zabiiali: a przecię zboycom nic fię od 


niego brać nie godzi, y to co wzięli 
wrócić mu powinni, Gdy też kupcy 
pa mórzu dla wielkiey nawałoości toz 
wary z okrętu. wyrzucaią, zdadzą (ię 
ie dobrowolnie wyrzucać: a przecię 
temu ktory takowych rzeczy doftał, 
nie/ godzi fiş ich fobie przywłafzczać, 
ale powinien ie kupcowi. oddać. Roa 
wnym tedy obyczsiem, choć ten co 
od pożyczonych pieniędzy płaci, zda 
fię dobrowolnie cfiarować, przecięż 
nie dobrowolnie ale z przymufu daie, 
aby mu poźyczono: brać fię tedy od 
niego nie godzi, y przez takowe wzię: 
cie kczywda mu fię oczywilła dziea 


ę 


Co 
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poj Co ińfzego iet, kiedy któ fzcze= 
n: gie dla życzliwości y ochronienia cu» 
lu talzey nędzy bierze do fiebie cudzą fum- 
owećję, y ofiaruie od niey za miłolier= 
llugojy uczynek, ośm albo dziefięć od 
| wla  Takeowi bywaią, albo krewni, 
wolakorzy krwi fwoiey życzą mieć (ię 
jonielobrze , albo ludzie bardzo d<brzy y 
ię odjnotliwi, ktorych cnota do miłofiere 
vzięjijzia pobudza: biorą na {woy  prze- 
upcy yt fieroce pieniądze, y daig im pe: 
citozvny płat na wychowanie, fpofobem 
ą (ęjlki, choć fami tak wiele pożytku 
zecię| wziętych pieniędzy nie maią, y tak 
ofbł,pielkiego od nich platu dawać by nie 
czć,|owinni, Taki tedy płat iż nie -tak 
‘Rol pożyczania, iako z lalki y 2 miło- 
, colerdzia idzie, nie lichwą fię, ale mis 
, zdą pfierdziem, pobożnością , y dobrowołe 


ęcięż |m podaruokiem nazwać powinien, . 


dzie, egz tak cnotliwych y miłofierńych 
y od adei na świecie mało: więcey bez po- 
zię |oWnania takich, ktorzy podarunkiem 
dzie. Tbuig nadgrodę od pożyczania, * za 
imo pożyczenie, bądź z umowy 
| bądź 


4 


MU 
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bądź bez umowy wziętą, ktorey ie: 
dynis w pożyczaniu fwoim upatruiąj 
y bez ktorey podobno nicby z ich pai 
życzenia nie było. O tych tedy mo 
wię: że ani tą podarunku, ani iones 
mi wyżey wfpomnionemi wymo 
wkami, lichwy (woiey z nie(prawie 
dliwości oczyścić nie mogą. A zatym 
dokazać tego nie mogą, aby lich wa ich 
przeciwko prawu przyrodzonemu nie 
była; ponieważ prawo przyrodzone 
wfzelkiey niefprawiedliwości zakazuie, 

Zbierzmy iuż w krótkie Aowa, © 
fię y na przefztym y na dzilieyfzym 
Kazaniu obfzernie mowiło. Macie iuż 
wytłumaczono fobie ftuchacze co ief 


lichwa: to iet, że iet zyfk ód rzej| 


czy do fłrawienia pożyczonych, "ni 
dla infzych fłufznych przyczyn przy 
pożyczaniu zachodzących „ ale dla fa: 
mego tylko pożyczania wzięty, Mae 


cie pokazano y to, iak iet nie goli 


dziwa lichwa: to ieft że fię y Swiee 

ckiemu, y Kościelnemu, y Bofkiemu, 

y na koniec przyrodzonemu praw$ 
jprze- 
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jprzeciwi, Macie przełożono dziś że 
SN żadną wymowką nie może bydź u- 
Si 'fprawiedliwiona lichwa; to ieft że was 
iu gd iey niefprawiedliwości, ani to źe 
ja fami pożyczonych pieniędzy nie u- 
nk fżywacie, ani to że ich kto inny użye 
| zj wa, ani to żeście pożyczać nie poe 
MARE aoi tò że pożyczywizy cze- 
nwa kaé muficie, ani to że fobie kto inay 
emu] pożyczonemi od was pieniędzmi po- 
rodzą Zytek czyni, ani nakonieć to, źe wam 
akaz ‘ylk y plat od nich fam dobrowol- 
OWA nie iako. podarunek iaki offiaruie, Że 
eyii! was mowię to wfzyfiko od niey wy- 
lacie mowić nie może-  Maćie zatym daną 
R €o] fobie odpowiedź na owo. pierwfze 
ód fw” tey materyi pytanie: Czy fię godzi 
ch, | iki płat y zyík od poźyćzania, za fa» 
m P| mo tylko pożyczanie brać? to jeft że 
dla] fig to nie godzi; bo to ieft fzczera lis 


ty. | chwa, ktorey wfzyftkie prawa za- 


ne | kazuią, y ktorey żadne "wymowki 

ufprawiedliwić nie mógą. Nafłępuie 
teraz do rofirząśnienia drugie w tey 
Prz] materyi pytanie: czy fię przynaymoiey 
pree z pos 
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2 pożyczaniem mogą znieyść: inne ide 
kie fłulzne przyczyny, ktoreby takoe 
wego platu y zylku godne byty? Lecź 
raczcie (ię zaieyść na przyfzie Kazas 
nia, a tam dokładną o tym naukę ue 
ftylzycie. Teraz zaś zakończaiąc tę 
pierw(zą o lichwie rzecz, żebym wa$ 
od niey fikuteczniey odwiodł, owę 
wam śliczną Ghryftufa Pana naukę iż 


| fków 


goro 
choć 
Duf 
12 


feyk: 
||ba d 


fię nabycie całego świata na nic nie 


przyda, ieżeli dufza na wieki zginie 
do uwagi podaię. Quid prode? pomini 
sa mundum univerfum lucretur ; anime vea 
vò fue detrimentum patiatur, if) Tak 
ieft, o ludzie na lichwy y zyíki nie 
fprawiedliwe takomi! rak ieft: idzie tu 


© to, abyście od ognia pożeraiącego || 


ktory nigdy mieć końca nie będzie, 
fkutecznie (ię zachowali; abyście owe< 


go Blogofławieńftwa; ktore nigdy niel 


ufianie, fzczęśliwie nabyli; coż? także |© 


u was nikczemne Niebo, także wam 
Die ftrafzne piekło, żeście dla nabycia 
tamtego, a zaś dla unikoienia tego, zye 
fków 


f) Math, 16, V 26. 


prode 
cretu 
tlalur 
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ków niefprawiedliwych odfłąpić nie 
|gotowi? A na co fię wam przyda 
|choć byście Świat cały zyfkali, ieżelł 
|Dufzę 'ftracicie? A możeż co fię z Due 
jizą wafzą porównać? Możeż między 
izyfkami choć by naywiękfzemi, y zgue 
bą dufzy bydź iakie porownanie? Quid 
|prode$ż homini si mundum univerfum lue 
jeretur, anime verd fue detrimentum paw 
[sìiatur? - Nie możecie tego przed fobą 
zatajć, o czym wam powiada Wiara, 
y czego nawet fam rozum dał dociec 
IFilozofom: że Niebo ief  Oyczyzna 
wafza, że ciało wafze śmiertelne iel 
ly ma fobie powrot naznaczony do 
lziemi, źe Du(za wafza nie śmiertelna 
ieh, y powinna fię powrocić do Nie- 
ba, Na coź więc tyle zykow, ma- 
jątkow, y dochodow zbieracie dla cia- 
la, a w zbieraniu tym tyle lichwy ta- 
komftwa, y niefprawiedliwości popeł= 
/niacież Nędznicy! woła na was Bazyli 
Święty, możecieź przed fobą zaraić, 
że trzy łokcie ziemi dofyć będzie dla 
jwafzego ciała? że fię to w proch y 

E w pos 


` weró fue detrimenium patiatur. Więc 
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w popioł obroci? a kiedy? może dzić, | 
może iutro, Telluris tres te cubiti CXe 
petant. A Dufza wafza rownie trwa- | 
ja iak Niebo gdzie fię podzieie? Coz 
nią czynić zamyślacie? gdzie ią olāe 
dzicię? iakie dla niey mięfzkanie gotu= 
iecież Ah może ielzcze tey nocy wam 
ią wydrą;a to coście przez lichwy | 
fwoie zgromadzili w cudze ręce póy- 
dzie; y fłanież to wam za to, Ze ią 
dla tych niefprawiedliwych zylkow 
na wieki ftracicież Quid prodest komie | 
ni, si mundum univerfum lucretur „anime 


kiedy fię żadne dobra doczefne z Du- 
fzą wafzą porównać nie mogą; nie 
Dufzę dla dobr doczefnych, ale do- | 
bra doczefoe dla Dufzy traćcie: a po= | 
niewaź wiekować tu nie będziecie, | 
y wychodząc z tąd „nic z fobą z zbio» | 
rów doczefnych nie weźmiecie; fwom | 
ię tedy fzczęśliwość, w dobrym _fię 
mieniu, nie a tym, lecz na tamtym] 
święcie pokładaycie. | 


O Lh 


| 


0 


O LICHWIE 
KAZANIE IL 


| O flufznych przy pożyczamu do 


wzięcia płatu przyczynach. 


Na Niedzielę Trzecią w Poft. 


Qui non colligit mecum, difpergite 
Lucz u, 


Ti Chryftufk Pana fawa dobrze 
by fobie w głowę w bić powine 
ni ci, ktorzy fię lichwami bawią, aby 
przyzwoity z nich do pofkromienia 
fwoiego takomftwa pochób wzięli. 
Zgromadzaią ovi nie małe dla fiebie 


; _ przez [woie lichwy pieniądze; ale że 


takowey lichwy wfzelakie prawo Y 
Swieckie, y Kościelne, y Bofkie,y Przy” 


rodzone zakazuie , nie zgromadzaią ich 
Ez z Chry- 


XAN 


z Chryftufem, : owfzem przeciwko 
woli y poltanowieniu Chryftufa, Nie | 
mogą fię tedy znich, nawet ducze» | 
faego dla fiebie pożytku (podziewać, | 
bo właśnie iak gdyby ie w worek 
dziurawy fchowali, za czafem ie ale 
bo fami, albo też ich nafiępcy, mar- 
nie za (prawiedliwym Pana Boga fga 
dem rosprófzą. Qui non colligit mecum | 
difpergit. | Ale iefzczeby to naymniey- | 
{za dla nich fzkoda była, gdyby tę 
tylko ża to dobr y zbiorow docze» | 
fnych utratę ponieśli: to gorfza że lichw 
fwoich nawet utratą nieśmiertelney 
„, dufzy fwoiey przypłacą; gdyż fpra= 
wiedliwy w (zelakiey nie (prawiedliwoa 
ści, y wfzelakiego niemiłofierdzia Sę- 
dzia BOG, iako fię fam , w Piśmie o» 
świadcza, (a) z niemifię zato na fwo- 
im Sądzie  miemiłofiernie . obeydzie. 
Judicium fine mifericordia illi, qui now 
fecit mijericordiam, Oni tedy dla lichw 
fwoich nie zgromadzaiąc zChryftufem, 
prawdziwie rofpraszaią; bo nie tylko 
ze 
(8) Se Jacobus Epis Cathole Cap. 2. ver. ze 
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że lichwiarikich zbiorów fwoich z fo- 
bą na tamten świet nie wezmą, ale 
iefzcze, ieżeli za nie padgrody y poa 


<kuty nie uczywią, dla nich dufzę fwo- 


ię na wie'i firacą. Qui non colligit 
mecum difpergt. Jużesmy im na przes 
fzłych dwoch Kazaniach za ' darem 
Botkim pokazali, że zyfki y pożytki 
ktore z lamego tylko pożyczania ro* 
iną, lichwiarlkie, a zatym niegodziwe 
fą; bo fię y wfzylfłkim na świecie 
prawom przeciwią, y żadpą, wys 
mowką bydź ufprawiedliwione pie 
mcgą. A.to cośmy tam ò tym mo= 
wil, tak iet fiuchacze u wfzyftkich 
Theologow rzeczą pewną, źe żadne- 
go, nawet pomiernie tylko uczonego 


„ie mafz,żeby o tym wątpił. Nie mo» 


żemy jednak przed wami zataić, że 
fię z pożyczaniem znieyść mogą inne 
fulzne przyczyny, ktore zyik y płac 
przy, pożyczoney. fummie godziwym 
czynią: owfzem należy, abyśmy ię 
wam przełożyli, żebyście mogąc dla 
mich mieć godziwy przy pożyczaniu 
| zylk, 
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zyfk, od tych fię lichwiarlkich y nie 
godziwych, dla famey, tylko pożye 
czki, zytkow witrzymali. Przyczyny 
zaś te, ponieważ nie fą pożyczaniu ie 
fiotne: gdyż częftokroć pożyczanie 
bez nich bydź może: co fię tedy dla 
nich bierze, to fię nie die pożycza” 
nia bierze; a zatym bynaymniey lie 
chwą mie będzie,  Zafadzaią fię one 
na owey 'Kanonow Swiętych Regule: 
że nikt nie ma bydź przymufzanys 
aby temu ktoremu niechce, przecie 
wko pożytkowi y dobru fwoiemu z 
włafney rzeczy Dobrodzieyftwo czy= 
mił. Ratio, ©: ufus obtinet, neminem 
cui non vult, centra utilitatem Cz ratia 
odem cogi, de propro facere beneficiuma 
(b) y ma tey drugiey: że nie przy= 
ftoi, aby kro z fwoiey  fzczodroty 
niebefpieczeńftwo ponofił. Non decet 
quemquam ex liberalitate fua_perichtart, 
ic) To jelt że każdy, ktory drugje- 
mu dobrodzieyftwo czyni, fwoiey też 
w po* 

POK MÓWCY ACO SEEN TC SR 

a 1 Ce 4.X. qe 2. (6) L. so. F. de Re, I 
jud: 


CX 71 


w pożyczaniu całości prze ftrzegać moe 
że, tak iako iey w infzych wfzy= 
| kich kontraktach przefirzega. Już 
przyzwoite pożyczającego ocalenie na 
| tych czterech rzeczach zależy:aby dla 
pożyczemia fzkody nie miał, aby Za 
| pożyczeniem (wego pewńego pożytku 
pie tracił, aby fummy pożyczoney 
w niebefpieczeńftwo utraty, y w true 
doości odebrania oneyże nie podawał, 


le: | aby ma koniec fommę pożyczoną na 


czas umowiony fobie oddaną miał, 
Dla tego też z nauki Theologow 
cztery Rufzne przy pożyczaniu do 
wzięcia zyfku y płatu przyczyny f: 
| fzkoda wyniksiąca, pożytek ufłałący, 
niebefpieczeńftwo y trudności odebra= 
| nia fommy  pożyczoney, y nierze= 
| telność oddania oneyże na czas nae 
znaczony. Przydalą niektorzy piątą 
jefzcze tftawy kraiowey, y pofpoli 
tego zwyczaiu przyczynę: lecz o niey 
cobyście rozumieć mieli, rudzież O 
dwoch ofłatnich, dopiero nafiępuiące 
Kazanie będzie Dziś. zaś tylko © 
dwoch 
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dwoch pierwfzych, to ieft o fzkodzię 
wynikaiącey, y o pożytku ufłaiącym 
mówmy: y iak fię (łufznie dla nich 
przy pożyczaniu zylk y płatbrać mo» 
że, pokażmy, 

Dopomoż mowiącemy na więkfzą 
BOGA chwałę Niepokalanie poczęta 
Panno; a ponieważ przez ręce: twoię 
wfzyftkie od BOGA dary bierzemy, 
niech y ffuchacze moi przez ręce two» 
łe co raz więklze fprawiedliwych zys 
fkow fwoich pomnożenie biorą. 


CZĘSC PIERWSZA. 


perea iakom. powiedział do, 
wzięcia zylku y płatu od fummy 
pożyczoney przyczyna ieft, fzkoda 
wynikaiąca; kiedy to ten co drugie- 
mu pożycza, dła tego iż pożycza, 
fzkodę iaką pónofi, Słufzna to zaite | 
przyczyna: bo iako nikt z pożyczania 
zyfku (zukać nie może, tak też nikt 
z pożyczania fzkody ponoĥić nie po. 
Wie 
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winien. I zyfk dla tikowey przy- 
czyny lichwą nie ief, bo fẹ nie 
względem pożyczania, ale względem 
fzkody owey  dzieie, Naprzykiad: 
la teraz pieniędzy potrzebuię, abym 
dlugi moie wypłacił, od ktorych płat, 
czyli iak mowiemy prowizyą płacić 
mufzę; ty mię profiz, abym ci pie- 
niędzy tych pożyczył, zapłać że mi 
ten płat, czyli prowizyą, ktorą od 
nich, chcąc ci dogodzić płacę. Ja 
pożyczyw(zy pieniędzy fkupienie zboe 
ża, y innych żywności na czas drożfzy 
odłożyć mufzę; nadgrodź że mi tę 
fzkodę, ktorą potym kupując drożey 
żywność, dla ciebie poniofę. O taką 
nadgrodę, godzi fię umawiać; Y UMO4 
wiwfzy fię, powinność iet onęż u- 
czynić: lecz bez umowy nic by fię 
za fzkodę owę nie należało, boby na 
ten czas fzkoda ową raczey'z przygo- 
dy, a nie z pożyczania pochodziła; y. 
ten ktory drugiemu pieniędzy poży» 
czył, fobie by ją przypikć powinien, 
že iey nie przewidział, y ma nią fè 

; nie 
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nie opatrzył. Chyba żeby ten eo dru- 


giemu pożyczył, do pożyczenia przye 
mufzony byt; albo tea co od niego 


pożyczył, na czas mu naznaczony pie- | 


niędzy przez winę fwoię nie oddał; | | 


toby na ten czas y bez umowy fzkoe 
da z tąd wynikaiąca nadgrodzić  fię 
owiana: bo tamten do pożyczenia ze 
fzkodą fwoią od nikogo bydz przy- 
mufzony nie może, ten zaś niefiu(znym 
nad czas naznaczony pieniędzy zatrzy» 
maniem, (zkody fię owey przyczyną 
faie. 
Już umowa o takową nadgrodę 


dwoiako fię czynić zwykła. Raz pod | 


kondycyą, ieżeli fię fzkoda iaka ftanie | i 


naprzykład wpadnę w chorobę, piee 
niędzy potrzebować będę, a nje maiąc 
ich u fiebie, pożyczyć, y od nich za 
płacić mufzę: ieżeli tedy takową dla 


twoiego poźyczenia fzkodę poniofę, | 
trzeba żębyś mi ią nadrodził. Za ta» | 


ką umową ieżeli fię żadna fzkoda nie 

traf, żadna fię też nadgroda należyć 

nie będzie: lecz ieżeli do (zkody przyłe 
dzie, 


feke 
ty 
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Pue | 
ye (dzie, tyle fię w nadgrodę iey należy, 
go file Aufzność fma, y przyzwoite te» 
je go ktory pieniądze dał, ocal<nie wy- 
af; |ciąga. Drogi raz umowa ta czynić fię 
to. [może zupełnie, godząc fię na pewny 
fẹ Jaki płat z okkazyi  niebefpieczeńttw 
ze Fożnych fzkod, ktore z pożyczenia 
ży. |wynikaią, Na przykład ia pożycza» 
ym fc pieniędzy, podaię fię w niebefpie- 
zy. jczeńltwo tey y owey fzkody, kto- 
jną frey nie maiąc pogotowiu pieniędzy 
= [pewnie nie uniknę: day Że mi za to 
pde [tyle a tyle, że to dla ciebie czynię, 
pod Za taką umową zawfze fię ow umo- 
nig |wiony płat należy, czy to fię wielka 
pie. lezy mała, czy teź y żadna fzkoda nie 
ziąc trofi. Tak właśnie iako fię zawfze 
ją jumowiona zapłata należy, kiedy kto 
da |zapułzczenie w ieżioro fieci zakupi, 
ofę, czy to fię wiele, czy mało, czy też 
m jy Die ryb nie ułowi. A że ta na pe- 
ne woy płat umowa dla niewątpliwego 
żył |fzkody iakiey niebefpieczeńfitwa ue 
zyk czyniona, przyfłoyna y godziwa ief, 
„ znd fię pokazać może: iż pieniądze 
procz 
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procz fwoiey iltotaey ceny, tyle też) fç i 
ielzcze ważą, ile waży nie mieć fzkoe | 
dy, do ktorey odwrocenia potrzebne 

fą. A poniewaź hie pewna częlto»| 
kroć rzecz ieft, iak wielka dłą pożye| 
czenia fzkoda/pow tanie; można fię zą 
tym fufznie o pewny iaki płat w| 
nadgrodę oneyże umowić, byle tylko | je 
niebefpieczeńltwo iey prawdziwe, y 

ma podobnych do prawdy fundamene 
tach zafadzone było. Bó iako fzae| umo 
cowna iek nadzieja, ktorą kto ma że| przy 
za zapufzczeniem w iezioro fieci co | obg 
ryb złowi tak też fzacowne iell nięe ciga 
befpieczeńtwo, w ktore fię kto podaie, i z in 
że za pożyczeniem,fzkodzie iakiey pode | byt 
padnie. A przeto, iako godzi mi (| ni, 
o pewną zapłatę umówić , abym drue| 
giemu ufłąpił nadziei do tego, co fig MI 
za zapulzczeniem fieci podobno złoe | nien 
wi; tak teź godzi mi ię o pewną za» | uk t 
płatę umawiać, abym fię dla drugiego | pov, 
podiął niebefpieczeńftwa fzkody, Etos Idz 
ra mię za pożyczeniem podobno fpoa || 
tka, Wfzakże iednak gdyby kto na 
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| cwey pierwizey pod kondycyą u: 
mowie, aby fzkodę nadgrodzić, ieźli 
| fig iaka fłanie, przeftawać chciał, ten 
| by do tey drugiey na pewny płat 
| umowy,nie powinien bydź naglony; 
| boby fię tym famym pokazało, że lig 
| w pożyczaniu, nie fwoiego ocalenia, 
| ktore fię przez owę pierw(zą umowę 
| zupełnie mieć może, ale tylko fwo- 
|fego zylku, co fzczerą lichwą ieft, w 
|rzeczy famey fzuka, 
|- Atoli żeby ta o nadgrodę fzkody 
|umowa, y famaż oneyże nadgroda 
| przyłtoynie (ię y godziwie działa, The- 
ologowie naftępujących kondycyi wy: 
ciągalą. Pierw/za: aby: (zkoda ona nie 
2 iofzey przyczyny, ale z pożyczania 
była, tak dałece, że gdyby pożycza- 
nia nie było, toby y tzkody owey nie 
było. Słulzna to kondycya: bo iska 
ten co drugiemu pożycza, nie powi: 
[nien mu że fzkodą fwoią pożyczać; 
tak też ten co od niego pożycza, nie 
[powinien mu  iofzey fzkody nadgraa 
jdzać, tylko tę ktorą on dla iego poe 


Zye 
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życzenia ponof. Druga. aby ten co | 


drugiemu pożycza, Die miał infzych | 


leżących pieniędzy , ktoremi by fzko- 
dę owę od: ficbie odwrocić mogł. Bo 
on przez zażycie owych 

pełnie ocalony 

tedy koniecznie 


dem oney fzkody nie było. Trzeci 

aby niebe(pieczeńftwo przyfziey fzko= | 
dy, kiedy fię dla niepo na pewny płat| 
umowa czyni, prawdziwe zupełnie a] 


nie uroione tylko było. Mało to jelt 


nioże; lecz trzeba koniecznie, aby vie 
mite fundamenta były, iż podobno 
będzie. Czwarta: aby ten co drugięe 
mu pożycza, tego ktoremu pożycza, 
prze- 
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h hrzeftrzegł, y o fzkodzie, ktora go 
. | poźyczadia czeka, y O oadgrodzie, 
ło ktorey dla fiebie za nią żąda. A to 
h fila tego: bo podobno ten co u niego 
iy pożycza, poznawfzy taki dla fiebie cię- 
je par „wolał by gdzie indziey, gdzie- 
o by mkowey lzkody nie było, pienię- 
ls dzy pofzukać. Pigra aby płat ow za 
y: Iniebeśpieczenitwo fzkody umowiony, 
ja. |całey owey (zkodzie, ktorey Dboiażń 
o. jet, rowny nie był. Gdyż tu trze. 
o |ba mieć wzgląd, nie tylko na niebe= 
w |fpieczeńltwo, że podobno fzkoda bg- 
kẹ dzie, ale y na nadzieję, że podobno 
da | do niey nie przyśdzie. Szefa aby ten 
to.|eo od drugiego pożycza mie był w 
płat takiey potrzebie, w ktorey by mu ten 
a] od ktorego pożycza, powinien dar= 
etl mo, a nawet znieiaką fzkodą fwoią 
ji pożyczyć. Zawfze tu fig trzeba o= 
viel glądać na miłość Chrześciańfką, dla 
bno| ktorey iako Pifmo mowi: (4) qui nes 
oiee gligit damnum propter amicum, justus eslo 
c kto gardżi (zgodą dla przyjaciela, (prae 
e wies 
(dy Prov. 12, Vs 26. 
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wiedliwy iet. Siodme y  oftatniać 
aby nadgroda przyfziey (zkody, lub 
niebefpieczeńltwa iey, nie była zaraz 
przy poźyczeniu czyniona, y zaraz 
zgóry z pieniędzy pożyczonych wzięa 
ta. | rzecz iek oczywilta. Bo gdy 
ty naprzykład fto czerwonych złoe 
tych pożyczalz,a z nich zaraz w nade 
grodę fzkody lub niebefpieczeńftwa 
iey, dziefięć (obie czerwonych złotych 
bierzefz: ivź w rzeczy mey nie fo, 
ale tylko dziewięćdziefiąt pożyczafz; 
a zatym niefłufznie byś fię potym fu 
czerwonych złotych upominał, Ado 
tego nie możefz ty fię wprzod nadgro» | 
dy za fzkodę, lub niebefpieczeńftwo | 
iey upominać, tyłkoaż fię (zkoda lub | 
piebe(pieczeńfłwo iey ftanie, Bo ina | 
czey, więcey byś wyciągał, niżeli ci 
należy; a zatym iuż byś nie od (zkow | 
dy, lub niebefpieczeńlftwa iey, ponies | 
waż ich iefzcze mie mafz, ale tylko | 
od pożyczenia zyfk brał. Jakim fpo 

fobem mowi Prawo (e) gen co poźniej 

niz 


Ce) Jaos 8 533: Jot, de A& ion. 
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miż powinien płaci, mnicy fig płacić wie 
dzi: takım też jpojobem, ten Co wcześnicy 
niż powinien wyciąga, więżcy he WyCig= 
goć zda. A że rzecz tę przyawo* 


| tym podobieńltwem obiaśnię: iako nie 
| może nikt wyciągać rozgrzefzenia od 
| grzechow ktorych iefzcze nie popeł- 


| nit, tak też nie może nikt wyciągać 


fzkody płacić każe. Bo lubo on piacąc 
| E od 


nadgrody za fzkodę, ktora mu fig iè- 
iacze nie fata, Te są znauki Thev 


| ologow kondycye, które zachowa. 
;| wizy pilnie, można fię fumiennie przy 


pożyczeniu, o nadgrodę fzkody lab 
npiebefpieczentwa iey umowić, y u- 
mówiwfizy fig, © nią fię fwego czafu 
upomnieć. 

I na tym to my ffuchacze fondaa 


| mencie obwiniamy o lichwę tego,ktos 


ry ma pieniądze, odktorych płat pla- 
ci, a nie ma woli Roku tego niemi 
dłogow fwoich płacić , choć mu tym 
czafem płat od nich rośnie, iezeli on 
drugiemu ich pożycza, y od nich fo- 
bie, niby to w nadgrodę tey fwoiey 
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od nich, fam fzkoduie, wfzakże nie 
dla pożyczania, ale dla (woiey włae 
{ney woli (zkoduie, iż niemi tego 
Roku długów fwoich wypłacać nie 
chce: a zatym nielufznie (ię od tego, 
ktoremu ich pożycza, za fzkodę tę, | 
ktorey on przyczyną nie iet, nadgro= 
dy domaga. 

Na tym powtóre fundamencie mos 
wiemy, że ten co naprzykład złotem 
ośmnaltu tyfięcy od drugiego: poży» 
czyt, a tym czafem złoto w cenie | 
fwoiey (padło, tyle mu dodać powie 
nien, ile za zmnieyfzoną złota ceną, | 
do ośmnaftu tyfięcy nie dofłaie. Bo | 
powinno (ię tyle (ummy oddać, ile fię 
pożyczyło: że (ię tedy tu ośmnaftu | 
tyfęcy pożyczyło, powinno fię więc | 
tyle dódać, ile do ośmnaftu tyfięcy 
nie dofłaie. Jnaczey ten, co drugiee | 
mu pożyczaiąc Dobrodzieyftwo uczya | 
nit, (zkodę by za to miał; bo ośmnae | 
Ru tyfięcy pożyczyw(zy, ośmnafłu by 
tyfięcy nie odebrał, A lubo ten có od | 
niego pożyczył, więcey mu, niżeli 
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pożyczył oddaie; wfzakże więcey we- 
| diug materyi, ale nie więcey według 
| ceny; y (zkoda ta ktorą ztąd ponośi, 
| nie pożyczaniu (ię, lecz przypadkowi, 
| za ktorym fiş złota cena odmieniła, 
| y ktorego nikt vikomu nie nadgradza, 
| przypifać powiona. A jako dla zmniey* 
izoney zlota ceny traci, tak by też 
dla podwyżfzoney onegoż ceny zy» 


m | fkat, bo by go nasten czas nić więcey, 
f° | tylko żeby na ośmnaście tyfięcy wy- 
ie | fzio, oddać powinien. Wfzakże ies 
[je 


dnak gdyby. nie na fummę famą, ale 
na materyą tylko złota, y liczbę czer- 
wonych złotych umowa była, czyby 


MA | 
Q 
m 


więcey by fig ich, tylko ile (ię poży- 
ko czyło, oddać należało. Tak właśnie, 
cj | iako kiedy nie na f(ummę, za ktorą 
| przy pożyczaniu zboże ftoi, ale na 
y | liczbę korcy, fita (ię ich pożycza, ue 
= | mowa ief; czy potym zboże tańfze 


© 
o 


| oddać powinno, ile fię go pożyczyło. 
| F2 Ną 


cena ich (padła, czyby fię podniofła, nie _ 


czy drożize będzie, tyle fię go korcy ' 
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Na tym iefzcze fundamencie ódpoe 
wiadamy, kiedy fię nas pytaią, czyja 
śzkoda gdy pieniądze pożyczane zgie 
ną. Nayprzódkiedy w:famym prze» 


fylaniu zgioą, tego fzkoda, kto o nie | I 


profit, choć go nie dofzły. Bo na 
ten czas on fakody owey przyczy” 
ną iet, ponieważ gdyby ich dla niego 
nie przefyłano, tedy by w Domu nie 
zginęły. Powióre kiedy po pożycze= 
niu, u tego, ktoremu f4 pożyczone 
zginą: iego fzkoda, czy to one winnie, 
czy nie winnie zginą. Bo pieniądze 


owe przez pożyczenie Rały fię iego | | 


włafne: a gdy rzecz iaka' włafoa gie 
nie, nie komu innemu, tylko włafne- 


mu oneyźe Panu ginie, A naoftatek || 


kiedy kto gotow był na czas pienią= 
dze oddać, a drugi odbierać ie zwło» 


czył, ieźlitym czafem z trafunku zgie | 
ną,tego fzkoda, ktory ich wczafie 


naznaczonym odbierać mie chciał. Bo | 


pieniądze owe iuż fię iemu na ów 
£zas należały, y dla niego fię. odłożo» 


lo ni 
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„„ [ne chowały; że tedy Ich odbierać nie 
chciat, fam fobie fzkody owey przy: 
czyną byt: 

Na tym nakoniec fundamencie obwi» 
ję miamy o lichwę tych, ktorzy ludziom. 
a [potrzebnym kilku, lub kilkunaftu czere 
|ozonych złotych pożyczają, daiącim. 
Ipo fiedmnaście złotych na czerwony 
lzłoty, aby oni oddaiąc co tydzień po. 
złotemu z każdego czerwonego zło» 
tego, naofłatek za ośmnaście Niedziel, 
|po ośmnaście złotych za każdy czer- 
|wony złoty oddali. Nie fiufzna to z 
[wielu miar rzecz, a iednak fię ona 
bardzo tu u nas zagęściła. Bo naye 
„przod nie dają na każdy czerwony 
p |żłoty tylko fiedmnaście złotych, 4 ie- 
„|doak za każdy czerwony złoty od- 
, |bieraią ośmnaście złotych: więcey. te- 
dy adbieraiq, niżeli dali. Powiedzą 
tę pewnie, że ten ośmnafły. złoty tylko: 
p |W prowizyi od pożyczania biorą: y 
| [to nieffufzna: bo powtore żadna liç im 
„ |w tych okolicznościach. prowizya nie 
należy. Omi bowiem, pieniędzmi cs 

i We 
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wemi tym fpofobem pożyczonemi| 
robić, y na co inoego ich zażyć, nie 
myśleli y nie myślą; czego aczy»| 
wiftym znakiem jet, iż cokolwiek 
tygo ;doiami odbiorą, to zaowuż tym- 
że fpofobem na pożyczkę daig, Za- 
dna tedy im dla pożyczenia (zkoda (ię 
przytrafić, żaden pożytek odpaść niej 
może; a zatym w takowych okoliczno=| 
ściach ów ośmnalty od każdego: czere| 
wonepo złotego złoty, nie dla iakiey 
fuszney przyczyny, ale dla famegol 
tylko, co fzczerą lichwą ief, poży- 
czenia biorą. Bo potrzecie; ponieważ 
z każdego czerwonego złotego co 
tydzień złoty odbieraią: iłfz ieft „aby 
ktorego czerwonego złotego na Nie 
dziel ośmnaście pożyczali; za coż tędy 
fobie ża każdy, od pożyczenia ma 
Niedziel ośmnaście, po złotemu płacić 
każą? Mowią: że takim fpofobem , 
tym co od nich pożyczyli, iefł łatwiey 
do oddania. Łatwiey ti co do oddae 
nia, ale nie łatwiey co do potrzeb fwo- 
ich wipomożenia: a iednak oni tylko| 
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dla tego iedynie potrzeb (woich wfpo- 
możenia od nich pożyczaią, Gdyby 
im zaś zupełnie na ow caly czas, nie 


| | tygodniami nie wytieraiąc, owych 


pieniędzy pożyczyli, ponieważ ` iako 
tamtym trudniey razem oddawać, tak 
też tym trudniey od nich. odbierać, 
toby dla tey famey trudności, podług 
| tego co fię niżey powie, mogli (ię ia- 
|kiey od nich,ale nie tak dużey nads 


lej] grody dopominać, Bo naoflatek du- 


| ży to ieft bardzo od fiedmnafiu zło» 
‘| tych na czerwony złoty danych, za 
4] Niedziek ośmnaście iednego złotego 

| płat. Albowiem podług prawa, kto- 


07] re łakomftwu ludzkiemu miarę zało» 
‘| żyto, choćby fię też dawnym prawem 


rządzić chcieli, nie należało by fiş za 
cały Rok tylko od fła złotych dzie- 


i] fięć,a od dziefięciu ieden: od fedme 


| natu tedy złotych na czerwony zło- 

| ty danych, nie należało by fię za ca- 

ły Rok tylko grofzy 51. a zatym nie 

należało by fię za ośmnaście Niedziel, 

tylko grolzy 17. Biorąctedy za Nie» 
| dzie! 
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dziel ośmnaście grofzy 39. więcey: | nak 
biorą, niż im prawo pozwała; a po» | chc 
zwala nie ipaczey, tylko za całyow | fv 
czas, y 2a Hufzną przy pożyczaniu: | 
przyczyną, Przydaymyż do tegosiuż | ph 
owe fześc grofzy, ktorych fię przy | Cz 
pożyczaniu za wpifanie w Beiefr do» | kai 
gmagaią: już owe dość znaczne podas | prz 
ruoki, ktorych koniecznie. przy tey. | 
okkazył: wyciągałą: iużowe kika gro» | ( 
fzy, ktore fobie za 'nieuifzczenie (ię. | 
ktorego tygodnia, niby iako. karę plas | 
cić każą: nie będzieź: to, wielki bardzó | P 
od. pożyczoney nie wielkiey. kwoty. | 
ayk? Niechay, każdy prawdą fię, a żad 
nie (wym włafoym pożytkiem. rzą: | 3e 
dzący umy: rozłądzł. | 
Z:tych fzczepoloych przypadków. | 
tu teraz wytchniętych, bierzcie fłucha» | 
cze miarę do innych im. podobnych, | 
fak fię w nich wynikaiącą fzkodą.rzą- | 
dzić macie. Jeżeli żadney. przy po» | 


życzaniu fzkody nie mafz, albo- choć: | i 
iet, to Gę niedla pożyczania dzieieś | da; 
pic (ię wam. w nadgrodęiey-braćnia. | 


palee 
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pależy. Jeżeli zaś z pożyczania po- 
chodzi, albo biilkie iey niebefpieczeń- 
ftwo ieft: macie fiufzną przyczynę, 
abyście fzukaiąc (woiego ocalenia, o 
płat (ię za nią y nadgrodę umowiili 
Czas iuż, abyśmy od fzkody wyni- 
kaiącey, do poźgtku. też ultaiącego 
przelzli, 


CZĘSC DRUGA. 


"yrzyzwoite ocalenie człowieka wy: 
Pa fuchaczę, nie tylko. ażebę 
Żądney dla pożyczania fzkody nie miał, 
ale też ażeby żadnego dla pożyczania, 
pożytku nie tracił. Bo jako Reguła 
prawna mowi: moy toieft włainy ine 
teres, tak to ik wiele mi ubywa, 
iako też to jak wielem zyfkać mogł 
Bea intereft , quantum mibi ahefk, quane 
tumque lucrarż parui (H lowfzem, 
ścisle rzeczy biorąc -pożytek' odcho- 
dzący nawet za fzkodę famę fanis: 
z kąd 


(b Li ig pr S, veram sem. baberi Ke, 
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z kąd znowuż Reguła prawna mowi: 
iż ten fzkodę ponofić zdaie fię, kto 
fwoy. włatny. pożytek traci, Damnum 
pati videtur , qui commodum amittit (g) 
Druga tedy do wzięcia zyfku y płatu 
od fummy pożyczoney przyczynaief 
pożytek ulłaiący: kiedy to ten co dru- 
gismu pożycza, dla tego iż pożycza 
pożytku fis iakiego pozbawia. Słu 
fzna y to przyczyna: bo iako nikt dla 


pożyczania, zyfku fzukać nie może, | 


tak też nikt dla pożyczania, fwoiego 


pewnego pożytku odfłępować nie po», 


winien. ] madzroda za to wzięta lie 
chwą nie ieft, bo fię nie względem 
pożyczania, ale tylko względem owe- 
go za pożyczaniem ufłaiącego pożytku, 
bierze. Naprzykład miśł kto wolą 
nakupić fobie rzeczy fkupnych, kto- 
rę by mu nie mały zyfk przyniofły: 
albo myślał iakie w Dobrach napra- 
wy czynić, przez co by fię roczne 
iego dochody znacznie powiękfzyły: 
a tym czafem negotowanych ma to 
p'e- 


(g) Lez. $ iu ne quid èn loco publ fiat" 


— 


X m x 91 


pieniędzy, na ufilne proźby, drugiemu 
pożycza; ten taki prawdziwie dla po- 
życzenia, (woiego pożytku odfłępuie, 
a zatym fłufznie fię przy pożyczaniu 
o nadgrodę za to upomoić moźe. 
Jak wielka zaś tak za pożytek uftaią- 
cy, iako też za fzkodę wynikaiącą 
nadgroda bydź *ma, iuź to co-do (qe 
du prawnego, dia odcięcia (przeczek 
ztąd wynikających ofzacowało pra- 
wo, kiedy płat czyli prowizyą za to 
w jednych okolicznościach po pięć, w 
iafzych po. fześć, a iefzcze w inizych 
po ośm od fta poftanowiło, 

O tym poźytku dla pożyczenia u. 
ftaiącym toż famo fię rozumieć ma, 
cośmy wyżey o fzkodzie z pożycze» 
nia wynikaiącey mowili, Powinien 
fię nawet beż umowy  nadgrodzić, 


„| kiedy kto pieniędzy pożyczonych przez 


winę fwoię na czas naznaczony nje 
odda, albo kiedy kto, aby drugiemu 
pożyczył, koniecznie przymufzony 
będzie. . Można fię o nadgrodę za nie- 
go. umawiać, nawet przed zwłoką do 
od- 
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oddania dłużnika, kiedy ten co mu 
pożycza, dla tego iż pożycza odftę: 
puie dla niego blilkieg fwoiey, y na 
niemałych fundamentach zafadzoney 
przylzicgo pożytku. nadziei, Można 
fię nawet na pewny za piego plit 
godzić, chociaż ielzcze nie pewna 
rzecz ieft, iak wielki pożytek” ufta 
nie; tak żeby fię òw umowiony plat 
należał, czyby potym wielki, czy ma» 
ły, czy też y. żaden pożytek nie Ue 
fat, byle tylko pod czas pożyczania 
blilka do niego, y na niemałych funs 
damentach zafadzona. (pofobność była. 
$ przyczyna tego ief: bo pieniądze 
złączone zzylkiem drożfze y ważniey- 
fze fą,piż pieniądze bez zyfku:prze- 
go kto ich drugiemu bażycza, za zyík 
ktory pożyczaiąc utraca, flufznie fię 
nadgrody upominać może. A jako 
nikt darmo dla drugiego fzkody - po. 
ność vie powinien, tak też nikt dar 
mio dla drugiego. fwoiepe, pewnego 
pożytku tracić nie ma, y utrata ta- 
kowego zyfku, właśnie na. fzkodę fas 

0" mą 
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| mą póchodzi, A choć też czafem 


zylk ow nie pewny ief: dofyć źe pe- 
waa y ma niemałych . foadament:ch 
zafadzona do niego nadzieia, Bo iako 
ta w infzych kontraktach fzacowna 
iecelt, y godzi fię za nią o pewną w 
fzczegulności zapłatę umawiać, iake 


| to w zakupieniu zapulzczenia fieci w 


| iezioro, y w zakupieniu zbierania przy - 
{złego urodzaiu z pol widziemy: tak 


| geż w kontrakcie pożyczania fzaco= 


zzz" 


wna iefł, y godzi fię za nią o pewny 
w fzczegulności płat umowić, Joa- 
czey, gdyby takowa zyłku  madzieia 
nie była fufzoą do wyciągania za nią 
madgrody przyczyną, toby fię ku- 


| pcowi nie godziło drożej rzeczy przes 


dać niż teraz (toi, dla tego że pewnie 


| wkrotce, dechowana od niego do o» 
| wego czafu, drożfża będzie: także teź 
| Rzemięśnikowi infirumentow fwoich, 


x ` 


czyli narzędzia Rzęmięfła fwoiego po- 
| życzającemu, nie godziło by fiz nad- 
| grody wyciągać, dla tego,żeby fobie 
| tym czafem parzędziem owym co za. 
zobić 
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U robić mogł: to zaś wyraźnie (ię wys 
Aiei raźiemu o rzeczy tey tak Swieckiemu 
NI iako też Duchownemu prawu prze- | 
ciwi (61 | 
| Zeby to fię iednak godziwie dzia- |dy £ 
| ło, trzeba też fame Kondycye zacho» |djcj 
wać, ktoreśmy z nauki Theologow [bm 
Wi za fzkodą wynikaiącą przywiedli, To |mów 
NN iet aby pożyczenie było prawdziwą | A 
| - przyczyną zyfku ulłaiącego: aby ten fizet 
co drugiemu pożycza nie miał infzych | (vo 
leżących pieniędzy , (chyba żeby te na | mieć 
iosze potrzeby naznaczone były: ) kto» | dy í 
remi by fobie łatwo bez żadnego nie- (drm 
wczafu (woiego, ow uftaiący zylk | fow 
pówetować mogł; aby nadzieia przy. | zyk 
{ztego z takich pieniędzy zyfku blie | czi 
| fka y gruntowna była: aby ten co [Bo 
a od drugiego pożycza o zyfku ufłaią- | rzec 
Tył cym przeftrzeżony był; aby ten ce [miel 
KW mu pożycza nadgrody fiz od niego (ktor 
i całego zyfku fpodziewanego nie upo- (nie: 
minal; aby nakoniec ten co od nies’ (nid; 
go pożycza, nie był w takiey potrzes [tw 
bie, | duej 

(b) Ce 6. & fin, de Ufur © 
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„ |bie, w ktorey by mu fię darmo po- 
u [życzyć należało; y-ten co mu poży» 
cza, zgóry fobie z pieniędzy poży- 
jczonych za ow ufłaiący zylk nadgro- 
| |dy nie brit, Tych wfzyfikich kon- 
|. |jdycyiprzyczyn teraz nie przywodzę, 
p [bom ie iuż o fzkodzie wynikaiącey 
o | mowiąc. dość dokładnie wymienił. 

¿1 Ale odezwie (ię tu podobno kto y 
n rzecze: każdy co pieniędzy pożycza, 
h |fwoiego, ktory z pieniędzy onych 
a |jmieć mogt, zyfku uftępuie;skaźdy te- 
jdy od pieniędzy płat brać może, y 
[darmo pożyczać nie powinien. Od- 
| powiadam, źe ten ktory z pieniędzy 
- |zyfku ani miał, ani mieć miał, poży- 
j | czaiąc drugim żadoego zyfku pie traci. 
o T Bo to tylko ludzie tracą, co albo w 
p | rzeczy famey, albo w blilkiey nadziei 
o (mieli Iż tedy wielu (ię znayduie, 
o T ktorzy leżące pieniądze maią, y niemi 
a nie zarabiają, ci przez pożyczenie pie- 
| niędzy, żadnego zyiku mie tracą, Bo 
choć by nie pożyczyli, tedy by ża. 
jdnego z pieniędzy onych zyfku nie 
-= miea 
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mieli. Rzeczefz, mogli by fobie pie, | 
międzmiowemi pożytek uczynić. Ode'| 
powiadam mogli, ale nie chcieli, bo | 


pieniędzy owych na zarobek obrocić 


nie chcieli; a że nie chcieli, dla tego | 
też żadnego z pieniędzy owych mieć | 
iako wiadomo | 
wizyltkim, pieniądze nie fame z fiebie | 
ale przez pilaość, robotę, p przemyf, | mi 
zyłk y pożytek rodzą; że tedy pie” | 
niędzmi owemi robić nie chcieli, Źle | 


zylku nie mieli... Bo 


doego z nich zyfku mieć nie mieli; a 
zatym pożyczaiącich, żadnepo z nich 
zylku nie ufiępuą. A do tego ieżeli 


«u ieft iakie zylku tracenie, tedy to 


nie ieft dła pożyczania, lecz tylko dla 


tego, że niemi robić nie chciefi, bo | 


choć by ich byli nie pożyczyli, przes 


cięż by niemi. nie robili, a zatym ża: | 


dnego by z nich zyfku nie mieli, Sae 


mi więc fobie fzkody tey przyczy- | 
ną są, a nie ten ktoremu pożyczają; | 
a zatym Żadney od niego względem | 
zyłku utraconego brać nadyrody mie | 
mogą: Aby tedy kto pożyczaląc pie- 


nig 


= 
|=] 
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niędzy zyfk tracił, potrzeba ażeby piee 
między w fkrzyni nie chował, ale nie- 
mi robił, albo ie na zarobek obrocić 
pewnie u fiebie pofłanowił; y ten ta- 


| ki lucram cefrans Czyli pożytku ufła- 
| jącego upominać liş możę, bo fię o 


nim prawdzi, że dla przyjaciela pie- 


| międzmi nie robi, y zyfku ktoryby 
| mieć mogł dla niego odbiega. Byla 
| by zaś w tym lichwa, gdyby kto nie 
| chcąc pieniędzmi robić, tylko (zukał, 
| komu by ich pożyczył; bo by temu 
| prawdziwie zyfk nie ginął, ktoryby 
| pieniędzy na zyík obracać nie chciał. 


Przy lłofuymy już rzecz tę do fzcze» 


| golnych przypadkow. Spyta mię fię 


tu kto nayprzod, czy fię godzi brać 


| płat od pieniędzy na pofag obiecanych? 
| Naprzyktad, wydaie Ociec Córkę za 


Mąż z pofagiem: a że na ten czas pie- 


-| między nie ma, pofłępuie płat pewny 
| do tąd, aż fummę odłoży; albo pu- 
| fzcza Maiętność Zięciowi, zktorey on 


pożytki bierze, aż do oddania fummy. 
Pytamy tedy ieźli (ię to godzi? Ode 
G pos 
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, powiadam że fię to godzi; bo Ociee 


wydaląc Gorkę za Mąż, powinien ią 
epatrzyć, aby przyftoyne wychowa» 
nie y wyżywienie miała, Gdyż tego 
wyciąga prawo przyrodzone, aby Ro= 
dzice dali żywność y wychowanie 
dzieciom, a iako ie na Świat zrodzie 
li, tak też ie do końca potrzebami 
ratować maią; kiedy tedy pofagu nie 
daig, powinni dać ma to mieyfce do» 
chod taki, zktorego by Córka wy» 
żywienie miała. Mąż także powinien 
fummę tę, ktorą z Zoną bierze, na pos 
żytek obrocić, y z onego pożytku 
Zonę żywić: czegoiż dla zatrzymania 
pofegu czynić nie może, powinno mu 
fię tedy lucrum cefsans, czyli ten po- 
żytek ufłaiący nadgrodzić. Dla tey 
fimey przyczyny moźe y Zona po 
śmierci Mężowey brać pożytki -z Ma- 
iętoości, na ktorey ma oprawę od 
Męża zapifaną, do tąd, aż powinni 
fummę, odłożą. Bp Mąż wziąwízy 
pofig, powinien dać Zanie uczciwe 
wychowanie, aż tę powinność wròs 
CE» 
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«eniem pofagu ż fiebie złoży. Poki 
‘tedy Potomkowie Mężowi pofagu nie 
oddadzą, poty ona Maiętności tey, ną 
ktorey oprawę má zażywać może, 
|A choćby Miasiętności nie było, ięno 
pieniądze; powinni Potomkowie Mę- 
żowi, ponieważ Ofobę Męża wyra- 
Jżaią, póty Wdowę żywić wedle iey 
| łanu, poki. (ummy nie edłożą, a to 
| w madgrodę tego zyfku, ktory iey z3 
jpieoddaniem fummy odpada.  Aleć 
takowa fumma pofpolicie też bywa 
zapifana Zonie obyczaiem  wyderka- 
fowym, z wianiem prawa y włalności 
| wizelkiey na onę Maiętność: a prawem 
| wyderkafowym godzi fię brać poży« 
Itak z Maiętności, iako z {wey wiatney, 
2ż do wykupienia. . Toż famo przy- 
lzwoicie rozumieć fię ma o Summsch 
| Duchownych: boć oni z nich żyć, y 
inne Kościelne obowiązki odbywać 


jpowieni: kto tedy fummy ich trzy». 


ma, powinien im za takowym trzy” 

maniem lucrum cefsans, ten pożytek 

uftaiący nadgrodzić. Ma też tu bare 
G» dzo 
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dzo częfłto mieyfce. tafka y darowis 
zna; bo drudzy umyślnie pieniądze ich 
na (woy przemyfł biorą; y daią im 
od nich pewny płat na wyżywienie, 
fpofobem talki y iałmużay, choć fami 
tak wiele pożytku z wziętych pienię. 
dzy nie maią: co'nie lichwą, ale doa 
browolnym podarunkiem ieft, 

Spyta kto powtore: kiedy komu 
daig pieniądze pofażne na płat, ieźli 
to jeft lichwa? Naprzykład Ociec na- 
gotował na pofag Summę; prośi go 
przyiaciel aby mu iey poźyczył, pos 
ftępuiąc od niey pewny płat: pytamy 
tedy ieźli można ten płat dobrym fu: 
mieniem brać? Odpowiadam, że iako 
we wfzyfltkich rzeczach, tak y w kon= 
traktach wiele na tym zależy, iakim 
ie kto fpofobem y umyfłem czyni, 
Bo z umyfłu fprawy człowiecze u. 
ważane bywają, tak że wedle umyfłu 
rożnego, rożhe też kontrakty y do- 
bre y złe, y fłufzne y lichwiarfkie bydź 
mogą, ` Może tedy Ociec pofażne pies 
niądze troiakim umy fiem dać: nayprzod 
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nie maiąc ich gdzie obrocić na poży» 
sek, »daie ie przyiacielowi na plat; 
to fzczera lichwa iet, gdyż (ię tu nie 
jpokazuie żadne damnum emergens , ża» 
dne lucrum cefsang, ale prote poży= 
czanie na pożytek, Powtóre moźe ie 
dać przyjacielowi, na prożbę, mulząc 
fam od nich płacić Zięciowi: `a na ten 
czas, byle tylka fzcztze fię poftępo» 
wilo, może brać nadgrodę tey fzko= 
Idy, ktorey fię podeymuie, byłe tylko 
zapis Oycu anie Zięciowi fużył, gdyż 
Ocieę pożycza, y pożyczaniem fzko» 
duie. Pa trzecie może dać fummę 
|Przyacielowi zapifuiąc ią za pofig 
JZięciowi, tak, że płat od tey 
fummy, Zięciowi a nie Oycu iść ma; 
2 y to może bydź lichwą, bo ten nie 
jpłaci, ieno od pieniędzy, Chyba że- 
by Zięć fam miat (obie pieniędzmi o- 
nemi pożytek czynić; bo że tego pos 
żytku przyjacielowi odfłępuie, godzien 
jza to nadgrody: dla tego też ani Mąż 
jodebrawfzy pofag, nie może dać fum- 
my na płat, chyba żeby nią fam robić 
miał. Spy- 


802 X F 00 


Spyta kto 'potrzecie:.Jeżli Panna mse wol 
łąc fummę poiaźną, może co od, niey, [7 " 
brać? Odpowiadam, poki nie wydzie- | mO 
tona, może brać, nie iako płarod-fuma | P? 

my, ale iako. powinne wychowanie, | wię 
w Domu Rodzicow. Będąc zaś ode | nid 
dzielona, nie może nie brać-od: fums f 4% 
my fwoiey, tylko. za pewaym.y Aus Pań 
fznym. kontraktem, iako, y kto infzy, | 0% 
daiąc pieniądze. albo. na. Maiętność, ale pien 


bo na czynfz z obydwu. fteon. odkue | * 


ny. | 
r Spyt» iefzcze kto „kiedy kto.cudzee | Czy 
mi pieniędzmi bez wiadomości - Pańe | mí 
ikiey. zarabia, jako to. Auga, Urzędnik, | Pú 
Podikarbi, ktorzy. czafem powierzoa | fakt 
nemi fobie pieniędzmi zylku fzukaią, | čil; 
czy ten taki. powinien Panu wfzyftek | żil 
zyłk oddąć? Odpowiadam: aczwfzy» | Zp 
fcy ci zle czynią, ktorzy Pańtkiemi. | rze 
pieniędzmi: nad: wzolą Pańlką. pożytku: | I | 
$zukaią; iednak. oni nie powinni Pa» | po 
nu owych pożytkow.ani'weale, añ}: | tik 
w połowie oddać, ale tylko fummę fas bap 
eaę. Bo. Pan: fiş do. owego. zarobku, 
Woe 


XEN 
wolą, fwzoią, nie przykłada,a bez woli 
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ry: ictencyi Zaden. kontrakt bydź mie 


może: a nawet fię y pięniędzmi nie 
przykłada, bo nie tylko o tym nie 


| wie, ale y, zgoła nie chce, shy pie» 


| myfłem. 
| Pańlkich pieniędzy rufzeniem Pan iaką 
1 fzkodę ponofił, albo iski pożytek tras . 


niądze iegó, bez woli iego, na taki 
zarobek obracano. Ktoś tedy: inny 
Pańlkiemi fię pieniędzmi przykłada, a 
nie Pan. Ani dofyć na tym że to 
pieniądze Pańfkie, kiedy Pan ich do 
zarobku nie obraca: a tu wfzyftek zyl 
z zarobku pochodzi; ba pieniądze nie 
czynią z fiebie pożytku, tylko za prze» 
Chyba żeby za takowym 


cil; toby, mu. fię to. nadęrodzić nales 


żało, Go infzego geft, kiedy kto nie 


| z pieniędzy Pańfkich, ale z. infaych 
| rzeczy leżących, iko to.2 Domu, ros 


li, y zinnych rzeczy pożytkuiących 
pożytek bierze, to pa ten czas, nie 
tyiko, Dom, rolą, y inne tym podoe 
boe rzeczy, ale y wfzyftkie znich po» 
ży: 
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żytki wrócić powinien, bo. z ćudzey 
rzeczy nikt fobie pożytku przywiae 
fzczać nie może. 

Spyta nakoniec kto: Jeżli ten co 
kontrakt lichwiarfki uczynił dobrym 


fumieniem, mniemaiąc że lichwiarlki, 


nie iet, powinien wracać wfzyftkie 
pożytki, ktorych przez ów kontrakt. 
nabył. Odpowiadam, że taki pozna» 


wfzy kontrakt lichwiarlki powinien, 


go opuścić, albo poprawić; inaczey 
żadnych by na potym z niego pożye 


tkow brać nie mogi. O. przefztych, 


236 pożytkach ktore dobrym fumie. 
niem brał, tak rozumieć może, iż ty- 
le pożytkow, ile by infzym Aufznym 
kontraktem mieć, mogł, y owym teź 
kontraktem ktory za fiufzny miał, 
mieć może. Bo iż nie myślił ieno 
fprawiedliwy kontrakt czynić; ma 
mu fç tedy taki pożytek. pozwolić, 


jaki z (prawiedliwego kontraktu iść. 


może, y druga (trona, ktora na tę ies 
go intencyą zezwoliła, bronić mu te= 
go nie powinna. A ieźli by fię kto 
` upies 


X m X 105 


"upłerał, że koniecznie takowe poży- 
tki wracać powinien, toby mu -fię 
naywięcey pozwolić mogło, żeby nie 


o | dawnieyfze, ale tylko od trzech ofła- 
| tnich lat brane wrócić powinien: gdyż 
| na owe dawnieyfze dobrym fumie. 
e | niem brane, iuż preftrigtia czyli pra» 


wo dawności zafzło, ktorym mu ie, y 
Duchowne y Swieckie prawó przy. 


| włafzcza, = 


Z tych fzczegulnych przypadkow 
y z danych na nie odpowiedzi, bierzcie 
obiaśnienie ftuchacze, co fię wam w in- 
nych tym podobnych okolicznościach 


| godzi, a co fię nie godzi. Jeżeli w 


nich żaden wam pożytek. nie ufłaie, 
albo, dla infzey przyczyny, a nie dla 
pożyczenia ulłaiez nic fię wam od po- 
Życzenia dla zyfku ufłaiącego brać nie 


| należy.. Jeżeli zaś dla famego pożye 
| czenia zyfk wam iaki pewny, albo. pee 
| Wna do niego nadzieja odpaść ma, 
| biorąc za to płat przyzwoity fwoe 
| lego przefirzegać ocalenia możecie, 


Pien- 
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Pierwfze tedy Rufzne przy poży» | 


czaniu do wzięcia zylku y płatu od 


fpmmy. pozyczoney przyczyny s% | 
izkoda z poźyczenia wynikaiąca, g | 
pożytek za poźyczeniem uiłający. Dlą | 


zych fłuchacze przyczyn, gdy więe 


cey nieco pad poźyczoną lummę bice | 


gzecie, lichwy nie popełniącie, bo nie 
od pożyczenia, ale w nadgrodę tych 
Aufzoych przyczyn, dla fwoiego Oca» 
lenia bierzecie. To fię wam fprawie= 
dliwie należy, y to fię was, iako fprae 
wiedliwie nabyte, dlugo trzymać, y cQ 


raz bardziey ufzczęśliwiać będzie. Ale | 
co lichwiarfkim, fpofobem od famey | 
tylko. fzczerey pożyczki weźmiecie, | 
to fię wam prętko wyśliźnie; albo ie= | 


żeli fię was przydłużey trzymać będzie, 
to jednak wam iako, Pifmo Swięta 
mówi (6) maoftatek na zie, y na zgu» 
bę wyidzie. Divitże confervate in mae 
lum Domini fuż O rzeczy firatzna! 
bogactwa na zgubę Pana fwwiego fchor 
wane! Chowamy do. zażycia, fuknie, 
do 


emaema 
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do firoiu pedy, do fpocżynku łóżko, 
do obrony oręż, do pożywienia po- 
karm y napy; ale zbierać y chować 
na zgubę twoię. bogaćtwa, to zie 
zabawa niefzczęśliwa iefi! Z tym 
wfzyfikin zabawa ta, o chciwiy nig 
` fprawiedliwie fortuny nabywaiący. li« 
chwiarze, wafza iet, Wy według 
Theofilakta iefteście podobni. do. -o= 
wych, ktorzy w ręku fwoich ciernie 
trzymają, y im go bardziey ścifkaią, 
tym fię nim bardziey ranią, Wy od 
Świętego Paulina iefteście przyrówna» 
ni do owych we mtynie pracuiących 
bBydłąt, ktore dzień cały koło. obra 
gaiąc dla innych pracuią, a fami z prze 
cy tey żadnego pożytku nie maig. 
Tak y wy w niwecz fię obracacie: to 
dla Synów. fwoich ktorzy o. was zre 
pomną, aibo zbiory wafze rofprofzą; 
to dla Sukcefsorów fwoich, ktorzy w 
wafze fię puścizny firoić będą; to 
dla Zon fwoich, ktore podobno tyl- 
ko dla łakomttwa was fię trzymają, y 
podobno po. śmierci wafzey jr 2a 
Qa 
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kogo innego poydą; to może dlalue | 
dzi obeych, ktorzy do Domów fię wa» | 
fzych w prowadzą, y wfzyltkie zbios | 
ry wafze pofiądą: a tym czalem wy | 


za wlzylłkie lichwy y` niefprawiedli- 
wości fwoie Panu Bogu odpowiadać 
muficie, O zaie zebrane y zacho: 
wane takowym fpofobem bogaćł wa, 
na zgubę was Panów fw oich, a tę moe 


że wieczną wynidą! Divitie - confere. | 


vaie in malum Domini fuis Więc nay- 
milsi mi w Chry ftufie Auchacze, w (woe 
im fortuny nabywaniu wfzelkiey mi 
fię lichwy ftrzeżcie; ale. pożyczaiąc 


drugim pieniędzy, zaraz, czy wam Z. 


tąd iaka fzkoda nie wynika, iaki po- 
żytek nie ufłaie, pilnie upatruycie; a- 
byście chcąc iaki za paźyczeniem zylk 
mieć, nie dla pożyczania go, ale dla 
tych Rufznych przyczyn mieli. Sąć ie- 
fzcze y inne do wzięcia takowego Zye 
fku y płatu przyczyny: lecz co o nich 
fądzić, y jak fię niemi rządzić macie, 
przyfełe was da BOG w przyfzłą Nie» 
dzielę Kazanie nauczy. 
O LI- 


CI EIO T 
O LICHWIE 
KAZANIE LV. 


© dalfząch przy pożyczania do 
wzięcia platu przyczynach. 


Na Niedzielę Czwartą w Poft. 


Collegerunt ergo, © impleverant Gh- 
adecem copbinos fragmentorum, ex quins 
que pana'us bordeaceis, que fuper fuerunt 

bis, qua manducavèrunte joan. 6. 


Z: pięć bochenkow chleba w ręku 
£ Chryfiufa Pana ;tak bardzo fię roża 
mnożyły, acz to iet cud wielki Au. 
chacze wźględem nas, wfzak że jes 
dnak nic dziwnego względem Chrys 
fufa: bo y on iako BOG Wfzechmo. 
cny mogl to uczynić, y chleb iako 
ł StwWoa 
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| Ji Stworzycielowi fwoiemu pofłufzny jen 
| mogi fię do tey tobie nadprzyrodze- | yy, 
ney żyżności wynieść, Ale Że nie | ng, 

NI * wielka pieniędzy kwota wielkie Czas |ior 
M fem lichwiarzom przez” famo poży= | ym 
N czenie zyíki y pożytki przynoli, to | ggf 
rzecz wcale dziwna y niepoięta: bo,y gy 

„oni przeż wfzyltkie prawa źadciey | pz 

do takowych pożytkow mocy nie | (p, 

maig, y pieniądze fame przez (ię, | |nz, 

wcsle nie płodne, y do takowych Zya | fiy 

fkow nie fpofobne fą. Dziwuie (ię | [gy 

temu Bazyli Swięty, gdy tę nie zrozu= | | 


mizną lichwy płodność, w takowy |f 
fpolob opiluie, ta) Lichwa mowi, © | |, 
Łacionikow fenus od rodzenia ief 
nazwana; bo do podziwienia rodzi. |1; 
Albowiem żadne zwierzę, fkoro fię idy 
narodzi, rodzić nie może; náfieniatake | | r 
że tylko za cza(em rodzą; y zwie- || 
rzęta tylko za czaem dofkonałe by= tjd 
waią; zaś Jichwa dziślię urodzi, y dzi | | 
rodzić poczyna, bo fkoro kto pie% 
piądze na lichwę, da, zaraz mu drugie ze 
R Aa g Eneo e EGLE | | 

(s) Sa Bali. Hom, s, in Pfal, 14. 


= 
— 
= 


XX PIT 


pieniądze rodzą. Oprocz tego zwie- 
| fzęta - ktore rychło rodzą, rychło też 
rodzić przefłaią; zaś pieniądze tkoro ła- 
komfiwau początek dadzą, im daley, 
tym więkfze pomnażania czynią. A“ 
 maofłatek kaźda rzecz, ktora rośnie, 
gdy do zamierzoney fobie wielkości 
przyidzie, rość przeftaie; zaś łakomych 
{rebro każdego czafu rośnie, Mowł 
to zaś Bazyli Swięty, tylko o tych po» 
żytkach , ktore fię przy pożyczaniu za 
famo poźyczenie biorą, nie zaś o tych, 
ktore w nadgrodę fłulenych przyczyn 
czaiem fig z pożyczeniem (chodzących 
idą; te bowiem ponieważ do ocalenia 
pożyczaiącego należą, fprawiedliwe 
z fiebie fq; a ponieważ nie przy kaa 
żdym fię pożyczaniu trafiaią, nie za- 
wfze (ię też ża pożyczeniem pieniędzy 
rodzić mogą. Jużem wam z przyczyn 
tych dwie na przefzłym Kazaniu wy- 
flumaczył: to ieft fzkodę dla pożyczes 
nia wynikaiącą, y pożytek za pożya 
czeniem uftaiący.  Zofłały mifię na 
dzilfieyfze Kazanie drugie dwie; to ieft 
niebe: 
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miebe fpieczeńltwo utraty, lub trudno» 
ści odebrania fummy pożyczoney, y 
nieufzne iey zatrzymańie nad Czas Dae 
znaczony: tudzież trzecia od was wys 
paleziona, ufiwy kraiowey y zwye| 
czaiu pośpohtego. « Więc ca o nich fą- 
dzić, y iak fię niemi rządzić macie, o 
tym daley na więkfzą Boga Chwalę 
mówiącego z pilnością  pouchaycie: 

Z wierściadło fprawiedliwości Nie» 
pokalanie poczęta Panno, day nam taki 
Z tey nauki pofłąpić, abyśmy fię w 
każdey pożyczce famą tylko (pre 
wiedliwością rządzili. 


CZĘSC. PIERWSZA, | 


W ielkie częftokroć fiuchacze niebes| < 
fpieczeńftwo ieft, to aby fumma 
drugiemu póżyczona nie zginęła, to ae 
by w odebraniu y w wywaźeniu iey 
wiele trudności zażyć nie przyfzło. 
To za niebefpieczeńfiwo . pochodzi 
częścią z pofpolitych na świecie przys| 

padkow » | 
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padkow, dla ktorych każdy, nawet 
bogaty na Dobrach y maiątkach fwo- 
ich upaść może; częścią też z lzcze- 
gulaych człowieka pożyczaiącego O- 
koliczności, że nie rzetelny, utratny, 
dłużay, za bogatlzego fię, niż w rze- 
czy famey iet, udający, y w różne 
bardzo wątpliwe ioterefsa uplątany 
zoltaje. Trzeba z takowemi ludźmi 
wiele trudności y kłopotu zażyć, 
trzeba wiele ia prawo y podróże 
ftracić, trzeba fię nawet na różne przy= 
mowki, niechęci, a czalem y nieu- 
błagane gniewy podać, nim fwoie od 
nich odzyfkać y odebrać przyidzie. 


` Ztąd też pofpolite przyfłowie urofo, 


że kto chce fobie nieprzyjaciela kupić, 
to niechay drugiemu pieniędzy poży= 
czy. Pifmo także Święte o wielu 
Świadczy (b) że rzecz pożyczoną 
poczytuią za rzecz znalezioną:to jeft 
za taką, o ktorey fię Pana nikt nie 
pyta, aby muią oddał;y czynią przy= 
krość tym, ktorzy ie ratowali, Muli 
H guasi 


OEREN meee E 


6) Beclesi. 25. 
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quasi inventionem æSimaverunt fenurs | 
© preśliterunt molesltam bis, qui se 
adjuverunt,  Gałuią rękę daiącego, poki 
nie. weźmą; ale mowią Aowa tętknice 
y tzemrania gdy czas oddania przyie 
dzie, Donec accipiant , ofculantur mae 
nus dantis... & in tempore redditionis 
posłulabit tempus; © loquetur verbatqe 
dii Gy murmurationum. Z tym wizye 
fikim przeciwko takowym trudnoe 
ściom y niebefpieczenftwom, ten co 
pożycza, dolłatecznie (ię przez różne | 
żalławy y poręki opatrzyć y ubee 
fpieczyć może. Bo czyli to ten co 
od niego pożyczył, za niefpodzianą 
iaką przygodą upadnie, czyli to fam | 
fi; przez winę y nie ofiroźność fwoię 
nie (polobnym do oddania uczyni, te» | 
mu co pożyczył. mało na tym zale» | 
ży, kiedy on zafław przyzwoity, na 
ktorym by fzkody fwoiey wetować | 
mogł, w ręku (woich ma, A takoa || 
wych zafławow dopominać fię, nie 
tylko nie iet przeciwko  fprawiedlie 
wości, ale owfzem kontraktowi poe | 

ży: 
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życzania bardzo przyfteł, Bo ponies 
waż. y prawo Natury, y Prawo Boe 
fkie, y nakoniec prawo ludzkie, wkłas 
dając furowy na dłużnika do oddania 
rzeczy pożyczoney obowiązek, caloa 
Ści tego Ktory mu pożyczył, pilnie 
przeltrzega; oñ tedy ubefpieczaljąc 
fobie przez różne zafławy y poręki 
fummę pożyczoną, zupełnie fię do 
tych wfzyftkich praw ftofuie, 1 ktoby 
domagaiącemu fię żafławu lub poręki 
© to przyganiać śmiał, mogi by mu 
ma to tak iak Perfeufz u Plutrarcha 
4c) odpowiedzieć, On od Przyiacie- 
la profzony, aby mu pieniędzy poży= 
czył; profto znim do fądu pofzedt, 
y tam ze wfzelką prawną uroczy fto= 
ścią. kontrakt z nim uczynił; a gdy mu 
tamten rzekł: także to Perfeufzu rzecz 


| ta między Przylaciołami tylko fię po 


prawnemu dziać ma? wolę ci Przy» 

łacielu,odpowiedział , po prawnemu po. 

życzyć, abym potym od ciebie po 

Przyiacielfku odebrał, Trzeba tu za$ 
H2 o Wie- 

(e) Plutarchas de vitioso pudore, 
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wiedzieć: že kto na zafław albo porękę [li 
pożyczy, iuź dla tey niebefpieczeńe | 
ftwa fummy przyczyny, żadaego zya | 
fku y płatu brać nie może; bo luż lię | 
przez zalław y porękę przeciwko 
niebefpieczeńltwu temu dofłatecznie 
opatrzył. Chyba, żeby mu na ten | 
czas inne Rufzne, albo fzkody wys | ż00 
nikaiącey, albo pożytku ufiaiącego | kt 
przyczyny użyty; toby y przy za- Jm 
ftawie, w nadgrodę ich, zyfku fię y 
piatu upomnić mogł, Zaftawu teź | 
ile zafławu, zażywać, y iakich fobie 
z niego pożytkow czynić nie powi- 
nien, bo zalław ile zaftaw, tylko fię | 
iedynie na ubefpieczenie fummy po» | 
życzoney daie: y to iakowych Z za» | 
ftawu.poźytzów branie było by fzczee 
rą lichwą, bo by (ię iuż iedynie dla | 
famey pożyczki działo, Chyba żeby | 
w nadgrodę albo (zkody wynikaiącey, | 
albo pozytku uftaiącego zafławu fa- 
mego zażywać, y pożytki z niepo 
brać pozwolono, to by iuż takowej 
z zalławu- pożytków wybieranie nie | 
lie | 
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lichwiarfkie, ale godziwe było; y był 
by na ten czas  coniraćlus cx pignore 
dy commodato, vel locato mixtus: to ieh i 


ię | kontrakt, razem z zalławy y 2 poe 
o | życzenia, albo naymu pomięfzapy. 
ie Atoli ftuchacze trafia fię nie raz, że 


ten co pożycza, tey dla fiebie oftro» 
"żności zażyć nie może, aby (obie przez 
ikowe zaltawy y poręki daną fume 
mę ubefpieczył. Muśi częftokroc, ie= 
żeli (ię nie uczynnym w pożyczeniu 
pokazać nie zechce, fummę (w oię na 
los fzczęścia puścić, infzey odebrania 
| iey pewności nie maiąc, tylko. ktorą 
| mu fumieoie dłużnika, z dobrym one- 
œ| goż mieniem złączone czyni. Lecz 
z| na tym iego fumieniu y dobrym mie- 
ee | niu mocniey fię zafadzać nie może, 
dla| tylko iako na fumieniu y dobrym 
by mieniu tyluinnych, u ktorych iednak 
| pożyczone fummy bardzo niebefpies 
fis] czne co do odebrania są. O tym te- 
po| dy takim ktory na famę dłużoika kare 
wej tę, bez żadnych od niego na ubefpiee 
pie | czenie {ummy  zafławów y poręk 

wzię- 


=» 
a 
w 
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wie, że on dla tego lamego nieke | 

(pieczeń ftwa, w ktore fummę fwoię 

podzie, godzien iet przyzwoitey nad- 

grody, fL rzecz jeft oczywilta: bo 2» 

czem ia darmo. pożycząć powinien, | 
wfzakże iednak bez kłopotu, moiegos, 
gdy tedy ten. niepotrzebny kłopot 
biorę na f(igbie, rzecz fama pokazuie, 

iż mi fię to nadgrodzić ma. A iako. 
gdy mię kto rzeczą fama trudni, albo j 
mię do niepotrzebnych nakładów przy- 
wodzi, pewna rzecz, że mi to nad 
grodzić powinien; tak też gdy mię | 
kto w takowe niebefpieczenftwo wdae | 
ie, że mi podobno tak z firany nae 
kladów na prawo, iako też z frony | 
utracenia fummy, wiele trudności za. 
żyć przyidzie, oczywifta rzecz, że mi 
fiofznię za to nadgrodzić ma. Tako» 
we bowiem niebefpieczeńltwo nie ief 
pożyezaniu iftotne, gdyż fię od po- 
życzenia przez. wzięcie zafławów od- 
dzielić może: ief. zaś rzeczą z fiebie 
faacowną „iako to zinnych kontraktów. 

znać, 
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*]| znać, y radby fię go drugi drogo ode 
4 | kupić: co (ię tedy w nadgrodę iegą 
ię | bierze; to fię fufznie bierze. Dla te- 
d: go tež y kupiec gdy nie pewnemu 
*| człowiekowi, ktory nie zwykł bez 
lą | trudności płacić, na borg  przedaie, 
| może mu drożey niż rzecz fama tioi 
ot 


przedać, a to. w nadgrodę tego re 
e, | befpieczenfłwa, ktoremu za tą okkąe 
© | zyą podlega, 


Ço pożyczył, bez trudności odda, to 
ma ten czas więcey nad fummę dać 

nie będzię powinien,  Bynaymniey. 
ke | Bo choć bez trudności oddą, ale że 
» | było nie małe podobieńlftwo , iż miaty 
1 | bydź trudności, dla tego tedy famego, 
* | temu ktory (ię w niebefpieczeńfiwo 
Bl | go dla niega wdał, choć by potym 


- | do żadnych. trudności, nię przyfzio, 
ft | padgrodzić za to powinien, Bo nię 
e | eylko trudności fame, ale y miebe. 
$ | fpieczeńtwa onychże, fa ciężarem ta- 
e kim, ktoremu nikt darmo podlegać nie 
W 


powinien, Jako dla pewnego niebę- 


ipie- 


0 Rzeczelz; przynaymniey,. kiedy ten 
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fpieczeńftwa nie pewney iefzcze fzko* | 
dy, można fię przy pożyczaniu o pē. 
wny płat umowić, choć by potym 


do fzkody nie przyfzło; tak też dla | i 


pewnego niebefpieczeńftwa nie pe- | 
wnych iefzcze względem oddania fume 
my trudności, godzi fię przy pożys | 
czaniu o pewny płat umowić, choćby | 
potym do tychże trudności nie przy” 
izto, Zwłafzcza że naturze poży« 
czania bardziey fię przeciwi utrata | 
{ummy pożyczoney „a niżeli fzkoda za | 
iey pożyczeniem wynikaiąca; y pra= 


wa wfzyltkie mocno to oftrzegaią, | ż 


aby fumma pożyczona wrocona była, | 
nie mogą zaś tego zabronić, aby do | 
jakłey za pożyczeniem (fzkody nie 
przyfzło. Niebefpieczeńftwo tedy u- 
traty fommy lub trudności odebrania 
oneyż3, równie, lak y fzkoda wyni- 
kaiąca, iet Rufzną przy pożyczaniu do, | 
wzięcia zyfku y platu przyczyną. 
Wfzakże iednak , aby fię to ffufznie 
działo, Theologowie  nafępuiących | 
kondgcyi wyciągaią. Pierw/za. aby 
było, | 
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było podobne niebefpieczeńftwo: to 
ieft ebybyły znakiiakie, y podobien- 
ftwa ofobliwfze przyfziych trudności: 
jako to; że ten człowiek trudny do 
oddania, y rzadko fię komu uiści: że 
potrzebny, utratny, y pieniędzy , za- 
trzymać nie umie; że u ionych iemu 
podobnych pofpolicie fumma poży- 
czona niebefpieczna bywa. Dla po- 


fpolitych zaś na świecie przypadków, 


ktore ex cafibus fortuitis, z iafunku 
y przygody idą, nic fię brać nie nas 
leży; gdyż im ludzie, nie mniey po- 
życzając, iako y nie pożyczaiąc pode 
padaie, Druga. żeby umówiona Za 
to niebefpieczeńftwo nadgroda mierna 
była; co byś drugiemu dat, aby cię Z 
tey niewoli wybawił, żebyś z niebe» 
fpieczeńftwem fwoiw nie pożyczał, to 
y fm za fwoie fie w nie wdanie 
wziąść możefz. Trzecia, Żebyś o- 
wego nie poniewalał, aby ci za niee 
befpieczeńftwo płacił, ale dał mu na 
wolą albo niebefpieczeńftwo zapłacić, 
albo ci zafławą y rękoimią fummę ue 
be- 
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befpieczyć, Była by zaś wtym ik | 
chwa, gdyby kto, albo fobie za niee | 
befpieczeńlłwa pofpolite płacić Kazał, 
albo infzym fobie (poiobęm fummy | 
ubefpieczyć nie dozwalał. tym ro 
fposobem rozumieć fig powinno owg 
flawne Grzegorza 1X Capitulum Nae | 
viganti, de Ufuris, ktore więc przecia 
wko tey nauce przywodzą. Czwerią 
y oftatnia: abys za nicbefpieczenitwa 
to nadgrody nie wyciągał, wtenczas, 
gdy cię do. czego innego przykazanie 
o miłości bliźniego, y o iałmużnie o= 
bowięzuie. Boć przykazanie to, róe 
wnie iak y inne przykazania zacho+ 
wać potrzeba, nie (łowem tylka, ale y 
uczynkiem; zawfze fię tedy na nie 
przy podanych naglących do tego oke 
kszyach wzgląd mieć przynależy, Z 
temi ofirożnościami zyłk od niebefpiee 
czeńfłwa {ummy pożyczoney wzięty 
godziwy iet, y żadney w fobie lie 
chwiarfkiey przyfadę nie ma 

Już rzecz tę gą (zczegulnych. przy: 
padków ftofuiąc: Ztey Ruchącze. ną. 

uki 


Eae 
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wki idzie nayprzód, że kupiec biorąc 
naprzykład fto czerwonych złotych 
we Lwowie, aby ie odliczyć kazał 
w Paryżu, co my pofpolicie Wexlem 
zowięm, może za to co, byle tylko 
pomiernego wziąść. Bo zyfk ten za 
przenofzenie pieniędzy z mieyfca na 
mieyfce idzie; a przenofzenie to 

dla trudności, y dla niebefpieczeńltwa, 
zawfze fzacowne jet, A lubo ku» 
piec łatwy, przenofić kartką pienią- 
dze, fpofob ma; wfzakże ten iego 
przemyf drugiemu bardzo pożyteczny 
jelt, y bez niego przencfić pieniądze 
rżecz dużo trudna y niebefpieczna ie ft; 
godzien tedy przyzwoitey za taki 
przemyfł nadgrody, z kąd też idzie, 
że im więkfze trudności y niebefpię- 
czeńtwa fą, iako to pod czas woyny, 
albo gdy zboyców po drogach dos 
fyćs także teź im mieyfce, na którym 
pieniądze odliczyć ma, dalfze będzie; 
tym więcey kupiec za przeniefienię 
owo wziąść może, bo więkfze try 
dności y niebefpieczeńfiwa podróżne 
angli, Z tey 
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Z tey powtóre nauki idzie, że kue 
piec może na przykład dać pieniądze | 
we Lwowie,aby ie odebral z zyikiem | 
w Liplku; bo ten zyik także też od | 
przenofzenia pieniędzy bierze. Gdyż 
albo by fam po nie, żeby ie odebrał, 
do Lipika iezdzić mufiał, y za to nade 
grody godzien, że fię tego podeymue 
je; albo byten co od niego pożyczył, 
z Lipka do Lwowa z trudnością y 
z niebefpieczeńftwem odwieść miał, 
y za to nadgrodę mieć powinien, że 
go wtym przemyfłem (woim zaiłęe 
puie.. A lubo y kupiec ten z tego 
pożytek ma, że pieniędzy owych z 
fobą do Lipfka na iarmark z trudno» 
ścią y z niebefpieczeńftwem fwoim nie 
wiezie; to iednak tylko fię per accie 
dens, przypadkiem dzieie, a za tym Zae 
płacie ieg? nie przefzkadza. Bo ile z | 
rzeczy famey, to tylko idzie, iakośmy 
powiedzieli, że albo by fam z (woim 
niewczafem po nie iechać, albo mu 
ie dłużnik z niemałym niebefpieczeń: 
fwem, z tamtąd odwieść mufiał: do. | 

CZE» 
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czego że przemyfiem iego nie przye 
chodzi, fiufznie mu fię za to nadgroda 
należy, 

Z tey nakoniec nauki idzie, że diug 
nie pewny, to ieft taki, ktory tylko 
z mskiadem y ztrudnością odebrać 
można, godzi fię za mnieyfze pienią= 
dze kupić. . Naprzykład, winien mi 
kto długu fto złotych; a że w ode» 
braniuiego, wiele by mi trudności zae 
żyć przyfzło, mogę dług tea na f4- 
fiada wlać, y wziąść od niego dzie= 
więćdziefiąt złotych, Bo. oftatkiem 
| długu nadgradzam mu prace, nakłą- 
dy, y niebefpieczeńftwa, ktore go w 


„| dofłaniu onegoż czekaią. Jeźliby zaś 
je | dług pewny y befpieczny byt, tylko 
je | że go do Roku czekać potrzeba, w 


ten czas nie godziło by fię go tym fpoe 
fobem za mnieyfze pieniądze kupo- 
wać; y była by w tym fkryta lichwa: 
bo fię to tu temu równa, iako kiedy 
Kto ex anticipata folutione, z dawania 
pieniędzy przed czafem, zyfku fzukaz 
so wfzytcy za fkrytą lichwę maig, 
Gdyź 
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Gdyż ten co przed czafem płaci, nie 
iako pożycza, y czeka pieniędzy aż 


do czaiu: co tedy z tąd zyfzcze, to | 
fezer 


2 pożyczenia y z czekania zyfzcze, a 
to za izczerą wfzylcy lichwę maigs 
Ani (ię też tu pozwolić to ma, iż 
pieniądze ktore teraz fą, więcey Wa» 
Żą, niź ktore dopiero będą. Bo acz 
-Bo złotych, ktore będą, nie ważą tea 
raz aoi f} poźyteczne, wfzakże po» 
tym tak ważne y pożyteczne będą, 
iako y te, ktore teraz (3: przeto nie 
można (zacować mniey iedne niż dru» 


mi © 
grod 


Peric 


gie, a zatym nie fłufzna mniey dać za | 
nie: chyba że przy tym albo fzkoda | 
jaka wynikać, albo pożytek iaki ullas | 


wać będzie. 

Z tych fzczegulnych przypadków 
miarkuycie ffłuchacze, że iako trudnóe 
ści y niebefpieczeńltwa względem 0. 
calenia fummy wafzey od ktorych 
was kto uwalnia, godne fą nadgro» 
dy, abyście mu co za to dali: tak też 
trudności y miebefpieczeńltwa -wzglę: 


dem ocalenia fummy wafzey, ktoree | 


003 
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imi was Kto nabawia, godne Ñ nad- 
grody, abyście od niego co za to wzięli, 
Fericulum tedy fortis to ielt niebefpiea 
czeńitwo, lub utracy fummwy pożya 
czoney, lub trudności odebrania oney, 
że, podiug tego co fię do tych czas 
|o nim mowilo, ieft Rulfzną dla was 
do wzięcia zylłu y płatu od fummy 
/pożyczoney przyczyną, A nie dufzne 
| iey zatrzymanie nad czas naznaczony, 
czyliż taką przyczyną. będzie? to iuż 
w-tey drugiey Kazania części zobae 
czmy. 


| CZĘSC DRUGA. 


O człowieka duchacze wy- 
ciąga na olłatek tego, aby fummę 
pożyczoną, na czas fobie umówiony 
oddaną miał, Bo ponieważ nikt fię 
Dobrodziey iwem fwoim zawodzić nie 
powinien: iako tedy pożyczająe dru- 
giemu do pewnego czafu pieniędzy, 
dobrodzieyitwo świadczy, tak też tę 


w Ode 
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w oddaniu rzetelność mieć powinien; fufzi 
aby ie na ów pewny czas fobie wierejto g 
nie oddane miał, Dla czego też yjęo U 
Pilmo Swięte, gdy zaleciło aby posjiko 
życzać bliźniemu czalu potrzeby iegogm z 
Fenerare proximo tuo in tembporenecefa| Ze 
fisatis illius, na tych miak przydało „|tych 
aby też oddawać bliźniemu czafu fwee|gów 
go: Gr iterum redde proximo in tempoeliy di 
re fuo (d) Czwarta tedy do wzięciajwdzi 
zylku y płatu od (ummy pożyczoney/pieni 
przyczyna ieft, nieftufzneiey nad czas|chch 
naznaczony zatrzymanie; kiedy to tenfnie p 
co od drugiego pożyczył, na czasmufdyle 
umówiony pieniędzy przez winę (woię|cone 
nie oddaie. Z kąd zwyczaynie przy ix 
kontrakcie zakład fię albo wadium, fta- 
nowi, iako kara pieniężna,ktorey dłus 
źnik podpadać ma, ieźli na czas na- 
znaczooy fummy nie odda. O teyfiw, 
karze zobydwu ftron  umówioneyj ile | 
mowię, że fłufznaieft; bo kto cudząjbierz 
rzecz zatrzymuie, y temu iey komn mai 
należy oddać nie chce,zle y przeciwko |zatr 
| 1 fłu= -||byl 


mememe ZZOZ, EA 


(d) Reclefiaftici 29 
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fufzności czyni, a zatym karania za 
to godzien zoftaie. I zakładu fię te: 
f|go upominać nie ie lichwa, bo fię nie 
bor|iako zyłk od pożyczania, ale iako kae 
gira za nierzetelność bierze. 

e| Zeby to fię zaś fprawiedliwie działo, 
lo,|tych trzech rzeczy z nauki Theolo= 
fee|gów potrzeba. Pierw/ża aby ten ktos 
poajry drugiemu pieniędzy pożycza, prae 
chajwdziwie, przy czynieniu kontraktu 
ley| pieniądze owe na czas naznaczony mieć 
zasjchciał, Czy one mu potrzebne, czy 
ten|nie potrzebne będą, mnieyfza o to, 
mu|byłe tylko (zczerze mieć ie fobie wro- 
ięjcone chciał, Bo ieżeli kto o pienią- 
rzyjdze niedba, żeby mu wrócone byty, 
lalale tylko upatruie, aby co od nich 
ive| wziął: ten podłog zdania wfzyftkich 
m Theologów lichwę popełnia, y płat 
tey] ów, nie od nieRufznego zatrzymania, 
neyjale tylko od pożyczenia pieniędzy 
dzą bierze, Bo jak to niefłufzne zatrzy» 
jmnj manie iet, kiedy ów rad Że mu ie 
koj zatrzymuią, y chętnie na to pozwała, 
| byle mu tylko od tego płacono? Va. 
i I 


głe 
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dium czyli zakład iet to kara, a ka= 
ra tam nie idzie, gdzie winy nie maíz: 
Że tedy tu w zatrzymaniu pieniędzy 
winy mie mafz, ponieważ on na to 
zatrzymanie zezwala: przeto vadium 
tu albo zakład bydź nie może. Drue 
ge aby wtym nie oddaniu pieniędzy 
była iaka wina tego, ktory ich nie 
oddaie. Bo może (ię trafić, że (ię ue | 
tócić chciał; ale niefzczęfna na niego 

przygoda przypadła, za którą (ię uie 
ścić nie mogł. Naprzykład że mu 
wfzyfłko pogorzało, albo zły czło» 
wiek pobrał; na ten czas tedy, iż ża: 
dney w nieoddaniu winy nie popet- 
nia» żadnaey też kerze, żadnemu zás 
kładowi, podpadać nie powinien. 
Wfzakże.ktoby fobie złemi pofiępkae 
mi (woiemi do tego przyczynę dał, 
żeby na czas naznaczeny -pieniędzy 
oddać nie mogł; teń by od zakladu | 
wolny niebył, ponieważ fię tak, iak | 
było potrzebanie fprawował, Trzecia | 
aby wadium albo zakład mierny był: | 


zaklad bowiemiefł kara, a kara mierna | „, 


bydź 
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bydź powinnna podług winy; gdzie 
tedy wina nie wielka była, że fię y 
nie długo, y bez fzkody pożyczaią= 
cego zatrzymały pieniądze, tam kara 
wielkiego zakładu bydźnie może. A 
przeto kiedy fię kto. tylko.. nie uśści, 
y żadney tym fzkody lub przykrości 
nie uczyni, niefufzna rzecz aby dru- 


| giey takiey fummie zakładu podpa- 


dal. Naprzykład, ieżeli tyliąca nie 
oddal, nie fiufzna rzecz, aby drugi za 
to tyge oddawai, boby więk(za ka= 
ra miż wina była. Mogłoby fię tedy 
od, niego co miernego wżiąść, po- 


"| dług rozfądku dobrego iakiego czło» 


wieka, naprzykład od fta, kilka zło- 


'| tych; bo kontraktowi zadofyć nie u- 


czynił, y rzecz cudzą nad wolą dru- 


| giego zatrzymał. 


Mamy tedy nayprzód z tąd: co (ię 


| © owych zapifach, w których fię' za” 


kład ftanowi liquidi debiti fub vadio 
rozumieć powinno. Bo ieżeli fię w 
nich trzy przerzeczone  kondycye 


| zmaydulą, dobre Q; ieżeli zaś ich nie 


I2 malz, 
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malz, dobremi bydź nie mogą. Nm 
przykład: radhy kto mieć pożytek z 
fummy, y zapifuie 14 drugiemu fub 
vadio pod zakładem, tak że os każdy 
Rok ieżell iey nie odda, ma przypa» 
dić vadium, a zatym na kazdy Rok 
bierze od pieniędzy. Mowię że takie 
osdium albo zakład nielłufzny  ieft, 
gdyz fię w nim pierwfza kondycya nie 
znayduie, Bo wadium czyli zakład 
kara iefł za to, kiedy kto nad wolą 
moię pieniądze zatrzymuie; a ia tu poe 
zwalam żeby mi pieniędzy nie odda. 
wano, byle mi tylko od nich pewny 
płat fzedł, Nie może fię tedy to na 
zwać wadium. ale lich wa, bo ief fzcze- 
ry płat od pieniędzy, Nie idzie bor 
wiem tokiemu o wyważenie pienię- 
dzy, ale o pożytek, którego tako- 
wyw zapifem (zuka, Wizakże gdy. 
by kto nie dla. pożytku fwego, ale 
prawdziwie dla wyważenia pieniędzy 
takowe wadium przypifał , ten by (ię 
go fAufznie, podług tego co fię o nim | 
rze- 
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rzekło, upomnić mogi; bo mu niee 
Ruiznie nad wolą iego pieniądze Zae 
trzymane ig 

Mamy powtóre ztąd: że fię Rufznie . 
w zapifach przykłada vadim drugie 
tyle, iako iet fumma tama; bo fięto 
czyni na poftrach diużnika, aby (ię po» 
czuwał, y na czas uiścił, A do tego, 
za onym oieoddaniem lomaiy może 
drugi znacznie fzkodować, albo wiee 
le kłopotu, y trudności zażyć: a Zae 
tym może tego na wadium ścigać, y Z 


' niego fobie nadgrodzić, a gdy przy- 


czyny te zaydą, takowych zakładów, 
y d wer wfzyfikim odcinać nie moe 
że, ale ie tylko umiarkowąać ma. 
Mamy nakoniec z tąd: że pawet 
ten, co tylko na fowo drugiemu po- 
życzy,żadnego wadium nie założywfzy, 


| a on mu iak na czas nie odda, o jaką 


fię u niego za to madgrodę upominać 
może, Bo z natury rzeczy. fameęy, 
bez iofzey umowy, kto. komu. piee 
niądze nad wolą iego zatrzymuje wi- 
nie, a zatym y karze. podpada. NA 
nade 
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nadgroda za to ma bydź więkfza y 
mnieyfza; więk(za, kiedy onym Zas 
trzymaniem drugiemu fzkody, kłopo- 
tu y frafunku przyczyną byl: mniey- 
{za zaś kiedy żadncy fzkody, źadnea 
` go frafunku nie przyniofł, ale tylko 
(ię na czas nie wiścił, wtizyftko to ie- 
dnak według tego, co fię wyżey po~ 
wiedziało, 

Patzzcie uchacze iak to my na 
fundamencie Bofkiego y przyrodzone* 
go prawa broniąc wam „wfzelkiego 
od lamey tylko pożyczki zyfku,caa 
tości też wałzey przefirzegamy, poa 
nieważ wam nie tylko za fzkodę z: 
pożyczenia wynikaiącą, y pożytek 
uftaiący, ale też ża niebefpieczeńfitwo. 
lub utraty fummy pożyczoney, lub 
trudności odebrania oneyże, a nawet 
za niełufzne iey nad czas naznaczoe 
ny zatrzymanie , przyzwoitey- nadgroe 
dy nie broniemy. Jako w kontrakcie. 
przedaży, gdzie fię nie powinno: nie 
więcey dać, tylko co rzecz fama war- 
ta, gdy fię poboczne a z ficbie fzaco- 

wne 
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wne okoliczności znieydą, że rzecz 
kupioną odlyłać y odwozić na miey- 
fce odległe potrzeba, ofobney wam 


|| za to nidgrody nie broniemy; tak też 


w kontrakcie pożyczania, gdzie (ię 
nic więcey brać nie powinno, tylko 
co (ię pożyczyło, gdy fię poboczne 
a ąliebie fzacowne przyczyny zniey- 
dą, że was za to fzkoda iaka, utratą 
pożytku, niebefpieczeńftwo fummy 
pożyczoney, y niefłufzne oneyże Zza- 
trzymanie czeka, ofobney wam y przy- 
zwoitey nadgrody pozwalamy. Łecz 


| Wy co do rzeczy tey, infz} Theo- 
łogią macie, byle tylko 


pożyczaiąo 
więcey nad to. czego prawo krajowe 


| dopufzcza nie brać, to już. zdaniem 
| watzym lichwą nie iet. U was tedy 


| utawa kraiowa y zwyczay pofpolity 
jieft fufzną przy pożyczaniu do wzię- 
cia zyfku y płatu przyczyną, Trzeba 
to wam zgłowy wybić, bo to ieft 
omamienie wielkie; y pokazać jak (ię 
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utawa kraiowa y zwyczay pofpolity 
rozumieć ma. A toć ieft, czego Wat 
ta tczecia Kazania część nauczy. 


CZĘSC ` TRZECIA. 


] żebyście zupełne 2 trony tego 
obiaśnienie mieli, mufzę tu wam 
choć krótko przypomoić, com o tym 
w pierwfzym Kazaniu obfzernie mo- 
wił. Styfzeliście tam Z opifania wizy» 
fikich a wfzyftkich Doktórow, że li- 
chwa ieft to zylk z pożyczania: a Za- 
tym wfzelki zyfk dla famego tylko 
pożyczania wzięty lichwą iet.  Sty- 
_ fzeliście powtóre 2 prawa Bofkiego że 
to wlzelkiego a wfzelkiego dla f 
tylko pożyczki zyfku zabrania; 
wam tu iedpo tylko Chryftufa Pana 
owa, przytoczę: wyraźnie on u Łu- 
kalza Swietego mowi, pożyczawcie, nic 
fię za to nie fpodriewargc. A ieżeli za 
pożyczkę niczego fi; (podziewąć, do- 
pieroż niczego raé nie każe; a zatym 
wfzel- | 
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wfzelki a wfzelki dla famey tylke 
pożyczki zyfk ieft przeciwko iego za- 
kazaniu. Siyfzeliście potrzecie z pra- 
wa natury, że wfamey tylko, y od 
wfzelkieh pobocznych przyczyn od. 
dzieloney pożyczce nie mafz nic (za: 
cownego y nadgrody godnego, bo y 
pieniądze nie fłaią fię przez pożycze- 
nie drożfze; y zażywanie ich, ponie- 
waż fię zażywaniem trawią, nie mo» 
że fię fzacować ofobne od nich, iako 
zażywanie beczki wina nie może (ię 
fzacować ofobno od famegoż wina; 
y pożyczenie famo nic w. fobie ofo= 
bliwego nie ma, gdyż fię przez nie 
nic nie traci, bo co fię pożyczałąc das 
ło, to fię znowuż zupełnie oddale; y 
wygoda która fię pożyczsiąc drugie- 
mu czyni, ponieważ do łafki należy, 
żadney zapłaty mieć. nie powitana, 
iko wygoda ktora fię ubogiemu przez 
jałmużnę czyni. żadney zapłacie wie 
podpada: y nakoniec czekanie do cza- 
fu maznaczonego nie iet rzeczą (za: 
cowną, częścią że ieft pożyczaniu ifto: 
tne, 
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tue, częścią że fię przez nie pieniąe, 
dze nie pfuią , częścią że fię wizylłkię 
wcałości wrócą, częścią też że czas 
ktory fię w czekaniu przepędza, nie 
nalż, ale Bolki iet. Brać tedy co ża 
to, co z fiebie żadnepo fzacuriku nie 
ma, ilfo niefprawiedliwością iefi, 
którey przyrodzone prawo. broni. 
Styfzeliście nakoniec ztegoż przyroe 
dzonego prawa; że pieniądze na to. 
wynalezione fą, aby (ię przez nie ine 
ne rzeczy do używania potrzebne 
śkupowaty; gdy fię tedy pieniądze 
pieniędzmi targuią, ioh fiş przyrodzo» 
ny porządek przewraca: źe pożyczać. 
pieniędzy ìeł ie w rzeczy famiey dać 
ý darować drugiemu aż do oddania, 
a danie naprzykład y darowanie fia 
złotych nie ftoi iedno fto złotych, 
iako danie albo przedanie Doma nie 
ftoi, iedno.co Dóm fam ftoi, za coż 
tedy za pożyczenie íta złotych, fo 
kilka lub kilkanaście odbierać? Ze 
także też używać pożyczonych pies 
ukday imaczey nie można tylko udes 
Wa- 
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waląc ie za handel, a udać fla złotych 
inaczey nie można, iedno ' we fu 
złotych; a przeto za za używanie fta 
złotych, nie godzi fię dać więcey iee 
dno fo złotych, y to kiedy czas ode 
dawania przyidzie: że nakoniec po» 
życzka ma to ufłanowiona ieft, aby 
ludzie potrzebni, pomoc, ratunek, y 
miłofierdzie mieli: co fię. z gruotu przez 
wfzelki od famey pożyczki zyfk wy» 
wraca, bo ów człowiek potrzebny 
więcey oddawać; niżeli wziął, muśi. 
Z tych tedy przyczyn wfzelki od 
famey tylko pożyczki zytk iawnie fię 


| prawu przyrodzonemu przeciwi, Już 


2 drugiey ftrony wiecie dobrze, że 
żaden zwyczay ludzki, żadne Prowine 
eyi zezwolenie, żadne pofpolite pra- 
wo, prawa y zakazu tak Bofkiego 
iako też przyrodzonego znieść nie 
może; bo prawo Bofkie y przyrodzo- 
ne ftarfze ief, y ludzkiemu nie pode 
lega, A iako bałwochwalltwo, blua 
żnierftwo, cudzołóftwo, y tym podos 
bne grzechy, że fą prawem Bofkim 
| y przy- 


== 
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y przyrodzonym zakazane, nigdy da 
czynienia wolne bydź nie mog, choć 
by po wfzyfłkim. swiecie zwyczayne, 
a nawet przykazane były; tak też o 
lichwie prawem Bofkim y  przyroe 
dzonym zakszaney toż (amo ToZue 
mieycie. Jakże fię tedy do brania ias 
kowego ad famey pożyczki zylku 
dla tego odważać będziecie, że prae 
wo kraiowe prowizyi po pięć, lub 
po fzesć y ośm od fta. pozwala? f 
Coż fię tedy przez tę ufławę krąa 
jową rozumieć ma? oto nayprzód, ŻĘ 
nie o prowizyach, ktore z famey 
tylko pożyczki idą,ale o prowizysch, 
ktore z wyderkafow, z czyn(zow, Z 
areod, 2 naymów,y z innych (prawie. 
dliwych kontraktów pochodzą,z fzcze- 
gulnieyfzym tam względem prawo 
mowi, Oto powtóre, źe tylko Qu- 
fznym przy pożyczaniu przyczynom 
któreśmy przywiedli,eo do fądu pra- 
nego, dla odcięcia (przeczek z tąd 
wyniksiących, miarę y fzacunek kłam 
dzie. Oto potrzecie, choćbyśmy go 
teź 
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też y do famey zczerey pożyczki 


rościągnęli, że tylko łakomliwu lu: 
dzkiemu granicę ftanowi, nie wcho- 
dząc w to, czy fię to fulznie, czy nie 
fufznie, czy dla innych przyczyn, 
czy dla (amey tylko pożyczki dziecie, 
ale przeftrzegniąc tego, co lepiey do» 
bru publicznemu fuży. Bo gdyby 
wlzelkiey a wfzelkiey od pożyczki 
prowizyi zabroniło, ludzie potrzebni 


dla qakomitwa ludzkiego, nie maiąe 


z kąd pieniędzy: doßać, aibo by do 
ofłatniego upadku, albo do cudzey 


| krzywdy przychodzili. Gdyby zaś 


wfzelakiego od pożyczki zylku doe 
pufzczało, Domy by fię przez to y 
Familie nifzczyły, Więc śrzodkiem 
idąc, y ze dwoyga złego mniey(ze o- 
bieraiąc, łakomftwo ludzkie ckryśla, 
aby przynaymniey nie więcey w po- 
życzce iak pięć, lub fześć y ośm od 
fta brać. Z czego wniść bie można, 
Że (ię inż godzi w pożyczce , ośm al. 
bo mniey wziąść od (ta, choć infzych 
przy pożyczeniu takowego  zylky 
g0* 
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godnych przyczyn nie będzie; ale fię 
tylko wniść może; że fię karze. pue 
biiczney prawem publicznym obwa* 
rowaney nie podpadnie, gdy fię tyl- 
ko ośm albo mniey, byle tylko nie 
więceg weźmie. Tak właśnie, iako 
gdy prawo dozwala, aby ieden iaki w 
Mieście Dóm nierządny był; wnieść 
z tego nie można, że iuż Dom ów 
: w Mieście nierządny rzeczą godziwą 
jet, ale tylko że karze publiczoey nie 
podpada, gdy fig ich: nie więcey nad 
ów dozwolony Dom znayduie. A 
przeto nikogo to nie ufprawiedliwi, 
że od pożyczenia, za famo tylko po» 
życzenie, bez żadnych innych wy» 
żey wfpomnionych przyczyn, nie 
więcey bierze, tylko iak prawo do- 
zwala, 

Ani mi tu mowcie: a wfzakże 
Zwierzchność krałowa ma wyfokie 
nad rzeczami y dobrami do podda= 
nych należącemi Panowanie, tak, że 
gdy tego dobro publiczne wyciąga, | 
różnie o nich fłanowić y rofporządząć 

me- 


X * X 143 
może; toć y to dla dobra publiczne: 
go polłanowić y rofporządzić może, 
aby pożyczaiący,za amo pożyczenie, 
płat iakowy y zyk pomierny brał. 
Odpowiadam bowiem że nle może. 
gdyż tu nic takowego nie zachodzi, 
do czego zawfze prawa y ullawy 
krajowe zmierzaią, Prawa albowiem 
y ufławy kraiowe, ile powfzechna 
dla wfzyfikich, nigdy nie obowiązu» 
ią, aby ieden drugiemu co dawał, ie- 
dynie dla ich pofłanowienia; ale ga- 
wfze albo kontrakt iakowy, albo ine 
ny ktory przyzwoity śrzodek opie 
fuig y potwierdzają, z ktorego by pos 
dług wfzelkiey fłufzności, ten dawaa 
nia czego drugiemu obowiązek *wy- 
ikat. Tak prawa y ufławy kraio- 
we każą, aby kwpuiący za rzecz ku. 
pioną, przedaiącemu zapłatę umo- 
wioną oddał; należy mu fię tedy za- 
plata takowa, nie dla famych praw 
tak fanowiących, ale dla kontraktu 
kupad takowemi prawami okryślone- 
62 y potwierdzonego.  Podobnięż 

gdy 
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gdy prawa uznaią 2a Dziedzica tego, 
krorego by kto przez (woy Urzędo» 
woy teltament, rzeczy po (obie po- 
zolłałych Dziedzicem polianowii; on 
tedy, ieżeli właściwie mowić chcemy, 
pie przez fame prawa „ale raczey przez 
teftameot takowemi prawami opilany 
y umocniony, Dziedzicem zolłałe, 
Dzywy więc że fię to trafić może, y 
w rzeczy (amey nie raz trafia, iż (ię 
ma fam Zwierzchności Naywyżfzey 
rolkaz, drugiemu włafność iego od- 
biers: tak dla uzbroienia przeciwko 
nieprzyiacielowi Miafta, pfuią fię 0= 
grody y pobliżfze Domy; Wodzowie 
też <zwyciężałący ,. pozwalają Zołnie. 
rzom zabierać nieprzyiacioi zwycięe 
żonych łupy, bez żadnego innego 
poprzedzaiącego kootraktu. Jednakże 
to fię pofpolicie nie dziecie, y żeby fię 
nie działo, famo publiczne dobro wye 
ciąga, gdyź (ię tu prawie nigdy bez 
Krzywdy y wielkiego pwaltu nie oe 
beydzie. Z tym wfzyfikim ile do 
pożyczki między ludźmi prawie ufte 
wi 
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wiczney, aby przy niey zyík y płat 
iakowy dla pożyczalących drugim 
fzedi, gdy tego Dobro publiczne wye 
c'ąga; nie powinno tobydź dla famey . 
tylko ulławy kraiowey, ale dla iae 
kiego przyzwoitego śrzodka, takową 
ultławą opifanego y ftwierdzonego., 
Takowym zaś śrzodkiem nie ie po= 
Życzka fama, gdyż by iuź źadney 
tym fpofobem lichwy na świecie nie 
było, a przecięż iey famo nawet kra- 
jowe prawo nie darmo zakazuie; ale 
iek, albo kontrakt iakowy, albo owe 
fufzne przyczyny czafem (ię przy 


| pożyczaniu ttafiające, ktore iużem 


wam wytłumaczył, Gdy tedy przy 
pożyczce, albo kontraktu iakowego, 
albo przyczyn takowych nie mafz, 
nic ię wam od niey, choć przytey 

uftawie kraiowey, brać nie godzi, 
Wnieście fobie ztąd nayprzod. że 
przy tey ufławie kraiowey,ów zwy» 
czay dawania pieniędzy każdemu, kto» 
ry by chciał pięć od fa albo wiecey 
poftąpić, nie czyniąc znim żadnego, 
K in- 


CB 


infzego kontraktu, iedno płat od pie» 
niędzy fobie wymawisiąc z przywioós 
ceniem fummy, ieżeli co ialzego nie 
przylłąpi lichwiartki ie, y dobrym 
iumieniem używany bydź nie może, 
Bo zyłk z pożyczania lichwą ieft aru 
y ten co daie pieniądze, pożycza: y 
ten co bierze, używa ich iako poe 
życzonych; ponieważ źadnego infzee 
go kontraktu snie czynią: zylk tedy 
od takich pieniędzy lichwą ieft, Mogł 
by iednak zwyczay ten bydź wy» 
mowiony od lichwy, gdyby kto dał 
pieniądze temu, ktory fłufznym iakim 
fpofobem pożytek z nich uczynić 
chce y może; bo na ten czas brałby 
płat nie od pożyczania pieniędzy, ale 
od wfpólnego zarobku, ktory więc 
coniratłum focielatk zowiem. Albo 
gdyby kto dał pieniądze: per modum 
censiis utrinque redimibilis, Kupuiąc | 
czynfz u kogo na Maiętności, y zo» 
fławuiąc (obie moc do upomnienia fię 
fummy, a nadgradzaiąc ciężkie kona 
dycye kontraktu tego, malym czyn» 
(zem 
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fzem, iaki by był pięć lub więcey 
od lta. Nie potrzeba zaś daiącemu 
koniecznie wiedzić, że pieniądze ta- - 
kim a takim kontraktem daie; ale do» 
fyć iet mieć tę pow fzechną wolą, że 
to chcetym kontraktem czynić, kto- 
ry Theologowie za dobry maią , choć 
on go fam nie rozumi. Byle tylko 
tę powfzechną wolą miał y ten co 
daie, y ten co bierze;bo na Aufzny kons 
trakc obydwie (trony zezwolić maią,a 
kiedy iedna tylko zezwoli a druga nie, 
tedy z kontraktu nic nie bywa. Ma te- 
dy ten co pieniądze bierze mieć jaki 
_flufzny fpofob używania ich na po- 
żytek: taki fpofob iet Rzemięśinika,. 
gdy ma rzemięfto nakłada, także ku- 
pca, gdy pieniędzmi handluie; przeto 
tak kupcowi, isko  Rzemięśnikowi 
godzi fię tym (pofobem dać pieniądze, 
biorąc pięć od fła, a ofłatek zyfku 
opufzczaiąc za ubefpieczenie fummy 
y płatu. 
Wnieście fobie z tąd iefzcze, że 
Bankierowie pożyczaiąc pieniędzy, y 
Ka biorąc - 
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biorąc płat od nich, godziwie to czy« 
nią: ie dla tego że tego prawo dos 
zwala, ale że pracą y trudem fwo- 
im pieniędzy dolłaią, aby ludziom 
pożyczać y dogadzać mogli Ta ich 
praca ludziom potrzebującym tak po- 
żyteczna, godna zaite nadgrody iet: 
a że y (obie przez to pożytek czy» 
pią, to nic nie fzkodzi; takcić y ros 
botnik każdy dla fwoiego : pożytku 
robi, ale że przy tym y Panu poży 
tek czyni, on zapłaty za to godzien 
jet. A ieźliby kto wniofi, toć tas 
ką rzeczą każdy ktory pożycza mo- 
že brać od pieniędzy, bo ich z pracą 
dofhie, ia mu na. to odpowiadam: 
każdy z pracą pieniędzy dofłaie aby 
je miał; ale nie każdy dla tego pracu= 
je, aby ludziom dogadzal: ten tedy 
tylko, ktory doftawaiąc pieniędzy na 
to pracuie, aby ludziom dogadzał, za 
tę fwoię tak pożyteczną pracę, fwoię 
mieć nadgrodę powinien. 

Aże iuż rzecz całą do fwoiego po» 
czątku wrócę: Macie fłuchacze daną 

Qa 
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fobie odpowiedź, na owe drugie w tey 
materyi pytanie: Czy (ię z pożycza- 
niem mogą znieyść inne jakie llutzne 
przyczyny, ktoreby iskowego zylku 
y platu godne były? Mogą zaite, y 
nieraz (ię rzeczą mą fchodzą: a przy- 
czyny takowe fą te cztery, izkoda 
wynikająca, pożytek ufłaiący, niebe- 
fpieczeńltwo f(urmy pożyczoney, y 
nieQufzńe iey zatrzymanie nad czas 
naznaczony. Przyczyby to mie fą 
pożyczaniu ifłotne, gdyż fię od nich 
pożyczanie oddzielić może; ocalenie 
też wafze wyciąga, abyście im darmo 
nie podpadali: co tedy pożyczaiąc dla 
tych przyczyn bierzecie, to fiufznie 
y bez żadney lichwiarfkiey przyfady 
bierzecie, Patrzcież więc iak to wam 
oftrożnie wtey tak ślifkiey materyi 
poliępować fobie potrzeba, Możecie 
zawfze pożyczaiąc fwoiey całości 
przeftrzegać, y gdy fię ktora z przes 
rzeczonych przyczyn trafi, przyzw0» 
itey (ię za nią nadgrody domagać, Ale 
gdy przy pożyczaniu Żadna z tych 
Przy. 
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przyczyn nie zaydzie, nic fię wam od 
pożyczania brać nie godzi: y w tako= 
wym braniy Żadaa was ultawa Braa 
iowa, żaden wprowadzony zwyczay 
nie ufprawiedliwi, gdyż to co ludzkie 
ieft, przeciwko Bołkiemu y przyroe, 
dzocemu prawu przepilać nie może., 
Będziecie w takowych okolicznościach 
iako Chryzofłtom Święty mowi (c) 
na bliźniego okrutni, bo z, uboftwa, 
Jego zylk, a zniefzczęścia iego pożye 
tek fobie uczynicie, Będziecie nawet, 
fobie famym iako Auguftyn Swięty 
powiada, (/). nienawiftni, bo, razem, 
(obie pożytek y. fzkodę, pożytek w 
fzkatule, ale f(zkodę w. fumieniu us, 
czynicie. Lecz day wam Boże otwoa 
rzyć na „prawdę oczy, ktore wam; 
chciwość zbiorów doczefnych załania? 
a ponieważ ludem Chrześciańlkim ie« 
fteście, ktory. dobra fobie Niebielkie y 
wieczne obiecane ma; tak dobr ziema 
fkich y przemiiających zażywaycie, 3- 
byście dla nich Niebiefkieh y. wiecznych 
nie utracili, O LI- 

e) S. Chyi., Hom. 4. la Mathe 

(f) Se Auguft, fer. 65. de diverfis, 


OCE 
O LICHWIE 
KAZANIE V. 


lak dawać pieniądze na Maigtność 
bez lichwy, 


Na Niedzielę Piąta, w Pon. 


Si veritatem dico vobis, quare nen 
Creditis mihla Joan. -8, 


go kochania godna 

-takich znayduie, 

ze, y iak by fię 

Wfzyfcy ią zna» 

leść pragną, a ledwie Kto wiarę jey 

daie; wizylcy by ią drugim mowić 
radzi, 
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radzi, ale gdy fię ią im Że fomym poe 
wie, natych mial ich (iako poipoe= 
lite przyfowie pielfie ) woczy kole, 
Gboć by imfzych na to dowodow nie 
bylo; czyliż taż fama ktorąśmy przed 
fię wzięli o tichwie materya jawnie 
tego y 02 oko nie pokazuie? Nic fię 
tu o niey mie rzekło, co by iakowey 
u Theołogow wątpliwości podpadałos 
co by nawet z Boikiego y przyrodzo= 
nego prawa nie zbitego fundamentu 
nie miało, Coż? wierząż temu wfzy» 
fcy? nie gniewaiąż fię o to ci, ktorych 
to dotyka? oie mowiąż, że to fzkrue 
puł nie potrzebny, gorliwość niewcze- 
gna, y bieroftropność zwła(zcza przy 
prawie. tego dozwalaiącym prożno 
fumienie wikłająca? Mnie tedy o tey 
materyi mowiącemu Chry ftufowemi 
Ge do was 2 dzifisyfzey Ewangelii 
fowy odezwać przychodzi:  Teźliż 
prawdę mowie, czemu mi nie wierzycie ? 
Atoli powianość Kapłańlka iet, w 
rzeczach do obrzy BOGA y fumie- 


nia należących prawdę ludziom mo» 


wićs 
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-9 =e 


| 2 mm a es S 


IC 8 X 153 


wić; y ieżeli oni mowić iey nie ze- 
chcą, zapewne zowym w Fumie Pro 
rokiem (a) na fwoie kiedyś milcze» 
nie narzekać będą: ve maba quia tacui, 
Przeto y 13 powibtości tey IE Cdiiąqe 
piş; ale mie tak  przypodobania fię 
wam, iako raczey pozytku: waizego 
fzukaiąc rofuoczętey a iefzcze oiedo= 
mowioney prawdy dokcńczę. Jużem 
wam wytłumaczytco ieft y iak wiel- 
kie złe hchw2, kiedy tofis zyfk y 
plat przy rożyczaniu za femę tylko 
, pożyczkę bierze. Jużem wam nawet 
przyczyny fłufzne czsfem fię przy 
pożyczeniu trafiaiące wymieni, za 
ktore zyfk y płat przy pożyczce 
fprawiedliwie dla fwoiego ocalenia 
wziąść możecie. Nofłępuie teraz trzee 
cie do roftrząśnienia w tey  materyj 
pytanie: iak rożne towarżyfiwa lue 
dzkiego kontrakty y umowy określić 
` aby żadney w fobie lichwiarfkiey przy- 
Gdy nie miały. To mi wamiiefzcze 
wytłumaczyć potrzeba, abyście, nie. 
mo- 
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mogąc fię w życiu (woim, bez ró» 
Żaycn kontraktow y umow obeyść 
potrzebną o (prawiedliwym y fu- 
mieosdym onychże (prawowaniu naus 
kę mieli, Już kontrakty y umowy 
między ludzmi te f4 pofpolite cztery: 
kiedy fię pieniądze nayprzod na do- 
bra, powtore na czynfz, potrzecie ną 
handel, a maoftatek na arendę y iakiże 
kolwiek naiem daig, W te fẹ olos 
bliwie kontrakty lighwa wkrada, przes 
to za ofobliw(zą to fobie powinaość 
biorę, ażebym o każdym z nich z 0a 
fobn,, ofobnym -do was- Kazaniem. 
pomowii. Dziś więc oddawania piea 
niędzy na Dobra zaczynając: wiecie 
dobrze iż ieft pofpolity po całey Pol- 
fzcze y Litwie kontrakt, ktory fie tym 
fpofobem odprawuie: Daię kto pex 
wną pieniędzy fummę; a tym czalem 
niż fię fumma ta odda, trzyma w niey. 
Majętność z którey. wfzelkie pożytki 
bierze: y to fię u nas pofpolicie da» 
niem pieniędzy na zafławę nazywa. 
Q tym tedy kontrakcie mowiąc, z ies 
dney: 
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dney ftrony zdaie fię bydż niefufzny 
y fichwiarfki, gdyż fię w nim od po- 
życzenia pieniędzy zyfk z cudzey Ma- 
iętności bierze, co zdaniem « Tbeolo. 
gow lichwą y niefprawiedliwością ielt. 
Z drugiey zaś (trony kontrakt ten zda» 
ię fię bydź ze wizyfikim onemu po» 
dobny, ktory Łaciąnicy Ewpranem cum 
paco retrovendendi to iet kupnem da 
odkupna, a Niemcy wyderkafem zo» 
wią: zaś kontrakt wyderkafowy wizy- 
fcy a wfzyfcy za fłufzny y fprawie- 
diiwy maią. Ja żebym wam dokła- 
dną o kontrakcie tym naukę podał, 
pokażę wam nayprzod,iż dać na Ma» 
iętoość pieniądze pożyczanym tylka 
fpofobem ieft lichwą, dać 'zafie wy- 
derkafowym obyczaiem nie ieft lichwą; 
pokażę powtore iakim (ię. fpofobem 
kontrakt wyderkafowy czynić pos. 
winien, aby nie był lichwą. 

Matko. przedwieczney Prawdy Nie- 
pokalanie poczęta Panno, day nam nie 
kylko w.tey fzczegulney materyi, alą 
też 
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też we wfzyfikich innych do fumie- 
nia należących okolicznościach famą 
fig tylko prawdą rządzić. 


CZĘSC PIERWSZA. 


W iele ca tym zależy fiuchacze, ia- 
kim kto kontraktem maiętność 
iaką trzyma: bo ieżeli kontrakt zły Z 
fiebie albo dobry iet, owo też maię- 
tności trzymanie złe z ficbie albo do- 
bre będzie. Jako w innych rzeczach, 
maprzykład w mięfzkaniu z Białogio- 
wą, wiele na tym zależy, czy Z nią 
kto ślubnym czy nie śluboym kontra- 
ktem mięfzka: y chociaź taż fama Bia- 
łogłowa, toż famo mię(zkanie, toż 
famo potomftwo iet, iednak tamto 
uczciwe, a to nie uczciwe będzie, 
gdy tamto fpofobem ślubnym, a to 
pie ślubnym naftąpi. Tak też w po- 
fiadaniu Maiętności wiele na tym za” 
leży, czyią kto dobrym czy złym kon- 
traktem pofiada: y chociaż taż fama 
Mae 
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Maiętność, toż famo pofiadanie, też fa- 

me pożytki fą, iednak tamte uczciwe 
y przyiłogne, te zaś mie uczciwe y 
nieprzyltoyae będą, gdy fię tamte dos 
| brym, te zaś złym kontraktem we» 
| zmą. Dwoiakim zaś ipofobem mos 
że kto dać pieniądze (woie na Maię= 


„ | taość:albo obyczajem wyderkafowym, 


kupuiąc Maiętność owę do tąd, aż ią 
| drugi wykupi; albo obyczaiem tylko 
pożyczanym, biorąc Maiętność owę 
w fzczerey  zalfławie do tąd, aż mu 

drogi pieniądze pożyczone odda, A 
| iet wielka między temi dwiema fpo- 
fobami różność: bo kupić Maiętność, 
| jeft ią mieć iako fwoię wialną; trzy» 
mać zaś ią w (zczerey zafławie, ief 
ją mieć nie isko fwoię włafną, ale 
tylko iako cudzą. Zkąd dalfza. ro- 
| źnica wynika: iź z Maiętności kupio- 
ney iako z rzeczy fwoiey włalney , 
godzi fiş wfzelakie pożyrki brać: z 
Maiętności zaś zafławioney iako z rze« 
czy cudzey, nie godzi fię ich fobie 
przywłafzczać. 1 dla tey to ia przy. 

CZya 
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czyny powiedziałem: że dać na Mae 
ięthosć pieniądze pożyczanym tylko 
ipofobem ielt lichwa; dać zaś je nie 
pozyczanym lecz wyderkatowym O= 
byczaiem nie ief lichwa. Zeby ice 
dnak rzecz ta iaśnieyfza iefzcze y pee 
wniey(za z (iebie była: przyczynę tę 
nie co oblzerniey y dokiadnicy wya 
lożę. 

A nayprzod o prawie wyderkafoe 
wym mowiąc, pewna fłuchacze rzecz 
iż kupić maiętność iaką rzeczieft z 
fiebie Rufzna y fprawiedliwa; chyba 
żeby albo pieniądze nie równały (ię 
maiętności, albo kondycye iakie nie 
fiufzne przyfłąpiły do targu, Atoli 
kupowanie to może bydź dwoiakie: 
iedno dokonale y z zupgłną na maię- 
tność władzą; gdzie fię mic nie wyi- 
muie, y żaden na kupuiącego ciężar 
nie kładzie. Takowe kupowanie ieft 
Maiętnośći na wieczność: bo kto iey ` 
tym fpofobem doftanie, iuż "ma zu- 
pełne na nią prawo, y nie podlega 
względem niey niczemu tak že ią 


ko» 
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komu tylko zechce, prżedać albo u e 
przedać, darować albo nie darować 
może. Drugie zaś kupowanie może 
bydź nie ze wfzyfikim dofkonate y 
bez zupełney władzy; gdzie kupuią- 
cy rożdym kondycyom y- podlegla- 
ściom podpada, dla ktorych maiętno= 
ścią ową nie zupefnie, ale tylko pe- 
wnym obyczajem władać może. Tak 
znayduią (ię po niektorych Familiach 
maiętnosci takie, ktorych nie wolno 
z oneyże Familii wynofić: kto tedy 
taką majętność kupuie, on zupełney 
na nią władzy nie dofłaies bo lubo 
majętność tę iako fwoię włafną trzya 
tna, iednak mu iey komu ionemu a 
nie Ofobom teyże Familii przedać al- 
bo darować nie wolno, A takieć wie» 
śnie ielt wyderkafowe też kupowanie: 
kto takowym prawem pieniądze fwo» 


ie na maiętność daie, ten ią prawdzi. 


wie kupluie, nie na wieczność, ani 
kupnem dofkonastym, ale do umowioa 
nego czafu, y kupnem nie ze wizy- 
ftkim dofkonałyms gdyż ią temu od 
Kt0e 
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krorego iey dofłat, gdy czas umowio- 
ny przyidzie, od przedać powinien. 
Już tukowe kupowanie poch wala nie 
tylko prawo Swieckie (6) ktore wiele 
o in y oa wielu mieytcach ftanowi; 
ale też prawo Duchowne c) “ktore 
kontrakt ren w kupowaniu czynizow 
za Hufzny y przyltoyny  przyimuie: 
co więk(za, pochwala go nawet pra- 
wo Boże (4) gdyż BOG nie infzym, 
tylko takowym kontraktem ” zięmię o- 
biecaną Zydom przedawać dopuścił, 
Ziemia mowi do nich w Piśmie. ae 
ma bydź przedawana na wiecznońć: prze= 
to wfzytłka kraina ktorą wy trzymacie 
ma bydz przedawana z tą kondycyą, aby 
żą wolno odkupić. A toć iet w rzeczy 
famey prawo wyderkafowe: przedać 
maiętność, y oraz zofławić fobie pra- 
wo y moć do odkupienia oneyże, 
kontrakt tedy wyderkafowy, iako 
tylo 


<w WZW WNN — z c RY 
(b) L. 2. codice de Padtis, M 1. si fune 
das ibid. & 1. føndi partem A. de contratu 
Emate (c) Ja Extra vagêntibus Martini Ve 
Calixti LL. pu V. (d) Levitici 850 
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ylo y tak poważneni prawami poe 
hwalony, iet przez bę fłufzny y 
obry; byle fię tylko też fame w nim 
ondycye zachowały, ktore fię w ka» 
dym fprawiedliwym kupowaniu Zae 
hować powiony. A ponieważ w 
omtrakcie tym iet prawdziwą przes 
alz y prawdziwe kupowanie; idzie 
tąd nayprzod że ten co wyderkafoe 
rym prawem pieniądze na maiętność 
hi, iuż ieft prawdziwym  Maiętności 
iy Panem, y ona iuż ieft iego włafna; 
o kiedy kto rzecz iaką kupi, rzecz 
wa iuż ief iego włafna, y nikt mu 
ufznie w trzymaniu y w używaniu 
y przefzkadzać nie może. Idzie z 
(dd powtore: że wfzyfikie z maiętno= 
4 fi owey pożytki dobrym fumieniem 
. lać może: bo zrzeczy włafney, iae 
o to z Domu „roli, bydła,folwarku, 
zinnych tym podobnych rzeczy 
Mzyltkie pożytki: dobrym fię fumiea 
jiem biorą. Idzie z tąd potrzecie:że 
n iuż fię mocą tego kontraktu dae 
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y choć by fię upominał, ten od kto 
rego Motnosć owg kupił, gdy nie 
zechce, oddać. mu ich nie powinie 
ta bowiem wh prawdziwego kupo 
wania natura, że tkoro tylko kto reo 
faką kupi aa tych miaft (ię pieniędz 
fwoich odrzeka, ponieważ w rowne 
ga nie nódgrodzie rzecz owę kupion 
bierze, idzie ztąd nakoniec: że ieżi 
Maiętność owa iako wym przypadkien 
albo przez ogień, albo przez woym 
aibo przez infzą iako przygodę up |. 
dnie y do fpaftofzenia przyidzie, 0 | 
a mie kto inizy na tym fzkodowy |. 
powinien, przyczyna tego jeft: | [ 
ważdey rzeczy fzkoda za Panemf | 
neyże idzie; czyia majętność tego 
fzkoda: że tedy maiętność owa Mi 
fię przez kupno wyderkafowe iej | 
włafnąs otoż y fzkoda w niey przy | 
padaiąca do niego należyć muśi, Z 

ite, kto tak, pieniądze na maiętnol 
daie, y tak fię w niey fprawuie, fte 
prawdziwie msiętność owę kupuie,| |. 
prawdziwie ią, iako fwoię wiafń | 
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trzyma, A przeto Kiedy zniey zwya 
czayne pożytki wybiera, żadney w 
tym lichwy nie popełnia; gdyż ie nie 
dla poźyczęnia pieniędzy, aile dla kua 
pienia maiętaości: niejako 2 rzeczy Cua 
dzey, ale iako zrzeczy włalnty Z oe 
neyże maiętności bierze, 

Już przeciwnym fpofobem mowiąc 
kto dawfzy na maiętność pieniądze, 
tak (ię w niey fprawuie, iż fiş piee 


| -niędzy onych upominać y może y chce; 


Die, 
taft i 


iż żadney w Maiętności oney fzkodzie 
podlegać ý nie umie, y nie myśli; ten 
zaie maiętności oney nie kupił, ale 
tylko na nią pieniędzy pożyczył, ten 
łą ioż nie iko (wolę wiafną, ale tyle 
ko iako cudzą, y tylko w fzczerey 
zalławie trzyma, A przeto, kiedy ia= 
kowe ztak trzymaney Maiętności po» 
żytki wybiera, lichwę frafzną y nie 
fprawiedliwość popełnia, gdyż ie nie 
iako zrzeczy wła(ney, ale iako z rze» 


| czy cudzey, nie dla fprawiedliwego 


takiego kontraktu, ale iedynie dla pos 
życzenia pieniędzy, z Maiętnościoney ) 
La bies 
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bierze, A co naygorfza: ŻE Częlło» | 
kroć pożytek tak wielki bywa, iż fię 
za lat pięć albo fześć całey fummie 
rowna: a przecię fię drugi chce całey 
fumwy upominać. Boć ieżeli Zyd, 
nawet podług iego zdania lichwi,gdy | 
fobie po dziefięć naprzykład od fła na 
każdy Rok płacić każe; a iako on 
profzę nię lichwi, gdy Z Maiętności 
cudzey, takie pożytki bierze, ktore (ię 
drożey niż lichwa Zydowika fzaco- 
wać mogą? Nie może tedy ten iego 
kontrakt, uyść za fprawiedliwy, ani 
rzed Bógiem, ani przed ludźmi, 
"Wfzakże iednak, aby fię y tych wo= 
li dogodziło, ktorzy do tąd pieniędzy 
na maiętność pożyczali, zeznać to mus 
fzę: iż nie wfzyfikie ich Kontrakty 
zie lą, lecz liç nie iakim obyczaiem Z 
lichwy wyważyć mogą. Nayprzod 
iż w uznawaniu kontraktow nie tak 
fiş na Rowa, iako na rzecz famę os | 
głądać potrzeba: lubo tedy kto podług | è 
Row pożyczanym tylko obyczaiem | 
pieniądze úa maiętność dał, y tak w za: 


ps 
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pifach foi: iednak ten iego kontrakt 
może bydź prawdziwie wyderkafo- 
wy, y w rzeczy famey kondycye ie* 
go w fobie zamykać. Potymieft wiel 
kie podobienftwo iż ten pożyczania 
pieniędzy na Maiętność zwycziy Z 
kontraktu wyderkafowego urofń, y 
początek wziął; gdyż iemu ief bar- 
bardzo podobny a łatwo było ludziom 
w pazwilku fię pomylić. Bo że fię 
w kontraktach wyderkafowych pie- 
niądze do tego ktory ie dał, znowu 
wracają, nazwali to poźyczaniem pie- 
niędzy, gdyż fię toź famo y w poży» 
ezaniu znayduie. „Ze fię też y mas 
iętność do tego ktory ią przedał zno. 
wu wraca, nazwali to zafławą, gdyż 
fig y w zaftawach toż (amo  dzieie. 
1 dla tego to podobieńftwa mogli z 
omyiki Kontrakt wyderkafowy, poe 
życzeniem pieniędzy na załawę . nas 
zwać; lubo w rzeczy famey nie po» 
życzania pieniędzy, lecz kupowania 
wyderkafowego (pofob ief;  Natym 
tedy wfzyftko zawiło, iak to roze- 
znać, 
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znać, czy takowe kontrakty wyder 
kafowe, czy też nie wyderkafowe fą. 

A da rozeznania tego dwa (3 pe 
wne y nieomylne. znaki: ieden, z ftro= 
ny pieniędzy, a drugi z rony maięe 
tnośch Z rony pieniędzy ten ieft 
pewny kontraktu wyderkafowego 
zmk, kiedy kto tym. fpofobem. piea 
piądze na małętność dał, że fig ich. z 
ftrony fwoiey. upominać ani chce ani 
może: to iet że mu ów drugi: nie bę 
dzie powiniea pieniędzy oddać, choć 
by fię ich u niego upominał  Zsifte 
kto takowym (pofobem pieniądze daa 
je, pewnie że ich nie pożycza, boć 
tea co pożycza, chce aby mu. pieniqe 
dze oddane były, iak fig umewiony 
do oddania czas zbliży, A nie tylko. 
tkowe pieniędzy dawanie nie. ieft pos 
życzaniem, ale owfzem iet  wfaście 
wym kupnem; bo. ten ktory. co kua 
puie, tym. fpofobem pieniądze daie, 
śe fię ich upominać iuż ani choe, ani 
może, a to dla tego, iż na to mieyfce 
rzecz płeniądzóm sowaą, lak tu mas 

ig= 
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iętność kupioną bierze. Już z rony 
majętności tea ilt pewny kontraktu 
wyderkafowego znak: kiedy. ow- co 
pieniądze na Maiętoosć dał, tym “ig 
fpoiobem trzyma, iż.ią chce więć iko 
śwoię włalną, y. podlegać. wfzelakim 
w nieg (zkodom.-. Boć czyja . maigs 
tność tego też y wlzelaka.-w niey 
fzkoda bydź ma:kto-tedy. wfzelakię 
fzkody, ktore by' ię w. Maiętności oe 
ney od nmieprzyiaciela, od ognia, od 
powodzi, y tym podobnych rzęczy 
laty, za (woie przyimuie y pPOcZya 
ta; znać tym famym, że Maiętnosć 0» 
wę iako Kupną, a zatym. iako, fwoię 
włafną trzyma. Ze zaś.(zkody takoa 
we przyimuię,-y za- (woje poczyta; 
znak oczywity-jeĝ: kiedy. Gę . w tae 
kowych przypadkach danych ma nią 
pieniędzy upominać nie myśli; -Bo 
ieżeli kto taki iet,- że poki. maiętoość 
calą, nie chce fię pieniędzy upominać, 
a (koro. upadnie myśli Gę.ich upomie 
nać, znać tym. famym że on iuż (zko» 
dam w: nieg podlegać nie chce, a zza 
tym 
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tym że Maiętności owey kupnym ðe 
byczajem nie dofłał. Boć iako wia- 
domo wfzyftkim, kto rzecz iaką raz 
kupi, choć mu rzecz ona zglaie y 
znifźczeje, iuż fię pieniędzy za nią, 
od tego ktory mu ią przedał upomie 
naé nie może. Zamykam tedy:. iż 
Kontraktu wyderkafowego lepiey pos 
znać nie możemy , iako kiedy ten co 
daie pieniądze iuż fię ich upominać y 
nie chce y nie może, nie tylko wten 
czas kiedy maiętoość wcałości zoftaie, 
ale y w ten czas kiedy przypadkiem 
jakim znifzczeje. A tak te dwa znaki 
ściągaią (ię do wła(ności: ktorę gdy 
fię w dawaniu pieniędzy na Maiętność 
znayduią, dawanie to fłufznym y fue 
miennym będzie; lecz bez nich, od 
fichwy fię y niefprawiedliwości wy- 
mowić nie może. 

Z tey nauki fuchacze łatwo (ię Zis 
fpokoić mogą owe też wątpliwości, 
ktore więc względem wykupienia 
Dobr, nie iednemu dla zachodzącey 
w nich fzkody przychodzą. Pierwfza 

wątplie 
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wątpliwość iefts kiedy drugi zechce 

odkupić, a Maiętność pogorzała, czy 
powinien mu nadgrodzić ten, co na 
nią pieniądze | dal}? Odpowiadam, iż 
jeżeli z przygody tylko y z trafunku 
pogorzała, tedy nic mu nie powinien 
gdyż obydwa utracili prawo, które 
na oney maiętności mieli, ieden do 
zbierania z niey pożytkow, a drugi 
do „odkupienia iey w fwoiey całości, 
Bo kiedy rzecz iaka ginie, y prawa 
też na rzeczy oney zalezące giną, 3 
giną pogotowiu temu, ktory ie miałę 
Lecz ieżeli nie z przypadku ale z nia. 
dballftwa y z nieoftrożności pogorza= 
ła, tedy mu fzkodę owę nadgrodzić 
powinien, bo niedbalftwem y nieo» 
ftrożnośaią fwoią fzkody oney przy. 
czyną był; a kto ieft przyczyną czy 
iey fzkody, ten ścify do nadgroe 
dzenia oneyże obowiązek ma. Dru- 
ga wątpliwość ief: ieżliby po takim 
przypadkowym maiętności znifzczeniu 
chciał ij odkupić ten czyia pierwey 
była, czy powinien za nią całą fum- 

mę 
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mę odłożyć? Odpowiadam, iż nie po» 
winien, gdyż Maiętaość tak fpuito. 
fzońa, iuż caiey ouey lummy nie or 
2a ktorą przedana była, iż tedy tu 
fummy odiożenie kupaym (ię Ipalos 
bem. dzieie, fiufznosć fama. wyciąga, 
aby fumma więk(za nie była, tylka 
jak ma ow czas maiętnośc: toi. to (ię 
zaś rozfądkiem dobrego iakiego człce 
„wieka, rozeznać może, lenie ma tu 
ieden na drugiego. narzekać, „gdyż 
obydwa za rowno fekoduią: ieden na 
fummie, że tey całey mie weźmie, a 
drugi na Meiętności że iey. wcałości 
mie odkupi - Frzecia wątpliwość ief: 
Jeźli by ten co msiętność  wyderkae 
fową trzyma chciał ią znową napra» 
wić; czyim. to kofztem uczynić por 
winien? Odpowiadam że fwoim; ba 
za to całą lumme weźmie, ktoreyby 
catey za’ fpufiofzeniem Majętności 
wziąść mie miał. Wfzakże y tu. bas 
ezności v uwążenia potrzeba; bo ice 
żeliby nakład był. daleko więkfzy, niż 
by. ię z częścią (ummy porownać mogł 
tes 
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tedy by fię y ten co maiętność tak 
naprawną odkupuie w części iakiey 
do tychże nakiadow przytożyć powie 
Bien, Czwarta iefzcze bydź może 
wątpliwość, czy godzi fię maiętność 
wyderkafową drożey odprżedać, kie- 
| dy'albo cena rzeczy urofła; slbo ma- 
łętność owa znacźnie . naprawna droż- 
fzą fię niż pierwey fala? Odpowias 
dam, co do ceny więkfzey nie godz, 
a to dla umowy y kondycyi w kon- 
trakt włóżoney, aby Maiętność za tęż 
| Gime fumme odprzedana była; przeto 
|choć cena rzeczy urofła, iuż fię pra.! 
| wa do niey tym famym zrzekł, kto 
na tę w kontrakcie kondycyą zezwo. 
[Bi Go zaś do naprawy Msiętności 
|mowię, iż ieźli by ta znaczna była, 
[mogt by fię więkfzey femmy. upo, 
|mnić; gdyż nie powinien na tym 
fzkodować coby przemyfłem fwoim 
jdo oney Maiętności przydał, Umo- 
jo7a zaś na ten czas, tylko by fie o ta» 
jkiey Maiętności rozumić powinna iz- 
ką na ow czas była, kiedy ią od nie- 
| go 
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go kupował A w powfzechności moe | ch 
wiąc: co fię w każdey inney rzeczy j 
kupioney zachowuie, to ĥę też ytu | 
zachować powinno; bo to ielt wlasci- 
we kupno aż do odkupienia, 

Niechayże fię więc każdy 2 fobą 
pomiarkuie, czy maiętoość owę na ktoe | 
rą pieniądze dał, kupnym, czy zaś tyle | 
ko pożyczanym obyczaiem pofiada, 
Jeżeli danych na nią pieniędzy upo- 
minać liç niechce, y fzkodom w niey 
przypadającym podlega, to znak ieit 
że maiętność owę kupił, y onęż iako 
fwoie włafoą pofiada, Lecz ieżeli.y 
pieniędzy upominać fię myśli, y ża- 
dnym w niey fzkodom podlegać nie 
chee, to znak iet, że na nią tylko 
pieniędzy pożyczył, y tylko ią, iako 
rzecz cudzą w fzczerey zafławie trzy» 
ma. Atak, biorąc z niey iako z (wo- 
jey włafney pożytki, bynaymoiey nie 
lichi; biorąc zaś ie iako z rzeczy 
cudzey, y tylko u fiebie zaflawney, 
Jichwę ftrafzną popełnia. Aby tedy 
dawanie pieniędzy na Maiętność lir 

` chwa 
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chwą nie było: powinna bydź maigs, 
tnosé owa kontraktem wyderkafa- 
wym kupiona, To mało: powinien 
nad to bydź famże konkrakt wydera 
kafówy podług wfzelkich fprawiedlie 
wości przepilow uczyniony., Jakby- 
ście go zaś (prawiedliwie, y bez ża» 
dney lichwiarfkiey przyfady czynić 
mieli; to wam iuż ta druga Kazania 
Gzęść wytłumaczy, 


CZĘSC DRUGA. 


Në mafz fłuchacze żadney na Świe 
*cie tak dobrey rzeczy, ktojey by 
złość ludzka fkazić y zepfować nie 
mogła, Co acz fię w więlu rzeczach 
znayduie, naybardziey iedn:k w rzea 
czach pieniężnych; gdzie nie ugafzone 
w ludziach łakomitwo , nie tylko kona 
trakty niefufzne wymyśla, ale nawet 
nayfiufzniey (ze rozmaitemiwynalazka. 
mi pfuie, Między kontraktami, co 
może bydź fu(znieyfzego nad kupo» 
Wa 
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wanie, ktore wfzylikie Narody za 
Aufzne y przylłoyne przyimuiął A 
jednak łakomliwo ludzkie y temu fię 
wybiegać mie daie, ponieważ w tale 
gach y kupiach prawie co dzień co 
raz więcey nielprawiedliwości wymye 
fla Nie dolyć tędy na tym: Żżekone 
trakt wyderkafowy jelt przez fię 
fofzny, gdyż ieł przez fię kupny: 
trzeba nad to: aby też fufznemikone 
dycyami fprawowany był, żeby Żae 
dney w fobie lichwiarlkiey przyfady 
nie miał. Aże kontraktu każdego 
fiufzność naybardziey na porownaniu 
zależy; dwoiakie fiętedy tu porównae 
mie, iedno pieniędzy z Maiętnością, a 
drugie kondycyi z nadgrodą, uważać 
powinno. 

A nayprzod o porównaniu pienięa 
dzy z maiętnością mowiąc, trzeba w 
kontrąkcietym pilnie w to weyzrzeć! 
aby pieniądze, ktore fię daią, podług 
maiętności, y (pofobu pofiadania oneye 
żebyły. Colaśniey wykładsiąc mae 
wię: nie iet potrzeba aby ten co wye 

dere 
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derkafowym kontraktem Maiętności 
doltaie, tyle na nią dał, ile by mu dać 
przyłzio, gdyby ją na wieczność ku-. 
pował, Ten bowiem co maiętność 
iaką na wieczność kupuie, iuż ią z zu» 
peiling władzą y wolnością kupuje; 
lecz ten co Maiętności wyderkafowym 


prawem dofaie, iefzcze zupełney na | 
Dig wolności nie ma, gdyż ią na Żąe 1i 


danie drugiego odprzedać muśi, Wias 
dómo zaś wizylikim, że więćey Zaa 
włze za majętność wolną, a niżeli za 
Maiętność iakowym powinnościcm 
podległą dać pieniędzy przyidzie, Jak 
że (ię tedy wiele, podług fufzności 
dać na Maiętność wyderkafową nale. 
ży: Wprawdzie (ię-to powfzechnie 
zamierzyć nie może, gdyż Kontra- 
kty wyderkafowe nie fą zawfze 
wfzędzie iednakie; ale iedne ciężfze, 
a drugie lżeyfze kondycye y powin- 
mości >w fobie zawierają, Jednakże 
Theołogowie pofpólicie na to (ię zgąa 
dzaią, iż można w nich nie dodawać 
trzeciey części tey fummy, za ktorą 
Maa 
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Maiętność owa na wieczność foi Na 
przykiad: ftoi Maiętność 0a wieczność 
za dziewięćdziefiąt tyfięcy: kontrae 
ktem tedy wyderkafow ym nie przyie 
dzie na nią dać więcey, tylko fześć 
dziefiąt tylięcy: y to po(policie, duas 
sertas partes totius fumme, dwie „ze 
trzech częsci całey lummy nazy waige 
I przyczynę tego daig: bo kto maię= 
tność kontraktem wyderkafowym kue 
puie, ten ią fwego czafu na wolą 


drugiego odprzedac muśl, ktorato poe - 


wioność iż ieft nie mała, dla niey więc 
może fię maiętność mniey trzecią czę= 
ścią fzacować: a tak Z trzech części, 
dwie przynaymniey dać na nią po- 
trzeba Wfzakże y wtym na prae 
wa fię kraiu każdego, y zwyczaie 
pofpolite ludzi dobrych oglądać przy- 
‘należy: gdyż w rożnych krsiach y 
mieyfczch rożne też fą rzeczy ku- 
pnych (zacunki y drogośći, Przeto 

dzie fię takowy zwyczay ofobliwie 
U ludzi dobrych znayduie, iż maięe 
tności na wydęrkaf drożey nie {zao 

Cu- 


cuig 
fum 
tam 
ko! 
„ktor 
bow 


rzec 


gość 
(+ 


U n 
derk 
tow 
tut 
prav 
yin 
dno! 
nien 
gdy 
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całą 
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cuig, tylko coś więcey: nad połowę 
fummy, za ktorą na wieczność ftoi; 
tamby też dofyć było dać na aią tyle 
ko coś więcey nad połowę fummy „za 
„ktorą na wieczność fłoi,  Wflzędzie 
bowiem prawa y zwyczaie pefpolite, 
rzeczom kupnym y fprzedalnym dro= 
gość y cenę przyzwoitą fłanowig. 
Są niektorzy, co rozumieią, iż tu 
u nas dofyćieft dać na maiętność wya 
derksfową tylko coś więcey nad poa 
towę fummy całćy: a to dla tego,że 
tu u nas majętności, wielkim z ftrony 
praw, fądow, bronienia poddanych, 
y innych tym, podobnych rzeczy true 
| dnościom podlegaią. Lecz moim zda» 
niem ta ich przyczyna nic nie waży, 
gdyż trudności te iuż.fą w całey fum- 
mie obrachowane, y dla nich fumma 
cała mnieyfza bywa. Nie trzeba tedy. 
iey znowu w kontrakcie wyderksfo= 
wym umnieyfzać: lecz odiąwfzy trzes 
cią tey część za powinność od przea 
dacia, dwie całe oneyże części ra 
tmaiętność wyderkafową dać, Toief: 
M że 
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Że iako ten, co maiętność owę kupue 
je na wieczność, daie za nią taką fùn- 
mẹ, za ktorą ona ztakiemi truduore 
ściami ftoi; tak też ten,co iey na Wy- 
derkaf doitaie, odiąwizy trzecią część 
dać za nią dwie części powinien tey 
fummy , za ktorą z takiemi trudnościae 
mi fon 

Sg także też niektorzy,co na maiętność 
wyderksfową znaczney fummy brać 
niechcą, ale umyślnie na małey przee 
faig, aby maiętność owę w maley 
fommie uwięzioną rychley y łatwiey 
wykupić mogl, A ztąd (prawiedlie 
wa wątpliwość rośnie: czy wielką y 
pożyteczną maiętność godzi fię w ma- 
ley y nierowney fummie trzymać? Bo 
ziedney trony między malemi piee 
niędzmi y. wielką maiętnością wielka 
nierowność ielt, ktora w kontrakcie | 
kupnym za iftną zawfze niefprawie= 


dliwość poczytańa bywa. Z drogiey | ; 


zaś ftrony, przyięta od wfzyftkich ree 

gula prawna uczy , iż fię wiedzącemu, 

a zdobrey woli (woiey na co zezwae 
laigs 
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Jaiącemu, żadna przez to krzywda nie 
dziecie, Jao tym tak wzymam iż z 
' tey przyczyny,aby majętność łatwiey 
wykupiona bydź mogła, godzi fię na 
nią małą fummę dać; gdyż każdemu 
wolno iet dla fufzney przyczyny 
fwoiego prawa y pożytku odltąpić: 
Wfzakże iedosk pilao fię na to ogla- 
dać potrzeba, aby rzecz ta zmyślona 
tylko y ufarbowana nie była, ale żeby 
fiş tak, iak fię tu mowi, w fkutku fa- 
mym znaydowała. Tego zaś dobry 
znak będzie, kiedy ow co na Maięe 
tność pieniądze daie, z firony fwo- 
iey gotow jeft, albo więkfze na tęż 
famę maiętność pieniądze dać, albo 
też fame pieniądze na mnieyfzą ma 
łętność przenieść albo (co względem 
Boga y fumienia  nayflufznieg fza ) 
względem {ummy ktorey nie dedsie, 
owemu od ktorego maiętność kupu. 
ie; peway z oneyże na każdy Rok 
dochod pofłąpić, 

Są o3 koniec nie ktorzy, co na Mas 
iętność lufzney fummy dać nie chcą, 

Ma lecz 
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lecz iey od ludzi potrzebnych za mae 
łe pieniądze dofta, Ja o nich moe 
wię, iż tym mie dodaniem pieniędzy 
wielką krzywdę czynią temu od kto» 
rego maiętności wyderkafowey Nae 
byli. Powinni mu tedy f(ummy owey 
dodać, y ieżeli.w czym z niedodania 
enego fżkodował, to mu przyzwo= 
icie nadgrodzić. Co fięzaś pożytków 


tycze, ktore z Maiętności oney biorą; | 


tych dobrym fumieniem zażywać moe 
gą, gdyż fą ich włą(ne, tak iako mas 
iętność choć za małe pieniądze nabye 
ta iet ich włafna. Co nie tak rozua 
miem, iakóby grzechu w tym nie mie= 
li, że Maiętność wielką, w oney mae 
jey fummie trzymaią; gdyż poki fum- 
my nie dodaią, pory w grzechu nie= 


fprawiedliwości leżą: chyba żeby mu | 
to nie dodanie rocznemi z maiętności 


oney pożytkami nadgrodzić chcieli. 
Ale tylko mowię; że nie w tym grzech 
maig, iż z Maiętności tak nabytey po» 


żytki biorą; lecz w tym właśnie, iż | 


mu fummy nie dodają, y nie dodania 
tego 
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tego czym infzym nie nadgradzaią, 
Oni tedy trzymaiąc tym < fpofobem 
przez lat kilka lub Kilkanaście  maięa 
tność nie powinni mu  przefzłych 
pożytków wracać; ale tylko fummy 
dodać, y poniefioną z niedodania tego 
fzkodę nadgradzić, 

L to fig względem porownania pie- 
niędzy z Miaiętnością zachować po" 
winno: podźmy iuż do kondycyi kto= 
ne fię za zwyczay w kontrakcie wye 
derkafowym kładą, Sprawiedliwość 
faxa wyciąga fłuchacze nie tylko aby 
fię fumma rownała Majętności, ale też 
aby fię padgroda równała koodycy« 
om,gdy fię iakowe nad ifor famea 
goż kontraktu do niego. przydają, 
Kondycye te nie powinny bydź ciężkie 
a.w ten czas nie będą ciężkie, kiedy 
fię Aufzna za nie nadgroda (tanie: gdyż 
żadney na.ówiecie rzeczy tak ciężkiey 
nie ma(z, żeby fię przyzwoitą dla fies 
bie nadgrodą, ulżyć y ułatwić nie 
mogią, 
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Pierwfza więc w kontrakcie wys 
derkafowym bywa kondycya: aby 
Msiętoość owa nie na każdy.cza5 wy» 
kupna była. Ta kondycja ieft Z iĉa 
bie Qufzna y iprawiedliwa, aby (ię 
obydwie ftrony, iedna do odprzedania, 
a droga do odkupienia tym. czafem 
gotować mogły, Atoli nie. iednakie 
zawyfze bywa zamierzenie czafu do 
odkupienia: iedai bowiem od- Roku 
do; Roku. drudzy od trzech do trzech 
kt, a drudzy od pięciu do pięciu, od 
fiedmiu do fiedmiu czas odkupienia Zaa 
mierzaią. Jm zaś dłużfzy. do odku- 
pienia cz25 zamierzony bywa, tymteż 
więkfza dła tego, ktory. odkupić ma, 
ciężkość rośnie, gdyż mu przez dłuż. 
{zy czas choćby naybardziey. chciał, 
Maiętności owey odkupić nie wolno 
A przeto. fiufzność (ama. wyciąga, a3- 
by. mu tym więcey pieniędzmi pode 
wyżfżyć, im mu fię dłużfzy do oda 
kupienia czas. zamierzy.. 

Druga w. kontrakcie wydarkafo, 
wym. bywa kondycya, aby. iuż maiga 

tność 
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toość odkupna mie była, ieźliby iey 
na czas zamierzony nie wykupiono, 
lecz przy tym więcznemi czały zofta- 
wała, co ma nią pieniądze dał. Ciężka 
to ielt bardzo kondycya, gdyż dla 
niey prawo na wykupienie maiętoości 
ginie, ktore M tym iek 
nayprzednieyfze, Przeto albo. pode 
wyżfzenia fummy, albo niestody ia= 
kiey ofobliwfzey  potrzebuie, ktorą 
rozsądkiem fwoim dobry iaki czio- 
wiek rozezoać powinien. Ja bym ras 
dził, nigdy takowey kondycyi w kon» 
trakcie nie klasé; bo że ten, ktory. pra- 
wo do odkupienia maiętności ma, nie 
powinien go darmo tracić; gdy tedy 
na tę kondycyą zezwała, należało by 
mu fię dobrze to. nadgrodzić: aże fię 
to pofpolicie nie dzieie, przeto Kone 
dycya ta iet wcale niebefpieczna. 
Trzecia w kontrakcie wyderksf0= 
wym bywa kondycya, aby ten co 
maiętność przedzie, tego co ią na wy. 
derkaf kupuie, we wizy ftkich na-oney 
maiętności powinnościach iako to po» 
datkach, 


i 
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datkach, dziefięcinach, y innych. tym 
podobnych zaltępowal Ta kondya 
cya, może bydz y Rufzma y niefłu= 
fzna, Rufzna z nadgrodą, nie. fłufzoa 
zaś bez. nadgrody, Bo podług - {praa 
wiedlivzości mowiąc, kto  maiętność 
jaką kupuie, ten też wfzyfłkie cięża* 
zy, ktore na niey fą znofić powinien: 
gdyż maiętność owa iuż ieltiego wlis 
foa: Fo fię w kupowaniu Maiętnoa 
ści na wieczność zachowuie, to [ię też 
w kupowaniu msiętności na wy» 
derkafy zachować ma: gdyż g to drua 
gie kupowanie nie mniey iak pierwfze,, 
prawdziwym kupowaniem iet. Je. 
żeli tedy ten co maiętność (wolę na 
wyderkaf przedaie, takowy na fiebie 
ciężar przeymuie, zailłe darmo tego 
czynić nie ma, ale mu fię to albo 
podwyźlzeniem fummy, albo infzym 
jakims (pofobem dobrze nadgrodzić poa 
winno. 
Już czwarta w kontrakcie wydera 
kafowym bywa kondycya, aby tenco. 
fummę bierze, fam maiętność onę trzys 
mał, 
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anał, a od miey na każdy Rok iako 
Arendarz placii: gdyż iako wolno mae 
jętuość ong komu ionemu arędosvać, 
tak też y temu czyia przed tym by» 
ła. CGhyera to kondycya, y: łatwo 
nie iednego zawieść może. Nie kto- 
„szy bowiem tym płalzcaykiem lichwę 
fwoię pokrywaią, gdy chcąc żeby 
im od pieniędzy płacono, kontrakt a= 
ki tylko fłowy a nie rzeczą famą czya« 
nią. Aby tedy fłufznie fięto działo, 
potrzeba. nayprzod, żeby / maiętność 
owa fzczerze y prawdziwym umyfiem 
na wyderkaf kupiona była; bo inas 
czey było by gole pieniędzy. pożyczaa 
nie; a zatym zyík wfzyftek był by 
z pożyczania, co fzczercą lichwą ief, 
Potrzeba powtore , aby także teź fzczea 
rze y prawdziwie arendą pufzczona, 
była: a iż arędy prawo ief, aby wizę. 
fność gruntu y maiętności przy Pare. 
nu zofiawała, a do arendarza fame tyla 
ko pożytki należały: tedyć y tey ma» 
iętności. wta (ność przy Panu fię, to ieft 
przy. cym ktory ią na wyderkaf kupit, 
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zofłać powinna, Jeżli by tedy fzkoe 
dy y przypadki iakowe na ong mae 
iętnosć przylziy,.on by je, iako w rze» 
czy fwoieg wialney uczynione, za 
fwoie wiafne przyiąć, y iuż (ię pies 
niędzy nie upominać miał, Potrzeba 
potrzecie: aby ten co-maiętność prze- 
daie do trzymania y areadowania iey 
przymufzony nie był: jeżeli fim z 
dobrey woli (woiey zechce, może mu 
fig to pozwolić: ale ieżeli do tego- o> 
bowiązany będzie, trzeba mu to zailte 
nadgrodzić. Te- tedy rzeczy. pilnie 
zachowawfzy, mogła -by fię łatwo 
wizelka kontraktu tego: niefprawie» 
' dliwość znieść; pomiarkowawfzy ie. 
fzcze y arendę, aby ta nie więkfza 
była, tylko podług (ummy, ktora fig 
na onę maiętnosć wniolła, Z tąd ce 
biema by nie było ciężko; sni owemu 
na. maiętnosci ,boby z niey podług [ume 
my płacił; ani temu na- fvmmie, bo by 
taki z arendy pożytek brał, iaki na 
fumimę. od febie daną przyftoi, Prze» 
to ten bym (pofob naywięcey radził 
tym, 
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tym, ktorzy pieniądze na maiętnosć 
daig, aby, onęż maiętnosć, temuż od 
ktorego iey doftaią arendówali, a a= 
| sendę od niego mieroą podług  fum- 
my brali: w przod iednak, żeby fzcze- 
sze y prawdziwie a nie owy tylko 
maiętność owę wyderkafowym od 
niego kontraktem kupili. 
| Piąta iefzcze w kontrakcie tym by- 
| wa koadycya: aby ten co maiętność 
|/przedaie, był powinien onęż odku+ 
e | pić, na wolą tego, ktory ią wyder- 
ie | kafowym prawem kupuie: aby nie 
tylko ten co pieniądze wziął, mogl 
do odebrania pieniędzy awizować, 
czyl obwieścić tego co majętność trzy» 
| ma; ale y ten co maiętność trzyma 
| mogł do odebrania małętności awizo- 
| wać, czyli obwieścić tego. co plenig- I 
dze wziął, także po owey awizacyi II 
we dwanaście Niedziel, ieden z nich M 
pieniądze odłożyć, a drugi z maiętne- 
ści ufłąpić powinien. Ta kondycya 
ledwie fię z niefprawiedliwości wy- 
ważyć może: częścią. że wę base 
20 
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dzo fię łatwo a nie znacznie. pod nią | 
tai, częścią reż, że pofpolicie mowiąc, 
za ten z obopolny obowiązek Aufzna 
fiş nadgroda mie dzieje, W prawdzie 
temy; ktory  maiętność  wyderkafo= 
wym. prawem kupuie, to że ią na 
wolą przedającego odprzedaź powi» 
nien, dobrze fię tym nadgradza, iż mu. 
nie dodaie trzeciey części tey fhmmy, 
za ktorą maiętoość ona na wieczność 
ftoi Ale ren ktory ią wyderkafo* 
wym prawem przedaie, za to, że ią 
też na wolą y obwiefzczenie kupuią« 
cego odkupić muśi, ( co zaiftę nie mas 
łą dla: niego ciężkością ieft ) żadney a 
żadney, iak to. pofpolicie. widziemy, 
madgrody nie ma. Przeto ksźdemu 
bogoboynemu odradzam, aby kontra- 
ktu wyderkafowego pod tą kondye 
eya. nie czynił. 

Wfzakże iednak abym żadney przed 
wami prawdy nie zataił, wyzoać to 
mufzę, iż kondycya ta mogła by bydź | 
£ufzna, gdyby fię.w niey te dwie rze- 
ezy znaydowały, Pierwfza, aby prae 

wdzie 
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wdziwie a, nie flowy tylko maiętaość 
ona prawem wyderkafowym kupios 
pa była, Znakiem zaś tego wido» 
cznym będzie, kiedy ten, co ią kua 
pił, wfzyltkie fzkody z przypadku ną 
masiętność onę przychodzące tak na 
fiebie przyimie, że gdyby dla nich maa 
iętność ona upadla, y znifzczała, iuż 
by fię danych na nią pieniędzy. Upo- 
minać nie mogł, Prawda że kontrakt 
wyderkafowy ielt przez fię kupny; a 
w kupnie, to ieft gdy Kto rzecz jaką 
raz kupi, iuż fię danych za nią pies 
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|niędzy upominać nie powinien: As 
coli wymowione w kontrakcie tym ue 


pominanie fię pieniędzy, iefzczeby ilto« 
ty kontraktu kupnego nie pfuło, gdy 


|by kto w'maiętności tak kupioney jas 
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ko wf(woiey włafney, fzkodom y 
przypadkom podpadał: bo by iefzcze 
przy nim maiętnośc owa póty iko 
włafna trwała, poki by jey druginie 
odkupił, A do tego, iako możefz z kim 
infzym takowy kontrakt uczynic, aby 
od ciebie: maiętnośc kupił, kiedy byś 
pie» 
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pieniędzy potrzebował: tak też, czemu 
bys y ztym, od ktoregoś majętności 
dolłai , iakowegoż kontraktu uczynić 
nie mogl? Ziączyć bowiem dwa kone 
trakty Hufzne nie ielt rzeczą nie Aue 
fzną: a tak upominanie fię w takowym 
razie pieniędzy, nie bylo by ' z mocy 
kontraktu kupnego, ale z mocy innee 
go olobnego na to kontraktu, ktory 
by fię w tey przydaney odkupienia 
kondycyi zamykał, Już drugarzecz, 
ktora by (ię tu znaydować powinna, 
jelt, aby za tę odkupienia powianość 
ftufzna fię nadgroda fala- Zaite nie 
mały to iet ciężar, bydż zawfze do 
odkupienia gotowym, z pieniędzmi, 
ktorych czafem nie można dofłać: flu- 
fzność tedy fama wyciąga, aby za cięe 
żar ten na drugiego włożony, dobrze 
na fiadgrodzić. Nadgroda zaś za to 
może bydź rozmaiti: albo z meiętnoe 
ści oney, którą od drugiego na Wye 
derkaf kupuiefz, za tę odkupienia pò- 
winność na niego włożoną część mu 
jaką dochodów poftąp; a to iefzcze 
łae | 
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łatwiey uczynifz, gdy mu tęż famę 
| aiętność za mnieyfze pieniądze aren: 
|dą pościlz: albo mu całą ivż lummę 
day, za ktorą majętność ona na wie» 
czność ftoi; albo przynaymniey tey 
| trzeciey części, ktorą ci za ofirzeżo» 
| ne fobie maiętności odkupienie opuścił, 
|jefzcze mu choć połowę doday, Bo 
| ponieważ on dla tego ci trzecią część 
| fomwy opufzcza, żeś mu maiętność 
owę odprzedać powinien: rozumiey że 
też y ty coś podobnego dla niego ua 
| czynić maíz, kiedy podobnąż na niee 
go odkupienia teyże maiętności pos 
winność wkiadafz. Tak bowiem o- 
bydwie te powinności iuż fobie rò. 
„|| wne fq: a zatym równey,' a przy- 
| naymniey nie bardzo odlegiey dla fie- 
, || bie nadgrody wyciągałą. Gdy tedy 
, || obydwie te rzeczy zaydą; to ief y 
„ | kupno na wyderkaf prawdziwe, y 
„ |-nadgroda za tę odkupienia powinność 
„| przyzwoita, ta zobopólnego awizoa 
| wania y wzaiemnegó do odkupna 
| odprzedania obowiązku kondycya fu: 
fzna 
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fzna z (iebie y fprawiedliwa będzie. 
A to ia nie dla tego mowię, ażebym 
koptrakt wyderkatowy z tą kondy= 
cyą czynić cadził, gdyż koadycya ta 
zawfze jelt niebeipieczna; ale tylko 
dla tego abym pokazał, iakby fię kone 
grakt ten z niefprawiedliwości Wy was 
żyć mogł, gdyby iuż rzeczą tamą us 
ćzyniony byl. 

l ta teź nakoniec w kontrakcie wya 
derkafowym bywa kondycya: aby 
więkfzą fummę przypifeć, niż w rze- 
czy famey iet ta, za ktorą fię maięe 
tność fłargowała. ' To fig teź częlto 
y w przedawaniu na wieczność znay= 
duie: a to tym końcem, aby krewni 
y powinowaci, ktorzy do kilku lat 
maiętuość owę wykupić mogą, tą fię 
wielką fummąsod tskowego „wyku* 
pienia odftrafzyli. Zły to zaite zwy- 
czay, y ze wfzech miar niefprawie= 
diwy. Bo nayprzod takowe przy- 
pifanie iet nie prawdziwe, a każdą 
nie prawda Bogu fig nie podoba: dos 
pieroż kiedy iefzcze nie tylko flowem, | 

ale 
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gle nawet pieczęcią y Urzędem ftwier= 
dzona będzie. A do tego wielka (ię 
przez to dziecie krzywda tym, ktos 
rzy względem bliłkości prawo do ods 
| kupienia maią. jch prawo ieft, aby 
| misiętność za tęż famę fummę odkupić 
| mogli, 2a ktorą by drugiemu przeda= 

na była: to zaś więkfzey iummy przy» 

pilnie broni im takowego odkupie= 
Je | nia, a przynaymniey wyciąga ich na 
7 | więkfzą fummę, niżby ią złożyć „pos 
e | winni. Mało ześ na tym zależy, że 
e | ów, co więkfzą fummę przypisał, nie 
ło | ma woli gdyby do rzeczy przyfzło, 
l” | więcey wziąść, niżeli za onę msiętność 
ni | gat; bo ile z zapifu może fię więkfzey 
at | fummy upominac, bądź on fam gdy 
ię | wolą fwoię odmieni , bądź ow drugi 
U | do ktorego by rąk msiętność owa 
j" | przyfzła. Ale choć by nie infzego 
* | nie było, tylko że fię przez to drus 
gim do wykupienia przefzkoda dzie= 
l | je; czyliż ioż dla tego famego kon- 
> | dycya ta nie ieft zupełnie nie(prawie= 
| dliważ Bo albo to więkfzey fummy 

N przy- 


— 
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przypifanie fluży do tego, aby drugi 
nie latwo maiętność wykupił: toć iuź 
bez krzywdy bliźniego bydź nie mos |r 
że; albo nie: lluży? toć fię prożnoe w 
kontrakcie kładzie, -To zaśco mowiąż 
iż takowym  więklzey | fummy prżye 
pilaoiem chcą: fobie owe nakłady nade 
grodzić, ktoreby w maiętności oney 
przed [weim z niey wykupieniem u» 
czynili; y. to nie. fłufzna, -Bo poki 
czas wykupienia nie wyidzie, żadnych 
im fię takich. w maiętności * nakładów 
czynić nie należy, dla ktorych by'iaa 


kowey fzkodzie podpaść mogli: a ies fk 


żeliie czynią? ich to fzkoda, że fię | 
na majętności iefzcze nie ze wfzyfłkim 
dla fiebie ubefpieczoney funduią, A 
do tego, ieżeli to iakiego oftrzeżenia | 
potrzebuje, czyliż infzych do tego dróg | 
y. fpotobów nie mafz. Podobnież, y 
to też nie waży, że część owę przye 
pilang darowaniem nazywaią. Bo 
darowanie takie / zmyślone y 0iepraa 
wdziwe ieft: gdyż nikttego darować 
nie może, czego nigdy nie miał, 9 
co 
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ji |eo nigdy dó niego nie należało, Część 
ó |też owa przypifana fiuszną maiętności 
cenę przechodzi; zaś rzeczy nie flu- 
zney nikt godziwie ani brać, ani da- 
i |rować nie może, Nie godzi fiętedy 
ani w kontraktach  wyderkafowych; 
ani w żadnych innych takowsy kone 
dycyi zakładać. 

Ale o tym wyderkafowym kone 
i lerakcie niech inż dofyć będzie: refzty 
! |fię ztego co (ię do tąd mowilo latwo 
domyślić możecie , tą fię we wfzy fikich 
okolicznościach regułą rządząc, aby y 
[kupno do odkupna było prawdziwe, 
y ciężar na drugiego włożony nie był 
bez nadgrody. Zbieraiąc zaś w kro. 
lekie ftowa co fig wcałym Kazaniu 
|obfzernie mowiło: macie fiuchacze dow 
ktadną paukę, iak fię wam pieniądze 
dawać na msiętność należy, abyście ie 
bez żadney przyfady  lichwiarlkiey 
dawali. Powinniście ie dawać mie po- 
życzanym tylko lecz wyderkafowym 
obyczaiem, abyście majętność owę nie 
iako cudzą w fzczerey tylko zafławie, 

Na ale 
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ale iako (woię włafną kupnym aż do 
odkupna prawem trzymali. Znak zaś 
prawdziwego kupna będzie, kiedy fię 
y danych na nią pieniędzy upominać 
mie będziecie, y przytrafiaiące fię w niey 
fzkody y przypadkiza fwoie poczy: 
tacie. Powinniście nad to am że wy- 
derkafowy kontrakt fprawiedliwie 
ezynić, abyście wnim zupełną y pies 
niędzy z maiętnością, y nadgrody z 
kondycyami rowność zachowali. Bęe 
dzie zupełna pieniędzy z msiętnością 
rowność: kiedy ze trzech części tey |knie 
fummy za ktorą ona na wieczność|tey 
ftoi, dwie przypaymniey części na nią |tko 
prawem wyderkafowym dacie,  Bęa| was 
dzie podobnież nadprodą kondycyom | nw: 
równa: kiedy podług więkfzego lub |dalfż 
mniey(zego ciężaru, ktory na przee| 
daiącego kładziecie więcey mu lub | 
mniey, albo fummy famey, albo roal 
cznych z maiętności dochodów poda | 
wyżfzycie. Między kondycyami zać, | 
žeby albo msietność owa iuż nigdy| 
wykuprą bydź nie miała, albo wzaies | 
mna 
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ma z obydwu ftron do. odprzedania 
i| y odkupienia awizacya bydź mogła, 

nigdy nie kładźcie; gdyż obydwie te 
kondycye fą bardzo ślilkie y niebę. 
| fpiecżne.  Dopieroż więkfzey niżeli- 
jście dali (ummy nigdy nie przypifuy« 
cie: gdyż rzecz tą y uroczy tym kłam- 
j fwem ief, y żadnym fię wynalazkiem 
| od ftrafzney niefprawiediiwości wys 
zjmowić nie może. Gdy to wfzyftko, 
Bę.| pilnie wykonacie, wfzelkiey w kona 
ci} trakcie tym niefprawiedliwości unia 
eyl kniecie, BOG zaś zebranym z kupio- 
nél ney tym. (pofobem maiętności pożya 
» cej walzym tak pobłopofławi, że (ię 
Bel Was. te długo trzymać będg, owfzem 
pi | Dawet (ię wam żyznym obfitfzych na. 
lub|datfze czafy pożytków nafieniem ftaną, 
zes | 


lub) EEEE EREET EA 
roa| | KREK R 
daf zxkR 
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NOTRE 
O LICHWIE 
KAZANIE VI 


lak dawać pieniądze né. czynj% 
bez Lichwy? 


Na Niedzielę Kwietnią. 


Frweniefis. afnam alligatam, © puls 
lnm cum ea; Solviie. r- adduciie mihi: 
Gr siquis wobis aliquid dixerit, dicitë 
guia, Dominns his opus babet, Math. 21o 


Co Pan przed Męką fwoig 
_ chcąc Uroczyfty do Jerozolimy, | « 
wiazd odprawić, Uczniów fwoich do 
Miafteczka na przeciw leżącego wy= 
fal: rozkazniącim, aby. znalaztizy tam 
uwiązaną oślicę, Y oślę z. nią, nikomu: | 

i nic 
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niei tie mowiąc, wzięli oboie; y. do 
niego przywiedii, Zeby zaś nie ro» 
„zummieli, iż iaką przez. to nie(prawie- 
dlitzosć popełnia, że o rzeczy cudzey 
bez wiadomości Pana iey, takowe ro= 
fporządżenie czyni; wyraźnie (ię przed 
niemi bydłąt awych Panem nazwał; 
tak bowiem do nich mowił: a. jezili 
by wam kto co rzeki, powiedźcie iż Pam 
ich, pośrzebuie, Jakoż w rzeczy famey 
będąc prawdziwym Synem  Bofkim, 
tym famym Świata całego Panem był, 
y naywyżfzą na wfzyftkie iego dobra 
źZwierachność y władzę miał. Atak- 
cić y wam fuchacze Panami rzeczy 
tey bydź potrzeba na ktorą- pienią- 
dze fwoie daięcie; abyście z niey iako 
iuż z fwoiey włafney fprawiedliwie 
zylk y pożytek iakowy brać mogli. 


ią| Przez famę pożyczkę, nie tyłko rze- 
y| czy oney na ktorąście. pieniądze dali, 


Panami nie iefieście, ale nawet pienięe 
dzy famych, ktorych  pożyczacie , Pa. 
nami bydź przeftaiecie: bo gdyby tgm 
czafem albo rzęcz- owa, albo pieniądze 
na 
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ma nią pożyczone przypadkiem iakim 
zginety; ten by zailte co pieniądze od 
was wziął, wam zaś rzecz. fwoię nix 
by iako. w zafławę dał, a nie wy. bye 
ście przez to fzkodowali. Zadnych 
tedy za takowym pożyczeniem zya 
fków y pożytkow. brać: nie możecie; 
bo byście ie tym mym nie z fwos 
iey, ale zcudzey rzeczy, a zatym ze, 
wfzech miar niefprawiedliwie brali, 
Więc abyście rzeczy aney na ktorą 
pieniądze daiecie prawdziwemi. Panas 
mi byli, trzeba koniecanie. żebyście ią 
fobie. bądź wiecznym bądź. przynaya 
wniey. wyderkafowym prawem kupie 
li: talk bowiem nie tylko fobie rzecz 
fimę, ale y. wfzyfikie z niey idące. | 
pożytki, bądź na wieczność, bądź'aż 
do odkupna. przywłafzczycie. Toście 
wdawaniu pieniędzy na maiętność Za= 
chować powinni, akom wam na przea 
fałym Kazaniu przekładał: to też fig 
wam. przyzwoicie rzeczy biorąc, naa | 
wet w dawaniu ich na czynfz zacho= 
wać należy, iako: to iuż wam daley: 
Da, 
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ma dzifiey (zym Kazaniu przełozę. Lecz 
© czynfzach nie iednakowe jeft mię- 
dzy ludźmi. zdanie: iedni wfzelaki 
czynfz ganią, y lichwą go. Dazywaią; 
drudzy zaś każdy czynfz chwalą, y 
żadney różnicy między czynfzem a 
czynfzem nie czynią,  Aleć prawda 
śrzodkiem idzie, tako nie każdy czyn(z 
chwali, tak też nie każdy potępia: y 
lubo czynf2 ile czyofz jelt rzeczą Z 
fiebie fufzną, wfzakże iednak dla ia- 
fzych przyczyn y okoliczności. wiele 
czynfzow bydź może, y w rzeczy 
famey iet. nieffufznych. Ja żebym 
wam dolłateczną o czynfzach naukę 
podał: pokażę wam nayprzod w po= 
wfzechności, iż dawać pieniądze na 
| czgn(z nie ieft lichwą „ale rzeczą przez 
fię fprawiedliwą: pokażę powtore 
w fzczegulności, co fię względem czyn 
fzow zachować powinno, aby nie bye 
ły lichwą, lecz rzeczą przez fię fpra= 
wiedliwą. 


Mae 


203, X M X 


Matko ftońca fprawiedliwości «Nie» 
pokalanie poczęta Panno, day nam 
tak ztey nauki poltąpić, abyśmy o 
przyzwoitą fię we wizyftkim iprawie= 
dliwość. arali, 


CZĘSC PIERWSZA. 


R Zeczy przed fię wziętey. wyrozu» 
A X mienie naybardziey od wyrozu- 
mienia natury. y iltoty czynfzu zależy: 
Co tedy w rzeczy famey ieft czynsz, 
to naypierwey przed wfzyftkiemi ine 


nemi dowodami zobaczmy, 

Czynsz Huchacze, nie co innego ieft 
tylko prawo na wybieranie dochodow 
a rzeczy cudzey pożytek czyniącey; 
iako to z Maiętności, Domu, roli,grune 
tw, y innych tym podobnych dobr 
Fo ieft opifanie nątury czyńlzu, od 
wzyftkich uczonych przyłęteś y znies 
go liç uczyć mamy, ktory czynsz Aue 
fzny a ktory nie Aufzay iet, Kto tedy 
marzecz iaką pożytek czyniącą, ten 

też 
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też oraz prawo ma do wfzyfikich po- 
żytkow y dochodow zniey idących: 
którę toprawo wolno mu albo przy 
fobie zatrzymać, albo go na kogo in= 
nego bądź darmo, bądź za pieniądze 
wlać. Boiako rzecz [amą pożyteczną 
może albo przy fobie zatrzymać, albo 
iey drugiemu bądź darmo bądź za 
pieniądze uftąpić; tak też prawo de 
zbierania idących zniey pożytków 
może albo przy fobie zatrzymać, albo 
ie na kogo innego, bądź. darmo bądź 
za pieniądze wlać. Wlać tedy: na ko= 
go innego takowe do zbierania pożyt- 
ków zrzeczy fwoiey idących prawo; 
iek mu w rzeczy famey czynsz po ftą= 
piĉ. A tak iako fami widzicie do Za- 
łożenia czynfzu dwoch rzeczy potrze= 
ba: nayprzod aby rzecz owa na kto- 
rey fię czynsz: zakłada, była z fiebie 
pożytek czyniąca. Bo ponieważ czynsz: 
iet prawo na dochody, a rzecz niepo- 
żyteczna żadnych dochodów nie czyni$ 
idzie zatym że narzeczy niepoźyte- 
czaey żaden fig czynsz zalożyć nia. 
možes. 
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może, Potrzeba powtore: aby prawd 

to bądź darmo bądź za pieniądze by” 
ło na drugiego wlane, Bo prawo to 
ktore ia naprzykład mam do źbierania 
dochodów z rzeczy moiey, nmieieft 
mnie czyńfzem, ale włafnością: tylko 
tedy to prawo nazywa fig y w rzeczy 
famey iet czyn(zem, ktore do zbieranią 
dochodów zrzeczy cudzey idących, 
bądź darmo bądź za pieniądze mam. 
A tak dać pieniądze na czynsz, nic ina 
nego nie ieit, tylko zanje na wybieraa 
nie dochodów z rzeczy. cudzey idąs 
eych prawa nabydź, 

Jużże_to nie ieft lichwa, ale rzecz 
przez fię Rufzna y fprawiedliwa tąd fig. | 
pokazuie; iż tu nie iet- (po(0b pożyczaą 
nia? pieniędzy, ale (pofob kupowania 
za pieniądze, co wfzyfcy za rzecz lua 
fzną y fprawiedliwą maią, Co ta 
ief kupować! a wfzakże zdaniem 
wfzyftkich, iet to rzeczy cudzey za 
pieniądze doftawać, y onę fobie miafto 
pieniędzy przywłafzczać: daig fię drus 
giemu pieniądze, a zanie bierze (ię od 

niego 
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niego tzecz rowneyże pieniądzom wata 
tości, y trzyma fię rzecz owaiako fwos 
ia włafna, na ciey(cu pieniędzy . 
Otoż y w czynfzach toż famo fię znay- 
duie: daie ieden drugiemu pieniądze, a 
za nie bierze od niego prawo za też fia 
me pieniądze ofzacowane, aby fobie 
pożytki y dochody z rzeczy iego wys 
bierał; y prawo to póty miafto danych 
pieniędzy trzyma, poki mu tam ten, 
ieżeli czynfz odkupny będzie, wzięe 
tych pieniędzy nie odłoży.  Kupuie 
tedy, a nie pożycza ten, co fwoie 
na czyniz pieniądze obraca, Aleć y 
dalfze rożnice, ktore między pożycząe 
niem pieniędzy, a dawaniem ich na 
czynfz zachodzą, jawnie toż famo. ue 
kazują, Wprawdzie ten co od dru- 
giego pieniedzy pożycza, Żadney mu 
zanie kuzbyciu y przedaniu rzeczy 
nie offiaruie: zaśten co od drugiego 
pieniądze na czynsz bierze , prawo mu 
fwoie do zbierania idących z rzeczy 
fwoiey pożytkow y dochodów za nię 
zbywa yprzedaie. Ten co drugiemy 
pienię» 


POIRE ET 
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pieniędzy pożycza, czy one u niego 
przypadkiem jakowym zginą, czy fię 
też przez fzkodę iaką umnieyfzą, ża= 
doey dla tego fzkody nie ponofi;gdyż 
ów co od niego pożyczył, wfzytkie 
mu w całości czału umowionego Ode 
dać powinien: zaś ten co drugiemu 
pieniądze na czynfz daie, ieżeli rzecz 
owa na ktorey fig czynfz założył zgie 
nie albo fig umnieyfzy, wiele dlatego 
fzkoduie: gdyż tym famym czynfz też 
jego, albo mu ginie „ałbo fię umnieyfza, 
Ten nakoniec co dregiemu pieniędzy 
pożycza, gdy Czas do oddania nazna« 
czony przyidzie, o fwoię fię fummę 
upominać może: zaś ten ćo pieniądze 
na czynfz daie, iuż do upominania fig 
o fwoię fumme mocą tego kontraktu 
żadnego prawa: niema, Wfzyftkie te 
okoliczności famemu tylko kupowaniu 
fiużą, 4 do pożyczania wcale fię foe 
fować nie mogą: a zatym ten'co pier 
niądze na czynfz daie, w rzeczy faa 
mey za nie kupuie, nie zaś ich poży= 
cza,  Aieżeli kupuiej toć biorąc z rzee p 

czy | 
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czy oney dochod, żadney niefprawie» 
qliwości niepopeinia, gdyż iuż na niego 
zafwoie pieniądze prawa nabył.  Y 
ktoby takowemiu czynfzow kupowaa 
[miu przyganę dawać śmiał; tenby też 
|[s0wnym obyczajem, włzelkiemu innée 
mu kupowaniu przyganiać mufiał, 

| Więcey powiem. ktoby kupowanie 
czynizu, ne maiętności, Domu, toli, y 
łanych tym podobnych rzeczach ganiłz 
ten by też przez równość przy: zyny, 
nawet naymywanie maiętności, Domu, 
roli, y innych tym podobnych rzeczy 
ganić mufiat, Bo iako czynsz, tak też 
naymowanie iet w rzeczy famey do- 
fławanie prawa ma pozytki y dochody, 
Które zrzeczy cudzey idą.: Tym fig 
tylko od fiebie różnią, że rzecz naięrń 
left w ręku tego, który. nanią pienige 
dze dał, aby fam fobie z niey pożytki 
y dochody wybierał; rzecz zaś czyn= 
[zowa iet w ręku tego, ktory na nią 
pieniądze wziął, że fię pożytki y doa 
chody, fam zrzeczy fwoiey zbierać, 
p onemu ie co kupił na każdy rok 

| oddawać 
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oddawać obowiązał. Jeżeli tedy Kus 
powanie czynfzu na maiętnośc), Domu; 
roli, y innych tym podobnych rze= 
czach iek nielłufzne; toć y naymowa* 
nie majętności, Domu, roli, y ienych 
tym podobnych rzeczy piefiufzne bęe 
dzie. A to co mowię tak ielt prawda 
Muchacze, że nie mniey kupowanie 
czynfzow » jako y maymowanie dobt 
ftoiących tak Swieckie iako y ducho- 
wne. Prawo pochwała, a nawet zwy* 
"cay uftawiczny we wfzyfikich Chrze= 
ściańikich Pańltwach za uczciweie y 
przyf , Przeto małego bate 
dzo bac 


Swieckiemu y 
a nawet powfzecha 


wiaią: 

ni zofłali, a nafza fię prawda iaśniey ue) 

kazała; trzeba mi iefzcze naich też 

przeciwko czynfzom zarzuty odpoej mi 

wiedzieć, | 
ZalZUe | 


H 
ad 
fide! 
niej 
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Zarzucaią nayprzod: iż czynsz ku- 
pować, ìe to w rzeczy famey pie- 
niądze za pieniądze targować. Bo kto 


| naprzykład za tyfiąc zlotych czynsz 


kupuie,chce aby mu na każdy Rok 
przynayoniey piędziefiąt złotych czyn= 
fzu dawano: a to właśnie ie, iak 
gdyby też kto tyfiąca złotych poźy» 
czył, aby mu od mich na Każdy Rok 
przynaymniey _piędziefiąt złotych pła= 
cono, Odpowiadam: że czynsz nie 
jet właśnie prawo na pieniądze, ale 


| tylko na zbieranie pożytkow z Dóbr 


cudzych idących: gdyż dobra cudze 
nie rodzą profło pieniędzy „ale tylko 
„| pewnie pożytki, ktore fię potym zpie- 


S niężyć mogą. Z tąd wiele bardzo 


iet czynfzow nie pieniężnych: to ieft 
| ktore fię nie pieniędzmi, lecz innemi 
| pożytecznemi rzeczami oddałą: takoa 
we są czyńfze winne, owocne, zboe 
Żne,yinne tym podobne, ktore (ię 


ue winem, owocami, zbożem, y innemi 
4 tym podobnemi pożytkami pod pewną 


miarą oddaią. Ale że drudzy wolą mieć 
O pie- 
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pieniądze niż te inne rzeczy; odlłęe 
puią czynlzu, ktory miał bydź' po» 


Żytkąmi płacony, a przefłają na fae| 
mym tylko czynfzu pieniężnyw. Prze-| 


to ten co czynia płaci, mialo tego, 


coby kontraktem czynfzowym miałj| 


dać idące z Dobr fwoich pożytki, 


daie za nie umowione pieniądze: nig; 
żeby fię te koniecznie należały , ale żej $ 
niemi pożytki czynfzowe odkupuieyj 


kto tedy pieniądze na czynsz daie, nić 


kupbie za nie właśnie pieniędzy, ale] że 


tylko prawo do zbierania. pożytków 
zrzeczy cudzey idących. ktore to pos 
żytki iż (ię pieniędzmi odkupić mogąd 


otoż y czynsz względem dk pionych 


pożytkow pieniędzmi fię płacić może. 


A tak dawać pieniądze na czynsz „nie 


ieft to pieniędzy pożycząć, ani od 


pożyczenia zyík Roczni brać: ale ief 
to prawo fobie do zbierania docho 
dów kupować, y z rzeczy kupioney 


dochod Roczni odbierać, 

Zarzucaią powtóre: a wfzakże 
czynsz bywa czalem więkfży, niź 
ma. 


| 


| 
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malętność ona na którey iet czynsz 
Roczniego pożytku uczynić może; 
muli tedy czynsz bydź co infzego,a 
nie famo na wybieranie idących z rze 
czą dochodów prawo. Ten zarzut 
prętko w oczach wafzych zniknie.gdy 
lię na to obeyzrzycie, że fię czynsz 
zalożyć może, nie tylko na maiętne= 
ści, ale y na Ofobie pożyteczney „gdzie 
tego prawa nie zakazułą. Bo na mae 
iętności dla tego fię czynsz fianowi, 
że maiętność ona zfiebie pożytek czy» 
ni; aleć y Ofoba ofobny z fiebie poe 
żytek czynić może „iako to na Rze» 
mięśnikach y ludziach. roboczycb wie 
dziemy; gdyż iako rola rodząc, tak 
oni pracuiąc nie mały z fiebie pożytek 
ij czynią: otoż czynsż nie tylko fię na 
maiętności, ale y na Ofobie pożyte= 
czney założyć y ufłanowić może. A 
do tego iako wolno człowiekowi (ie, 
bie famego za pięniądze do roboty 
maiąć; tak też wolno mu ma fobie fo- 
d mym czynsz założyć. Jako może (ię 
Akto dla Bufzney iakiey przyczyny 
O2 dru- 
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drugiemu w niewolą zaprzedać; tak | 
o Świętym Paulinie czytamy, iź fię| 
dobrowolnie w aiewołą podał, aby zj 18 
niey, iedney ubogiey Wdowy Synaj OK 
wybawił: co też Syn dla Oyca, y przye| W 
łaciej dla przyjaciela uczynić może: 
tak żadney nie widzę przyczyny ,czea 
mu by też kto czynfzu na fiebic fa- 
mego włożyć nie mogł, a przeto naj kon 
zarzbt odpowiadaiąc mowię, iż kiedyj 126; 
maiętność tak wielkiego czynfzu wys) ni 
niść nie może, w ten czas fię nie tylkoj po! 
na maiętności, ale y na Ofobie pożysj tur: 
teczney czynsz fłanowi. Tu iednak itn 
przeltrzegam, iż na ten czas czynsą «l 
nie powinien bydź więkfzy, tylko iakj wie 
go Ofoba owa znieść może; bo ina. ti 
czey byłby miefulzny y nmiezbożny.j on 
J to też dodaię. że czynfze ktore (iq ię k 
ma Dobrąch y Maiętnościach fianowią uw: 

są daleko uczciwfze y befpiecznieyj Ji | 

fze, niżeli te, ktore fię na Ofobie pol pion 

żyteczney zakładaią. Bo ktore fię nij c 

Ofobie pożyteczney zakładaią, są (ij re 

chwy bardzo blilkie,y pręcko fię w niq ku 

nie- | żać 


| 
| 
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niefprawiedliweść wkraść może.. Dla 
tego też Pius V. Papież takow.ych na 
Ofobie czynfzów zakazał: y zacho» 
wuią to w tych Prowincyach, w ktos 
rych iego o tym Bullę przyięto, 
Zarzucaią nakoniec: iż ten, co. pie» 
niądze na czynsz daie, czafem za kil: 
kanaście lat całą fwoię fummę wybies 
rze; nieflufznie tedy chce lę wieczne= 
mi czasy czynfzu upominać. |. Od- 
powiadam, złego to bardzo Gaspoe 
darza zarzut lell: gdyż y ten co Ma- 
 iętność pożyteczną kupił, za czasem 
za kilkanaście lub kilkadziefiąt lat, tak 
wiele z niey wybierze, iak wiele za 
nią dał; izaliż on dla tego Młaiętność 
onę temu oddać powinien u którego 
ią kupił? pewna rzecz że nikt tak pie 
uważny niebędzie, «by nato pozwo- 
lié miał. Jż fię tedy w każdey ku- 
pioney rzeczy to znayduie, że fię za 
czafem rówma oneyże fumma wybie- 
rze; co za dziw, że fię toż famo yw 
kupowaniu czynfzow trafia? Jnaczey, 
żadna by rzecz pożyteczna nie mogła 
bydź 
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bydź: na wieczność kupiona; boby fię 
za niątak wiele dać: mufiało, iak wies 
le by ona pożytkow aż do'ikończe= 
mia swiata uczynić miała; zkąd by mae 
iętności chyba aż millionami opłacać 
przyfzło. A oto“ ludzie nie zwykli 
majętności inaczey: fzacować, tylko na 
wiek człowieczy, y tylko wedle tych 
pożytkow, ktore przez wiek czło» 
więczy uczynić mogą: na przykład na 
łat dwadzieścia łub trzydzieści. Bo 
ponieważ rzeczy te ziemłkie są z fie- 
bie fxazitelne, y rozmaitym przygo» | ! 
dom podległe; te zailte, za łat dwa-| UZ 
dzieścia lub trzydzieści, iak to pofpoļ tt 
liche widziemy, albo (ię kończą, albo | ©y 
przynaymniey znacznym odmianom y| Wie 
upadkom podlegałą. „Tylko tedy pos | cen 
diug tego czasu fzacowane bydźmoa | y d 
gą: inne zać rzeczy, iako to bydłęta, | nmw 
y budynki, że iefzcze mniey tewaią, | ako 
jefzcze, też mnieyfzą w towarzyfłwie | Wy 
łodzkim wartość y cenę fwoię mieć | pi 
powinny. Prawda, że tu w czyn. | | 
faach, za zapłatę fkońiezoną, kupuie | pie 
fe | 
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fię prawo do pobierania dochodow 
z rzeczy cudzeęy idących bez końca; 
iednak to dufzności y rowności do 
czypfzowego kontraktu koniecznie 
potrzebney nic a nic nie fzkodzi. Tu 
bowiem przyzwoity takowych. doa 
chodow, a dopieroż prawa do nich 
fzacunek, tym batdziey maleie, y. co 
raz fię więcey umnieyfza, im bardziey 
dochody te, y madzieia do nich, dak 
fza y odlegleyfza iet. Rowność zaś 
do fprawiedliwości czynizowego koñ- 
traktu koniecznie potrzebna, tym fię 
tu zupelnie nadgradza; że iężeli tu 
nadzieja do pobierania idących- z rze- 
czy zaczynfzowaney dochodow  ieft 
wieczna; niebefpieczeńlftwo teź utra- 
cenia na zawfze takowych. czynfzow 
y dochodow ieft także wieczne; a 
nawet tak pożytek ufłaiący iako też 
fzkodą wynikaiąća dla dapych na 
czynfz-raz na zawfze pieniędzy, są 
podobnież. wieczne. 

Zamykam tedy iż:dawanie na czynsz 
pieniędzy nie iet lichwą, ale. rzeczą 

przez 
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przez (ię ftufzną y fprawiedliwą .| 
Przywiedzione dopiero zarzuty, niej 
przeciwko niemu nie dewodzą;za niem) 
zaś, y prawo tak Duchowne jako yi 
Swieckie, y powizechny całego Chrze» 
ściańltwa zwyczay,y nakoniec wiążąe 
ca rozum przyczyna mocno obiłaie, 
A kiedym wam iuż czynfze rzeczą 
przez (ię fprawiedliwą w powfzechno= 
ści pokazał; należy mi teraz do fzczea 
polnych też względem nich okoliczno= 
ści przyfłąpić „aby y z tey miary rzee 
cżzą przez fię (prawiedliwą byty; y 
tzecz ta, iuż tey drugiey ktora: nafięs| 
puie Kazania Części, fzczegulnieyfzą 
mi zabawą będzie. 


CZĘSC DRUGA. 


zynsz fłuchacze w fzczegulności 
w troiakim względzie uważać mo» 
żemy: względem kupowania, wzglęe 
dem odbierania, y względem przeda» 


nia lubodprzedania onegoż. Wniezdźe | 


myż 
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myż tedy w ofobne tych trzech wzglęe 
dów roftrząśnienie: aby czynfze nafze 
z fiebie fiulzne y fprawiedliwe dla 
fzczegulnych też przyczyn y okolia 
czności nie fiufznemi y niefprawiedli. 
wemi nie były. A nayprzododkue . 
powania czynizow zacznieymy.. 
Kupowanie. czynfzow aby było 
fprawiedliwe, toż famo. w nim zacho- 
wać potrzeba, co fię teź w każdym 
innym kupowaniu zachować powin= 
ño; gdyż co w infzych targoch fpra= 
wiedliwość pfuie, to też ią y w kù- 
| powaniu czynfzow:nadweręża. A że 
przednicy(za fprawiedliwego kupo- 
wania. kondycya ieft ta, aby to dać za 
co rzecz (foi: przeto w kupowaniu 
czynfzow naypierwey fie ma to oglą= 
dać macie; poczym fłufzną ich. wara 
tość y cenę naylepiey y naypewniey 
rozeznać możecie. Już fufzna wara 
tość y cena czynfzów jef oayprzod 
ta, ktora iet powfzechnym w Króle- 
fitwie prawem ufłanowiona: oaywyż(za 
bowiem w Króleftwie Zwierzchność 
iako 


iako: inne dla dobra publicznego prsa 
wa, tak też y prawo o drogości rze» | 
czy przedalnych, podawać y (tanowić || 
może, ktoby tedy nad. zamierzenie 
praw. tych, inaczey co przeda wal, 
ten by zaite nawet co da fumiepia nie 
fprawiedliwie czynił, gdyż y prawa 
kraiowe 'fprawiedliwe, na fumieniu 
obowiązują ,. iaka: obfzernie tego There 
ologowie dowodzą: a to na funda- 
mencie Pawła Swiętego , ktory wyra: 
Żnie naucza, iż wfzelaka moc y 
Zwierzchność prawdziwa, od. BOGA 
pochodzi, tak, dalece że kto (ię 
7 wierzchności tey. fprzeciwia, tym (ae 
mym fię Bofkiemu też zo(porządzeniu 
fprzeciwia. A do tego, ci. ktorzy 
prawa  ftańowią fą zwyczaynie ludzie 
rozumu, wielkiego, y cnoty cie pos 
śledniey: im tedy trudno, albo” fię na 
cenie rzeczy omylić, albo (ię umyślnie 
rzeczy nieflulzney uiąć. Tak o nich 
prywatna Ofoba rozumieć, a zatym 
cenę tę za fufzdą przyjąć powinna, 
ktorą oni prawem, fwoim. ullanowią, 
je: 
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Jeźliby iednsk w ktorym kraiu pra- 
wa o drogości czynfzów nie było, 
tedy tam zwyczay pofpolijty-. cziego 
Kraiu za prawo poczytany y uznany 
bydź ma. Zwyczay bowiem pofpos 
lity, ktorego wfzylcy a naybardziey 
enotliwi używają za prawo famo tas 
„mie, y Co prawo, tó też zwyczay ten 
w obyczaje ludzkie wprowadzić mo 
że. A tak podług rożnych Kroleftw, 
y zwyczaiaw w nich, różne też czyn= 
fzow ceny, y drogości są. Można 
fię też w tym befpiecznie fpuścić, na 
uznanie y rozfądek dobrych, a w rze= 
czach takowych biegłych ludzi, y tak 
wielką na czynsz fummę dać, za iak 
wielką go oniofzacuią. Cena bowiem 
każdęy rzeczy od wielu okoliczności, 
jako to mieyfca, cz2fu, niebe fpie- 
czeńltw, dofłatku lub niedoftatku piex 
niędży, wielkiey lub małey liczby ku» 
puiących, y innych tym podobnych 
rzeczy zawilła. A że [ię takowe o» 
keliczności częfto odmieniaią, otoż fig 
y cena rzeczy przedalnych odmienić 
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muśi: takowe zaś odmiany naylepiey 
ludzie w rzeczach biegli rozeznać y 
pomiarkować mogą. Gdy fię też iak 
ten co kupuie, tak ten co przedaie, 
na uznanie y rozfądek ludzi Świado» 
mych dobrowolnie fpufzczą; obydwa 
żadney tym famym krzywdy mieć nie 
mogą, ponieważ obydwa zchęcią na 

to y z rozmylłem: zezwalaią. 
Naylepfza iednak do pomiarkowania 
drogości czynfzu reguła, zdaie fię bydź 
ta: aby czynfżu nie in(za drogość by= 
ła, tylko ktora też maiętności, rówDy| ko 
czyn(zowemu pożytek czyniącey, dros| gy 
gość iet. Naprzyktad ieft czyn(zroe| wię 
czny złotych (ło, ieft też majętność! jęf 
ktora na każdy Rok czyni złotych (ło) ign 
co byś tedy dałza taką maiętnosć, tol poi 
też dać malz, y za taki czyniz. AJ wj 
przyczyna tego oczywilta ieft, iż kae| (ię 
żda maiętność nie inaczey, tylko wezi io 
dtug pożytkku fzaeowaną bywa: ie-| w 
Źli tedy czynsz rowna fię w poźytkuj ky 
maiętności, tedyć fię iey y w cenie] f 
rownąć a przynaymóiey nie dae 
Gd | 
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od niey bydź powinien. To zaś co 
niektorzy upatrują, iż z Maiętności za 
czafem więkfzy fobie kto pożytek 
uczynić może, a zczynfzu nie może, 
nie wielką wcale rożnicę y nierowność 
czyni; gdyż ten więkfzy pożytek nie 
tak z Maiętności, iako. raczey . Z lue 
dzkiego przemyfłu idzie: a przeto Cca 
ny y fzacunku maiętności, nad cenę 
y fzacunek czynfzu znacznie poda 
wyżlzyć nie może, Mowiąc zaś w 
fzczegulności: Dwoiakie bydź mogą 
czynfze, iedne wieczne, a drugie tyl- 
ko do zamierzonego czasu: Wieczne 
znowuż dwoiakie, iedne zgoła na 
wieczność, a drugie wyderkafowe to 
ieft aż do odkupna, Co tedy za ma- 
iętność rowny pożytek czyniącą dać 
potrzeba, kupuiąc ią lub zgoła na 
wieczność, lub teź aż do odkupna; to 
fię teź za czynsz dać należy, kupi 
iąc go lub zgoła na wieczność, lub 
teź aź do odkupna. Ale maiętność, 
kupuiąc ią zgoła na wieczność, Po» 
fpolicie (zacuią 22 rationem unius pro 
VÌZ Iha 
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vlgintizvel ofodecem: to ieft aby fuma 
ma roczni pożytek dwadzieścia, lub 
ośmuaście razy w fobie zamykała; kue 
puiąc zaś ią ma wyderkaf, tylko- -Za 
nią ztrzech części dwie tey  caley 
fummiy daig, za ktorą ona na wieczność 
ftoi: otoż y czynsz tymże wlaśnie o= 
byczaiem fzacowany bydź powinien, 
aby w czynfzu zgoła wiecznym :ro* 


czni pożytek dwadzieścia fię lub ośme | v 


naście razy w fummie zamykał, w 
czynfzu zaś wyderkafowym, aby ze 
trzech części tey całey fummy, za 


ktorą na wieczność ftoi, dwie přzy= | 


naytmniey na niego dane były. W czyn 


fzu nad to wyderkafowym,  wzglę= | 


dem kondycyi, ktore fię zwyczaynie | 


w kontrakcie kładą, toż famo zacho, 
wać potrzeba, co fię o tychże kondye 


cyach, w kupnie wyderkafowym mae | 
iętności, na przefzłym Kazaniu mowie | 
ło. Już czynfze tylko do zamierzo= | 
nego ezasu trwać maiące, podobnież | 


rozmaite są, iedne bowiem  krot(zy 


a drugie dłużfzy czas fobie  zamies | 


TZO. 
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rżóny miewają: to od Roku do Roku, 
to od trzech do trzech,to od fześciu 
do fześciu, to iefzcze do mniey. lub 
więcey lat. O tych tedy kupowaniu 
mowię, że rym więkfza na nie fume 
ma dana bydź powinna, im diużfzy fię 
do nich czaszamierzy; bo to większy 
mierownie ciężar, gdy ich przez diuż= 
fzy czas odkupić, y tey z fiebie nie. 
woli zbyć nie wolno. Na ofłatek 
kiedy kto czynsz do żywota lub fwe- 
go lub drugiego kupuie, ma uważyć 
jak długo Żyć może, gdyź pofpolicie 
zdrowy y młody, dłużey, niź chory 
y lary żyje, Wziąwfzy zaś te lata, 
przez ktore podobieńftwo ieft, że zyć 
może, nie ma daćtak wielkiey fum- 
my,iakąby one wfzyftkie tata uczy- 
nity, gdyź łata te są wcale nie pe- 
wne: ale mniey(zą, podług tego, jak 
dobry iski y na rzeczach fię znający 
człowiek ofądzi, 

I to fię względcm fprawiedliwego 
czynfzow kupowania zachować poa 
winno: aleć odbieranie też ih nig 

| mniey, 
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mnieyfzey baczności y oltrożności pos 
trzebuie, aby podobnież fprawiedliwe 
było. Rzecz pewna, że w powiże= 
chności mowiąc. Czynsz, iako rzecz 
na ktorą lię prawa nabyto, fprawie= 
dliwie fię odbiera. tak właśnie iako w 
powfzechności mowiąc, prawda też 
bliźniemu , fprawiedliwie fię powiada, 
z tym wfzyltkim iako są niektore Oa 
koliczności, w ktorych (ię prawdę ale 
bo zupełnie zamilczyć, albo też ią 
tylko bardzoofirożnie powiedzieć nae 
leży; tak też są niektore okoliczno. 
ści, w ktorych fię czynsz albo zupełe 
nie darować albo tylko bardzo po» 
miernie odbierać powinien. A tako» 
we okoliczności bydź mogą, y w Trze» 
czy famey nie raz są, nafłępuiące, 

Bywalą czafem czynfze zatrzymane 
dla nędzy y ubóftwa tych, ktorzy ie 
płacić powinni: a ma ten czas ie bez 
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wfzelakiego na' potrzebę Judzką ba» fpi 


czenia wycilkać, było by to w rzee 


czy famey nędzy do nędzy przydźe | 


wać. Folgitedy tu potrzeba y Chrze» 
Ście 
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feiañikiego baczenia, tak w czekaniu 
76 llako też pod czas y w darowaniu 
czynizu; ponieważ fię ten, bez winy 
owego, ktory go płacić powinien, na 
- |c©2as nie oddaie. Boć ieżeli iałmużna 
iek prawem Bożym przykazana, aby 
ż |nędzę ludzką ratować; tedyć do tae 
kowego przykazania należy, aby y 
to darować; a przynaymniey dzieląc 
ma raty przyzwoicie -umiaskować, 
ią |ezeęgo nie można bez 'wielkiey eztoa 
wieka ubogiego nędzy wycifngé, A 
-|wfzakże ów w Ewangelii niemiło= 
fierny fuga. ktory towarżyfza (wo- 
lego o dług nie wielki dławił, furo- 
- {wie od Pana fkarany zofłaf. Bać (ię 
- [tedy podobnegoż karania powinni y 
wi, ktorzy bez żadnego na uboftwo 
fudzkie względu, czynfze u nich zae 
ie |egte bez żadney folgi wyciśkaią. Doa 
pieroż cì, ktorzy dla iednego lub drue 
giego niezapłacenia czynfzu, zaraz fię 
- |msprzyktad w kamienicę w więzuią, y 
chcą żeby iuż wieczoemi czasy do 
«|uieh należała, Zaifte rzecz to iefinas 

R der 
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der nie fłufzna, ponieważ dla trochy! dl 
pieniędzy fobie winnych, rzecz,kto 91 
ja daleko więcey warta iet, w nagi "75 
grodę biorą, A lubo takowa niekiesfć: ”” 
dy bywa w kontrakcie czynfzowymy "i 
zapłacenia nierzetelność, pofłanowioś i 
Da kara; jednak kara ta, tylko fię do a że 
tey okoliczności ściąga, kiedy kto mooti 
gąc y maiąc z czego, zuchwale n ginle, 
piaci: powinna też bydź pomierna,abyi PŚ 
za rzecz małą, wielka fię nie brałazcój 0d) 
fię zdaniem dobrego iakiego człowie[00šti 
ka rozeznać y rozfądzić powinno, pode 

Bywaią powtóre czynize. zatrzys£JU'j! 
mane, a czafemaż do wielu Fana k pof 


wiadomości; niewiadomością zaś tu naj Wym 
2ywam, kiedy fię o nie ani upomingej Y%K! 
łą, ani ow drugi co by ie płacić posfacenh 
winien, nic wcale o nich mie wiejpóć Idz 
Takowe nie raz bywsią czynfze, naefittieł 
przykład (zpitalne, dla  niedballtwafć y | 
Prowizorów przez wiele lat zaniechżepWić i 
ne, ktore gdyby wcałości płacić przygk ™ ki 
fzło, (amę by fummę daleko przefziy.£ tt, 
Q takich tedy czynfząch mowię, i ŻW 
leże 
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trocjgeżeli dla niewiadomości zatrzymane 
bz ,k434, tedy Gç płacić nie powinny, tylko 
w ndod trzech ofłatnich lat, gdyż dawniey= 
nieki.(Ze, jure pre/criprionis „to iet prawem 
owy/ dawności, iuż są zniefione, y nikt ich 
now|.podług fumienia płacić nie ma. Pra- 
ię \Wda że fumma czynfzowa żadną da= 


wnością ani Kościołom, ani fzpitałom 


(pie ginie. gdyż Kościoł y inne uczyn- 
ki pobożne dawności nie maią; iednak 
dochody ich czynfzowe prawem da- 
wności utracone bydź mogą; iako 
innojzgodnie na to tak Theologowie iako 
też Jury ftowie przyftaią, A że w praa 


„wie pofpolitym dawność rzeczom ru- 
chomym naznaczona, są trzy lata; tea 
„|dy tylko od trzech ofłatnich lat, do 
cié pjapiacenia takowych czynfzow powin 
, wiMość idzie, gdyż dawność tych trzech 
wftatnich lat iefzcze nie wyfzła. Pra. 
wda y to, że ubodzy y fzpitale fzko= 
dować nie powinny; aleć im fzkodę 
jte nie kto infzy nadgrodzić ma, tyl- 
„ofzjj KO ten, co im fzkody oney przy- 
mię, | PZYDĄ był: to iet Prowizorowie, Ktos 
jeże” iope] Pa czy 
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2y podjąw(zy Gç iatratą fzpitalnz za 
swiadować, woale tego zaniedbali, Qaf żyd 
gasco im sie placil, iż to niewiadoj ôw 
mie czynił, wcałe temu nic Diewinien grod 
y ma po fobie prawa pofpolitego oj ledo 
bron;, ktore -mu prawem dawnościj kial 
już długi takowe. daruje. jey 

Bywa też .potrzecie y to, że rzechbji, 
©wą ma ktorey iet czynsz założony) fize 
albo przez ogień, albo przez. infzą mk 
łaką przy, odę zginie y znilzczełe; 4 tego 
przecię fię czyntzu chcą  upominaćj tek ç 
$ to niefiuszna, Bo:ponieważ czynią dbali 
felt prawo do pożytkow; a że kiedy, go, | 
rzecz ginie, pożytki też z niey idące ftowi 
ultaią, otoż y czynfze na miey załos Mili, 
żone uftać mufzą. Ttey-to kondycyż,j pier 
Pius V. Papież w fwoiey o czyn(zach] n da 
Bulli caybardziey przeftrzegać każe kc 
Wfzakże iednak. gdyby rzecz owal fi, 
w części tylko iedney nie pożyteczną przyg 
byla, tedy by w części tylko iedneg/nlka | 
czynsz na niey założony, ginąć  wiab| mó 
Gdyby teź iednego tylko lub drugiee| tini 
go Roku pożytku nie czyniła, adale] luty 


fyon | 
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1 2 
A fzych- lat tyle go przyniofła, żeby (ię 
doj ôw pierwfzy niedofłatek (owicie nad» 
nen grodzi; iuż by fię zniey, podlug fues 
ooj fznosci mowiąe, czynsz zupełay nae 
oid leżał, -Także też gdyby. czyosz na 
jeajeg Dobr powfzechności założony 
fcecj był, a zniey tylko iedna rzecz iaka 
ongj fzczegulna zginęła, naprzykład budye 
infzj mek ktory pogorzał; czynsz by- dla: 
i; ijtego wcale ginąć nie mił, -Na ofaa 
ina tek gdyby ow z przygody., ale zniee 


tedy] go „. Ktory- czynsz płaci; rzecz Zaczyna 
dądjfzowana zgmęła, y nie pożyteczną ię 
| fala, on by zilte. czynsz zupełny ię 


mę damai emergentis, iż fię tey wynie 
każ |kaiącey fzkody drugiemu przyczyną 
Jfał, Artu zokkazyi trafiaiących: fig, 
przygod, fłużące do tey materyi wyga 
Jnika pytanie. kiedy kto znowu aa 
tymże pagorzatym gruncie, albo kaa 


dł Budale, czy powinien:-z-niego zupefa 
h my isk pierweg czynsz: placićż: Ode. 


(|pierwey. płacić powinien, a to reto - 


gie | mienicę naprawi, aibo Dóm nowy par. 


yol dballtwa y z inney iakiey winy tsa | 
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powiadam że nie powinien, bó 20 
Dom nowy, y od pierwfzego na 
ktorym: czyńsz założony był, wcale 
rożny; a zatym czynsz zniego Zu- 
pełay lak przed. tym Kć nie może. Ba 
lubo fg grunt zoftał, wfzekże iednak 
czynsz, nie na fimym tylko gruncie, 
ale przedniey(zym obyczajem na Do- 
mie założony był, y nie tak: grunt, 
łako raczey: Dom, roczni  pożytele 
czynił, lz tedy Dóm zgorzał, prze« 
to też więkfza. czynfzu część zginę: 
ła, Tak by to więc  fprawiedliwie 
pomiarkować przyfzło:óbrachować có 
plac pogorzały ftoi, y co Dóm fam 
ftat, poki iefzcze cały był; a ieżeli 


żaden 
grodę, 
lzową 
potya 
zupełc 
odbier 
Byt 
fow 
do fui 
ig, ab 
więkf 


[prawe 


łoty | 


icey 


folat 
if z 


fumma czynfzowa, była albo połową [i 
albo trzecią częścią tey fummy, za | 


ktorą Dom caly. ftat, tedy też połowę 


łub trzecią część tey fummy, za ktos | 
tą plac pogorzały fol, na czynsz ode | 


łożyć, a refzty włafnemu gruntu | 


Dziedzicowi odfłąpić, Można byteż | 
za wfpolną umową pewny fobie lać | 
przeciąg zamierzyć, przez ktory by fig. | 

že | 
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ô |żaden czynsz nie pobierał, a to w nade 


grodę, ubefpieczaiącey iummę czyne 
fzową, Domu owego naprawy; aby 
potym, po wyiściu tych lat, iuż (ię 
zupelny iak pierwey, czyosz z niego 
odbierał. 

Bywa iefzcze w odbieraniu czyn» 


o- |fżow y to, że czynfze zatrzymana 


do fummy na czynsz daney przyda» 


ek Jig, ahy iuż z niey tak pomoożoney a 


więkfzy na potym czynsz (zed. W 
prawdzie takowy poflępek co do i 
ftocy (woiey, zwłafzcza gdy rzeca 


) |zeczynfzowana powiękfzonenu tya 


fpofobem czynizowi wyfłarcza, nie- 
ieft z fiebie niefprawiedliwy. Gdyż 
lako mogę, kiedy mi kto naprzyktad 
to złotych winien, albo ich drugie- 


mu uiłąpić, albo też za nie rzeczy: 
kupnych nabrać; tak też żadney nis 


|masz przyczyny, dla czego bym czyn: 


l | 


fzu za nie kupić nie mogł, "A dote» 


go prawie to na iedno wychodzi, us 


|wolnić kogo.od obowiązku płacenia, 
o też winną od niego: zapłatę odes 


brać, 
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brać. Ze ledmak w takowy poftępek 
fichwa. fẹ bardzo łatwo wkraść: mo* 
że, y ci co czynsz płacić powinni, 
łatwo y prętko tym (pofobem: do ue 
bóftya przychodzą; takowego polłę- 
(pku tak prawo- pofpolite, iako też 
Pius Ve Papież w (woiey o czynizach 
Bulli, mocno zakazują: y Ruchać ich: 
potrzeba,.gdzie takowy ich zakaz:| Ki 
per ik Ofobliwie wielka była 
y nie przyzwoitość, gdyby czynsz nie 
aspłacony, zaraz do tummy czynfZz0a 
wey przyraftać miał, aby zaraz: więe 
kfzy od oley czynsz pochodził. 

Na ofłatek, y to też fẹ w CZyn= 
fzach dożywotnich nie raz trafia; Że 
gdy Oloba czynsz dożywotni biorą- 
ea, naprzykład na pół Roku przed) o i 
czafem do odbierania czynízu mazna. 
ezonym umrze, tuż maftępułącym pos 
miey dziedzicom nic dać nie ehcą; 8] 
to dla tego, iż obowiązek ten byłu 
ofobifty, > gdy Ofoba uftała, y O) i 
ceż z nig razem ual, Ale nie AT” 
fig rzecz ma: bo lubo "ma 
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teft ofobifty, y. mzem figę. 2, Śmiercią 
Ofoby owey kończy, że iedosk czyosz 
takowy iet na potrzebną dla niey. 
żywność odłożony; iako tedy Ofoba 
awa codzienną dla fiebie Żywność 
mieć powinna, tak też fię iey na co 
dzień przyzwolta czyofzu owego 
cząftka należy. Æ ponieważ na pół 
Roku przed: czafem odebrania czyn- 
{zu umarifzy, ivż pół Roku żyła; iuź: 
fię iey połowa czyafzu, iako ppiro= 
cznia dla. niey, żywność należała,a że | 
ley nie odebrała, tedy nafiępuiący pa. 
niey Dziedzice, iako włafną iey nae 
leżytość, odebrać -ią powinoi. 

Te są fłuchacze Reguly, ktoremi fig 
waględem odbierania czyofzow rzą- 
dzić macie,aby odbieranie ich ze wfzech» | 
mlar fprawiedliwe było, Zoftaie ie» 
fzcze do rofirząśnienia przedanie y 


; è| odprzedanie czynfzu, o ktorym gdy 


| niektore przefirogi podam, wnet Has 
zania, luż nie co pzzedłużonego do» 
keńczę,. 

A aaye 
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A payprzod o przedaniu mowiącz 


Rzecz pewna że cak umaiętność ma |daż 


ktorey iet czynsz założony, iako też: | ( 
czynsz lam moźe bydź komu ionema | 
przedany; gdyż każdemu. wolno rzes 
czy fwoiey drugiemu ulłąpić, , Są ie- 
dnak niektore warunki, co ie w takos 
- wym przedaciu : zachować potrzeba. 
Ten co maięcaość-fwoię, na ktorey ieft 
czynsz założony, drugiemu przedaie, 
powinien go zaraz przy przedaży © 
tymże czynfzu przeftrzedz: bo to ieft 
ciężar do maiętności przywiązany, 
ktory z maiętnością z rąk do rąk przes 
chodzi, y. dla niego maiętność, tańfza 
już z. fiebie bydź powinna. Powie 
mien tego także,.otey fwoiey prze» | 
deży przefirzedz,co na msiętności oa 
wey -czynsz dla fiebie założony ma, 
aby on pilnie w to weyrzał, czy czynsz 
fobie -powinay, rownie łacwo , y zus 
pełnie, od nowego też maiętności oa 
ney Dziedzica, odbierać będzie, Bo 
ponieważ on do maiętoości owey„iaa | 
ko lobie obowiązaney , „prawo mi zaa. |g 

ie | 
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ife to lego prawo dla takowey przee 
daży zawodzić (ię, ý do podieyfzegó 
ftanu przychodzić nie powinno. Tem 
także co pieniądze na czynsz dal, lu- 
bo go dla pofpolitego prawa  tanieg 
kupić nie mogt, lak płacąc za pięć fto, 
mogł go iednak drożey zapłacić: bo 
czynsz tąxowany ieft ale dla kupułą= 
eych, ale dia przedaiących, aby im 
nie wniey ik fo za pięć dawano, 
Gdy zaś czynsz iuż od fiebie kupio» 
ny komu innemu !przedaie, taniey gó 
niż kupit przedać może, bo czynsz 
raz nabyty, ielt lako towar iaki, ktow 
ry y naywyżfzą y śrzednią, y naye 
niż(zą ceną zbyć y przedać możn2, 
Ofobliwie gdyby fię (2 z przedaniem 
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Już-w odprzedaniu y w odkupienie 
cząnizu te (ię rzeczy zachować pos 
winny. Tenco cynsz od fi.bie przes 
dany odkupić chce; nie powinien lumej . 
my za niego wziętey dzielić, ale poe| ; 
winien ią zupełną oddać; gdyż ta poe| g 
dzielona, nié może bydź. od drugiego 
ma rowny pożytek dana, Gdy za6 
w kilka lat: czynsz dożywotni od fige 
bie przedany odkupuie , nie powinien 
tey całey fummy wracać, za ktorą 

o 2 poezątku przedał; bo ponieważj ņū 
Kilka iuż, lat,z życia. owego , ktory go 
kupił, upłynęło, iuż fię tedy mniey god 
tat. do pobierania czynfzu dożywotnies cz 
go dla niego zoftatos a zatym.iuż óf| a, 
prawo do niego, za taką kwotę, Zaj g, 
faką z. początku kupione było, odprzes eye 
duć nie może. W/tym iednak.odkus prz 
powaniu, gdyby- fzczerey - odkupied er 
mia woli nie miał, ale tylko ią ump- „, 
Gie. dla tego udawał, sby ów drad py 
gie umnieyfzenie czynfzu zezwow 
Biz zaile- ciężka.by przeciwko {pra 
włelibwości zgezefiyi, y część ową 

zmpieg> | 
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Ba 
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emnieyfzoną czynfzu, wrócić by mü 
obowiązany byi. On bowiem tako- 
wym poliępkiem twoim zdradę by 
drugiemu uczynił, y zdradziecko by 
g0 do kontraktu czynsz umniey (za- 
dącego przywiodi; a iednak raz przes 
dawizy czynsz, iuż żadnego na tako: 
we umoiey(zenie mieć prawa nie 
mogł. Ten także ktory czynsz od 
fiebie kupiony ma wolą drugiego ods 
przedsie, wyciągać :po nim nie ‘moe 


*| że, aby go tąż famą monetą odkupił, 


#akq na niego wziął, ieźli fiętym czze 


| fem cena oneyże monety znacznie 
ei podniofia. Na przykład dał kto na 
| czynsz Ro czerwonych złotych, kies 
-i «ly czerwone złoty fzły po złotych 
4 śzefnaście, podniofły fię.potym'do zło» 


tych ośmnafłu: mowię że przy ogs 
przedaniu owego czynfzu, iużfię ftu 


pie? £zerwonych złotych za niego upo- 


<«minać nie należy. Czynsz bowiem 
%k drogo płacony bydź tma, tak droo 
go kupiony był; że tedy kupiony byt 
©8:częrwyone złote wedle ceny piers 
„Wibey 
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wfzey a nle drugiey, otoż y zpłaco= 
ny bydź ma, wedle ceny pierwfzey a 
nie drugiey. Co fię też y ztąd po- 
każuie; że choć czerwone złote w ce= 
nç póydą,.iednak czynsz od pich w 
cenę ne idzie, ani fię odmienia, A 
przeto podług ktorey oeny kupiony 
je, odprzedany też, podług teyże 
famey ceny bydź powinien. Gdyby 
jednak przy pierwfzym zakładaniu 
czynfzu, rowne niebefpieczeńftwo bye 
ło, tak podwyżfzenie, iako też poni- 
żenia ceny, daiących fię na czynsz pies 
między: na ten czas mogły by fobie 
obydwie ftrony, odkupienie za tęż 
famę monetę czyofzu warować; bo» f 
by fię na ten czas obydwie, nowym | 
losu kontraktem, równie, iak na zylk; 
tak też na firatę podawały, 

I to to fuchacze wfzyfiko ieft,com 
wam o dawaniu pieniędzy na czynsz 


miat powiedzić, Pokazsłem wam,ź6 [oj 


czyn(ze nie są lchwą,ale rzeczą Z fiee 


bie fufzoą y fprawiedliwą: gdyż tu |e 


w ich, nie left fpofob pożyczania, | 
pie, 


sj o W 7. 2 2 0 BB. 
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pieniędzy, ale fpofob kupowania za 
pieniądze, co wizyfcy za rzecz fu- 
tzną y (prawiedliwą maig. Zeby też 
9 zinnych wfzyltkich okoliczności 
rzeczą fłufzną y iprawiedliwą byty, 
przeiożyłen wam, coście w nich „tak 
względem kupowania y  odbierźnia, 
iako też względem przedania y oda 


| przedania onychże, zachować powin 


mi. Gdy fię na to oglądać, y w ikue 
tku to famym pełnić będziecie: zu 
pełną fprawiedliwość, tak w dawaniw 
pieniędzy na czynsz, iako też w ode 
bieraniu famychże czynfzow, zacho- 
wacie. Gdy iednak was, ktorzy czyn 
fze pobieracie, napominam, abyście ie 
fprawiedliwie y z pomiarkowaniem po- 
bieralis należy też mi, y was, ktorzy 
czynfze płacić powinniście, przy do- 
kończeniu Kazania upomnić, abyście 
ie fprawiedliwie także, y wiernie pla- 
cili Wzaiemny tu ieft z obydwu from 
fprawiedliwości obowiązek; y jeżeli 
€i co u was czynsz kupili, w niczym . 
was podług ściłych na kazdego ku» 


pus 
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puacego fprawiedliwości przepiów, | 
rzywdzić nie powinni; wy też c0= | 
fcie im czynsz przedali, w niczym po= | 
dobnież ich, podług ścilłych podobnież LE 
ma każdego „przedaiącego fprawiedli- BAR, 
| wości przepiow, krzywdzić nie po 
Giobiście. Należy tedy wam, nie tyle 
ko czynsz Gim, ktoryście dla nich ,za 
wzięie pieniądze, na maiętności (woda |, 
iey. założyli, wiernie im oddawać; ale |" 
- g6ż maiętności (amey,oaktorey czynsz P 
ìm założony ieft, aby do zguby y ue f, 
podku nie przychódziła, pilnie dle nich | 
przeftrzegać , gdyż maiętność ta taż ima |, 
Jet obowiązana; y oni do niey za fwo- fi; 
de pieniądze prawa nabyli, Nie wye |. 
mówi was wcale od obowiązku plae f" 
cenia czynfzu, ani. niedoftatek Wasz, |, "U 
ani opuftofzenie waiętności  wafżey, 
kiedy wy fobie fami, albo przez fwole| * 
miedbsiftwo, albo przez fwóy nierząd s| . 
wboyga tego przyczyną będziecie. Aj i 
ponieważ nay więcey fum fzpitałnych|,! 
y Koiciélnych na czynsz danych byej,. 
wa, 8 którego to czynfzu, y ubodeg| t 
go 
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potrzebną żywność, y chwała Bofka 
ipoj Przyzwoite pomnożenie mieć powin= 
bnięj 28> Wy tedy y upadku fzpitalow, y 
jedi pmnieyfzenia chwały Bofkiey przy» 

czyną iefteście, gdy kupionych nato 
tj ezynízow, albo takomie nie oddaie« 

cie, albo oddanie to do długiego cza- 


(wo Y niefprawiedliwie | zatrzymujecie, 


, gij Chcecie aby wam czekano; ale czyliż 
ynyjzgłodniały ubogich żołądek, tak dłu- 

Jzolak fig wam przy widzi, czekać moe 
„| Chwała też Bofka, y ratunek Dusz 
zyj” tego świara zefzłych, ponieważ w 


akowym tylko Czynfzu, iedyny dla 
Jiebie fundusz maią, czyliż ; nie od , 
dleraiąc go, co raz bardziey uftawać 
iie mufżąż O iakżefię przez to, owi 
judzie dobrzy, co na te uczynki doa. 
xe, fummy fwoie odkazali, na fwo- 
dch pobożnych przedfięwzięciach za. 
„ |vOdzą! Ale zawodu tego nie kto 
nfzy przyczyną ieft, tylko wy fami, 
joście odkazane na to pieniądze do 
jjebie na czynsz wzięli, a powionego 
|d nich czynfzu nie oddaiecief. O iakiż 


Q, Was 
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was zato fąd czeka! O także (ię fpraa 
| - wiedliwie obawiać macie, abyście wy ( 
| | też w fwoich pąbożnych rofporząs 
dzeniach, ktore wam BOG do {erca 
| | poda, podobnież zawiedzieni nie eyi K 
URIA l, Więc, iakochcecie, aby ci co od” `; 
Mini was czynize odbierać maią, z zupeł” 
| Hlb Jk. ną dla was (prawiedliwością byli, tak 
BALU teź wy, co im" czynsz płacić "po 
LA "IAR wioniście, z zupełną dla nich {praj 
wiedliwością bądźcie, Gdy obydwićlNa 
ftrony, tę powinną dla fiebie fprawiej 
dliwość zachowacie, wiele tym fal 
kil , mym na świecie kłopotu y wzaiemne! 
MI go narzekania umnieyfzycie. BOG zaj ye 
| wielki fprawiedliw ości miłośnik , obałpj.j, 
[A iey ftronie, tak w rzeczach ziemfkici 
| iako też Duchownych, fwoiego nadi 


Jak 


IM obfitego Błogofiawieńltwa udzieli. (FE 
MM ię 
iili dzkkktkkkj i fie 
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4 # lak dawać pieniądze na bandel 
bez lichwy. 


Eżeli komu fłuchacze, potrzebny 

, ieftten fodki pokòy, który w dzis 

| fieyfzey Ewangelii Chryftus U» 

czniom zgromadzonym  ogłafza, 

tedy zdaniem moim naybardziey tym, 

Ktorzy fortunę fobie zrobić chcą, y 

I- z nałożonych na to pieniędzy, obfitych 
2 dla 
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dla.fiebie zyfkow fzukaią. Oni boe 
wiem w takowych zabiegach fwoich 
wiele kłopotu y pracy podeymować 
mufzą, nie tylko aby te upragnione 
zylki odoieśli, ale też aby nawet nas 
łożonych ma nie pieniędzy przypadkiem 
jakim nie firacili. Dopieroż, kiedy fię 
w takowe ich zyfki lichwa iaka y nie 
fprawiedliwość wkradnie, oni zape: 
wne wielkie dla tego frafunki y fu- 
mienia fwoiego zgryzoty. cierpią, bo 
jako nas Pilmo Święte upewnia, nie 
masz pokoju dla tych, ktorzy fię og 
grzech iaki, ciężki odważaią. Jednake | | 
że ze wfzyltkich fpofobów, fzukanią 

z pieniędzy zyfku, ten iet naylepfzy, 
y względem fumienia naybefpieczniey= 
fzy, kiedy kto pieniądze (woie, na 
handel iakowy, y kupiećtwo przys 
Royne obraca. Zgadzaią fię natonie|. 
tylko Pogańl(cy Mędrcowie, ale też 

Katoliccy nawet Pifarze, mieniąc:iż pies | 
niądze na to są w towarzyftwie lua | 

dzkim wynalezione,aby rzeczy. żywo=| . 
towi ludzkiemu potrzebnych, przya | 
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zwoóitą wymianą y zapłatą byty. A fi 
ponieważ rzeczy żywotowi ludzkie. ll 
mu potrzebne, nie iedoakowey za- 
wize ceny y drogości bywaią, gdyż 
fig ta podług przypadalących mieyfca || 
y czasu okoliczności różnie odmienia; || 
przeto rzeczy one, taniey raz za pie» 
niądze nabyte, drożey fię drugi raz, | 
y Z niemałym dla fiebie pożytkiem | 
przedać mogą. I można śmiele po= 

wiedzić: że gdyby ludzie pieniądze 
fwoie na zy(ki kupieckie obracać chcie- 
li, lichwy by fię po więkfzey części 
z Pańfto” Ghrześciańlkich, znieść y 
wykorzenić mogły. A to ja dla tego | 
mowię, bo przerwaną, Swiętem Zmara | 


| twychwiłania Pańfkiego moie o lichwie | 


materyą, kończyć myślę; zaś z pedzia* 
| lu wyżey uczynionego nalepuie, abpa 
| iuź, o dawańiu pieniędzy . na. handel 
| bez lichwy, do was mowił. Toć pras 
wda że handlować y kupczyć, czyli 
| to przez (iebie, czyli przez fugę Wo- 
| iego, nie wfzyftkim dla ich zaenega 
| £anu przyftoi; wfzyfcy jednak y nay- 
Zas 
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zacnieyśi (woie kupczącym y handlu» 
łącym pieniądze dać, a zatym w ia- 
koweś zniemi towarzyfiwo wnieść 
mogą, aby fię z niemi potym, naby= 
tym za takową ich pracą  zyłkiem, 
pofpolu dzielili. Takawy poflepowa- 
nia obie fpofob, w pofpolitym mowię= 
niu, kompanią fię kupiecką nazywa» 
Theologowie zaś, contraćłam focietatiso. 
kontraktem go towarzyitwa kupica 
ckiego zowią, O tym tedy kontraa 
kcie dziś mowa moia do was będzie, 
boć y ten twojego określenia potrze- 
buie; gdyż (ię y w niego ikryta li- 
chwa, wielorako Dnie raz wkradać 
zwykła. Kontrakt zaś ten dwojaki 
iet: ieden pojedyńczy, w ktorym fię 
fumma pieniężna tylko w towarzy ftwo 
daie, żadne fię za$ względem fummy 
daney,-y zylku od niey fpodziewa- 
nego warunki nie czynią, lecz fię 
wizyftko na los fzczęścia pufzcza: a 
drugi aż potróyny, w ktorym fię y 
fumma pieniężna w towarzyftwo dale, 
y taż fama fumma przeciwko wO 
im 
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kim fię przypadkom ubefpiecza, y ma 
koniec zyík od niey (podzie wany „ałbo 
znowu fię ubefpiecza, albo mnieylzy: 
fiş za odltąpienie więkfzego kupuie. 
Ja tedy we dwoch Kazania Częściach 
pokażę wam, coście w obydwu tych 
kontraktach zachować powinni, aby= 
ście fię w obydwu, wkradaiącey  fię 
w nie lichwy, uftrzec mogli. 

Arko przymierza Niepokslanie po 
częta Panno, day nam tak fię w to» 
warzyftwie ludzkim fprawować, abya 
śmy dla fwoiey w nim niefprawiedli- 
wości, y towarzyłłwa famego, y fua 
mienia też włalnego, żadnym niepo= 
koiem mie więfzali. ` 


CZESC PIERWSZA. 


ieniądze fłuchacze lubo rzeczą z fie- 

bie nie płodną są, iednak wiele 

pożytku uczynić mogą, y w rzeczy 

go famey czynią, gdy fię przemyfłu 

ludzkiego fpofobem y marzędziem a= 
ną. 
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ną. Tak właśnie iako fzkuta y poid, 
lubo żadnego z fiebie pożytku nie 
przynofzą , iednak wiele przez nie o= 
brót y przemylł ludzki zyfkuie, gdy 
ich podług okoliczności mieyfca y cza- 
su, (tarownie zażywa, Ta zaś pienięe 
dzy za przemyfłdm ludzkim do obfia 
tego zylku dzielność naybardziey fię 
w handlu y w kupiećtwie wydaie, bo 
iako nas uśławiczae doświadczenie u» 
czy, ludzie tam zabiegli y obrotni, mae 
łym czatem nakładem, do wielkiey nie 
kiedy fortuny przychodzą. Trafia (ię 
jednak nie raz, że drugim na obrócie 
y przemyśle do kupieckich zarobkow 
nie zbywa, ale potrzebnych do tego 
pieniędzy nie małą, bez ktorych, choć | 
by naylepfzy obrot y przemyfł byt, 
nic tu jednak wikórać y dokazać nie 
potrafi. Oni więc w kompanią y w 
towarzyftwo z msiętnieyl(zemi wcho« 
dzą; od nich pieniądze biorą, a z fros 
ny fwoley pracą y przemył (woy 
makładaią: co zaś pracą y przemyfłem 
takowym zarobią, tym fię po tym trzy 
Ods 
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oddaniu pieniędzy, z temi.od ktorych 
pieniądze wzięli, wfpolnie dzielą, Ta, 
kowy między niemi kontrakt, gdy fię 
nim równie iak na frate, tak też na 
zyík obowięzuią, ieft iakom powiedział, 
konrrakt towarzyftwa kupieckiego 
poiedyńczy: bó fię krom famego tyl- 
ko towafzyftwa, z żadnego innego 
kontraktu nie (kłada. Może zaś bydź _ 
y zły y dobry, podług tego, hak fie 
w. nim tak daiącego iako też biorą- 
cego pieniądze umyf, nie tylko wzglę 
dem famychże pieniędzy, sie y wzglę= 
dem zyfku, ktory od nich jść ma, zie 
albo dobrze fprawi. Więc aby był 
dobry, te fię wnim rzeczy zachować 
powinny. 

Potrzeba nayprzod z ftrony tegóco 
pieniądze dajie, aby ie kupcowi „ nie 
pożyczanym obyczaiem, ale prawdzi- 
wie towarzyfkim fpofobem dawał, y 
dla tego, aby prawdziwie niemi choć 
j przez kogo innego kupczyć chciał, 
A ma to fię pilnie dla uniknienia lichwy 
j oglądać przynależy. Bo kiedy ty pie- 
nię 
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między kupcowi pożyczasz, od nich | 
za lamo pożyczenie, ieżeli inne po= 
boczne przyczyny mie zaydą, nic 3 
nic breć nie możesz; gdyź iakoś iuż 
mie raz iyfzat, brać co od pożyczo= pmi k 
nych pieniędzy, (zczerą licnwą iet. 
Wiesz też z kąd inąd dobrze 12 kie. 
dy kto (wemi pieniędzmi zarabia, tem bi 
fig nabytym z ich zylkiew z nikim kę 
wcale dzielić nie powinien. Ale pie» 
niądze od ciebie drugiemu pożyczo* 
ne, iuż są tego włalne, ktoremuś ich 
pożyczył; y gdyby przypadkiem ia- jj 
kim u niego zginęły, iego by famego f tylk 
a nie twoia wtym fzkoda była. Oa |przę 
tedy gdy pieniędzmi od ciebie poży= 
czonemi zarabia, tuż nie twemi ale kay 
{wemi włalneśni pieniędzmi zarabia; alsz: be 
zatym y 00 fię nabytym znich Zyekj 
fkiem z tobą dzielić niepowinien »jdzę į 
ty (ię u niego takowego działu |; 
fprawiedliwie upominać nie możeszajy jy 
Abyś tedy z pieniędzy kupcowi  da=ky 
nych zyfk iakowy brać mogł, niemaszpe , 
mu pieniędzy pożyczać, ale mu ichpję 
cyl 
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ici tylko powierzyć, aby niemi, nie iako 
fwemi, ale iko twoiemi kupczył. X 
nie roznmiey żeby mało na tym za» 
| leżało: bo kiedy on twoiemi pienię» 
dzmi kupczy, tedy właśnie jak gdy“ 
byś ty wefpót z nim pieniędzmi: o= 
4 wemi kupczył; y dla tego fusznie 
+ teh fobie z nich zyfk y poźytek uczy: 
nikik pić możesz. Tak. właśnie iako, kiedy 
le pi Rudze (woiemu pieniądze daicsz, aby 
JCZf pł rzecz iaką za nie kupił; iż on twoe 
uś idt emi ią a nie fwoiemi pieniędzmi ku- 
p ik puie, tobie iq, a nie fobie kupuie: (im 
meg zaś tylko nadgrodę od ciebie za fwo- 
„ (Rę pracę bierze. A że pieniędzy nie 
poji“ ooŻyczasz „ kiedy ie kupcowi na ku- 
i dedieśłwo daiesz, z tąd to poznać mo- 
abiada jesz: bo kiedy ie pożyczanym oby- 


inieq liądze twoie przy włlaszczasz,iż gdy- 
dzial iy iąkowym (pofobem u niego zgi 
pożeji igły, łuż by iego w tym a nie twoja 
ji q- zkoda była; gdyż fzkoda w każdey 
niemiżzęczy za włafaym oneyże Panem ia 
izie,” Kiedy żaś nie PZN Os 
ye 


h zje zaiem drugiemu daiesz, tak mu pie- ` 
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byczsiem na kupie&wo dsiesz, wcaj|” 
pieniędzy twoich. drugiemu nie przyj” * 
włafzczasz, ale tylko mu ich powięj?») 
rzasz, aby niemi, oieisko twoiemi, aiff? © 
jako twoiemi kupczył.  Zkąd gdybi|: 1 
kupiec wfzyltkie owe pieniądze be ie zł 
winy (woiey, y z fżczerey przygodą) 1” 
utracił, naprzykład że. mu fię okrę| 06 
rózbił, albo że go ludzie * maiezdg| Wi! 
zrabo waliiuż by nie kupcowa w tyni| bl 
sle twoła (zkoda bydż mufiała: bo {Peho 
pieniądze one twoie są: tobie a mijp'5” 
komu innemu ging, gdy iakim „niej *")! 
fpodzianym przypadkiem giną. arobk 
Potrzeba powtore: z trony tego 

pieniądze bierze, aby y on teź ie,n 
pożyczany m obyczaiem, y nie na 
innego, tylko ma kupiećtwo brał, K 
pieniędzy od drugiego pożycza, moj” i 
że ich według woli {woiey na co cho drug 
używać: ale kupiec pieniędzy w top% 
warzyltwó danych, nie może na ch 
chce obracać, lecz podług woli fwof 
iego towarzy(za, na famo ie tylko kukii, v 
pie&wo łożyć powinien- ae, te 

7 


r, wal dy Z tego famego żeto nie pożyczo» 
ie py DE. ale tylko powierzone pieniądze 
popie SA» y włafnosć ich nie do kupca, ale 
lemja, do tego co le dai, w rzeczy famey 
d gb należy. Zwialzcza że tu pieniądze 
ize pe nie. zkąd inąd tylko z kupiećtwa zyk . 
rzygjd Przynolić maig, gdyż y towarzyftwo 
ç ojrę 1O,DIE czego innnego, tylko kupiećtwa 
msiejdr (OoWarzyliwem ieft, kupczyć tedy y 
wm ZObIĆ pieniędzmi powinien, kto ię 
x bd i wchodząc w towarzyftwo, od dru- 
bie ajni giego bierze; bo tu zyfk fufzny z taa 
im he KOWych pieniędzy dla fimego iedynie 
q | zarobku idzie. 1 ieżeli kupiec pienięe 
tege dzy onych na co infzego używa, na 
eż iejni Przykład na wypłacenie długów fwo- 
e pł cich albo na infze potrzeby fwoie, 
rat, ky PEWNa rzecz że pieniędzmi onemi nie 
ję Zarabia; a że nie zarabia, jak że fię 
|, Z drugim, zarobkiem fwoim, dzielić 
jte możeż Wfzakże iednak gdyby przye 
at ciąwłzy na kupiećtwo pieniądze, niemi 
oli fro Pi robit, lecz ie na co infzego obrd- 
yko «Sil, wielką by przez to towarzyfzoa 
znać jte wi 
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wi fwoięmu fzkodę uczynił; a zatym 
fumiennie by mu fzkodę tę madgro= || 
dzić powinien. 

Potrzeba na koniec z firony zyfku, 
aby więkfzego nie pragnąć, niżeli w 
rzeczy lamey ief. Bo akom iuż po= 
wiedział, zyłk tu fiufzny tylko dla 
famego iedynie zarobku idzie; nie 
moze tedy więkfzy bydź, tylko iak 
wielki z kupiećtwa urośnie: y ktoby 
fię więkfzego napierat, iuż by tenies 
go więklzy zylk, nie kupiecki, ale 
fchwiarfki był. A przeto, iako ka- 


żdy kupiec y na firatę y na zyk kue f|li; 


pczy, iak mu fzczęście w kupiećtwłe 
pofluży; tak też ten co pieniądze na 
kupiećtwo daie, dawać ie y na ftratę 
y ma zyfk powinien, iok fię drugiemu 
kupietwo uda. Jeżeli tedy kupiec 
wiele zyfzcze, więcey fię też im Z 
działa doftanie; a ieżeli mało, to mniey 
ma nich przypadnie: ieżeli też nic a 
nic nie zyfzcze, tedyć obiema na ów 
czas żylk zginie; y nie trzeba wtedy || 
o zylku mowić, kiedy go wcale nie | 
masz: 
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masz, A nie tylko zyfku m ten czas 
"kopiec płacić, ale nawet y całey fum= 
my wracać nie powinien, kiedy wszy- 
fikich ktore na kupiefiwo nałożył , 
| pieniędzy nie wybierze, Bo ieżeli to 
kit prawdziwe towarzyftwo, tedyć 
oba towarzyfze rówao fię y na zyłk 
y na fzkodę fkładać maią: a isko ku- 
piec pracą fwoię gubi, kiedy nic nie 
zyfzcze; tak też y drugi towarzysz 
iego fzkodę w pieniądzach podiąć tna, 
kiedy fię nie pofzczęści, Obiema bo- ` 
wiem to ginąć powinno, co nałoży» 
e |; a iż ieden nałożył pracą, a dru- 
le [gi pieniądze, tedy gdy fię kupcowi 
pa |Rie powiedzie, oba tracić mają, ieden 
tę | pracą, a drugi pieniądze, _A to ia tyla 
m |ko o tym przypadku mowię, w ktos 
ec |rym kupiec, nałożonych na kupie» 
z (&wo pieniędzy, wfzyfłkich nie wy. 
ey |bierze; bo gdyby wfzyfłkie wybrał, a 
ą [tylko zarobku żadnego nie miał; wfzya 
w jfłkie by temu co pieniądze na ku. 
dy |piećtwo dał, wrocić powinien. Ani 
jio |8 mówcie: żeby przez to wielka mię- 
i dzy 
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dzy niemi nierowność była, ponieważ 
kupcowi wfzylika by iego praca zgie 
ngia, owemu zaś drugiemu wfzyfikie 
by- fię iego pieniądze wróciły, Ta 
bowiem nierowność, ztąd by iedya 
nie pochodziła, że fię obydwa niero= 
wno złożyli, gdyż ieden dał pieniqe 
dze, a drugi tylko pracą. Pieniądze 
rzeczą przez (ię trwaiącą są, y dla 
tego wrocić fię dalącemu mogą: ale 
praca rzeczą przez fię ginącą ieft, tes 
mu tedy ktory ią nałożył, wrócić fię 
nie może, Gdyby byli obydwa rzecz 
jaką trwaiącą, na kupiećitwo nałoży= 
li, obiema by fię nakiad ich wrocić 
mogł; ale że ieden rzecz trwalącą, to 
ieft pieniądze, a drugi rzecz nietrwae 
łącą, to ief pracą, na kupiećtwo nałos IK 
żył: dla tego, tylko fię tamtemu to co 
nałożył, a nie temu drugiemu wraca, 
A do tego nałożone na  kupiećtwo 
pieniądze, czyieź to w rzeczy famey 
sąż A wfzakże tego co iena kupiee 
&wo dał; gdyź gdyby w kupiećtwie 
onym przypadkiem iakim zginęły, ies 
mu 
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ju by a nie kupcowi zginęły: Kus 
cowi zaś tylko gołe ich zażywanie 
gło pozwólóne. Ortoź po fkonczo- 
iym kupiećtwie wybrawfzy ie ku- 
dec, iemuż ie wfzyfikie, iako iego 
płafne wrocić powinien, choć by teź 
zez. nie w nadgrodę pracy fwoiey 
ïc a mic nie zarobił. Tak wlaśnie 
iko fzkuta y poiazd do zażywania 
jJożwolone, po f(kończonym zaży was 
liu; temu fię zupełnie oddaią, co ich 
łaźywać pozwolił, choć by teź ow, 
s mu pozwolone były, przez ich 
iażywanie nić a nic nie zytkał, 
Towarzylftwo tedy kupieckie tym 
fpofobem fprawowane bydź powin- 
no. Nayprzod kupiećłwo zarowno 
ak pracy tak też pieniędzy potrzebu- 
le; Pan w prawdzie pieniądze ma, ale 
pracować nie chce; kupiec za$ praco- 
wać chce, ale mn. na pieniądzach zby- 
wa: złożą Ge tedy obydwa, Pan da 
pieniądze, a kupiec niemi robić będzie, 
„| a to podług tych trzech rzeczy,„o kto- 
rych dopiero mowiłtem. Potym albo 
fię 
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fig kupiećłwo to "powiedzie, albo t 
fię nie powiedzie. Jeżeli fig Die p 
wiedzie na zylku, że albo mały, alb 
też żaden nie urofł; tedy obydwa alk j 
bo na małym, albo-też na żadnydlł l 
tzylku przelać maią. Jeżeli teź fzkojeńki 
da będzie nie tylko wzylku, ale y 

tym co oba nałożyli; tedy obydwfł! 


dzie, że fiz pieniądze y z zyłkiem wył 
biorą. tedy fię niemi tym, fpofobedk, Ż 
dzielić maig: Nayprzod powinna Qiz 
odłączyć fumma cała, ktora. nałożalłi: 


ją. był nałożęł, Potym zofłają fię pięjpie: v 
niądze w(pólne, -z ktorych- potrzeb cz 
wfpolne długi wypłacać, iako to czejlipto 
ladź, naiemoikow, y inne tym pó 
dobge nakłady zafpokoić: gdyż na 
klady te powinny bydż wfpalne, ik 
zatym z wipolnych też pieniędzy połlrzygi 
Win. 
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albltepiony bydź płacone. To wypłaci- 
niejpŃZY » mają fiş oflatkiem dzielić, fò- 


dwl aig obydwa rowno albo nie rowno 
żadłykkładali. Bo ieżeli Kto trochę tylko 
eż fk pieniędzy dat, (im rozum  pokazuie, 
| siej dż ię nie ma rowno dzielić "ztym; 
obydwktory doiłateczne wcale pieniądze nas 
ił dożył. Ałeć dla zupetney fprawiedli- 
u|iqpzości, między pracą także y pienię" 
iądzekizmi uważać potrzeba co z nich wię= 
| kiza zyikuonegó przyczyną było,aby 
nobio też więkfzą zytku część w dziele 
m pyOwym doftato, Trafia fie bowiem nie 
pofojewaz> że.kupiec małą bardzo pracą y 
jond (przemyfiem kupiećiwo fwoie odpra- 
żywi; a na ten czas zyfk Gw więcey z 
a, kprpiepiedzy niż z pracy kupieckiey i: 
ią fiępiedzie: więkfza fię tedy zyfku część na 
potr ÓW .czas, temu co pieniądze dal, a nie 
 todzekupcowi należy. Trafia fię także, że 
ym ikupiec z wielką, fwoią pracą zyfk za- 
dyż parobi, a na ten czas zyik ów. więcey 
pracy knpieckiey, a niżeli pieniądzom 
ędzypoPrzypilany bydź ma: więg na ów czas 
BR 

| 


R2 wię= 
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więkfza zyfku część kupcowi; a ni 
temu co pieniądze dał, przypaść po 
wiana, Trafia (ię podobnież y to, Ż 
kupiec mierną pracą zarobi; Da od 
Czas tedy zylk zarobiony zarowno 

pieniędzy nko y zpracy kupieckieg 
idzie: a przeto równie fię na ow ezi 
zytkiem nabytym: obydwa towarzy(zą 
dzielić maią. Aże czalem zylk wię 
cey pieniądzom; a czafem więcey pra 
cy y przemyllowi kupieckiemu przy: 
pifany bydź ma, rzecz ieft z amegi Td 
doświadczenia niewątpliwa, W fzakż go | 
widziemy nie raz, iż kupiec nie wiek ścią 
ką pracą, y nie wielkin  przemy(fteań kol 
na iednym mieyfcu, iednepo czasu niżę 
iednym towarem, y temiż pieniędzmi| 
wiele zarobi; czego na innym miey fcu] tedy 
infzym czalen y infzym towarem ża tyz 
robić nie może. Na ten/ czastedy zaś gą: | 
robek ow więcey z pieniędzy, a milf" 

żeli z pracy kupieckiey pochodzi; po4 niedz 
nieważ na ten czas, y za tą okkazygj| r 
pieniądze , bardziey niż infzego czad] two 
su y za infzą okkażyą dra są |czy 

i to | 


żytk 
piec 
kied 
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I to także widziemy nie raz, że nie+ 
ktorzy maiemi  pieniędżmi kupczyć 
zacząwizy, prętko (ię zbogacaią; gdy 
tym czafem drudzy wielki handel wio» 
| dąc, nawet do uboftwa przychodzą, 
To koniecznie przemy dowi kupieckie- 
mu przypifać muliemy „że ten więa 
cey czafem, a niżeli pieniądze, do pos 
żytku waży. Podobnież o pracy ku- 
pieckiey mowiąc, kto nie widzi, że 
kiedy ten w dalekich bardzo: krajach 
fwoie kupiećtłwo wiedzie, z więkizą 
(||go bez porównania pracą ys ciężkoa 
[Scia (woią wieść muśi: gdy tedy Zya 
“| fzcze, więkfzą daleko praca iego, a 
niżeli drugiego pieniądze, zyfku owe- 
. (89 przyczyną ił, -W pieniądzach 
(tedy upatrywać mamy pożytek „ktos 
|ry z fiebie w kapiećtwie przynieść mo. 
. |[gą: ktory to poźytek upatrywany bydź 
|ma, częścią z wiełkiey, fummy pie» 
„|niędzy, gdyż więkfze pieniądze wię» 
||k(zy pożytek rodzą: częścią teź, że 
[tgo czasu, y na tym mieyfcu, ras 
Sl |czey niż iafzego czash, y nainfzym 
mie ga 


í 
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mieyfeu do zyfku fpofobnieyfże. st, 
W kupcu zaś upatrywać. mamy pra=' 
cą y przemyft iego, iak wielki byf 

iakie do przełamania, trudności miale 
a porownywaląc oboje z fobą , tak pies 
niądze z pracą y zprzemyfiem, iako 
też pracę y przemy- z pieniędzmi, 
zdaniem dobrych y w rzeczach Kua 
pieckich biegłych ladzi rozfądzić ma- 
my, co z nich więkizą yfku przye 
czyną było; aby to też w wzaiemnym: 
podziale więkfzą dła fiebie zylku część 
odniofło. ~> 4 

Patrzéile fiuchacze, że kontrakt tos 
warzyltwa kupieckiego poiedyńczy Z 
tym określeniem, y z temi oftrożno 
gciami uczyniony, Sprawiedliwy ief; 

nie w (obie lichwiar(kiego nie ma. 
Pieniądze tu, tego włatne sę, ktory ie 
ng kupiećtwo dat; edy- tedy od nich 
gyík bierze nie z cudzych go, ale z 
fooich  włafnych pieniędzy bierze, 
ylk. tu także nabyty nie z kąd inąd, 
tylko z kupiectwś idzie, co wfzyfcy 
za rzecz fptawiedliwą. uznają: nikt fig 

, go 
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jgo też tu więkfzego nie napiera tyl- 
ko iak gó wieiki kupiećtwo fame za- 
jrobi Dzial podobnież zyfku zarobio- 
[rego kazdemu fię przyzwoity.dolłzie, 
juiękizy albo mnieylzy, podtug tego 


g' 5: 


lisk Ge ktory z towarzyfzow mniey 
jalbo więcey, do niego przyłożył. Na 
oltatek niebelpieczenftwo me utraty 
|czyli to rzeczy na kupiećłwa nałożoe 


| 


jpiećltwa zyiku, wfpołne obiema towas 


izyfzom ieft, y ieden fię nim bardziey 
jniż drugi nie obciąża. Nie masz tea 
dy w takowym kontrakcie nie; coby 
|e?eany godne było; y wy go ztemi 
Ktore fię przełożyło ofirożnościami be. 
fpiecznie zaży wać możecie, Podźmy 
tuż do kontraktu towarzyfitwa ku» 
jpieckiego  potroynego; y co fig w 
bim także zachować powinao aby 
z Gebie fprawiedliwy byt, w tey 
drugiey Kazania Części zobaczmy, 


Dey, czyli tez (podziewanego zku * 
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CZĘSC DRUGA. 


K ontrakt Towarzylłtwa kupieckie- 
AN go potroyny, tym (ię od pojes 
dyńczego rożni fluchacze,żE w põie- 
dyńczym y fumma na kupiećtwo dana, 
y zylk od niey fpodzłewany zupel- 
nie fię ba los (zczęścia pufzcza; w po» 
troynym zaś y fumma fię ubefpiecza, 
y zylk od niey fpodźiewany albo fię 
także ubefpiecza, albo fię też mniey(zy 
pewny, za odftąpienie więkfzego ku- 
puie. To iet wchodzą z fobą'dway 
w towarzyftwo kupieckie; y ieden z 
nich fwoie na kupiettwo pieniądze 
daie,.a drogi (woię do kupiećtwa pra- 
cą ofiiaruie.- Ten oprocz tego co 
pieniądze daie, fummę daną fobie ua 
befpiecza, aby mu ta zupełnie odda« 
na była, czy fię zowego kupiećłwa 
wybierze, czy fię nie wybierze: y za 
to Towarzy(zowi (woiemu, z owe- 
go. zylku, ktory by działem, na niego 


przypadł, część iaką odftępiie. A że, 
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iefzcze nie małego zyfku, nie maladia 

niego w dziele owym ieft nadzieja; 
otoź iefzcze y z niego część iaką Qod- 

| fłępuie, ubefpieczając fobie albo Ru- 

| puląc przez to pewny, choć mniey- 

{ízy zyfk, aby mu tea oddany był, 

choć by fię też y tak wielki, jak na- 
| dzieia była, w kupiećtwie owym nie 

zarobił. Takowy ich kontrakt; zo- 
| wie fię potroynym, bo fię w rzeczy 

famey z trzech kontraktow fkłada: z 
| kontraktu Towerzyftwa kupieckiego, 

z kontraktu ubefpieczena fummy, y>? 
|z kontraktu kupna, ktorym fię zyfk 
[choć mnieyfzy, ale pewny, za odha- 

pienie więkfzego w nadziei kupvies 

Takowy kontrakt niektorym zdaje fię 

bydź niefprawiedliwy y lichwiar(ki; 

częścią iż (ię tu w vim, iako y w ka- 
jźdey lichwie, ten co pieniądze daie, 
|y fummy daney, y zyfku od niey 
upomina: częścią też, iż w towarzye 
[ftwie kupieckim, iako fię wyżey mó» 
|wiło, tak zyfk, iako fzkoda, wfpole 


że [ne obiema Towarzyfzom bydź po. 


win- 
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winny: tu zaś gdy pieniądze „giną; 
tylko fię przy famym kupcu fzkoda 
zofłałe. Wizekże iedńak inni. bardzo 
zacni Theologowie nauczaią, Ba Ktos 1 
rych zdanie y, ia też przylłalę, i2 taa 
kowy Kontrakt, zachowawizy w nim 
to, co fię zachować powiano, fiufzoy 
z fiebie y (prawłedliwy ieit, tak wzglę= 
dem zyiku ktory fię bierze, iako tež 
względem (ummy ktora fię ube!piecza, 
y wzgłędem kupna, ktorym fię zyik 
moleylzy, ale pewny, za odlłąpienie | 
więkizego w nadziei kupuje.  Wzglę: 
dem zyłku dla tego, bo tu fię zyk: 
nie z pożyczania,sle z kupiećtwa bies 
rzę; a zyfk z kupiećtwa idący, wfzye 1 


fey za fufzny z fiebie maig. Wzglę- ii 


dem ubefpieczenia fummy dla tego 
bo tu kupiec za ubefpieczenie to, 
przyzwoitą nadgrodę ma; gdyż nie 
daie tylko matą bardzo zyfku część „Ą 
a ofłątkiem (obie ża oiebefpieczeń(twoaf 


ktorego fię podią!, płaci.  Względemf] | 


zaś kupna, mnieyfzego w prawdzie, 1i 
ele iuż pewnego. zyfku, dja tego: boj] 


* 
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ulet nie mała więkfzego daleko za» 
tobku ńadziela, ktora zawfze z feble 
eh izacowna, y fufznie fię za przy- 
zwoitą cenę tak przedać iako,teżku= 
pić może. Tak właśnie, lako nadzie= 
a złowienia coryb za zapułzczeniem 
-j leci w iezioro, fłufznie fig za przy. 
5| zwoitą cenę, tak przedaie, iako też 
| kupuje. Aby tedy kontrakt ten dô- 
"J bry y fprawiedliwy był, z nauki tych, 
'|że Theologow, te fi; w nim rzeczy 
 gachować powinny. 
o] Potrzeba nayprzod, aby ten co pie 
„| Blądze kupcowidaie,nie pożyczanym 
(le Odyczaiem, ale prawdziwie na ku- 
piwo dawał; aby niemi kupiec, nie 
| lako Ćwemi, ale iako cudzemi, y tylko 
_ 5] fobie powierzonemi kupszył. Togdy 
(b fig Ranie, tym famym,'y ten co ku- 
“f pcowi pieniądze dał, 2 nim neiko 
R , kupczyć będzie: 3 zatym zyík od nich, 
th PiS od pożyczania, ale od wfpolnego 
| zarobku, nie zeudzych, ale z fwoich 
' włafnych pieniędzy weźmie, „Prawda 
że w kontrakcie tym, ieźliny dane 
ną 
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na kupiećłwo pieniądze przypadkiet 
jakim zginęly, przy famym fig tylk 
kupcu. fzkoda zoftaie, ale to fię dzi 
ie, nie dla tego, iakoby, pieniądze oW 
tym czafem kupca walne były; leg 
dla tego, że on ubefpieczałąc fumn 
niebefpieczeńftwo to na fiebie prz 
iat, y iuż przyzwoitą za to nadgr 
dę odebrał, Tak właśnie, iako kied 
kto Dóm cudzy tanio naymie, y za ú 
całość iego , przeciwko wfzelkim przyj | 
padkom ubefpieczy, gdyby tym cz) 
fem Dóm ów przypadkiem iskimi pi 
padł, fam by tylko na tym fzkodo 


wal; nie dla tego iakoby Dom ów m [upić 


ięty, iego tym czafem włafny by 
lecz dla tego, że ubefpieczaiąc całojj f 
iego, piebefpieczeń ftużo to na: fiebi 
przelął, y iuż przyzwoitą za to nad 
grodę otrzymał, Prawda y to, 
w Towarzyftwie kupietkim, wípoldi i 
obiema towarzyfzom (zkoda bydż pó 


winna: aleć y tu by wfpolaa była.gdyj pi. 


by do kontraktu Towarzyłtwa, inaj|. 
ofobny, ubefpieczenia fummy kod 
trakt, 
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| trakt, nie przyftąpił. Bo żę jeden z 
nich, zdobrey woli fwoiey, całe da- 


zie| ney fummy piebefpieczeńftwo na đe- 


| bie przeymuie, y przyzwoitą za to ód 
drugiego nadgrodę bierze: nie masz 


m| Przyczyny, żeby też y drugi fzkodzie 


tey podpadać miał. Owfzem że ów 
drugi, za fzkodę tę, aby iey nie pode 
pedal, przyzwoicie płaci, tym famym 
(liżkodę owę za wfpolną też fobić us 
źnaie; bo dla tego fię od niey odku- 
puie,aby y on też iey, iako iuż fie- 
[bie czekaiącey, nie podpadał. Gdy 
tedy w kontrakcie tym, pieciądze na 
kupiećłwo dane a nie wybrane temu 
fię co ie dał w całości wraczią, żadna 
|S przez to lichwa nie popełnia, bo 
ifmu: fię, nie isko pożyczone, ale iako 
[tylko powierzone, nie iako gołym tyl- 
j|ko towarzyftwa kontraktem dane, ale 
jako inoym oprocz tego ofobnym na 
|to kontraktem, ubefpieczone ` wra- 
|caią. 

Potrzeba powtóre, aby ten ćo pie» 
|niądze daie, temu- ie dawał, co pigi 

i nię: 


270. JL I 


niędzmi owemi robić: y. zyfkać może; 
bo gdyby ie temu dał,co niemi ro- 
bić nie ma, iuż by ichsxtym mym, 
pa kupiectwo nie dawał, ale wrze- 
czy famey pożyczał: a tak biorąc od 
nich zylk, iuż by go od pożyczenił, 
po lichwiasiku brat, Ten także co 
pieniądze bierże, ponieważ to pieniąs 
dze nie jego , ale cudze, y tylko iemu 
powierzone sq, Ba CO innego ich Aux, 
fznie zażyć nie może, tylko na famo 
kupiećtwo, podług woli tepó, ktory 
mu ich powierzył. | gdyby ich na 
jnfze potrzeby fwole zażył, taką by 
w tym niegodziwość popełnił, ikg 
popęłoia Guga, gdy Pańlkich pienię- 
dzy na fwóie potrzeby zażywa, a nie 
‘na to, na co mu od Pana zofławione | 
są. Cały tu zyk z zarobku  kupiee 
ckiego iść powinien: robić tedy y kue 
pczyć pieniędzmi onemi potrzeba „aby 
z pracy tey Ów pożądany zyk uród. 
‘Potrzeba nakoniec aby fię kupcowi 
za ubefpieczenie to przyzwoita nade 
groda fłała; bo kupiec nie powinien 
CUa 
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cudzych pieniędzy ubefpieczać, to ieft 
nie powinien podiąć fię ich płzcić, 
choć by też y z przygody iakiey zgi- 
ingly: gdy fię tedy tego  podeymuie, 
JAuizna rzecz ieh, aby mu to dobrze 
madgrodzono było. Dobra zaśy przya 
ftoyna dla ńiego nadgroda z nauki The- 
jelogow ta będzie, gdy bę więk fzego 
cd niego, iak pięć złotych od każde- 
go itz, żytku nie weźmie. -To (ię 
zaś w rzeczy famey w ten fpolob 
obrachować może, « Pofpolicie kupiee 
fem- zlotych, nie zyikuie tylko dwa- 
dzieścia cztery złote; z tego tędy zy 
[ku na każdego by działem towarzy, 
fkim, po dwanaście złotych przyfzło, 
Lecz. że fię kupiec fumme daną ube- 
lfpieczyć podeymwie, choć by.też ta 
y niefzczęściem .iakim zginęła, REfzna 
rzecz, aby mu za ubespicczenie 
cztery złote ód każdego fta z zyfku 
|fwoiego odfąpić. A że (ię nad to y 
zylk pewny dać obowięzuie, choćby 
[ię też w kupieã wie owym y mk 
[wielki nie zarobił, ftufzna rzecz, aby 
mu 
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mu za to przynaymniey trzy złote 
od kazdego (la poltąpih Tak tedy, 
dla tego, co kontraktem tym (woie 
na kupiećłwo pieniądze dal, dziajem || 
towarzytkim, więtey ik. pięć złotych {f 
od każdego dta, pewnego zylku DIE 
przyidzie, 

A to ia tylko o tym mowię, co fię 
pofpolicie dziecie, gdyź pofpolicie kua 
pey. ftem złotych, więcey nad dwae 
dzieścia cztery złote pie zarabiałą, Co 
fig iednak fzczegulaych y nadzwyczay= [ 
nych przypadkow tycze, w ktorych 
kupcy czafem:; znacznie ` więcey, 2. 
czafem też y znacznie mniey zarasi 
bizig, o tych fądzę; iż czałem więcey | 
a czafem też y mbiey zyfku wziąść | 
od nich można: co fię z dwoch rze« 
czy vpatrować powinno. Nayprzod 
z zyfku, ktory fię pieniędzmi onemi 
zarobić może: gdyż czafem wielka p 
icf na zarobek. pogoda, że temiż pie» | 
niędzmi, tąż pracą, teraz „na tym miey- 
feu, y w tym towarze, wiele bardza | 
zarobić można: co iż fię trafić A 

4a 
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, |fimiź kupcy zeznać mufzą: W ten 
| [czas tedy, mogło by fięod nich kon= 
, [taktem tym, } ośm y dziefięć Złos 
tych od fa, pewnego zyłku wziąść; 
zwłafzcza kiedy kupiec nie reż przez 
Rok pieniędzmi onemi obroci, a Zas 
[tym nie raz onemiż zarobi: ieden też 
towar lepfzy nie raz do zyfku, niż 
drugi bywa. Wfzakże jednak gdy- 
by ten większy zyłk nie tak z pies 
niędzy y. pogody lub kondycyi to- 
waru, iako raczey z przemy fłu y z pra- 
ty kupcowey pochodził: mefuízna 
była by, więkfzego fię na ten czas zy» 
; |fku u niego upominać. Powtore y 
ma to też fię ogłądać potrzeba, że nie- 
befpieczeńftwo utracenia fimmy albo 
zyfku w kupiećtwie, nie zaw [ze ie- 
dnakie iet, ale czafem więkfze, a 
czalem też mnieyfze. Gdyby tedy 
| niebefpieczeńfłwo to bardzo nie wiel- 
kie było; mniey by fię też kupcowi 
|od owego ubefpieczęnia dać  mopło: 
| naprzykład dwa tylko złote od ube= 
pieczenia fta ŻAL a drugie dwa 
| q 
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bd ubefpieczenia zyfku, Lecz kiedy ||potro 
więklze podobieńltwo jef, iż więkfza||koni 
też utrata naltąpić może; w ten czásligo i 
zaite więcey (ię też kupcowi od ual w$ 
beipieczenia takowego polłąpić poir M 
winno. Fo ześ wfzyftko, baczeniem |rzylu 
fig y użnaniem dobrego iakiego, y wyć a 
rzeczach kupieckich biegłego cziowies| Żadne 
ka, rozezńać y umiarkować ma. |inacze 
Z tych tedy rzeczy każdy poznaćj|mu pi 
może, iż ten towarzyftwa kupieckie.j|/iwo 
go potroyny kontrakt, nie lichwiat= 
iki, ale Rufzny y fprawiedliwy ieft,|Duch 
gdyż fię z trzech ftufznych kontraejjtaii 
ktow, to iet z kontraktu kupieckięe 
go towarzyltwa, z kontraktu ubesjni Ro 
{pieczenia fummy, y z kontraktu kusjwda 
pienia, mnieyfzego w prawdzie, elajBull, 
już pew ego żaw(ze zyfku w rzeczyjiłcdi. 
famey fkłada, Ktore to konttakty „|mow 
jako fię zofobna z rożnemi Ofobamijto m 
fłufznie fprawuią: rak żadney nie maszjzykk | 
przyczyny, dla ktorey by fie wrażi(ę ro; 
złączone, z iedną też Ofobą, fłufzniej tms 
prawować nie mogly. A przeto zenj zyk 
j wid 
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jpotroyny Towarzyftwa , kupieckiego 
allkontrakt, ma, 22 fobą, tak Swieckie- 
bis|igo, iako też Duchownego prawa po- 
uwagę, Prawo Świeckie lege 29. ff 
js HPro Socio: wyraźnie mowi, iż lowa- 
m irzyftwo tak fię między dwiema uło- 
w żyć może,aby drugi z Towarzyfzow 
jes |żadney -fzkodzie nie podpadał: to zab 
© |inaczey ftać fię nie może, tylko kiedy 
„èlmu pierwizy, y dane w Towarzy- 
je.jftwo pieniądze, y zylk od nich fpo- 
ate jdziewany , zabefpieczy, Prawo także 
et Duchowne: Capite per noślras, de do» 
(raejmafionibus inter virum ©: uxorem, KOD 
jesjóraktu tego dozwala, y dofyć iafnea 
besjmi łowy, tamże go pochwała. Pra» 
kusjwda że Syxtus Y. Papież w fwoley 
olejBulli, ktora fię od tego Mowa Dete- 
czył Słabilis zaczyna, wfzyfikie takowe us 
(ty,jmowy gani, ktoremi fig daaey, czy 
miito na pewny, czy ma nie pewny 
naszj zyfk fummy, całość ofirzega. Aleto 
yrażj fię rozumieć powinno, tylko o takicy 
zniej Umowie, w którey fię golym towa- 
rn zywa kontraktem, takowa całość 

Sa oftrze- 
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chrzega; nie zaś o takiey, w-ktorey | 
fiz, do kontraktu rowarzyltwa, inny 
oiubny ubeipieczepia pieniędzy kone 
trakt, wraz Z przyzwoitą za to nade | 
grodą pqzydaie, W prawdzie Kardye | 
nal Polet u LugonaKardynała świadczy, | 
iż (amże Syxtus V. o tę Bulię fpytae| 
ny, wyraznie (ię oświadczył , że przez 
nią te tylko kontrakty za niefprawie=. 
dliwe ogłafza, ktore też wzięci u 
wizyltkich Theologowie za nie(pra- 
wiedliwe maią, -Naofłatek zwyczay | 
pofpolity po wfzyftkim niema] Chrze= 
ściańitwie pokazuie, iż w kontrakcie 
tym nic wcale mie przyftoynego -nie 
masz. Godzi Gç tedy kontraktu tes. 
go używać nie tylko tym, ktorzy) 
fubtelność iego rozumieją, ale y tym 
ktorzy iey tak dalece poiąć nie mo» 
gą. Dla nich bowiem dofyć ieft, 
wiedzić w powfzechności, iż kone 
trakt cen fprawiedliwy ief: y chcieć 
g9 tym fpofobem y ztakiemi kone 
dycyami odprawić, ktorym on  fpoe 
fobem, y. z iakiemi kondycyami fprae 
wie 
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wiedliwy ief, A co fię tu o ubee 
{pieczeniu danych na kupiećtwo pie. 
niędzy y zylku od nich mowi, toź 
| Gmo liç o ubefpieczeniu danych na 
| czynsz pieniędzy, y czynfzu od nich, 
a| rozumieć powinno, <achowawfzy 

| wnim te wizyfikie kondycye, ktore 
i-i fiz tu wymienity, ubefpieczenie da- 
U] nych na czyofz pieniędzy, y czynfzu 
| od nich, rownie iak ubefpieczenie daa 
47 | nych na kupiećłwo pieniędzy, y zy» 
e-| fku od nich, fulżne y Iprawiedliwe 
ciej będzie, 


te: || fobie , coscie w dawaniu per ędzy two= 
27 f- ich na handel y kupiećctwo zachować 
jm] powinni, gdy ieczy to poiedyńczym, 
0: | czy potroynym towarzylłwa kupie- 
l, | ckiego kontraktem dziecie. Tizeba 
e | nayprzod abyście ie, w obydwu tych 
eci kontraktach, nie pożyctzanym obya 
be | czaiem, ale tylko do wiernych rąk 
104 | dawali, y tylko. temu, co niemi ro. 
tas | bić moźe y chce, dawali, y naoftetek: 
| | mie więkfzego od nich, tylko iak zaa 
ER TO. 


| 


pel Macie tedy fuchacze przełożono 
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robek kupięckiprzynięfie, zyfku fzu= 
kali. Trzeba nad to, abyście w kone 
trakcie poiedyńczym, rownie iak. na 
zyfk tak też, Da ftratę gotowi byliş 
w kontrakcie zać potroynym, ubefpięe 
czone fobie od kupca pieniądze, przys 


zwoicie opemuż nadgrodzić chcielła 


Gdy to wfzyliko w obydwu. koatrs» 
ktach wiernie zachowacie, Żadney 
tym famym w obydwu kontraktach 
lichwy nie popelnieje. * Wam. (ię pos 
dobno. dziwno.zdaie, źena wasinnym 
pieniądze daiących, takie kondycye y 
ofirożności kładziemy: ale poftawcie 
fię w.ftanie tych, ktorzy od. drugica 

jeniądze biorą, a, wnet fię wam te 
nafze kopdycye ,y oftrożności, Aufzne+ 
raj y iprawiedliwemi pokażą. Owa 
powfzechna. a na. każdego rozumie od 
Stworcy BOGA. zapifana.reguła: czega 
fobie nie życzyszą tega drugiemu mie ZACH 
g nafze kondycy? y ofirożaości, ta 
włzyfikie względem. lichwy nauki, 
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zupetnie, wam ufprawiedliwić-powin= | 


na. Nie chcieli byście, w. Ranie, rym, 
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aby trafigiąca fig fzkoda, tylko do wąs 
famych należała, aby wafze dla dru» 
| gich przeciwko w(fzelkim przypadkom 
ubefpieczenie pieniędzy, ' bez. przye 
zwoitey. dla fiebie nadgrody zofłałoz 
| otoż y wy gdy whanie daiących dru= 
gim pieniądze ielłeście, niczego fię taa 
| kowego po biorących ie od was nie 
domagagcie. Nie chcielibyście poda 
'bnież, aby od was w ciężkiey potrzę: 
bie u drugich pożyczających, iaki za 
famo poźyczenie bez żadney inney 
fiufzney przyczyny, zyfk y płat 
brano, aby go. przy ftufznych-przy- 
czynach więkfzego, niż fię przynale» 
ży wyciągano; otoż y wy gdy drue 
gim. w ciężkiey ich potrzebie. pieniędzy: 
pożyczacie, nic też. podobnego wzgląa 
dem nich. nie czyńcie. Tak miłość 
włafna, ktora was zaślepia, gdy o 
wasz pożytek idzie, prętko was obiąe 
śni y mą. prolłą drogę. naprowadzi, 
gdy uwagę furoię tam obrocicie, gdzie 
o waflzą fzkodę chodzić będzie. Cze» 
go tędy.fobie, y w kontrakcie towas 
rzy: 
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rzyftwa kupieckiego, y w innych 
wfzyftkich kontraktach, y zgoła w 
każdym braniu y pożyczaniu pienię: 
dzy, nie życzycie; tego też fami bli- 
znim fwoim nie czyńcie, Tak za. 
chowawfizy powianą dla bliźniego 
miłość, BOGU fiş też miłemi ftanie« | 
cie; y ten (łodki pokóy, ktory w dzi- 
fieyfzey Ewangelii Chryftus Uczniom | 
fwoim ogłofii, y zBopiem, y zBlie | 
żaim, y naoftatek z (uwieniem fwoim, | 
otrzymacie. 


OKO * 
|20 LICHWIE 
| KAZANIE VIII 


Jak dawać pieniądze na drendę, 
y wfzelaki Naiem bez lichwy? 


jm | Na Niedzielę Drugą po Wiels 
bd key Nocy. 


Mercenarlus autem, dr qui non ef 
| Paslor, cujus non fint oves proprie y 
Videi lupum venientem , do dimittit OVEF 
g7 fugit: Joan. 10. 


$ ziieyfza o Pafterzu y Nalemniku 

LJ Ewangelia, daie mi pochob flu- 

chacze,,abym o dawaniu pieniędzy oa- 

Arendę y na wfzelakiinny Naiem, dziś 

do was mowil: gdyż y w ten kon- 
> trakt 
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trakt Rchwa fię nie raz, "y rozmaita ins 
ma oiefprawiedliwość wkrada; Jeżeli, 
Naiemnicy zle y siefprawiedliwie.czy: 
nią, że Pańfkiego dobra, do ktorego. 
naięci są, albą' które im naięte lelt, cae 
łości. nie przeftezegalą: iako ten w dzi 
ficylzey Ewangelii do firzeżenia Pańs 
fkich, Owiec. maięty. uczynił: że za.zo* 


baczeniem przychodzącego wilka, os | 


więc Pańlkich odbieżał, y tym famym 
wilkowi ie fzarpać y zabiiać dopue 
„ści. Zle też g niefprawiediiwie ci 


gawet, co ich,albo im naymvią, czyaj 


nią, że im albo (kapo bardzo za pode 
jęrą pracę nadgradzałą; albo podług 
gożności Naymow, więkfzą od nich 
zapłatę biorą, niżeli pożytki są, ktore 
im kontraktem tym, do” wybierania 
fobie, daney za mie fummy pufzczeią. 
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To iel łakomitwo, ktore polpalita h 


żyigcych ludzi przywarą ieft, prawie 
fie po wlzyftkich tanach rozchodzi: a 
ponieważ w każdym towarzyftwa lu. 


dzkiego kontrakcie, coś pożytecznego, Íp, 


ycoś uciążliwego ief; tylka fię za 
fie 


ug 


re 
Nią 
igo 
tą 
jie 
|: 4 
us 


chg 


XAN 


fimym pożytkiem ugania; ciężar zaś 9 
wfzelaką trudność do niego przy- 
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* wiązaną, albo. zdaleka miia, albo też ią 


|bardzo letko. y tylko byle zbydź 


” ||podeymuie. Aleć fprawiedliwość na 


Jrowności datku y  wziątku zależy: ie=' 
żeli tedy jaki od drugiego pożytek 
bierze, tą mu zaraz przyzwoitą za 
[piego nadgrodę daie; y ieżeli jąakowy 
na kogo czżar wkłada, to mu ma tych 
miat fłufzną za to zapłatę. obmyśla, 
Więc ażeby y ten. Arendy y, w/zela» 
kiego Naymu kontrakt od takowego 
lakomltwa oczyfzczony a. należytą 
|fprawiedliwości regułą określony zo» 
ftat; do mnie należy pokaz:ć Wam, 
co fię wnim dać, a co. wziąść, co fię 
tez względem  naymulącego, a co 
|względe m naiętego, lub rzeczy. naię- 
tey, zachować powinno. Zeby zaś 
Jrżecz  przedfięwzięta lepfzym por 
PIRA pofzła: włzyftkie Arendy g 
Napmy w.trzech rozdziałach zamy> 


10, kam, ato podług trzech Rodzaiow 
M zeczy, ktore nagmować zwykliśmy. 


Hy 


X FK 


| | Wr My bowiem rzeczy, jedne naymuie- 
p li | 
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my do pożytku ad ufum frućlum, iako 

| KSNR to ady, folwarki, maiętaosci; także 
KE WY bydio pożyteczne, iako to krowy yl 
2 || owce. Drugie naymuiemy do gole- 
8. go używania ad ufum: iako to“ domy; 
FAME Da izby do więtzkania, tzaty „łańcuchy, do 
— BARAK ubierania, tatki, naczynia do potrze- 
BE iii oi bnego używania. Trzecie Zas nay- 
muiemy do roboty ad operas. iako tolf’ 
konie do iazdy, woły. do pracy, lue|| 
dzi do pofługi. Ja tedy mowiąc o tymi" 
wizczegulności, w trzech Kazania Czę= |£ 
ściach pokażę wam, eoście dla zupeł: | | 2 
ney (prawiedliwości zachować po»! 
winni: nayprzod w rzeczach maiętych |£ 
do pozytku; potym w rzeczach naięe | 
WII | tych do gołego używania; a naofłae |" 
a tek w rzeczach naięrych do roboty, |Ż 
O dobry Pafterzu nalfz - Zbawicielu) 
Panie! day nam oie tylko w tey fzczes| 
gulney o Naymach materyi, ale też we |] 
wfżyftkich innych okolicznościach , tak | jd 
$ 


fig 


/ 
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fię (prawiedliwie fprawować, abyśmy 
ief Dufzy nafzey, nie ziemi Naiemnikami, 
kof ale dobremi zawfze Pafterżami byli. 
(że 


„| CZĘSC PIERWSZA. 
t) 

O! rzeczy do pożytku maiętych 
ze- zaczynam, między ktoremi nay- 
j-i przednieyfzym Naymem. iet Arenda 
tol foaiętności; przeto też naywięcey o 
luj Bicy mowić będę: a co o niey . po- 
ym) Wiem, łattyo fię do infzych też po. 
zę | Zytecznych rzeczy przyftofować nioa 
ebi że. Arenda albo Naiem maiętności na 
pol tym zależy fłuchacze: daie ieden dru» 
ch j giemu fumme, y od niego bierze Maa 
ję. |ięrność na wytrzymanie teyże fum- 
fa. | m7; to ieft wybiera ią fobie z tych pos 
ty, jżytkow, Ktore maiętność ona przys 
elujnośi. Tu zaś wiedzić należy, iż we 
fel | wfzyfikich Naymach nie kupuiemy, ani 
wejpieniędzy daiemy za rzecz famę we» 
tek | dług fwey iftoty, ale tylko za uży» 
. |wanie albo pożytek oneyże. Tak 
kie» 
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kiedy Dom albo fad naymulemy, nie 
kupuiemy przez to Domy albo fadu, 
gdyż Dom ów y fad, tegoż ieft co 
y pierwey był: aie tylko kupuiemy 
używanie Domu y pożytek fadu, gdyż 
używanie to y pożytek ten iuż do 
nas do umówionego czasu należy, Tak 
że leż Kiedy kto u kogo  maiętność 
arenduie, mie kupuie przez to maię= 
tności, ale tylko pożytki iey roczne, : 
ktore ona z roli. obory, 4sfow, (tas 
wow y innych tym podcbnych rze» | 
czy uczynić może, A choć w fłatu= 
cie zapis Arendy. one flowa cum omni | 
jure dominio z wfzelkim prawem y | 
włataością w fobie zamyka: wfzakże | 
to prawo y ta włafność, tylko fig 
wźględem pożytkow, nie zaś wzglę= | 
dem fameyże maiętności rozumieć ma. 
Boć zaraz tamże dołożono, że ten 
co Arendę bierze, iż ią nie infżym | 
tylko Areody y Naymu prawem bie- 
sze, urzędownie zeztać powioien: a 
Naymu y,Areody prawo, nie do iftoty | 
famey, ale tylko do używania, y poe 
ży" 
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żytkow rzeczy naiętey, właśnie ief, 
Z tąd idzie, że maiętność arendowaną 
| y każda inna rzecz naięta przy wim 
| foości pierwfzego Pofsefsora zoftaie, 
| ktory ią falvo jure arende przedać, daa 
| rować, y iako -chce od lebie oddalić 
| może, Dyle fię tylko fpokoyne  naięa 
 mnikowi aż do czasu naznaczonego 
(= | dzierżenie zachowało. 
, | Kontrakt ten ażeby z fiebie fpra- 
e | wiedliwy był, potrzeba aby , Arenda 
e- | zbytnie wyciąpniona nie była, gdyż fię 
y Arendarzowi, iż około oney  maię- 


yjjleży. Potrzeba także aby pożytki 
że | ktore z maiętności oney idą, obrzcho- 
fg | wawfzy już y nakłady, y prace, y 
ję I niebefpieczeńfitwa rożne, y nakoniec 
u. | Die pewność famychże pożytkow, nie 
en | Dyły zbyt więkfze, niżeli ief fumma, 
r | ktora fię na Arendę dała. Scifła bowiem 
e- | fprawiedliwość iu ezualitate dati g 
a |accepri, na nie iakiey rowności zależy: 
ty | kiedy to co daiesz, równe ief temh, 
gs | co -od drugiego bierzesz. Jeżeli ted 
| wigo 


zea 


ERZE 


tności pracuie, nie iaki za to zyfk na» ` 


SiE 
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więcey bierzesz, niż daiefz, iuż fię 2 
fprawiedliwością miiasz, } to co nad 
to bierzesz, wiaśnie lichwą trąci, bo 
własnie takie jeft, iakobyś ie od po- 
Życzenia brał. Aby tedy błędu w tym 
nie bylo, zdrowa rzecz iet, w tym 
fię na zdanie bogoboynego y W rze- 
czach biegłego człowieka fpuścićó: a 
podług iego rozlądku przyżwolte we 
wzyltkim porownanie uczynić: Pòa 
„trzeba wrefzcie, aby Arenda nie była 
śzkodliwa, ktoraby  fpuftofzenie Yy 
fplondrowanie maiętkości za fobą nioa 
Ma. Bo lubo ten co maiętność w Arene 
“dẹ bierze, wfzelakich z/niey - poży» 
tkow fzukać może; a wfzakże iey 
pifzczyć y puftofzyć nie maż ale iey 
iako rzeczy fobie powierzoney, Wief- 
nie w fwoiey calości. dochować po» fi 
winien. Zate każdego dobrego y 
enotliwego człowieka obowiązek ieft, 
aby rzecz cudzą, fobie powierzoną, fi 
nie inaczey. tylko iako fwoię włafną 
fzaaowal. 
Atu 
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A tu względem pożytkow z maię. 
tności zarendowaney iść maiących „nie 
9 | maja zachodzi trudność: czy powinien 
0- | na ten ezaś Arendarz całą arendę pia- 
m |cić, kiedy pożytkow tych. za nie» 
m |fzczęfną iaką przygodą, wizyfikich 
€ [nie wybierze? Niektorzy bowiem tea 
lgo u fiebie zdania sy: że powinien; 
jktore też zdanie {woie dofyć pozor- 
nemi przyczynami fiwierdzaią. Mos 
wią nayprzod: iz w rzeczy kupney 
fzkoda przy tym zoftaie, ktory rzecz 
Onę kupit; tak kiedy kto konia kupi, 
a ten mu nazaiutrz z przygody zde- 
chnie, iuż on całe za niego  pieniąe 
lidze podiug umowy oddać powinien: 
ż tedy Arendarz wfzyfikie na maięs 
mości, pożytki zakupił, iuż on całą za 
0* hie Arends oddać ma, choć fię też 
y |x nich, za hkowym przypadkiem, y. 
ft, fzkoda iaka Ranie. Mowią powtòres 
4, |2 tu ieden Rok za zwyczay fzkodę 
fbą Irugiego nadgradza; chcącemu też 
adoa  fię krzywda nie dziele: iż tedy 
irendarz przypadki niefzczęśliwe na 
| T liea 


290. XRX 


| 
fiebie przyjąt, y tak w zapifie fol, on! 
więc tzkodę tę fobie przyczytać, a 
drugiemu calą Arendę zapiacić m2 
Mowią aakoniec iż kiedy niefpodzie= 
wanym przypadkiem trafi fię, że Ae 
readarz więcey z maiętności pożytkow || 
wezmie, on na ten czas-więcey 28 
nie nad polłanowienie nie płaci: Otoż 
y Ba tem czas mniey za nie płacić nić 
ma, kiedy ich mniey niż mu ukaza 
BO, za niefzczęśliwą iaką przygodą 
weżmie, Tak bowiem pożytek przy: 
padaiący za fzkodę przypadaiącą nadi 
gradza: on zaś podeymuiąc fię Areni 
dy, równie liç iak na pożytek tak też 
pa fzkodę odważa, 
Ja żebym wam dokładną o tylk. 
naukę podał. rzecz głębiey nieco q 
obfzerniey roftrząsnę. , Mowię nayif, 
przod w powfzechności, iż ieżeji 
rendarz fam fobie izkody tey przyj, 
czymą nie był, ale ta jedynie z przy 
gody, bez żadney weale iego wini 
na niego przyfzła, tedy na ten czaj 
catey Arendy bez wątpienia płacić alf 
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| powinien. To zaśitak fię Tozumieć 
| ma, iż ieżeli albo w połowie, albo w 
trzeciey Części pożytków fzkodę pos 
nice, tedy naow- czas, albo połowy 
albo trzęciey części Aiendy nie dodać 
może, l przyczyna tego - oczywifła 
ielk gdyż Arendarż płacić nie powi» 
nien tylko od pożytków: ieżli tedy 
całych pożytkow nie bierze, y fam by 
ich Pan nie brat; gdyby fam na fiebie 
majętność trzymał; tedyć na ow czas 
całey Arendy płacić nie powinien. A 
co zarzucają: że fzkoda w rzeczy ku- 
pioney, dotego należy, ktory rzecz 
owę kupił. Prawda to iefi, kiedy 
rzecz kupiona temu fig co ią kupit, 
wcałości oddaje: boiak ią raz do rąk 
twoich odbierze „już że, wfzyftkie fzko- 
dy w oney rzeczy, lako iego włafney, 
jemu fię,a nie komu innemu należą. 
lecz tu Arendarz jefzcze pożytków 
z Aready do rąk fwoich nie wziął, ale 
dopiero po żniwach wziąść miał; ie- 
źli tedy przed odebraniem z trafunku 
zginą, on zaite na. nich fzkodować 
Ta nie 
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nie powinien, a Zarym zupełney za nie 
Aiendy płacić nie ma, Tak właśnie, 
iako kiedy kto towar iaki u kupca 
ftarguie, a niż go od kupca odbierze, 
towar ow przypadkiem iakim u kupca 
zginie, nie ten co go fłargował, ale 
kupiec fam na towarze owym fzkoe 
duie, Wizakże iednak gdyby Arena 
darz zebrawfzy już zboże z pola, 
izkodę w nim od ognia lub złego 
czlowieka poniofł; iuż by fzkoda ta 
zupełnie do niego należała, bo iuż by 
zboźę-owo, iako rzecz fwoię włae 
fóą, do rąk fwoich w całości -odea 
brat, Chyba żeby na ów czas ciężka 
nędza iego, y oftatpi upadek za niem | 
o miłofierdzie wołał, aby mu. z mie 
łości Chrześciańikiey nie co w Arene 
dzie pofolgować, Co zaś mowią „że 
Rok drugi,tę Roku pierwfzego fzko= 
dę nadgrodzi: to bydź może w ma, 
łey iakiey (zkodzie, albo kiedy As 
renda zfolgą, y.za małe pieniądze, 
slbo kiedy do nie mało lat rościągnioe 
na: lecz Kiedy y fzkoda nie mała, y 
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Arenda wyciągniona, y nad to któ. 
tka; trudao tego drugim Rokiem po- 
wetować, co fię pierwfzym utraciło, 
& do tego pożytki drugiego Roku „iuż 
są Hufzaie w Areodzie ofzacCowane, y 
fiufzna za nie zapłata póydzie: prożao 
fię tedy y miefłufznie z pożytkami 
| pierwfzego Roku mięfzaią, Co fig 
| zaś zapisu tyczę: nje godzi fię podiug 
| fprawiedliwości, casus fortuitos to iel 
przypadkow niefpodziewanych kłaść 
na Arendarza, chyba mu przyzwoicie 
pofolgowaw (zy w Arendzie, Tako: 
we bowiem fzkody dé júre to ieft w 
| rzeczy famey, nie do Arendarza, ale 
| da tego od ktorego Arenda, należyć 
maig; gdyż iako. (ię rzekło, jefzcze 
pożytkow onych ktore giną, Aren- 
darz nie odebrał, A przeto jeżeli fię 
takowych przypadkow podiąć chce, 
fiufzaość fama „wyciąga, aby mu ale 
bo w Arendzie pofolgować, albo in- 

żytkiem to niebefpie- 
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siwym; lako to, že gdyby naprzykład 


młyny- okoliczne porwało, na ten 


gzas by Arendarzowi młyn. w msię= 
znogci za arendowaney nie tylko dwo= 
jaki, sle y troiaki pożytek uczynił, O 
tym fzczęśliwym przypadku. mowią 
Theolugowie, ié Arendarz. w takos 
wych. trafunkach. Arendy by pod» 
wyżlzyć powiośen; bo iuż na ten 
czas rzecz nalęta więcey niżeli przed 
tym. ftoi: gdyż przed tym tylko poó- 
dług pofpolitych y zwyczaynych pos 
żytkow fzacowana była. Jeźłiby ie= 
dnak kto przy tym fię upierać chciał, 
aby Arendarz wzgłędem tych fzczęa! 
śliwyca przypadkow, niefzczęśliwe 


też na fiebie przyłął: ja mu ná toodi 


powiidam, ig więcey przypadkow nies 

zczęśliwych ieft, a (zczęśliwe rzadko 
fie trafiaią; przypadki tedy fzczęśliwe, 
tym fimym, przypadkow niefzczęślieę 
wych; nadgrodzić nie mogą; 


Mowię. powtore wfzczegulności: iż 


przypadki niefpodziane, rozmaite ną 
Arendarza bydź mogą» J w rzeczy 


G- | 
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famey bywałą, Pierwfzy ieft nie us 
rodzay w polu* iako kiedy Bok albo 
zbytnie mokry, sibo zbytnie fuchy 
ief, zaczym zwykły urodzay, albo w 
jpoiowie, albo w częściiakiey znaczney 
bie doydzie: oa ten czas, zaie trzeba | 
|Arendarzowi przyzwoicie. zumowio= | 
ney za Areadę płacy opuścić, bo na 
Iten czas y fam by. Pan zwyczaynych 

lz maiętności pożytkow nie miał, gdy- 
by ią tam ma fiebie trzymał, , Drugi 
|przypadek ieft grad wielki, kiedy zbo- 

že iefzcze nie zebrane potłucze, -alba 
wfzyftko, albo w znaczney iakiey czę” 
|ści, zkąd znaczna iaka zwykłego pa= 
żytku część ginie: na tea czas także 
fzkoda ta do Panara nie do Arenda= 
|rza ńależyć ma, bo zbożę w-ziemię 
|wkorzecione,ieft nie jaką ziemi czę» 
ścią, 2 zątym. rownie iak , ziemia do; 
|Pana należy. W fzoekże iednak gdyby 
|juź zboże w kopach było, a pioru- 

| nem albo złym człowiekiem  fzkoda 

| Gę wnim fata: iużby fzkoda a A- 

| rendarzowi fię naleźała, bo zboże, po 
Źnie 
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Ii żniwach, iuż Arendarzowe, a zatym | d 

III y f(zkoda w zbożu zebranym, iuż A» | o 
LAN reondarzowa iet., Trzeci przypadek | d 
a... iel morowe powietrze, kiedy pode | o 
"ZA NIE dapi y czeladź pomrą, a zatym ros | b 
mi boty w Areodzie ukazane nie idą: ten | P 
E HRH przypadek Arendarzowi fzkodzić nie | r 
B ia ma, bo on narenczas pożytków brać | a 
-— PARLIN nie może: a od pożytków ktorych |A 
Kul nie ma y brać nie może, Arendy pła- | m 

| cić nie powinien. Ma tedy tę fzkodę | to 

[i dobry iki y rozfądny człowiek o(za« | za 


cować, y podług niey część powin- [ży 
ney za Arendę zapłaty odiąć, W tym- fco 
zaś rozfądku wfzyftkie pożytkiz po- | fa 
X la, z obory, z fławow, zlafow, yz fik 
UL E innych źrzodeł wynikaiące, wraz ze- | inc 
WIK brać, y iak wiele ztego wfzyftkiego |w 
EJ do zwyczaynego pożytku nie dofłsie, [f 
WNN tak wiele Arendarzowiw płaceniu A= (alh 
: rendy względem przygody upuścić ` fez 
powinien; maiąc przy tym wzgląd na fpi 
fzkodę, ktorą by Arendarz podiąt, 
gdyby miso poddanych infze robo- 
tniki naymował. Czwarty Bah 

e 
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dek iet, powietrze na bydło y na 
owce. gdzie Arendarz, nie tylko bya 
dia y owiec, ktore przez powietrze 
odefzło, płacić nie powinien: / bo to 
bydło y owce nie Arendarfkie ale 
| Pen(kie byto: a zatym Panu, iako w 
| rzeczy iego wlalney, fzkoda ` kiedy 
| odchodzi: ale iefzcze Pan nieco muz 
h | Arendy opuścić ma; bo Arendarz miaf 
| | mieć z bydła y z owiec pożytek, y 
ę | to mu w Arendzie ofzacowano; zatym 
e | zaś miefzczęśliwym przypadkiem; po» 
k żytku tego nie bierze, albo: go mało 
n | co: bierze, przeto względem t go nięs 
- | fzczęśliwego przypadku, część mu fię 
| I jaka w plac. iu Arendy, podług przys 
| iac'e Kkiego uznania; umnieyfzyć po- 
> | winna. Wfzakże jednak mogło by fię 
, |fufzmym kontraktem na Arendarza, 
„ |albo całe bydła y owiec  niebefpiee 
é ||czeńftwo, albo część iaka włożyć, 
A | tyby przyzwoita za to w Arendzie, 
l 


folgi była, 
| Z tego tedy wfzy fikiego łatwo doa 
: ||myślić (ię możemy „kiedy Panu, a kie- 
dy 
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dy Arendarzowi fzkoda ex casu for» 
juno isć powinna? Bo albo mowiemy 
o tamych pożytkach, albo o tych rze 
czich, z ktorych pożytki iść , maią: 
o pożytkach. mowiąc: kiedy fzkoda 
przed zebraniem pożytkow  przypae 
dnie, Paou naleźyć ma, Arendarzos 
wi zaś kiedy fię po zebraniu poży« 
tkow trafi; bo Arendarz, dopiero aż 
po zebraniu pożytki one, jako wła: 
{ne odbiera. Te zaś rzeczy, Z ktga 
rych pożytek brany bywa; iko ief 
bydto, budowanie, poddani, grunt, iż 
są włalne Pańlkie, a Arendarzowi tyl- 
ko do pożytku albo do używani: nae 
iere, kiedy fe w nich fzkoda iaka tylm 
ko z przygody y bez winy Arenda. 
gza trafi, ten czas zailte fzakoda ta 
nie Arendarzowi, ale Panu famemu 
należy. Wfzyftkich bowiem powfze* 
chne zdańie jeft „iż kiedy rzecz Z przys 
gody ginie; nie komu innemu , ale Paa 
nu famemu ginie. . Res cum casu pea 
wie, domino. perit: 

A to 


A 
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A to com do tych czas mowił, tyl- 
ko fç o takich fzkodach rozumí, kto. 
re iedynie z przypadku niefpodziane= 
go, y bez żadney Arepdarza winy 
pochodzą: bo. ieżeli Arendarz [ím (O= 


| bie przyczyną ieft, iż zwykłego na 
| przykład z roli pożytku nie odbiera, że 


ją albo zle uprawił, albo nie wcze: 
śnie zafiał; tedy mu fię na ten cza3 
nic z Arendy upuścić nie powinno. 
Owfzem ieżeli stbo-przez fwoię złość, 
albo przez fwoy nie dozór, albo przez 
fwołe złe goipodarowanie, maięrtność 
fpuftofzy, y Panu w niey rozmaite 
fzkody poczyni, nie tylko mu fię w 
Arendzie pofolgować nie należy, ałe 
1efzcze takowe (zkody y fpuftofzenia 
przyzwoicie Panu oadgrodzić ma. On 
tedy ieżeli pola albo zbytnim zaży« 
waniem tak wyfili, albo złą y nie 
wczefną uprawą tak wniwecz obro 
ci, że fię te wcale płonńe y nieuro= 
dzayne ftaną: icżeli lasy y zapufty al» 
bo fam wytnie, albo drogim, wycie 
mać ich nie zabroni; ieżeli przyzwole 
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tey około tawow, grobli, y młynów 
pilności nie zaźyje, y te dla iego nie 
dozoru porwane zostaną, on mowię 


za te wlzyltkie (zkody Panu przy- |A 


zwoicie nadgrodzić powinien: On 


także, ieżeli iakie nadzwyczayne w (ni 


majętności, bez woli Pana, odmiany | 
porobi, iako to ieżeli budynek mię: 
fzkalny na ftaynią lub oborę obroci, 
ieżeli z paftwik nowiny, a z fadów pa- | 
ftwi(ka poczyni, jeżeli w ogrodzie, 
drzewa urodzayne y ulice powycina, 
a na tym mieyfcu ogrodiarzynny zaa 
łoży: za te wfzyftkie y inne tym po- 


dobne odmiany, do przyzwoitey Pa. |ż 


nu nadgrody obowiązany ieft. On na- 
wet do nadgrody poczynionych przez 
kogo innego fzkod obowiązany ieft, | 
kiedy ich albo przez fwoie z fgfiada- 
mi kłutnie ptżyczyną był, albo mo- | 
gąc im łatwo zapobiedz y oneż ode 
wrocić, iednak im zapobiedz y onych- 
żeodwrocić zaniedbał, To iet, na 
kontrakcie Arendownym, zobópolna 
obydwu ftron,z fobą fię umawiaiących, 
Caa 
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całość zależy: iako tędy mocą iego, ten 
co maiętnóść Arendą bierze, ukazańe 
fobie na niey pożytki odbierać ma; 
tak też mocą iego, ten co maiętność 
jArendą pufzcza, fzkodzie y fpufto= 
jfzenia w niey, podpadać nie powie 
|nien, 

= Z tego podobnież w kontrakcie 


jtym wzajemnego obowiązku idzie, 


jaźeby około utrzymania y naprawy 
śmaiętności, ten kofata y nakłady po, 
|deymował, ktory ie podeymować po- 
jwinien. Naprawy y nakłady potrze» 
bne, bez ktorych rzecz naięta oftać fię, 


{y do używania zdatną bydź nie mo- 
że, nię do Arendarza ale do Pana na- 
leżą; takowe są, aby Dom naięty os 
kna y piece miał, aby potrzebne na 
[gruntach y fiano-żęciach rowy kopa- 
[jpe były, aby drogi publiczne, y 
- |groble około fławow naprawione zo- 
|ltaly; aby fię podarki, czynfze, yinne 
« [gruntowe powinności wypłacały;chya 
ba że ofobną z Arendarzem umowa 
zaydzie, y przyzwoita onemuż za ta 


w po: 


U 
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w pofofgowaniu Arendy, nadgroda 

naltąpi. Naprawy y nakiady zwy | 
cziyne, aby rzecz maięta zachowana 
zoitefa, nie Pana ale Aarendarza obom 
wiązkieim są: do niego tedy należy 
bydiu paizą dawać, grunta uprawiać 
y nawozić, zboża y fiana fprzątać, mas 
żęrności y budynkow, w Qicy tobie 
paiętych;'od ognia y napaści zolnier= 
fkiey bronić: y on fię żadney za tie 
kowe nakiady zapłaty,upominać nie 
noże. Naprawy y nakłady pożyteczne, 
ktore rzecz naiętą polepszają y po“ 
żytecznieyfzą czynią, te by od Arens 
darza bez wiedzy Panlkiey czynione 
bydź nie powinny: gdyby fię iednak 
fłafyg, a Panu znaczne w rzeczy iego 
polepfzenie przyniofy, Aufzność fama 
wyciąga, aby Arendarzowi przyzwoe 
icie. padgrodzone były: gdyż Pan dara 
mo y ze fzkodą drugiego, rzeczy |, 
fwoiey znacznie naprawioney, y por 
lepfzoneg mieć nie powinien. Zwiae 


facza, fężeli Arendarz 23raz z początku |. 


Arendg.fwoiey, te pożyteczne: nas | 
pras 
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|prawy y nakłady poczynił, fpodzieə 
|waiąc fię, iż przynaymniey na kc Sa 
pie maty z gich pożytek odniefie: , 
tym. czafem, nih dő pożytku kwi 
|przyfzio, prędzey fię,Arenda iego (koń. 
czyła.  Wizakże iednak 2a te pożya 
jteczne naprawy.y. nakłady, nie więcey 
fiş Arendarzowi nałeży , tylko iak wiel- 
ki rzeczy naprawioney /fzaćunek ieft, 
gdy. fię ta do fwoiego Pana wraca. A 
przeto ieżelinsprawa naprzykład roli, 
„AA a go złotych kofztowała, a gdy 
fię do Pana wraca, nie więccy. iak 
fto złotych warta będzie: tedy mu 
| Pan nie więcey isk fto złotych” nad- 
grodzić powinien, gdyź z naprawy 
| lego nie więcey iak fo złotych po» 
|żytku odbiera. Gdyby zaś rzecz naa 
| prawna do Pana fię wracaiąca więcey 
daleko z fiebie warta była, niżeli na 
iey naprawę Arendarz wyłożył; lecz 
wartość ta nie ziego by nakładów, 
(ale z rzeczy famey uroffa, tedy by 
{mu na ów czas Pan pie więcey za to, 
| tylko iak nałożył, „wrocić powinien, 
Na 
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Naprzykład , gdyby Arendarz na grun: 
Gie niepożytecznym les zafiał lub za- 
fadzii, y ta iego robota ze uzylła go 
złotych kofztowała: potym zaś przy 
oddaniu aaięrności las Ow oowo Za* 
faozony, za rolkrzewieniem lę drze- 
wa, więcey by niź tyfigc złotych 
wartości miał; juź by fię na ten czas 
Areńdarzowi, nie tyfiąc „ale tylko trzy» 
fta ziotych, za tę iego naprawę nale= 
żato: bo drzewa na gruncie Pańfkim 
zafadzone, iako fię nie komu innemu 
tylko Panu rozralłaią, tak też pomna- 
żaiący fię za ich rozrafłaniem fzacu- 
nek, nie komu fię innemu tylko Pa- 
pu pomnaża. Naofłatek naprawy y 
nakłady dobrowolne, ktore tylko do 
ozdoby y ukontentowania a nie do 
pożytku fłuzą: iako to Obrazy y mae 
lowania po ścianach, kominki wymy-= 
ślne po pokoiach, pofągi kamienne po 
ogrodach, fontanny fztuczne po dzie= 
dzińcu, y inne tym podobne: te weas 
je bez wiedzy y przyzwolenia Pańa 
kiego czynione bydź nie pomery, 
Tae 


xa Y* "805 


Prawda Że rzecz naiętą drożfzą , ale 
mie pożyiecznieyfzą , a niekiedy pa- 
wet fzkodliwfzą czynią, bo kiedy Pan 
ubogi albo nie dofiatni będzie, 
on zaite takowych rzeczy utrzymać 
nie potrafi, nikt go też przymufić nie 
moźe, aby maiqe inne potrzeby fwoe 
je,rzeczy fobie wcale nie „potrzebne 
kupował. A przeto ieżeli naprawy 
takowe od rzeczy fię naiętey oddzie» 
lié mogą, niech ie fobie Arendarz przy 
oddaniu Aręody, z pocściwością za 
fbierzes iezeli zaś niedzielne są, niech 
de rad 'nierad, choć że fzkodą (wolą 
ma gruncie zoftawi. Jeden albowiem 
z nich na takowych nakładach fzkoe 
dować ma; bardzieyże tedy Arenda= 
rzowi na nich fzkodować  przyftoi; 
ponieważ nakłady te, bardziey Arena 
darzowi dobrówolne były: w refzcie 
już by to naywięcey , tylko ie przez 
połowę Arendarzowi zapłacić przye 
fzło, bo na, ów czas te iego naprawy, 
tak by fię miały, iak towar wepchnię= 
|y y narzucony; a ten żazwyczay, 
U le- 
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ledwie fię tylko przez połowę kupue 
je. Gdyby iedaak Arendarz iakowe 
, w Maiętaości naprawy y nakłady tyle 
ko dła tego umyślmie czynił, aby dla 
niedoftatku Pana, nie maiącego czym 
wu ich nadgrodzić, dłużey w Maige 
tności iego fiedział: naten czas zai- 
fte, ta iego chytrość y zdrada, wcale 
by mu pomocną bydź nie powinna. 

Te są przedniey(ze obowiązki, kto- 
re fię w rzeczach maiętych do pożye 
tku, zachować maig; refzty zaś obo" 
wiąźkow , tu lefzcze należących, z tee 
go fiş dowiecie, co o rzeczach naięe 
tych do używania pówiem:o ktorych 
czas iuż, abym w tey Drugiey Kaza- 
nia Części mowić zaczął. 


CZĘSC DRUGA. 


4V/ am fię podobno zdaie fłuchacze 


YY że najem rzeczy iakiey do: gos|. 
jego uży wania, iako naprzykład Domu/, 
do mię(zkania, izczerą nie iako lichwąj,; 

elt, | 


b, 
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eft; gdyż fię tu rownie od używa 
nia Domu, iako y od używania po- 
życzonych pieniędzy płaci, y równie 
fig Dom naięty, iako y fumma pożye= 
czona, Czasu umowionego, w fwoiey 
całości oddaie,  Atoliinaczey (ię rzecz 
ma: Naiem takowy y zaplata od niego 
nie tylko lichwą mie ief, ale iefzcze 
fię podtiug przepifow faweyże fprze 
wiedliwości dzieje, Tak o tym fa- 
dzą Theologowie, y rzecz tę w ten 
nam fpofob obiaśniaią. Dwoiakie mos 
wią rzeczy używanie iefl , iedno kto» 
rym fię rzecz własna traci y od fie- 
bie oddala; tak kiedy kto rzecz iaką 
daruie, przędaie, lub za drugą od- 
mienia, używa na Ów czas rzeczy 
oney, sle używaniem tym rzecz onę 
traci y od fiebie oddala, Drugie zaś 
używanie ktorym fię rzecz włafna 
nie traci,y od fiebie fię nie oddala, 
ale włafność iey przy fobie fs zolfta« . 
wuie, a drugiemu tylko fię używanie 
iey miafto fieble, do iakowepgo czasu 


WĄ gale, A takcić w rzeczy famey czyni, 


U2 ' kto 
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kto drugiemu do mięfzkania Dom fwoy 
naymuie, pozwała mu używać go y 
mięfzkać w nim miafto fiebie; wiainość 
jednak y prawo fwoie do niego, fobie 
zupełnie zachowule. Pietwize uży» 
wanie, ktorym fię rzecz włafna traci 
y od fiebie oddala, ma to do fiebie, | 
że ofobno y więcey fzacowane bydź | 
nie może, tylko pofpołu z rzeczą. 
Tak kiedy kto Dom przedaie, nie mo- 
że ofobno Domu, a ofobno przeda- | 
wania fzacować; ani też ofobno f0= 
bie za Dom, a ofobno za przedawae 
nie onegoź kazać płacić; alé co Dom 
fam ftoi, toż famo fię też y za prze” 
danie onegoż należy. Drugie zaś „us 
żywanie, ktorym (ię rzecz włafna nie 
traci, y od fiebie nie oddala, ma to 
do iebie, że ofobno y inaczey  fzae 
cowane bydź może, niżeli rzecz fae 
ma: bo moźe bydź użyczone temu, 
ktoremu rzecz fama użyczona nie ief. 
Takcić może bydź komu użyczone 
mięfzkanie w Domu własnym, lubo 
mu fię Domu famego y własnościiego | 
nie 
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nie użyczy. Pieniądze tedy pożya 
czone do pierwfzego a nie do ` dru- 
f |giego uzywania rzeczy należą: bo ten 
y |co drugiemu pieniędzy pożycza, daie 
é |ie y daruie drugiemu aż do oddaniaz 
e |a danie y darowanie naprzykład fta zło- 
e |tych, nie ftoi tylko fto ziotych; iako 
ci {danie y przedanie Domu, mie ftoi, 
e, |tylko-co Dom fam foi Ten także, 
iż |eo pieniędzy pożyczonych używa, 
4 | inaczey ich używać nie może, tylko 
o | wydziąc je za handel: wydać zaś za 
l | handel- tu złotych inaczey nie mo- 
© | Że, tylko w fiu złotych: pożyczenię 
w | tedy tu złotych, więcey „nie foi, 
jm | tylko iak fame to złótych. A przeto, 
gs | kiedy kto czasu oddania, ofobnó po= 
u | życzone fło złotych odbiera, a ofobno 
pie | fobie zapożyczenie onychże płacić 
| każe, nie (prawiedliwie to czyni, y 
| ichwę ftrafzną popełnia. Dom zaś 
| naięty do drugiego a nie do pierwfze= 
| go używania rzeczy należy; bo ten 
t.i co drugiemu Dom qaymuie, tylko mu 
| mięfzkania w nim, 8 nie (amegoż Doe 
mu 


310 X X 


mu y włafności iego pozwała, Dóm 
ieil tego, co y przed tym był, ale 
tylko mięlzkanie w nim należy do tę> 
go. co go Qd niego nałął: naięcie tedy 
Domu. może bydz ofobno fzacowane 
od famego Domu y zawfze mniey 
itni, niżeli (amżę Dom. A przeto 
kiedy fię ofobno od nalłęcia Domu 
piaci, nic fię przez to nie fprawiedliwee 
go nie dzieie, y żadna fię wtym lis || 
chwa nie popełnia. | 

A lubo naiem Domu y w fzelkiey 
inoey do używania rzeczy, ile najem, 
nie w: obie niefprawiedliwego nie ma; 
wizakże iednak zinfzych okoliczno= 
ści, rzeczą miefprawiedliwą y, niego» 
 dziwą bydź może, y. nie raz w (ku. 
tku famym bywa. 'Takowe okolis 
czności są naftępniące: Nayprzod z ftro- 
ny tego, co drugiemu naymuie, kiedy 
naymuie ten, ktory żadneg do nay- 
mowania mocy nie ma: lako to, kies 
dy Urzędnik bez woli Pańfkiey. rolą 
P:ńfką naymuie, y od tego pożytek 
bierze, Takowy zailte, nie tylko 

grze. 
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grzefzy; że rzecz cudzą więzł,ałe y 
pożytek ktory bierze, Panu oddać, y 
ieżeli Pan z takowego uwięzienia (zkoe 
się iaką pónioń, tę onewuż nadgrodzić 
powinien, 

Powtore z firony rzeczy, ktora fię 
Azymuie, kiedy iey naymować prawo 
zabrania, Takowe są dobra Kościel» 
be, ktore według BulliPawia ll. nie 
mogą bydź naymowane tylko do trzech. 
bt; a gdzie ta Bulla nie jeft przyięta, 
podług Kanouow nie mogą bydź nay- 
mowane, tylko do mniey niżeli dzie- 
fęciu lat: gdyż pofpolicie Dobra Ka- 
ścielne z naymow przedłużonych w 
cudzych rękach gings. Także podług 
Concilium Trydeockiego na zafiadaniu 
w.: w Rozdziale 10. Dobra Kościelne 
nie mogą bydz naymowane z pokrzy» 
wdzeniem Nafłępcy: a przeto Pleban 
poprzedoik, nie może  naymować 
gruntow Kościelnych tylko do fwo- 
iego życi::po iego zaś Śmierci, Nafłępca 
lego, nie powinien trzymać napmu ię- 
| go, chyba że też pożytku z niega 
| UCZE: 
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ucześnikiem będzie, Jet bowiem, 
wielka. rożność między Ofobą: Swie- 
cką y- Oiobą. Duchowną: człowiek 
Swiecki iż; w gruntach fwoich wła- 
{nosé ma, na nie, iakie chce, nawer po: 
śmierci fwoiey, ciężary wkładać mos 
że; ale człowiek Duchoway tey: na 
rzeczy Kościelne władzy y włafno= 
ści nie. maż. zażywa. ich. poki żyie,ale: 
tylko iako Kościelnych, nie zaś. iako 
fwoich; nie może tedy ich. według: 
woli. fwółey więzić , y od. Kościoła 
oddalać; tylko tak, iak ma:prawo Ko: 
ścielne, y Z wierzchność: Duchowną 
pozwał». 

Potrzecie naiem, rzeczy” łakiey: niee 
fprawiedliwy y- niegodziwy bywa 2 
Prony teź końca złego, 03 ktory: 
rzecz. owę, naymuią:. naprz 
dy mymuią Dom na fchadzki 
tyckie, na lichwy, na nierządy, y na 
to wfzyftko, co Pana BOGA obraża, 


Mowią za zwyczay na to ci, ktorych 
to dotyka: mnie nic do tego, co onj: 


czyni; ia mu naymuię; domu tylko d 
mię” 


dn ft P ra, M zę PE rzy 
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Gnięfzkania co fię godzi, nie zaś „do 
grzechu co fię nie godzi. Ale ia tak 
mowiącemu odpowiadam: y owfzem 
wiele ci na tym należy, 2byś nie tyl- 
ko: nnymówał, ale y uczciwie nay- 
mował;uczciwe zaś naymowanie bydź 
nie może; kiedy rzeczy twoicy na 
grzech drugiemu naymuiefz. Ty także 
boiaźni y miłości Bożey w fobie nie 
mafz, kiedy. dla nędznego zyfku, kto- 
ry: byś z uczciwego. też naymowania 
rownie mieć. mogi, BOGA ciężko o- 
brażać dopufzczasz. Co infzego, kie- 
dy: byś to, albo z mufu y niewoli 


dakiey, albo dla uniknienia wielkiey: 


jakiey fzkody fwoiey czynić mulfiałą | 
gdyż ma ten. czas wcale by w mocy 
twoiey nie było, abyś do grzechu o» 
wego przefzkodził. W reżcie Regu- 
ła miłości Bofkiey, ktorąbyś fię rzą- 
dzić powinien, ta ieft powfzechna: kto 
nie owy tylko, ale rzeczą famą Pana 
BOGA kocha, ten uczynkiem to fae 
«mym. okazać powinien, aby na po 
peł- 
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pełnienie obrazy Bofkiey, czyli to przez 
fiebie, czyli przez kopa innego, , Ze- 
awolić niechciat. 

Naoftatek , ta fięteż iefzcze w asy: 
mowaniu tym miegodziwość trafia: że 
Paa nie rzeteloy, czalem ze dwoma 
z ofobna na rzecz fwoię, “iako to 
na Dom, naymu kontrakc uczyni; a 
tylko jednemu znich zażywanie iego 
rzeczą łamą wypuści. Na ten czas 
zaite, ten fię tylko przy fw oim kon- 
trakcie utrzymać powiniea, ktory pier- 
wizy Dom.ów w fwoie od niego 
dzierżenie odebrał; choćby nawet po- 
żniey ízy od drogiego Kontrakt wziąt. 
Tak właśnie, isko kiedy kto rzecą 
{wolę przedaiąc, o nią fię ze dwiema 
z ofobna fierpuie, rzecz owa temu 
fię z nich prawem kupna doftaie, kto» 
ry ią wprzod od przedającego do rąk 
fwoich odbierze. Czego ta ieft przy» 
czyna oczywifta: iż wła(ność czylito 
rzeczy famey, czyli pożytku y zaży- 
«wania oneyże, iefzcze fię po targu y 
umowie przy pierwfzym Panu fwoim 

ZO» 
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zoftaie; żlewa (ię zaś y przenośi na 
drugiego aż dopiero w ten czas, kie» 
dy mu od Paba rzecz . wypufzczona 
y do rąk oddana będzie. A' przeto. 
nim mu ią wypuści y de rąk odda, 
iefzcze o niey bez cudzey krzywdy 
podiug woli fwoiey rofporządzać mo- 
że; lubo zdradłiwie y nierzetelnie czy- 
ni, gdy przeciwko zawattey inż z kim 
in(zym umowie, indczey o niey ro- 
fporządza. Z tym wfzyfłkim ten co 
przez niego żdradzony y zawiedzło- 
ny iet, może fię o Karę na Diego za 
zdradę y ofzukanie fwoie prawnie 
upomnić: a ieżeli mu iuż kowe ma 
ten naiem pieniądze dał, te zaile od 
niego, nawet z prowizyą odebrać po- 
winien. Gdyby zaś ów. zdradliwy y 
nierzetelny Pan, dopiero mu po wy» 
trzymanym od owego pierwfzego Pof- 
sefsora czafie, Dom naięty wypuścić 
ofiarował, na ten czas wolno mu zu». 
pełnie, albo na to zezwolić, albo też. 
fię z kontraktu, ' ktorym zawiędziony 
ie, razna zawfze zrzucić. 

Pe 
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Po maięciu rzeczy iakiey do uży« 
wania, naftępułe famoż uzywanie Os 
neyże: iako to po naięciu Domu do 
mięfzkania, naltępule famoż  mięfzka* 
pie w oin: względem tego te fiş rze- 
czy dla zupelney iprawiediiwości Za- 
chować powiany., Nayprzod ten,co 
fobie nait Dóm do mięfzkania, może 
w nim albo fam mięfzkać;,albo też 
go znowu komu ioaemu, 4 nawet fa» 
memuż onego Panu naig, Prawda 
że miem na rzecz włafaą mie idzie: 
zkąd, gdyby kro przez omyikę rzecz 
fwoię włalną od drugiego naiął, albo|! 
gdyby rzeczy od fiebie nałętey  iuż 
Panem y właścicielem zoftał; w pier- 
wfzym przypadku, kontrakt iego nie 
by. wcale nie ważył: w drugim zaś | 2 
zaraz by podłog przepifu prawa uitaćj ko 
muft, Ale to tylko w ren, czas ie! 
dzie, kiedy kto iafzy żadnego na naj! 
{zey rzeczy dla fiebie prawa nie. maj byi 
bo ieżeli to dla niego iek. założone {te 
jako tu Dom komu`ianemu maięty: te'l 
dy rzecz owa względem tegos Ka | 

iet | 
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jeft nie iako od nas oddalona: a tak, 
już by fię na ten czas, nie iako naiza, 
gle iako cudza, od nas naymowaia. 
. |Gdy/zaś Dom naięty komu ianemu a 
nie Panu naymie, tego pilnie  prze« 
firzegać powipien,aby ow powtorny 
naiemnik bez fzkody y uciążliwości 
,|Pańfkiey w nim mięfzkał, inaczey lam 
by za niego Panu za wfzyfkię fpu- 
„|ftolzenia y fzkody odpowiedzić mu- 
fiais "On fam Panu umowioną Za na» 
| iem zapłatę oddawać powinien; y gdy- 
„| by iey nie oddawał, Pan -fię o nią u 
„jtego powtornego naiemnika  upomi- 
nać nie może, bo kontraktu z nim 
żadnego nie czynił, Wolno też w 
| kontrakcie tym, y tę fobie kondy= 
cyą założyć, aby rzecz iednemu na 
Jięta, Komu innemu naymowana nie 
była; wolno y karę nieważności, albo 
raczey wfłania tym (smym kontraktu 
poftanowić, gdyby komu innemu na. 
jiętą zofłała: 

Trafia fiç nie raz, że ten co [oble 
Dom od drugiego do mięfzkania naiąż, 
j w nim 
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w nim mięfzkać , czylito przez fiebie, 
czyli przez koo inoego| nie może;a 


to dia przefzkody, ktora albo z przys |! 


czyny tego który mu naiąf, albo Z 
przyczyny fameyże rzeczy  maiętey; 
albo pakoniec z przyczyny iegoż fas 
mego pochodzi. Jeżeli dia przefzko= 


dy, z przyczyny tego ktory mu Dom f> 


naiął, albo. z przyczyny Domu naięs 
tego pochodzącey, w nim nie mię= 
fzka; żadńsy mu za to zapłaty y nade 
grody oddawać nie powinien, choć 
fię do niey kontraktem naymu oboe 
wiązał. „Bo fię nie obowięzywał, tyla 


ko piacić za rzecz pożyteczną, kto. f" 


rą by albo miał, albo przynaymniey 
mieć mogl; aże na ten czas dla prze. 
fzkody, lub z Domu famego, lub też 


z tego,ktory mu go naiai pochodzą- | 
cey, mięfzkania wnim fobie pożyte-| 


| 


cznego, ani ma, ahi mieć może; toćj: 
mo na ten czas za mięfzkanie owoj” 


płacić nie powinien. Jeżeli zaś 


przefzkody z niepo famegó choć nie=|| 


winnie pochodzącey, w Dómu owym 
mięs 
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mięfzkania nie ma, że naprzykład ale 
bo zachorował, albo do więzienia wzięe 
ty, w nim mięlzkać nie mogi; tedy 
na ten czas, zupeiną mu za ow calp: 
„| Czas zapłatę oddać ma. - Bo iako. ten 
co mu naiął, gdy z lirony iego przes 
fzkoda pochodzi, zapłaty lię od nięe 
go. upominać nie może; tak też fiu. 
„ię. | (20ość lama wyciąga, aby y ten co 
jię. | 04 niego nait, zupelną mu zapłatę 
zd. | oddał, gdy on fam przyczyną ief, ze 
hoć |Fzeczy tobie naiętey wcale nie zaży: 
bo» | ra.  Wfzakże iednak gdyby tym cza» 
yla fem ten, co mu Domu naigt, iekowy 
to |2 niegòod kogo innego pożytek brał; 
iey iż by mu tyle z powinney od nie- 
ze. 9 zapłaty wytrącić powioien, ileby 
też | pożytku owego na fwoię fironę wziął, 
lą gnaczey, dwoiaką by za iednęż TzECZ, 
t| y 2a ieden że czas, zapłatę misi; y 
elod owego innego, ktory by mu po. 
wò żytek czynił, -y od tego nie mięfzka. 
dha iącego, ktoremu by fie. za -czas nie 
nea ięfzkania z przyczyny iego pocho! 
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MVEN 
Il mk nam fam rozum pokazuie, rzeczą | 
ui z fiebie nieflufzną y niegódziwą ieft. 
U (JE | Gdy zaś ten co fobie u drugiego 
AI Dom maiąt, w nim czyli to przez fies |; 
iły. bie czyli przez kogo innego zamięe 
[| fzka, iuż go pofpolicie mowiąc „ten fy 
La co mu maiąt, przed czafem naymowi 
zamierzonym, Z niego rugować mie 
może. Są atoli niektore przypadki, 
w prawie wytchnięte. że najemnika 
w nich, nawet przed czafem nays 
mowi iego zamierzonym, z Domu naaf, 
iętego wyrugować wolno; a to iefzcze| , 
tak, że mu fię żadna inna za to nad-|q 
coda nie należy, ale mu fig tylkoj 
fama, za przyfziy czes, ktorego w 
M nim mięfzkać nie będzie, zapłata, o=}; 
ll | puścić powinna, Takowe zaś przyej, 
WI IB padki są naftępuiące: Kiedy ten col, 
W mu naiąt dowodnie okaże, iż famij; 
M dla nowey przyczyny Domu od fie- 
) bie maiętego dla fwoiego> mięfzkania 
otrzebuie, Kiedy Dom maięty, Ca 
raz bardziey do upadku fie nachyla; 
jąc, wielkiey naprawy wyeiiga an 
UĘ | 
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fie z mięfzkaniem +w: nim naiemnika 
2Ą pogodzić nie może. Kiedy. Naiemnik 
zle fię, y z niemałą Pana (zkodą, W 
g0 [Domu naiętym fprawuie. kiedy.ten- 
ize umowioney 2a Naiem zaplaty, cas 
łe iuż dwie lęcie mie oddale: a Da ten 
łiczas, Mawet w nieprzytomności Ego» 
przez przydaną do Urzędu Utłobę; 
wiżyfikie rzeczy iego ipilać, _y, do 
kąd inąd wynieść wolno. Także też 
kiedy kto Dom, albo maiętność gd 
Pana tylko doży wótniego ńaymie, a 
tym czaiem prędzey fię pad ipodzie- 
wanie, przez śmierć dożywocie iego 
d-| kończy, y Dom ôw albo maigtność 
of do fwoiego Gę Właściciela  powroci; 
tedy.y ną ten czas Naiemnik, choć 
przed czalem naymowi (woiemu (2a* 
mierzonym, z Domu lub z Maiginości 
owey uftąpić ma; y nadgrody fię za 
forcie, ieżeli iakie podiął nakłady, u 
ruguiącego fiebie właściciela upominać 
nie może. Do/niego bowiem nales 
żało, mieć oko ma ten śmiertelny {wo 
jego naymo-dawcy ftan; a zatym obs 
Ww was 
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warować fobie zawczasu u niego, |, 


ażeby żadney fam za takowym na 
niego przypadkiem, fzkodzie pie poda 
padal. Podobnież kiedy Nieprzyiacieł 
w kray jaki wtargoie, a pobrane pras 
wem woyny Domy y folwarki, ine 
nym ponaymuie, tym cząlfem zaś, 
nim czas naymom takowym zamies 
rzony wyidzie, kray fię z Nieprzyias 
ciela ofwobodzi, y Właściciele do po. 
braaych fobie Domow y folwarków 
powrocą: tedy y b? ÓW czas naje- 
mnicy owi, choć przed czafem naya 
mom (woim zamierzonym, z Domow 
y folwarkow od fiebie naiętych uftąe 
pić powinni. Jch bowiem do Do- 
mow y folwarkow naiętych prawo, 
całe fię na prawie pofiadsiącego kray 
Nieprzyjaciela zafadzas a przeto diua 
żey (ię rościągać nie może, tylko iak. 
fię też długo, pofiadaiącego kreyNie | 
przylaciela, prawo rościąga. Te są | 
z prawa pofpolitego przypadki, w ktos 
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| czonym Naymu iego czafem, z Domu 


lub z Maiętności naiętey wyrupować 
Wolno. 

Tu zaś wiedzieć potrzeba, ŻE fu- 
gowanie to nie powinao bydź. Zu- 
|chwałe y bez żadnego pomiarkowae 
nia; ale ma {wole pewne granice, 
ktoremi fię podług tegoż .pofpolitego 
prawa określa. Nayprzod nie powin- 
no bydź fwoią włainą, ale raczey pu- 
 bliczną publicznego Urzędu mocą czy” 
|nione, gdy Naiemnik prywatnie upo- 


"| mniony 2 Domu lub z Maiętności na- 


ięrey uftąpić nie zechce.  Jnaczey ten 
coby go.fwoią mocą wyrzucał, prze- 


j ate prawu, wfzelakiego waltu, 


a depieroż gwairu uzbrojonego  ża- 
kazujiącemu, prętko by wykroczył. 
Potym nie powińno bydź nagle y 
niefpodziewane, tak, żeby Nsiemnik 
iak gdyby piorunem iakim rufzony, 
z mieyfca od fiebie naiętego ufiępo- 
wać mufiał, Ale trzeba mu przy- 
zwoity do uftąpienia czss zamierzyć, 
yo tym go zawczasu przeltrzedz, 

Wa aby 
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aby tym ćzafem, nim ten zamierzo- 
ny czas wyidzie, mogł fię o nowe dla 
fiebie mieyfce poftarać. Oprocz tego, : 
kiedy (ię Naiemnika dla złego y (zko” 
dliwego fprawowaniafię w Domu nas 
istym, rugować ma, to zie fprawos" 
wanie figę, nie powinno bydź w mae 
tych tylko niektorych  fzkodach, y 
w niewielkim tylko nie ktorych po- 
mnieyfzych opifow y warunkow nie 
zachowaniu; ale trzeba żeby znaczne 
iakie y nie tak łatwo naprawne {zkos 
dy za foba pociągał to, Bo iako. Na- 
iemnik dha letkiey iakiey niewygody, 
dla zabiedbaney w czym pomnieyfzym 
naprawy, z Domu nai IętE gO p rzęd cza: 
fem Naymowi (woiemu zamierzonym 
uftępować nie może:tak też. Hufzność 
fama wyciąga, aby y on podobnież, 
dla letkiey iakiey 4zkody, y dla pie, | 
wielkięy w fwoim fprawowaniu fię | 
winy ad fiebie popełnioney, z nie- 
goż przed czafem rugowany. nie byl. 
„ Naoftatek, kiedy ten co Dom fwoy. | 
( lub maiętność fwoię drugiemp, naiął, 
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tym czafem, nim fię Naiem fkończy 
Dom ow lub Maiętność owę komu 
innema przeda, ten co ie od niego 
kupit, inaczey w nich Naiemnika, do 
końca Nsymu trzymać nie powinien, 
chyba że mu fię teń, powinną za dal- 
{zy czas zapłatę oddawać podeymie. 
Bo ten co kupił, iuż iako wiaściciel, 
wfzelkie z rzeczy iwoiey pożytki ad- 
bierać powinień; a że ich dla owe» 
go Naymu nie odbiera, tedy "mu fig 
miafto nich, przynaymniey przyzwo- 
jta 2a nie, zapłata należy. Jeżli go 
zaś przed czafem rufzyć zechce, te- 
dy go prędzey rufzyć nie może,chy- 
ba aż ten pofiane w Maiętności zbóża, 
z pół fobie naiętych pozbiera, Te 
wfzyftkie oftrożności, ktorem tu wy- 
mienif, aby w rugowaniu dla (ufzney 
przyczyny przed czafem  Naiemnika 
zachowane były; nie tylko tego pra- 
wo pofpolite, ale y famaż ` porządna 
Bliźniego miłość wyciąga, 

Podobnyż ze wfzyfikim y Naiemni- 
ka obowiązek ief: Nie» może - on 
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fię bez Aufzney przyczyny przed.czę» 
fem: Naymowi fwoiemu zamierzonym 
z Domu naiętego wynofić, y gdyby 
fię wyno, umowtoną by za cały 
Naymu fwoiego czes zapłatę, oddać 
mufiał. Gdyby zaś dla fufzoey ia. 
kiey ptzyczyny Dom od febie na- 
ięry przed czafem porzucił, nie wigs 
cey by na ten czas, tylko co by fię za 
czas właściwego mięfzkania należało, 
zapłacić powinien. Już Qufzne, do 
wyjścia przed. czafem z Domu maięte- 
go, przyczyny, te (ię z prawa pofpoę 
litego naznaczyć mogą. Nayprzod kie» 
dy Pan Domu maiętego, przed koń- 
cem go naymu komuianemu przeda; 
bo iako kontrakt Naymu, tego, co 
kupił nie wiąże, aby maiemnika trzy- 
mat; tak też Najemniki wiążać nię 
może, aby temu. co kupił, Naymy 
fwoiego dotrzpmował, gdyż go nie 
z nim, ale z pierwfzym Domu  Pa- 
nem czynił. Powtore kiedy Pan Dom 
fwoy naymuiący, nie da tego, bez 
czego wygodne mięfzkanie obeyść fiq 
Ae 
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mie może; tak dalece, żeby aż Naie- 
|mnik z wielką niewygodą fwoią w 
| naięcym od fiebie Domu' mięfzkać mu- 
fat. Jako to, kiedy Dachu, drzwi, 


„ jokiea, piecow z gruntu popfutych, 


naprawić mie chce: albo kiedy íq- 
fiad podle fię fławiaiący, wfzyfikie 
{Domu naiętego okna zaćmi y zafo- 
ni. Także też, kiedy fię najazdy nie. 
przyiacioł albo rabownikow wzno. 
wią, ktorym fię Naiemnik oprzeć nie 
zdoła; albo Gę inna i:ka fprawiedliwey 
boiaźni przyczyna trafi: iako to, kie- 
” |dy Gç morowe powietrze (zerzeć po» 


, |cznie, albo kiedy Dom wcałości na. 


ięty, przez powodź, lub trzęfienie 


„ | ziemi znacznie fię poryfuie, y niebe- 


| fpieczeńftwem upadku grozić będzie. 
| W tych wfzyftkich o£olićznościach Na- 
iemnik fprawiedliwą przyczynę ma, 
aby zapłaciwfzy co fię za mięfzkanie 
aż do tąd należy, przed czafem. (ię 
2 Domu maiętego wyniof. Nie ief 
zaś taką do wyjiścią przed czafem z 
Domu niiętego przyczyną, że fobie 
Na- 
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Naiemnik iuż infzy a do mięfzkania 
fwoiego wygodny Dam.prawem dzie= 
dziczaym Kupit; bo y prawo tey przy= 
czyny nie wfpomina, y Naiemniko- 
wi nie trudno, aby tym czatem ten 
fwoy nowo nabyty Dom, komu in- 
nemu miat, aż fię ów iego włalny 
Naiem (kończy. A lubo' Panu Dom 
fwóy Koma innemu naymuiącemu, dla 
tey przyczyny że fam Domu fwoiego 
potrzebuie, wtocić fig przed czałem 
do niego wolno; jednak Naiemnikoe 
wi, aby dla tey przyczyny 28 fam 
Donu dziedzicznego nabył, przed czas 
fem z Domu maięrego  wyfzedt, po* 
zwolić fię nie może: bo Pan iako Dos 
mu fwolego Właściciel w czafie poa 
trzeby, do zażywania włalności (wo 
iey iet nadinnych wfzyfltkich bliżfzy: 
Najemnik zaś w tey nowo pabytey 
witalności nie takowego nie pokaże; 
czymby: fwoie przed czafem z Do* 
mu maiętego wyjście; 

mogł. 
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Naofatek, Naiemnik, gdy fię iuż 
czas naymowi iego zamierzony (koń- 
czy, Dom naięty >- w tymże famym 
fłanie w ktorym go obiął, Panu o% 
en | negoż oddać powinien, Nie może go 1 $ 
i | przy fobie zatrzymać dla tego, że ię | | 

| 


ny| Panem y Dziedzicem iego dowieść 
omi chce, choć by fię nawet iatwo dzie- 
daf dzicem iego' dowieść mogi: ale go || 
go] wprzod temu od ktorego go naiąłod= |; 
em] dać, a dopiero fię znin o Dziedzi- 
kos]  ćGłwo prawować ma. Nie może go 
hm] także zatrzymać dlatego, że-w na- j 
zes] - ktadach fwoich na naprawę y polepfze= 
po* nie onegoż podiętych , iefzcze zafpo», 
Dos] „Koiony nie zoftat. Dofyć, że. fwoie- 
go Naymoda wcę ma na czym patrzyć, 


(gt l 
wo.| albo że fię ten obowiąże, iż go we 


wizyfłkich preteafi»ch zafpokoi, kto. 

re (ię bądź przez fąd, bądź przez u- 
znanie przyiaciellkie fprawiedliwemi 
pokażą. I glłyby z Domu osiętego 
po (kończonym Nymu czafie aż do „| 
wyroku fędziego uftąpić mie chciaf, | | 
Qd by go za to, iako nA rzecz cu» | 

dzą 
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dzą napadaiącego , furowo ukarać po» 
winien. 

A co fię tu o Domie do mięfzka- 
nia naiętym mowi ffuchacze, to liç też 
o innych wfzyltkich rzeczach do u= 
ży wania naiętych rozumieć ma, Wfzy- 
ftkie zaś tu wymienione obowiązki 
tak rzeczom do używania naiętym 
fużą, że fię do rzeczy także do po 
Żytku naiętych ftofować mogą; iako 
też obowiązki rzeczom do pożytku 
naiętym fłużące, rzeczom podobnież 
do używania naiętym po. więkfzey 
części fłużą.  Zolłaie fig iefzcze do 
rofirząśnienia trzeci naymow. Rodzay; 
to iet rzeczy do roboty naiętych: 
w tych co fię dla zupełaey fprawier 
dliwości zachować powinno, iuż w 
tey trzeciey Kazania Części zobaczmy 


CZĘSC TRZECIA. 


Tsymuiemy.fuchacze do roboty, 
‘to woły y konie, y. wfzelaki ine 
ny 


Leica „od a 
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my fprzężay; to fug y rzemięślni- 
kow, y wizelakie ione robotniki: a 
jako Naymy te są między -osmi po- 
fpolite, tək też wyftępki y wykrocze- 
nia w nich, są podobnież między n4- 
mi pofpolite. 

O naymowaniu dó roboty wize 


| lakiego fprzężaią, nie wiele mi. mo- 
| wić, należy, gdyż pafza względem 


tego Naymu powianość nie wielą fię 
fłowami określić może. Dwoiakiey 
tu fprawiedłiwości potrzeba, iedney z 
firony (przężaiu naiętego, a drugiey 
z lłrony; roboty: do ktorey (ię nay- 


muie, Z firony. fprzężsiu naiętego 


| fprawiedliwość powinna na tym za- 


leży, aby przypadek fzkodliwy, kto- 
ry by a nie z trafunku y niewinnie 
przypadł, Panu famemu należał, Bo 
lako. fię już nie raz rżekto, czyja rzecz, 
tego y fzkoda: że tedy. fprzężay na. 
ięty iet właśnie Pańiki, a nie tego kto- 
ry go. od niego naiął: przeto gdy gi- 
nie, Panu, a nie temu, ktory go naiąt, 


 |ginąć ma Gdy tedy kóń w drogę 


naig- 
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naięty; przypadkiem w drodze Zd» 
choruie y zdechnie: ten co go naiąt, 
Panu za Diego płacić nie ‘powinien, 
chyba żeby go nie miernym używa» 
nien, Gm w drodze zepfował. A 
przeto nie fufzna była by rzecz, nay- 
tmuiąc bydło do roboty, ofzacować 
je, ażeby ie ten co naiąt, ieźliby na 
robocie owey odefzło, podług  fza= 
cuaku zapłacił, Bo bydło msięte ieft 
rzeczą cudzą, 2 zatym y fzkąda w nim 
2 przypadku podięta, ieft fzkadą cü- 
- dzą; Bikt zaś (zkody cudzey, przypA= 
dziącey w rzeczy cudzey, płacić niej, 
powinien. Wfzakże iednak, iako wj, 
innych rzeczach, tak też y w teysj, 
mogło by bydź poftanowienie, za kto-| 
rym by fię ten ma naymułącego. cięa|* 
żar włożyć godziło: ale by mu na ten 
Gzds jaką za to nadgrodę poftąpić na= 5 
leżało; więkfzą albo mnieyfzą, podług) 
więkfzego dibo mnieylzego  niebeej. 
fpieczeńftwa, iak to dobry iaki czło: 
wiek uzna y rozsądzie A 
iC Jaż 
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Juz fprawiedliwość względem ros 
boty naiętego-do niey fprzężaju, w . 
tym bydź powinna, aby przyzwoita 
y. fprawiedliwa za tęż robotę zapiata 
była. Przyzwoita zas y fprawiedliwa 
| za robotę zapłata będzie, kiedy fię tas 
ka da, iska fię pofpolicie u ludzi do» 
| brych, za te lub tym podobne roboty 
y pofugi.daie, A: względem tego 
może bydź takie, nie mniey potrzebne 
jako y ciekawe pytanie: Czy: Pofau 
niec wierzchowy „od iednego naięty y 
zapłacony, aby z tąd z lifiami do Kra- 
kowa iecbał, zamilczawfzy o tym 
fwoim naymie, może fię drugiemu na 
tęż fame pofługę naiąć, y takąż dru- 
gą ód niego za tęż famę podroż zas 
„| plate wziąść? Odpowiadam że może: 
„|gdyż ta iego praca y poftaga ktorey 

fię dla drugiego podeymuie, ieft tako» 

wey od niego zapłaty godna. A że ją 

iuż pierwfzemu obiecali, y iuż zapla- 
|tę od niego za Diẹ wziął, to fzczer 

tylko dla niego prżypadek ieft: on bo. 

wiem- na ten czas zupełnie fię obiema 
obo: 
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obowięzuje, y gdyby ieden z nich u» 
ftal y od (woiego (ię Naymu cofnął, 
on by zupeime tęż famę drogę dla 
drugiego odprawić mufiaf. A ponie- 
waż ią tak dla obydwu odprawia, że 
(ię ta dla każdego z nich z ofobna w 
niczym nie zmniey(zą: toć nie mafz 
przyczyny, aby też y zapłata oemuż 
od obydwu dana w czym fię dla niego 
'zmnieyłzać y uymiować miała A 
wfzakże gdyby on dla fwoiey - po= 
trzeby do Krakowa iechać miał tym 
czafem za kto infzy go w tęż famę 
podróż naymowat, mogł by na ów 
Czas, zamilczawfzy o fwołey potrze= 
bie, onemuż fię naiąć, y przyzwoitą 
od niego za takową podróż nadgroe 
dę odebrać: Otoż, y o tym nafzym 
przypadku toź famo rozumieymy gdyż 
jechanie w drogę, czyli po fwoim in= 
terefie darmo, czyli dla cudzey poe 
trzeby za pieniądze, względem drogi 
y zapłaty od drugiego umowioney 
wcale fię iednako ma. Z tey teź przy- 
czyny y Furmani do kąd inąd Ag 
y ta 
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y tak zapłaceni, iak gdyby proźno pia 
wracać mieli, gdy (ię im powracaiąe 
| cym Kto do -odwieziecia trafi, Qu- 
fenie y godziwie od niego, za toź 
| odwiezienie zapłatę biorg.” A że (ię 
| im- na ów czas za tenże fim powrót 
| dwoiaka zapłata doftaie; to fię zaile, 
albo fzczęśliwemu dla nich przypad» 
| kowi, alboli teź obrotnemu onychźe 
przemyfiowi przypiGć powinno. 

Do tąd o Naymie bydła y wfzelas 
| kiego innego fprzężaiu. Już Naiem fug 
| y wfzelakich innych robotoikow, ten 
| także fłuchacze fwoię przyzwoitą y 
fprawiedliwą zapłatę mieć dla  fiebie 


wziąść 
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wziąść nie wzbraniają: albo. gdy iey 
jedni- wziąść nie chcą,  prętko fię y 
ez trudności, ioni nateź lame pofu- 
gi y prace, ża niąż naymuią. Funda= 
ment zaś iey; ma ktorym lię załadza, 
teniet oczywiltyfiż. nikt pikomu dar= 
mo fużyć y pracować mie. ma; z kąd 
też zapłata ta, aby fprawiedliwą y 
przyzwoitą, byla, koniecznie podług 
miary polługi y pracy bydź powinna, 
jelt ona w polpolitym u łudzi fzacune 
ku trolaka, naywyżźlza; Śrzednła, y 
nayniż(za; gdyż rośnie y umoteytza (ię 
a to iako tawar iaki, podiug różaych 
okoliczności: rośnie, kiedy ieft o male 
fiuźących, umoieyfza (ię zaś, kiedy 
fię tych podoftatek zuaydnie. Jeżeli 
na oaymoieyfzą” umowa będzie, na 
tey przelać potrzeba: jeźli fię zaś ńa 
naywyźlzą umowa fłanie, tę zafe 
oddać przynależy: a gdyby na wolą 
naymuiącego zdana była, to na tea: | 
czas, choć naymnieyfza, ale iednak | fi 
fprawiedliwa, -dac by fię -powinnas fp 
Bo Naiem do poftugi lub pracy czło= | 6 
( wie” | 
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wieka, ict w rzeczy fGmey iakoweś 
pofiugi ý pracy iego KUpno;a zatym 
fprawedliwey za nią Zzapiaty wycią- 
ga: naymuiącego fię też człowieka 
myśl, nigdy nje iel taka, ażeby dru- 
jgiemu darmo, y bez żadney za to 
[zapłaty ufugował, Z/'tey też przy- 
|czyny, gdyby fię Rzemięśnik ktory * 
przez omytkę, na mnieyfzą daleko, 
niżeli robota jego warta, zapłatę zgo* 
dził, tedyby mu fig ten powinney 
zapłaty niedoftatek, na ôw czas. doa 
ę |placić powinien. Tak iako fię też w 
rzeczach kupnych, popełniony przez 
omytkę, powinńey Za nie zaplaty nie 
dofłatek ,fprawiedliwie dopłaca.  Jna= 
czey, y potrzebney do fprawiedliwo- 
ści między robotą y zapłatą nie było 
by rowności; yo Rzemięśniku też ro- 
zumieć fię nie może, aby 00, ten Za 
płaty miedofłarek, podarować chciał, 
ma ktory,tylko niewiadowie, y przez 
fzczętą omytkę zezwolił, Co infze- 
go, żeby da umowy z Rzemięśnikiem 
e czynić maiącey, kontrakt też za- 
X to- 
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tożenia fię z nim przyfltąpił: jako to, 
żeby dla Rzemięśnika, była y nadżieia | 
że może więcey, y boiaźń że może | 
mniey weźmie, nizeli robota iego wara | 
ta; także tez dla tego co go naymue | 


ie, była y nadzieja że mu podobno faz 


moiey, y bolaźń że mu podobno wię- 
cey zapłaci, niżeli robota jego ftoi;a 
jednak obydwa na tę fię z fobą nies fl: 
doftatnią zapłatę zgodzili: to` na ten fk 
czas nicby mu. (ię dodać nie należało, | 
bo na ten Czas zarówno by fię oby- 
dwa, tak na Rrate, iako też na zytk, p 
podawali. j 

„Już przeciwko tey ktorąm tu opie > 


fat fprawiedliwości, wykraczają naye fw 


przod ci Panowie ktorzy flugom fwo- 


im płacić nie chcą. Tacy są, ktorzy foice 


jm tylko obietnicami y prożnemi na» Fi 
dziełami płacą, chociaż ich czałem | 
przez wiek cały, z utraceniem lat y 
prac onychże, na fwoie poftugi zacią- 
palą, Ci Panowie tak niebaczni, nie 
tylko ciężko grzefzą, ale y rozprze= 
fzeni bydź ule mogą, aż nadgrodę fi 


przy” 
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przyfłoyną y nieodwłcezną - Augom 
fwaim uczynią. W tey zaś nadgro* 
dzie, mag mieć w zgłąd, y ma czas 
firawiony, y na poliugi znaczne, y 
ma zawiedzenie onychźe; bo mogli by: 
li, innego bacznieytzego na fiebie, y 
zwiękizą fwoią korzyścią, Pana do- 
jliać, Tacy iefzcze są, ktorzy nie tyla 
ko nie giacą, ale nad to z poflug 
fwoich wypuścić nie chcą; niewoląc 
ich przy-fcbie, to grozbą, to nieftucha= 
niem rachunkow , to infzemi nie Psiń- 
fkicmi (pofobemi, ktore im prawie za 
|Torarfką niewola ftaną. Zwykli oał 
mawiać: nie powinienem temu lub o» 
jwemu fudze płacić; bom mu nic nie 
ybiecał, y żadnegom `z nim polano- 
wienia nie czynił. I owfzem tymeś 
[mu więcey powinien, że ci uflbez 
ładnego ztobą pofianowienie, y fpu- 
cil (ię na cnotę y baczenie twoje: a 
nie (O w rzeczy famey fkryte iakieś y do- 
myślne pofłanowienie ief.  Wfzak 
odę kiedy ty robotnikowi u fiebie robić 
„ ażesz, choć nic z nim o zapłacie nie 
Xa po- 
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polłanowifz, przecię tym Gmym żeś 
go użył, flufzną mu za to zapiatę dać 
powinieneś. Otoź. toż famo y o Ruaj? 
dże twoim rozumiey. A dotego ie= 
ži mu płacić woli nie miał, czemu» 
żeś go tak dlugo przy fobie wiefza12| 
czemuś poflug iego zażywał czemuś 
o wcześniey nie odprawił: Bo lu= 
bo on Rowy lç z tobą nie targował,| 
iednak rzeczą famą y pofiugami (wos) 
jemi z tobą (ię umowił; a try żeś po< 
Mugami iego nie pogardził; tym famy- 
meś fię na przyzwoitą dla niego izad 
piatę obowiązał. Rzeczefz: że toj“ 
poddany twóys a zatym żeś mu plad 
cić nie powinien.  Aroli bądź pewny; i 
że fię y poddanemu, gdy nad powinę 
ność ftuży, płacić przynależy. Pod: 
dani bowiem nie są U mas niewolnicyi 
/sle tylko iako u Rzymian Adfcripiini 
glebe: do roli przybrani, z pewną ue 
mową, y z pewnemi powianościamij 
kto redy po nich, więkfzych nad tę " 
powinności wyciąga, ten zaifte ciężko) ` 
przeciwko Bogu grzelzy, y padgrodą 
im 


+ 
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fm za to, uczynić powinien. A że [M 
gę u nas powinność poddanych ieft tylko "R 
względem pewnych robót, y pewnych Jl 

dni; więc nie godzi ci fię poddanego, | 
dla tego że poddany iefł,uffawiczne- | 7 
mi pofugami zabawiać, a żadneymu | 8 

| za to Aufzney nadgrody nie czynić, SR 
w| foi mi tu przykladu innych Panów 
ju | pa obronę fwoię przywodź: bo to, 
zł, | co Gg przeciwko iawney fprawiedli- 
wości dzieie, a iefzcze z uftawicznym 


Ue 


gs 

jol odwoływaniem fię przeciwko temu, 
ny: płaczu ý nędzy ludzkiey; żadną da- 
zy. wooicig, żadnym obyczaiem, w fu- 
„jj fzne ząchodzić używanie nie może, 
pla Toż famo, o wychowanym też od 
ny fiebie fierocie rożumiey: y on, nie ief 
inj dla tego niewolnikiem twoim , Żeś go 


„dj wychował: gdy ci tedy pracą (woią 
icy pofiuguie, ptzyzwoijtąś mu za to,choć T 
ido podobno mnieyfzą niż komu innemu, 19% 
„| dać zapłatę powinien. 

pri Przeciwko tey iefzcze fprawiedli: 
a wości wykraczają powtore y ci Pano- 
„jk wie, którzy ftugom (fwoim za ich po- 
d fiue 
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Rugi y roboty, zle płacą. Tacy zaš 
S4, którzy im albo: małą bardzo zae 
piatę dają, albo przyzwoltey obieca- 
ney nie dodaią, albo ich tyłko lada 
czym, iako to fantami, fłarzyzną, y 
ianemi niepożytecznemi rzeczami kon- 
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tentuią. Bo podług przepifu prawa, | 


za wizelakie Naymy-nie tafza (ię, tyl- 
ko pieniężna zapłata należy; y naiçe 
ty przymufzony bydź nie może „aby: 
miafto pieniędzy, inne w zapiacie rze- 
czy przyimował. Tacy także są , Ktoe 
rzy ialzemi wcale, y daleko więkfze- 
mi, nié na umowie bylo, fłażących 
fwoich pracami zabawiają, Za to zaź, 
żadnego im bynaymniey, w umowio= 
ney zaplacie, pódwyżfzenia nie czy» 
nią. Sługa bowiem, iafzych Panu 
prac y poliug nie powinien, tylko na 
ktore przyięty y umowiony ieft; więc 
kiedy go do infzych, a iefzcze 
więk(zych, y ufławicznie, zażywaią, 
fufzność fama wyciąga, aby mu fie 
więkfza też. za to, madproda  fiała. 
Tacy w reżcie są, ktorzy lada a 
àe 
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dami w Domu od fug uczynionemi 
obiecaną im zapłatę, prawie po ` wię- 
|kfzey części wytrącają. Zty tozaifte 
y nięfprawiedliwy obyczay: bo lubo 
fuga kiedy ze złości, albo z wionegó 
|niedbalftwa, f(zkodę Panu uczyni, tę 
|. | Du nadgrodzić powinien: a to* mniey 
“ | albo. więcey , podług więkfzey albo 
` |mnieyfzey winy, gdy pofpolitey dò 
,., jjakowey rzeczy pilnościnie przyłoży. 
Wizakże iednak, gdy fzkodę tę, bez 
„ Jlawoey winy, z fzczerey tylko przy- 
, f gody popelni, wcale iey nadgradzać, 
< |y fwoiey dla niey zapłaty tracić nie 
me; gdyż nikt, rzeczy 2 przygody 
jginącey, a zatym y fzkody w niey, 

| nikomu nie płaci, 
| A gdy ia Panom ścifły do (prawie- 
|dliwey zapłaty, Mużącym fię y Ro» 
bosnikom należącey, obowiązek prze. 
| kładaw, należy też mi; y te im okoa 
ficzności wymienić, wktorych umo: 
wiąney zapłaty albo uiąć, albo też y 
" | wcale ódmowić fiużącym mogą. Do 
| zupelacy bowiem fprawiedliwości.nig 

| tyl. 
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tylko to należy, aby pofuga y ro- 
bota przyzwoitą dla fiebie  zapidtę 
miała; ale y to, aby famaź zapłata, 


darmo y prawie za pic dawana nie | 
była. Mowię tedy nayprzod: kiedy | 


Auga y rabotaik zwyczayney do fwo- |z 


iey uffugi y pracy pilności nie przye 
kłada, tak żeby fig. o mim mowić nie 
mogło, iż wcale niedbale rzecz (wos 
ję odprawuie; tedy na ten czas, ža- 
dnego wcale do zupelney zapłaty pria 
wa nie ma. Owfzem: gdyby ią na òw 
czas zupełną wziął, tedy by nie tylko 


to, co mad to zyfkał wrócić, ale na- | 


wet fzkodę, ieżeli by iaka ztąd Panu 
urolła, nadgrodzić powinien, Mowię 


owtofe: kiedy Robotoik na dzień | 
p Y 


do pracy jakiey naięty, pracy owey 
nie odbywa, dla przefzkody z niego 
famego choć niewinnie pochodzącey: 
jako to że zachorował, albo że do 


więzienia pofzedł; tedy y na ten czas | 
ten, co. go naiął, żadney mu zapłaty | 


nie powinien, gdyż fię do niey w 
takowym razie obowiązać nie myślił. 
Atoli 
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Atoti gdy pracy owey nie odbywa 
dia przetzkody, ktora zkąd inąd a nie 
zhiego pochodzi: na ten czs zaiiie 
zupelna mu fg za caly dzień, wią- 
śnie iak gdyby cały dzień pracowal, 
zapłata należy. Gdyby iednak tegoż 
dnia gdzie indziey pracuiąc, tyież co 
mu (ię obiecało zyfkał, nic by mu 
fie na òw czas dać nie powinno: a 
gdyby połowę tylko zarobił, tylks 
by mu fię połowa umowioney zapia- 
ty dodać miała; gdyż cała owego dnia 
robotz, iuż fię temu co go Dyt' na» 
łął , zupełnie nżleżała. Mowię potrze” 
cie: kiedy robotnik na cały Tydzień 
naięty, dzień ktory w Tygodniu nie 
robi, tedy mu fię przypadaiąca za 
dzień òw zapłata wytrąca: fłudze ie- 
dnak, gdy przez krótki iaki czas, 
albo dla choroby, albo dla infzey fu» 
fzoey przyczyny nie ufługuie, nic fię 

wcale wytrącać nie ma. Wfzakże 
iednak, gdyby fuga przez znaczny ia- 
ki czas chorował, y Panu nie służył; 
nie było by dla Pana powianości,aby 
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mu za ow caly czas płacił; dobrzy 
atoli Panowie y na tea czas (ię z do- 
bremi fugami fwolemi łafkawie dbcho- 
dzą, iż in przez fwoię fzczodrobli- 
wość, nic wele dla tego, z umowio= 
ney zapłaty nie wytrącają. Jeltie- 
doak kazdego Pane powinnością, aby 
Augg chorego zachował, y przynay- 
maniey pofpolitemi go na ów czas po- 
trzebami opatrzył; gdyby jednak łu- 
ga chory, drogich lekarftw potrzebo” 
wał, a Pan (woich na to pieniędzy 
fożyć nie chciał; tedy by nanie, zie” 
go włafney zapłary wydawać mogł: 
Mowię nskoniec: kiedy fuga na Rok 
cały przyięty, bez <żadney Aufzney 
przyczyny zawczasu przed Rokiem 
od Pana odlłanie, tedy cało - rocznią 
za to, podług prawa, zapłatę tracić 
ma: chyba żeby infzego oa mieyfce 
fwoie, a tego rownie. dobrego fugę 
pofławii: to by mu fię na ten -czas 
podług fumienia, za ten cały czas kto. 
rego (łużyt, zapłacić powinno, Po: 
dobnież kiedy y Pan sługę na Rok 
Cax 
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eaty przyłętego, hez Żadney fufzney 
przyczyny zawczasu przed Rokiem 
edprawi,aibo fię z nim tak zie obcho» 
dzi, że fię teo- fłufznie przed Rokiem 
od digo oddalić muli, tedy ma tęn 
. |ezas,y Pan podług prawa cało ro- 
cznią mu. zapłatę oddać powinien. 
| Gdyby iednak Auga odftawfzy, zaraz 
| rowne dla fiebie wieyfce znalazi, już 
by mu fię Na tem czas podług (u= 
mienia ceło- rocznia od Pana zapłata 
| nie należała, bo iuż by krzywda owa 
wcale dla niego fzkodliwą nie była, 
|Lecz gdyby zśraz infzegóo Pana zna- 
teść nie mogł, albo tylko takiego do- 
ftat, od ktorego by rowney zapłaty 
hie miał; tedy by na ów czss Pan, 
| w nadprodę tego niedofłatku, zapla- 
jcić- mu, podług fumienia, za ów cały 
[czas ktorego fiużyt, obowiązany był. 
Tak to, potrzebna do Nagmow robo- 
czych fprawiedliwość, ktora cała oa 
rowaności zależy, pilnie tego przefirze= 
ga, aby y Ruga „lub robotnik pracą 
bez: 
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bez zapłaty, y Pan lub naymułący, 
zapłatą bez pracy obciążony, nie byi. 
„ Macie tedy fiuchacze dokladną üa- 
ukę, iak fię pieniądze na Arends, y 
wfzelaki inny Naiem dawać maią aby 
fię kontraktem tym, nie tylko bez di- 
chwy, ale y bez wfzelkiey inney nie- 
fprawiedliwyości dawały. A ponieważ 
Naymy, są między nami w towarzy-| 
ftwie ludzkim bardzo pofpolite, man? 
cię wytchnięto fobie wizczegułności „i 
co fię y w rzeczach do pożytku,” y 
w rzeczach do używania, y nakoniec 
w rzeczach do roboty naiętych  Za-| 
chować powindo; aby fię wyftępkow| 
także, bardzo w tey mierze pofpolie 
tych, uniknąć mogło. Oftatni to ief 
kontrakt, w ktory fię lichwa wkradsé 
zwykłas więc kiedy fię wam iuży ol 
nim przyzwoita nauka dała, macieiuż 
zupełoą odpowiedź y na owo trzecie 
w tey materpi pytanie: iak rożne to» 
warzy twa ludzkiego kontrakty okre= 
ślić, ażeby żadney w fobie lchwiare 
fkiey przyfidy nie miały. Patrzcieżj| 
więc, 
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więc; iak to fię wiele do uniknienia 
lichwy fpofobow znayduie. Jeżeli 
Z pieniędzy twoich zyfk y pożytek 
obfity mieć chcecie, a przy ich pos 
|życzeniu żadna fłufzna przyczyna nie 
| zachodzi, dla ktorey byście zyik y pos 
żytek takowy brali, to na ten czas 
pieniądze fwoie, nie pożyczanym {poa 
fobem, ale fufznym ikim kontraktem, 
czyłito na wyderkaf, czyli na czyDsz, 
| czyli wa handel, czylinakoniec pa A- 
| rendę, y ktorykolwiek inny Naiem dae 
| waycie. Prawda że ię y w te kon- 
trakty lichwa. wkrada, ale podług te= 
go, co fięo nich z ofobna mowilo, tas 
two iey unikniecie, gdy. tego, aby 
w nich prawdziwe kupno, prawdzie 
we towarzyftwo było, pilnie w czy» 
nieniu onychże przefirzegać będziecie, 
O coż by to za złośliwe łakomftwo 
walze było, gdybyście mogąc Z pisa 
niędzy fwoich przez fprawiedliwy id=- 
kikontrakć mieć zyfk Rufzny y przy= 
fitoyny,iednak „y oprocz kontraktu.y w 
famymże kontrakcie,raczey go z lichwy 
y Z nics 
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y z niefprawiedliwości, mieć woleli, I 
iużbym ia tu, tę wam przedfięwziętą 
o lchwie maieryą dokończył; tylko 
że ieizcze niektore ;6 rzeczach przez 
lichwę nabytych, y o nadgrodzie 
krzywd przez nią popełnionych, po» 
trzeębne wcale wątpliwości zachodzą, 
a mieytca dla lebie w wyżlzych Ka- 
zaniach nie miały, więc żeby taʻo lie 
chwie rzecz y ztey miary dokładną 
była, iefzcze o nich, iednym ofobnym 
Kazaniem do was mowić będę, Teraz 
żaś, już mowę moię zakonczałąc, o tO 
was prolzę, abyście do Dobr_Niebie- 
fkich y wiecznych fitworzeni, tych fię 
doczelnych y przemiiałących nie chwy- 
tali. Wierny zaś w obietnicy (woiey 
BOG ief, że was nad matemi rzeczami 
Wiernych, aad wielkiemi (wego czasu 
przełoży. ` 
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O powinney za Lichwy' brane 
podgrodzie. 


i ISN 

a JNa Niedzielę Trzecią po Wiela 
4 

zj kiey Nocy. 

) 

i 


| | 
= Mulier, cum parit, irisitiam jabet, | 
 |quia venit Żora ejusicum autem tepererit 


pserum, non meminit. prefsure propter 


kaudium, Joan. 16. 


o .Chryftufa Pana o  Niewieście 
PRS: podobięńftwo, niektorz 
Pycowie. Duchowni; do grzeiznika, y 

grze- 
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grzechu od niego popełnionego fto- 
tuig; a rzecz W przeciwnym rozżl= 
mieniu biorąc, w ten ie ipofob tlus 
maczj. Niewialła, mowią, gdy czas 
porodzenia przyidzie, fmyci liç y bo» 
leści nieznośne cierpi; ale gdy iuż Dziee 
ciątko porodzi, dla wynikaiącey z tąd 
radości, pierwizego twolego ucisnię= 
mia nie pamięta. Non meminit prefsu- 
re propter gaudium. Otoż przeciwoym 
{polotem grzefznik, gdy fię czas po- 
pełnienia grzechu zbliży, ciefzy fię yjdc 
niemałe z niego ukontentowanie czu- 
je; ale gdy go iuż popełni, y ten nięej 
fzczęśliwy piod na świat wyda, dial 
niezmieraey Z tąd trwogi y przewi- 
nionego fumiepia ucilku, zupełnie oj|d 
dawnym (woim ukonteptowaniu Z3* 
pomina. Non meminit gaudii  pròpterij c 
prefraram. - To (ię zaś ofobliwiey tym|k 
rafia, ktorzy niefpra wiedliwepo z pic- 
jiędzy fwoich zylku fzukaią, >y dlaj u 
tego nie godziwą od pożyczenia 0-| D 
nychże lichwę biorą. _ Ciefzą fię onbj z 
y nie male z tąd ukontentowanie ode] t 


j 
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moófzą: że im pożyczonych pieniędzy, 
e bez żadney ich pracy, co raz wie» 
wey przybywa, że biorąc w lichwić 
to frebra, to Kleynoty, te inne dro- 
gie fprzętry, do znacznych , w Domu 
swoim  porządkow, a bardzo letko 


d | przychodzą; źe z danych na pożyczkę 


kapitałow f(woich, bez żadnego klo- 
potu fwoiego, więkfze czafem, niżeli 


Hani z obfzernych maiętności., dzień 7 


noe około nich pracuiąc, pożytki y 
dochody zbieraią. Atoli potym,gdy 
za biyśnieniem Niebiefkiego światła, {a= 


Imi w febie w nieydą;gdy przy Świe- 
dlafjtie tym iawnie poznalą, iak wielu nie 


miłofiernie zdarli, iak wiele niefprawie- 
diiwie nebyli, a zatym isk wielu y iak 


| wiele przez wfzelką Aofzność wro» 
pier cić y nadgroczić powinni; tak wiel- 


ki ztąd fmutek; y na fumieniu fwo- 
jm ucifk czuią, że o owym dawnym 
ukontentowanin fwoim ani pomyślą. 
Dopieroż gdy fię iuż śmierć dla nich 


| zbliży, ktora zdrowy o wfzyfikim 
gozfądek przynofi, iefzcze to lepicy 
Y 


poy- 
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poymuią y przenikaląz a widząc złee 
dney firony rzeczy iwoię aź na zbyt 
powikłane, z drugiey zaś ftrooy doich 
ułatwienia, to czas iuż krótki, to (Wos 

ię dla choroby niefpofobność, tak fros 
dzę tym zmartwieni y pomię(zani zoa 
ftaią, że prawie do olłatniey dla te» 
go rofpaczy przychodzą. Więc żeby 
tak okropnych okoliczności ufzli, a | 
z fumieniem fwoim wcześnie liç za» JU 
fpokoilis owfzem żeby widząc, o iakie 

to ich trudności lichwa przyprawia, 
tey fię w całym Życiu dwoim pilnie 
ftrzegli; ten im ścifiy do wrocenia y; 
nadgrody. braney lichwy obowiązek, ||. 
na dzilfieyfzym Kazaniu wytłumaczę. Ily 
Zeby zaś rzecz przedlięwzięta jafna z 
fiebie y dokładna była: przełożę naye | 
przod: co ę y iak w lichwie wrócić | 
lub padgrodzić: powinno; 

powtore; do kogo fię y iak, ten] 
wrocenia lub nadgrody w lichwie, || 
obowiązek rościąga, | 


0 Zwierściadło fprawiedliwości Nie- | 
pokalanie Poczęta Panno, day a tak 
6 a 
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 fię fprawiedtiwie z ludźmi obchodzić, 
d abysmy tego, ktory ief nadgrodą na- 
fz} bardzo wielką, odziedziczyć 
, mogli. 


CZĘSĆ PIERWSZA. 


Y zgłędem rzeczy przez lichwę nae 
s: bytych nie mała wątpliwość za» 
0 HP chodzi Auchacze, czy niemi lichwierz 
pati fzafować może, y cży fię te od niee 
pili go brać drugim wiadomie godzi. Bo 
aa ziedney firony,ponieważ rzeczy przez 
wiąże Jich wę nabyte cudze są, zdaje fię jź 
ume od Lichwiarza dane bydź komu in- 
 ialtdtpęmu nie mogą. Z drugiey zaś ftro- 
żę 0 py, ponieważ Lichwiarz ma z kąd 
j inąd oddać, y lichwy brane nadgroa 
tdzić, zdaje fię iż mu- wolno iako chce 
k Wlichwą nabytą fzafować. A co fiętu 
lichwho Lichwiarzu mowi: toż famo fię też 
9 złodzieju ktory ukradł, y o tym co 
„nłufznie drogie u wydart, rozumieć 
tma; bo lichwiarź, złodziey, y zdzierca, 
l Ya wizy. 
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wfzyfiko to iedno: a rzeczy od nich 
nabyte, nie ich, lecz cudze są. Do 
rozwiązania więc trudności tey, trees 
ba nam wiedżić, na ktore rzeczy Lie 
chwiarz włafaości prawa _ nabywa, 
na ktore gó zaś nie aabywa. A gdy 
to pozoamy, iuż nam nie trudną bg 
dzie y to teź zgadnąć, com fobie do 
pokazania w tey pierwfzey Kazani 
Części założył; to ieftx co fię y iak WII, 
lichwie wrocić, lub nadgrodzić pó 
wiono. Jet żaś tu mowa, y © rze, 
czach famych, ktore liç w lichwie bió a 
ra, yo pożytkach tych, ktore z rze 
czy w lichwie wziętych idą. Mowmji 
nayprzod o rzeczach famych, ktat 
fi; w lichwie bjorą. 

Kzeczy fuchaeze, ktore fię wl 
chwie biorą, dwoiakie są: iedne (A 
zgoła zinnemi rzeczami Lich wiat 
włafnetmi pohięfzane, że ich rozezii 
y oddzielić nie można, tako ' co pl 
niądze,y zboża pomięfzane; drugi 
zać, ktore fię od włafnych iego W 
czy rozeznać y oddzielić mogą» tak 

to 
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to fzaty, łańcuchy, pierzścięnie y inne 
„ytym podobne fprzęty. Mowiąc tedy 
nich Pe LARE 

e rzeczach zgoła pomięfzanych, to 


trzej PW AA» ŻE na nie Lichwiarz, przez 
s 


7 Li nabywa, Tak to Prawo pofpolite U= 
y fnowilo; (a) y ufłanowienia tego 
s'l gufzną zaile przyczynę miało. Bo 
n bęj ponieważ, naprzykład pieniędzy, ulła= 
bie dł wiczne iet w towarzyftwie ludzkim 
400] zażywanie, y niemi (ię inne rzeczy 
ką piacą; zailte daney przez nie zapłaty 
JU wła(ność, a zatym rożnych między 
o 128 ludźmi kontraktow ważność, była by 
ie bid bardzo częfto wątpliwa y niepewna, 
ski gdyby te cudze z włafnemi zmię(zane, 
WJ tym famym za włafne bydź poczyta- 
ktoj ne nie miały. A to fię iefzcze bare 
|dziey prawdzi. w ten czas, kiedy 
; wł więkfza daleko włafnych, a piżeli cu» 
£ u dzych przymięízanych liczba będziez 
val bo iako to w każdym pomięfzaniu ia: 
ZEZÓ ynie widziemy, część więk [za ,mniey- 
ro P fzą też część, do fiebie y za fobą po» 
druf cią- 


bonnaemanan aj 
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ciąga. Ztym wízyßkiņ na ów czas 
- Licnwiarz, ponieważ biorąc od dru- 
giegotakowe rzeczy w lichwie, Ktos 
ra mu fię żadnym prawem nie nale- 
ży, y mięfzającie z rzeczami (woietmi, 
tak, że rozeznanę y oddzielone bydź 
nie mogą, krzywdę mu y niefprawie= 
dliwość wielką uczynił, nawet przy 


tey przez takowe pomięfzadie naby- |; 


tey włafaości, fu miennie obowiązany 
iet, aby mu ią czym  rowaym )y 
podobay m aadgrodził. Owfzem we- 
diug nauki Lefsiufza (by ma jakoweś 


na rzeczy famey prawo, aby fobie - 
z owey pomięfzaney kupy, wzięte: 


od fiebie niefulznte lichwy, przed 


wfzyltkiemi innemi Wierzycielami os | 


debrał. Rzeczy tedy przez lichwę. na- 
byte, a z włafnemi Lichwiarza  rze- 
czami tak pomięfzane, że fię od nich 
rozeznać y oddzielić nie mogą, brać 
od niego prawo pofpolite dopufzczą; 
Lichwiarz tylko do nadgrody za nie, 
temu od ktorego ie w lichwie wziął, 
iż 


©) Lels. Lie 2. Ce 30 N, 156. T 


ga mę rz a my 
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iż mu nie małą przeź to krzywdę ue 
czynii, obowiązany zofłtaie. Wizakże 
jednak w braniu tym, na to fię też 
óbeyrzyć potrzeba, czy iefzcze Li- 
pał do nadgrody y odpłacania li- 
chwy fwoiey, ipofobny będzie; bo 
|gdyby fpofobnym nie był, nic by (ię 
na ów czas od niego, ani darem, ani 


by fię w takowych okolicznościach co 
jod niego, bądź darmo, bądź za pie- 
|niądze brało; iuż by to w rzeczy fas 
| mey hyfo ia fraudem Creditarum z krzy» 
| wdą y: zafzukaniem tych, ktorym on 
| płacić. powinien, Co fię też o ka- 
| żdym dłużniku rozumieć ma, kiedy 
tak dłużny ieft, iź długi iego  Maię* 


| tnóść iego daleko przechodzą. Od 


| niego zaite ani za żywota, ani po 
| śmierci nię (ię brać nie godzi; ale ci, 


'| ktorym winien, prawo maig, aby fię 


| rzeczy iego, u kogo by tylko. były, 
| upominali y dochodzili, 

Mowiąc zaś o.rzeczach nie pomięe 
fzanych, to ieft takich, ktore od wła- 
fnych 


za pieniądze, brać nie mogło. I gdy. 
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{nych Lichwiarza rzeczy rozezaney 
oddzielone bydź mogą; na nie Li- 
chwiarz żadnego włafności prawa nie 
nabywa; a przetognikomu: ich dawać, 
y nikt od niego brać ich  wiadomie 
nie może, Jelto tym wyraźne prawo 
Cefarlkie;. (c) Theologowie zaś ‘iae 
fnemi tego przyczynami dowodzą, 
Rzeczy takowe, mowią są przez li- 
chwę, a zatym nallo jufto tiiulo,. nie 
fprawiedliwie od Lichwiarza. nabyte; 
fą tedy cudze; y lako cudze, pier= 
wfzeimu fi; Panu, od ktorego wys 
fzły, wrócić powinny. "Nie mogą 
fię też z wiafnością fwoią od pier- 
wfzego Pana do drugiego przenofić, 
tylko za iego na to przyzwoleniem; 
Tu zaś takowego przyzwolenia nie 
malz; bo ten: co takowe rzeczy wW 
lichwie daie, nie inaczey ie, tylko 
iako powinną za pożyczkę należytość 
daie; z ftrony zaś (woiey więcey dać 
Łichwiarzowi nie chce, tylko co mu 
fiş dla owsy iego pożyczki Paki 
e 


eni ie 
(e) Lege. Si alieni gie; De folutionibuse 
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Aiet Gę Lichwiarzowi dla tey iego 
pożyczki nic a nie nie należy; Otoż 
terg co mu takowe rzeczy w lichwie 
daie , da przeniefienie od fiebie do niego 
'omychże włafności, w rzeczy femey 
nie przyzwala: Dzieie fię tu właśnie 
tak,jak kiedy kto drugiemu za diug 
placi, rozumiejąc że mu winien, 3 w 
rzeczy famey wiołen nie iet. Jako 
tedy on na ów Czas włafności danych 
za dług pieniędzy na niego nie przes 
nośi, bo mu ie nie infzym umyfeca 
płaci, tylko iężeli mu.dłażny y Win- 
ny zofaie; tak też ten co Lichwia* 
rzowi. lichwę płaci, witalności danych 
mu w lichwie rzeczy na niego nie | 
przenosi, bo y 00 podobnież nie in- 

fzym mu umyfiem rzeczy fwoie | dä- 
ie, tylko ieżeli mu Ge te za owę ie= 


go pożyczkę należą. Cóż tedy w rze- || 


czy famey czyni, kiedy rzeczy fwolę 
Łichwiarzowi w lichwie daic? Oto ga= 
łe tylko y powierzchowne onycheó 
podawanie kładzie, ktore potrzebna 
iet, aby fig w obietnicy fwoley uiścił, | 

aby 
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aby zaciągałonego Kapitału prętko ode 
dawać nie muliai, aby też w dallfzym 
czalie potrzebaych ma fwoie iateresa 
pieniędzy, pożyczyć mogł, Tak wła: 
śnie iako podrożny od rozboynikow 
obfkoczony, y {wole im rzeczy daią- 
cy, gołe tylko y powierzchowne o= 
nychże podawanie kładzie, ktore po. 
trzebne ieft, aby tym  przynsymniey 
fpofobem, życie (woie ocali. Tako- 
we zaś powierzchowne tylko rzeczy 
fwoich drugiemu podanie, nie ieft zna- 
kiem uftąpienia mu oaychże, bo nie 
z dobrey woli, ale z musu tylko, y: 
z zbołaźni nieufnie (obie uczyałoney 
pochodzi, Ze bez.dania lichwy pie- 
niędzy na fwoie potrzeby pożyczyć 
nie mogł; boige fię aby nie dolftławlzy 
ich, iefzcze bardziey w ioterefich fwo- 
ich wie upadł, lichwę od nich, choć 
z wielką nie chęcią (wolą, zapłacić mu- 
fiat, Już z nauki Swietego Tomafza 
Aniellkiego Doktorr (4, kiedy fig 
co zmufu y poniewolnie, od iednego 
do 


(d).8, Thom, Opusc, 73. Caps 4. dy 
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do druglego przenosi, to mu fię zailte 
mie daie, ale (ię w rzeczy famey od 


owego drugiego wydziera. Quidquid ` | 


transfertur ab wio in alium per violen= 
ziam, non datur, fed aufertur — Z tych 


tedy przyczyn iawna rzecz, że Li- 


chwiarz na rzeczy przez lichwę 0a- 


byte, ktore fię od iego wtiafnych od- - 


dzielić y rozeznać mogą, włafności 
prawa nie nabywa; a zatym y On nie- 
mi iako chce fzafować nie moźe, y 
drugim fię ich od niego brać wiadomie 
nie godzi; ale każdy ie, iako cudze, 
gdy do iego rąk wiadomie przyidą, 
pierwfzemu onychźe Panu wrócić 
„owinien. 

VPfzakże jednak wtym, na to fig 
też obeyzrzyć potrzeba, czyli ten ktov 
ry ie w lichwie Lichwiarzowi dał, 
dba, albo nie dba o nie, aby gdzie ins 
dziey udane nie byty. By ieżeli-dba, 
y chce żeby mufię, właśnie też fame 


wróciły: tedy ich żaden od Lich wia. 


cza brać wiadomie nie może; gdyż (ię 
włafnemu Panu mależą. Jeżeli zaśnie 
dba, 
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dba, -iako to fię nie kiedy trafia, tedy 
ex tacito. Domini conjensu, Z taieidocgo 
Da to wlaściwego Pana przyzwolenia, 
może ie Lichwiarz gdzie indziey udać 
iako chce, iednak pieniądze za nið 
właściwemu Panu oddać powinien, 
Bo lubo Pan rzeczy one Lichwiarzo» 
wi dał, wfzakże nie infzym to umy= 
Rem. uczynił, tylko ile mu g te we» 
diug fprawiedliwości należą. A że (ię 
mu żadną fprawiediiwością pie należą; 
otoż włafnemu Panu oddane bydź ma» 
ią, albo fame wfobie, albo w pienią- 
dzach. Jnfza iet o rzeczach kradzio= 
nych: bo o tych ponieważ Pan nie 
m3 tego umyfłu, aby komu innemu 
udane były, ale chce aby iemu famea 
mu przywrócone zofłały; tedy ich nikt 
ani darem, ani za pieniądze dofławać 
nie może. „A ieźli by ich kiedy w 
niewiadomości doftał, tedy dowiedziae 
wizy (ię, albo targ ztym, od ktore« 
go ich doftat zrucić, albo ie wła. 
fnemu Panu oddać m3. Zaś pienię: 
dzy ktore za nie dał, nie ma fię u 
Pa- 
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Pana upominać; gdyż rzeczy one bez 
kupna y pieniędzy są lego włalne: a 
zeczy czyiey włafney, nikt onemuż 
famemu przedawać nie moźe. Ma 
tedy fię ch upominać u owego Ziea 
go człowieka, ktory go, przędaiąc 
mu rzecz nie fwoię, niegodziwie Za» 
wiodi. Chyba żeby rzecz OwĘę, chege 
ią włafnemu Panu oddać, u owego 
złego człowieka za małe pieniądze 
wykupił: bo na ten czas, że fię w tya 
Panu famemu przyfiużył, przyfiugata 
wyciąga, aby dane 2a nią pieniądze, | 
od niego odebrał. Jeżli by zaś rzecz 
ona, pierwey, niż fig o nicy, że cu. 
dza ieft, dowiedział, u niego zginęła, | 
albo innym iskim fpofobem firawio- 
na zofiała; tedy by potym, . dowie- | 
dziawfzy fię, Panu za nią płacić nie 
powinien: ale Cy mu tyłko pożytki, 
jeźli by (ię iakie z niey zoftały. czyli 
to in quo fallus es} ditior, oddać oboa 
wiązany był: gdyż pożytkow - zcu- 
dzey rzeczy nikt fobie przywiafzczać 
mie ma. Ta ieft Theologow, tak o 
T26= 
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rzeczach kradzionych, iako teź o rze» 


czach przez lichwę nabytych nauka. 
A gdysmy iużo rzeczach famych ktoe 
Te lię w Lichwie biorą, dosyć mowie 
Ji; teraz źe więc © pożytkach, ktore æ 
nich idą, choć cokolwick pomówmy, 

Pożytki fluchacze, ktore z rzeczy 
przez lichwę nabytych idą, dwoiakie 
podobnież są; jedne ktore idą Z rze» 
czy w lichwie wziętych, ale tych 
z lebie nie płodnych y wcale nie po- 
źytkuiąeych: isko to z pieniędzy, ktos 
remi Lichwiarz handluie, y z narzę: 
dzia iskowego rzemięfia, ktorym fobie 
Lichwiarz zarabia. Drugie 2aś, kto» 
re idą z rzeczy w lichwie wziętych, 
ale tych iuż z fiebie płodnych y rò- 
žne pożytki wydających: iako to m 
Domu, z ktorego Lichwiarz zapłatę od 
naięcia bierze, y zroli z ktorey Lie 
chwiarz zboźa pofiane zbiera. Co fię 
tycze pożytków idących z rzeczy w 
lichwie wziętych, ale tych 2 fiebie nie 


płodnych y wcale nie pożytkuiących: * 


mowię iż na nie Lichwiarz zupelcee 
go 
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go wiafności prawa nabywa: nie tyla 
ko ich oddawać, ale też Żadney za 
nie nadgrody czynić nie. powinien. 
Takowe bowiem pożytki, nie tak Z 
szeczy w lichwie wziętych, iko ra= 
czey z przemyfłu Lichwiarza idą; a 
przeto iako pożytki rzeczy, za rzeczą, 
tak też pożytki przęmylłu, za prze- 
| myfem iść maig. Gdy tedy Lichwiarz 
pieniędzmi w lichwie wziętemi hane 
dluiąc, co fobie zarobi, ten cały zas 
robek, do niego: iedynie należy: bo 
acz pieniądze Pańfkie są, wfzakże fa» 
me przez fię żadnego „pożytku nie u» 
czynią, tylko aż za przemyfłem, a że 
| fię Pan do przemyfłu owego wolą 
| fwoią nie przykłada, tedy mu fię ża: 
| den z niego idący pożytek nie nales 
| ży. Podobnież gdy Lichwiarz za. 
| żywaiąc narzędzia iakowego rzemię= 
| Ra, ktore w Lichwie wziął, iaki fon 
| bie przez to pożytek uczyni: ten także 
| pożytek do niego należyć będzie, boć 
| y narzędzie,nie inaczey tylko za prze. 


_ | myflem y umielętnym onsgoż zażya 


ciem 
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ciem pożytkuie. Nie więcey fię tedy 

od niego, Panu, ktorego narzędzie ie, 
należyć będzie, tylko ile fę to zaży= 
waniem takowym przytępi p) podley* 
fzym tanie. Ktorym też fpofobem 
pow fzechaie mowiąc: kto cudzemi pje- 
„niędzmi nad wolą Pańlką zarabia, lubo 
zie czyni, że pieniędzy Pańlkich nad 
wolą Paniką używa, iednak zarobku 
owego nie Pan, ale on właścicielem 
zofłaie. Tak to prawo pofpolite po- 
ftanowiło: Złodziey mowi gdy ` kras 
dzionemi pieniędzmi zytknie, zyłk ów 
mie kradziony, ale iego włafpy iet 
Nummus pro prelio też furtive redadus s 
non es? furtivus, (e) OQtoż przez Toe 
waność przyczyny, toż famo o Lich wia- 
rzu, y © tym co cudzemi pieniędzmi 
nad wolą Pańlką zarabia, rozumieć 
mamy. Wfzakżeiednak, gdyby owym 
Pańlkich pieniędzy używaniem, Pana 
do iakowey fzkody przywiodi, tedy 
by mu fzkodę tę podług fiufzności, 
nadgrodzić, powinien. 
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Jóż co należy do pożytkow idą 
cych z rzeczy w lichwie wziętych, 
ałe tych iuż z fiebie płodnych, y, To- 
żne pożytki wydaiących: mowię, iż 


if pa nie Lichwiarz żadnego u łafności 


prawa nie nabywa, ale ie rownie, ia= 
kó y rzeczy fame z ktorych idą wr0= 
cić, albo ieźliby iuż” ftrawione byty; 
za nie nadgrodzić powinien. I przy- 
czyna tego ieft: bo rztcz pożytkuią* 


| ca, Panu fwojemu pożytkuie: a po= 
|nieważ rzeczy takówych w lichwie 


wziętych, nie Lichwiarz, ale ten co 


| ie w lichwie dal, Panem ieft; rzeczy 
| tedy takowe w lichwie wzięte, nie 
Łichwiarzowi, ale temu co ie w li- 


chwie dał, pożytek przynoízą: a prze« 
to Lichwiarz, pożytku z nich, iako 
z cudzych, fobie przywłafzczać nie 


| może. Ta ieft nauka Świętego Tho- 


mafza Anielfkiego Doktora: Jeżeli kto 

mowi on (f) Eom cudzy alba rolą 

przez lichwę wydrze, nie tylko powi: 

nien wrócić Dóm albo rolą, ale tęż po: 
zy 
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żyłki z nich wzięte, bo to są pożytki vzes 
czy, kzorych kto infzy Panem ieśl: iemu 
hié tedy należą, to ief} temu co ie w lie 
cbwie dał, Prawda, że Święty Tho- 
masz na iofzym mieyfcu ig) Lichwiaa 
rzowi na rzeczy w lich wie wzięte nie 
iaką wiatność przyznaie: aleć wipo- 
mpione dopiero iego Roway w ktorych 
tego co llchwę dał, lichwy  daney 
Panem nazywa, z fummy iego The- 
ologiczney wyięte są,ktora to fumma 
olłatnim iego dzietem jef: można te- 
dy powiedzić, że w niey Swięty Tho- 
masz iuż to odwołał, ieżeli co gdzie 
indziey przeciwnego napiGł. Z tym 
wfzyfikiw, y tam, nie. bardzo Li- 
chwiarzowi fprzyia, boć y przy tey 
przyznaney mu wiafności, ścify 'na 
niego , tak za rzeczy w lichwie wzięe 
te, iako też za pożytki z nich idące, 
do nadgrody obowiązek wkłada. 
Włafność też fme, nie inskfzą mu 
przyznaie: tylko taką, przeciwko kto- 
rey ten, co lichwę dał, zawfze fig 
odwo> 
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ódwołać może: przyznaie mu tedy 
wialność bardzo fłabą, y zgoła taką, 
ktora prawie za nic poczytana bydź 
powinna. A tak, nawet podług has 
uki Świętego Thomafza, Łichwiarz, 
y rzeczy pożytkuiących w lichwie 
wziętych, y! famychże pożytków z 
nich idących, Panem nie ief; ale ie 
temu, od ktorego ich w lichwie nae 
był, lqb fme przez fię, ieżli Ge iecfzcze 
u niego znayduią, wrócić, lub też, 
jeżli by iuż od niego firawione były, 
przyzwoicie naćgrodzić powinien. 
Gdy ie komu innemu przeda, z ro. 
śporządzenia Prawa, wziętych za nie 
pieniędzy Panem zofłanię; z tym ie= 
dnak obowiązkiem, aby temu komu ` 
fię należy, przyzwoitą za nie nadgro- 
dę uczynił, Ten także, co ie od nie- 
go kvpuie, fłofoiąc fię do prawa, 
włafność danych za nie pieniędzy na 
niego przenosi; ale ztym także obo- 
wiązkiem, eby y onteź, albo uczy» 
niwfzy za dofyć temu, komu fię ni- 
leży, wła(ność także przedanych rze* 
za 
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czy na niego przeniofi; albo kiedy to 
bydź nie może, że (ię ten, co ie w 
lichwie dał, lsamycbże w naturze rze” 
czy napiera, aby mu dane za nie pie= 
niądze nazad powrócił, Wfzakże iee 
dnak,że fię do niektorych pożytkow 
z rzeczy famey idących, przemyfł też 
ludzki prżytożyć muśl: tak rola zbo- 
ža, y wiopica wina nie wyda, ieżeli 
przyzwoicie uprawiona y oporządzo- 
ma mie będzie; wracając tedy takowe 
pożytki, może fobie znich, wartość 
iwoiego przemyfłu odtrącić. To zaś 
w ten fpofob uczynić powinien: ieżeli 
fię do takowych poźytkow -więcey 
patura, a niżeli jego przemyft przyło= 
żył, więcey - ich  wrocić, a niżeli 
fobie zolławić ma: ieżeli zaś te więcey 
z lego przemyfłu, a niżeli z natury 
rzeczy famey idą, tedy ich fobie wię- 
cey też daleko zofławić może. 

To zaś wfzyfiko, co tu o wróceniu, 
tak rzeczy przez lichwę nabytych, 
iako też pożytkow znich ` idących, 
mowię, tylko fię o tym przypedku 

TO= 
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i 
rozumieć ma, w ktorym fię prawdzie | 


_ wie lichwa popełnia; to ielł w kto- || 


rym fig rakowe rzeczy „iako powin- || 


na za pożyczkę należytość, daią. Bo | 5 


kiedy fię tylko, albo przez fzczodro: 


bliwość, albo przez wdzięczność, al- BE 


bo przez przyisźń dadzą, y ten co 
drugiemu.pieniędzy pożyczył, o tym | 
fiş dowie; może ie tobie befpiecznie | 
zatrzymać, chociaż ie z początku ue | 
myfem lichwiarfkim- wziął. On bo- | 
wiem, przez takowe darowanie, Zu- 
pełaego iuż włafności prawa na nie 


nabyl; gdyż ie wfzelkim naylepfzym {$ 


fpofobem za fwoie mieć chciał, lubo | 


ie podobno  lichwiar(kin umyflem || 


przylął. A przynaymniey potym, na | 
takowe ich darowanie zezwolić mo» 
że, gdy fię dowie, żeten co od nie« 


' go pieniędzy pożyczył, daiąc mu ta- 


kowe rzeczy, w rzeczy mu ie famey 
podarować chciał. Gdyby _ iedosk 
wątpliwość była, czy rzeczy przy | 


. pożyczce dane, są iako podarunek, 


czy też iako powinna za pożyczkę 
i nale- 
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rależyrość, dane; tedy by fię © to: dae 
jącego ie, fpytać powinien. A gdy= 
by (ię, y o to (pytać, y z kąd inąd, 
że darowane są, dorozumieć nie mogł; 
tedy by ie daiącemu wrocić obowij- 
zaay był Bo na ten czas, poki © 
prawdziwym podarowaniu wiadomo 
nie bdzie, trzeba o nim rozumieć, 
że- danych fobie z przyczyny poży= 
Gzki rzeczy, tylko naturalne pofiadae 
nie ma: iakowe też pofiadanie y ro» 
zbóynik ma, tych. rzeczy, ktore mu 
podróżny,. ochranialąc (woiego życia, 
w ręce odda: o tym zaś, co mu ta- 
kowe rzeczy Z przyczyny pożyczki 
dat, trzeba rozumieć, że ielzcze ie 
Civiliter, to iet prawnie, y umy łem 
fwoim' pofiada: tak, iako podróżny, 
dane rozbóynikowi rzeczy, iefzcze 
Czwviliter, to ieft prawnie, y umyfłem 
fwoim dzierzy. Więc na ten Czas, te= 
go, co takowe rzeczy z przyczyny 
pożyczki dał, iako prawdziwego Pof- 
seGGora y Dzięrzawcy; lepfza kondye 
cya ielts a zatym iemu fię w tako» 
wych 
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wych cekolicznościich, a nie komu ine 
nemu, takowe rzeczy należą, 

Otże fiuchacze, co fię to y iak w li- 
chwie wrocić, lub nadgrodzić ` po- 
wiano: Powinny fię wrócić lub nade 
grodzić, to tzeczy fame ktore fię w 
lchwie daią, to pożytki te, ktore z 
fzeczy w lichwie danych idą. Rze: 
|czy w lichwie dane,a z włalnemi Li- 
|chwiarza pomięfzace, y od nich nie 
oddzielne, te fig wprawdzie wrócić 
nie mogą, iednak za nie Lichwiarz 
przyzwoicie adgrodzić powinien. Ale 

| rzeczy z wła(nemi Lichwiarza oie po- 
mię(zane; lub też od nich oddzielne, 
| te fię fime w-fobie wrocić maig; chy= 
tba żeby ten co ie w.lichwie dał, o 
nie fame nie dbał, toby mu fię naten 
| czas tylko przyzwoicie  nadgrodzić 
mogły. Zaś pożytki ktore z nich idą, 
ieżeli tylko przemyfłu Lichwiarza po- 
żytkamifą, że rzeczy w lichwie wzię- 
| tych, choć z ebie nie plodnych po- 
| źytecznie zażyć umiał; te zupełnie do 
Lichwiarza należą, y-wrócić ich,' lub 
Nada 
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nadgradzać za nie, żadnego obowią- | 0 


zku mie ma, Leczieżeli z rzeczy fa- 
mych pożytkuiących, iako owoc: laki 
pochodzą: te fię fame w fobie przed 
ftcawieniem wròcié, lub po ftrawieniu 
przyzwoicie nadgrodzić powinny. O: 
procz tego, ieżeli za zaplaceniem li- 
chwy, temu co ią zapłacił, albo fzko- 
da iaka wyniknęła, albo, pożytek iaki 
` ufal» tedy mu fię y- to od Lichwiarza 
przyzwoicie nadgrodzić. powinno, 
Takich to, y tak wielu rzeczy, Ściliy 
nadorody za lickwę obowiązek wy- 
ciąga: zobaczmy iuż do kogo fię on, 


y iak rościąga, a rzecz ta tey nam | 
drugiey Kazania Części zabawą będzie. | 


CZĘSC DRUGA. 


GZ ftuchacze o krzywdę bli- 
< Tźniemu wyrządzoną BOG ieft, a 
porliwy tak, że nie chce, aby ta bez 
przyzwoitey nadgrody zoltać miała, I 
dla tego żeby nadgroda ta fkuteczniey 
nae 
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naftąpić mogła, ścify do niey obo» 
wiązek wklada, nie tylko na tego, 
ktory Bliźolemu krzywdę uczynił: ale 
też, ieżeli on zaniedba, Ma tych, kto- 
| czy po nim ma dobra iego naltępuiąs 
aieżeli y ci nie zechcą, nawet na tych, 
ktorzy fię do owey  bliżaiemu wy” 
rządzoney krzywdy, iako wym- umy. 
ślaym fpofobem przyłożyli. Toż fa- 
mo 6 lichwie lądźmy: iako fię przez 
nią wielka bliźaiemu krzywda dzieje: ` 
tax też obowiązek do nadgrodżenią o- 
neyże, do tych fię wfzyfikich koley= 
no rościąga.  Rościąg? fig tedy, nay- 


przod do Lichwiarza co lichwę brał 3. j 


potym do tych co po nim na Dobra 


iego maltępuią : moftatek do tych, co | K 


mu do braoia lichwy, poradą lub po- 
mocą byli. Z iakin zaś dla każdego 
z nich oboftrzeniem, z iaką Ścifłością, 
roftrząśnieymy to w fzczegulności: 

A nayprzod o Lichwiarzu mowiąc: 
ten przed wfzyftkiemi ionemi do od- 
dania rzeczy przez lich wę nabytych 
obowiązany leftx a obowiązany tak, 

że 
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że obowiązku tego nikt m Świecie, 
ani Urząd, ani Prawo, ani fam Papież, ' 
znieść zaiego die może. Ten bo- 
wiem obowiązek przyzwoitey, za li. 
chwę nadgrody, z Bolkiego y z przy» 
rodzonego Prawa idzie; a oad temi 
prawami, Żaden człowiek żadney 
źwierczctności nie ma, zle im wfzy* 
icy bez zadnego wyjęcia . podlegaia« 
l iprzeto, ieżi by fę gdzie takowe 
pra wo znalazio, zeby przez nie lichwę 
brać, albo o nią u Urzędu nie czyńić 
wolno było, tedyby takowe prawo, 
iko niefprawiedliwe, żadney mocy 
nie miało, y nikogo by od wracania 
lichwy wolnym mie czyniło, _ Lecz 
to fię ma rozumieć, tylko o tym przy» 
padku, w ktorym iefzcze Lichwiarz- 
brane lichwy: opfacać może: y ielzcze 
nie iet. w takiey nędzy, żeby wró- 
ciw(zy co winien, iuż nie miał czym 
na świecie żyć;albo żeby tym amym 
do wielkiego niebefpieczeńftwa zdro- 
wia, głodu, ubófłwa, y do wielkich 
fzkód przychodził, Bo na ten czs, 
mogł 
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mogł by nadgrodę aż do lepfzego 
mienia odłożyć: chyba żeby ten, Kto. 
remu winien, w równey potrzebie 


ly nędzy był: bo w takowym razie, 
jraczey by iego nędzę, a niżeli fwoię 
fjrarować miaf; gdyż rzecz iego, kta= 
lrąby fię on ratować mogi, nie fu: 


fzoie u Gebie zatrzymuie.  Wfzakże 


liedoak gdyby kro przez złe fprawy 
|fwoie, iako to że przegrał, przepił, 


przełotrował, do tey niewoli przy- 
fzedt, żeby bez znaczney Ranu (wo- 


liego odmiany, y bez. wielkiego na 
| maiąqtku (woim upadku, tego co wie 
|nien płacić nie mogł; tedy Dy takie- 


mu wymówka ta mie fuzyła; gdyż: 
fie on fam złością fwoią, w tak cia- 
fae kąty wpędził. Wyiąwfzy tedy 
tę niewolą, nikt tego. do nadgrody 
braney lichwy obowiązku, złożyć 
4 Lichwirza nie może, tylko ten 
fam, ktoremu on lichwy odpłacać.po= - 
winien, kiedy mu ie dobrowolnie 
daruie. Mowię dobrowolnie, to ieft 
nie zmufu, ale z chęci. y SC bo 
ifa 
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+ kiedy wyfliralzyfz, wygrozisz, albipli 
infzym  iakim fpofobem do tego gr tp 
przyaiewolisz, że cirad nie rad darolp 
wać muli; takowe zailte darowanie plo 
wolaym cię na (umieniu nie uczyni 
bo rzeczy przymufzone nie są dołgh 
browoloe, zaś do darowania, konie. 
cznie dobrowolności potrzebą, 
przeto, ieżeli chcesz aby ci 


owemu, co ci lichwy dawał, żadne: 
go musu y niewoli nie czynił; gdyź 
dofyć niewoli ma, że tak wielkieg 
fzkodzie przez takowe lichwy podz|; 
padł. Mafz go tedy profto o lalkę 
profić, aby ci to fzczodrobliwie od: 
puścił, coś od niego niefprawiedliwie 
brał. A y wtym przyzwóitego luj. 
miarkowania potrzeba: bo ten éo nig | 
znośne lichwy przez nie mały czas brati | 
nie ma bydź tak bez czoła y bez wfłya| j 
du, żeby © podarowanie wfzyftkie= 
go profil.  Przyfłoi tedy aby tak wiele 
ką bliżniego fzkodę przynaymniey w 
części iakieg nadgtodził; oftatęk zaś ma 
na 


go diym, że jako powinien, tak też ź liro= 
durdgy - ftwoiey gotów iefi, aby mu/wizy« 
waniftko wroci. zę 
I ta ie, włożonego na Lichwiae 
4 ddęzą do nadyrody za brane lichwy 0» 
todifyowiązku scifłość, Gdyby jednak on 
„ łobowiązkowitemu zadolyć uczynić 
ichojnie chciał, y w rzeczy famey przed 


żadni pił, tedy fię Auchacze obowiązek ten 
 gdyjpa naftępnych na Dobra iego Dziedzie 
elkijcow przenośl; przynaymniey ile poa 
j podzolłałe po nim Dobra wyftarczą. Jeft 
otym prawo pofpolite (5) jeft y przy- 
ie ołczyna bardzo 2 fiebie iafna y oczywiilta: 
dliwi bo naftępni Dziedzice Olobę zmarie- 
gowyrażaią; naftępuiąc też na Dobra 
igo, tym famym na ciężary także je- 
; braj go nafiępuiąs a przeto poczynione od 
wlj niego fzkody y krzywdy nacgradzać 
ikid maig. Jako tedy infze zmarłego długi 
i wiej płacą, tak też y lichwy od niego brane 
jey Y płacić powinni: y owfzem zdaie Gę iż 
zaj aj 
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więcey lichwy a niżeli infze długi, 
gdyż one ziawriey bliźniego krzy wdyj, 
y niefprawiedliwości uroiły. Powioni, 
tedy Dziedzice, Dobra pozolłate, nay- 
pierwey z dfugów y ziichwy cfwo4 
bodzić, a potym fię ofłatkiem międzyj, 
fobą dzielić; y ieżli Dóbr onych nie ftad” 
nie ia wypiacenie diugow y lichwyj 
pic fobie z nich przy wiafzczać nie mo- 
gą. A ieziiby kto rozumiał, że też ycij! 
ktorym co w Teftamencie odkazano), 
do tego fię przyłożyć powinni? Tedy| 
mu na to odpowiadam, że isko fię doj 
płacenia infzych długow nie przykła-|, 
daią, tak też fię y dopiacęnia  lichwyj 
przykładać nie maią; chyba żeby Do-|. 
bra (ame na takowe wypłacenie dofta-|] 
teczne nie były. Ta bowiem ief myśl 
Teftament pifzącego, aby dedućlis prus) | 
omnibus oneribus ©: legatis, odiąwizyj 
` wprzod to, co na cięźary y odkazaniaj 
iść ma, dopiero to, co fię zofłanie „| 
do maltępnych po zmarłym Dziedziej 
ców należało, ldzie więc z tąd, że Sy 
nowie, ktorzy Oyca Lichwiarza mieli, 
pe 
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„| powinni, albo lichwę opłacać, poki tyle 
| ko Maiętności ftanie, albo takowych 
jśrzodkow, zażyć, żeby im to Odpue 
|fzczono było.. jeźliby zać nie wrócie 
wizy lichwy , Maiętnością fię podzielili: 
tedy każdy z nich, wedle działu, z częs 
|Ści fwoicy, pewną lichwy część, pia= 
cić powinien, 

A tu winiby iak nawłafem zganić 
potrzeba ów niedobry niektorych ZW y= 
czay, że powinney za lichwę y inne 
bliźoiego krzywdy nadgrody, za życia 
czynić nie chcą; przefiaiąc na tym, iż 

to naltępnym po fobie Dziedzicom te- 
"| fismeotem zlecą, aby ie po śmierci ich 
| z pozofłałych Dóbr nadgrodzili, O iaig 
„| ŻE oni takowym pofiępkiem fwoim fu- 
mienie fwoie ciężko zawodzą! Ten bo- 
wiem do nadgrody takowych krzywd 
obowiązek, dwie w (obie rzeczy za-: 
„| myka: jednę, żeby co fię komu innemu 
należy, wrócić: a drugą żeby to nięe 
odwiocznie uczynić, gdy (ię nieodwłoe 
cznie fłać może. Gdyż nie mnieyfzym 
„jj zlym ieft, cudze przeciwko woli wła. 

Ście 


384 X 2X 


ściwego Pana zatrzymywać; co też iej. 
przeciwko woliiego umyślnie mu wy 
drzeć; takowe bowiem zatrzymanie 
w rzeczy iamey, ciągnącym fię wyi: 
darciem, ciągnącą kradzieżą ief. Już], 
w takowym fłanie, iakie ich są powto |. 
rzone ma,każdy Rok Spowiedzi, iak! |* 
Kommuńhie, wam. to zofławuię doj, 
myśli, Co: fię mnie tycze, z Augufty-| 
nem Swiętym fądzę, że (ię tylko zmy- 
śla a nie czyni pokuta, gdy fię rzecz) . 
čudza nie: oddaie, w ten czas, kiedy fięj!. 
oddać może. Si res aliena reddi pofóm) 
© non reddatur: non agitur penieniia 
fed difsimulatur, O jakże oni przez toj, 
wielką fobie, y w rzeczach Ducho= 
wnych, y w rzeczach |doczeinych 
krzywdę. czynią! Bo ponieważ takoa 
we nadgrody zatrzy manie, ciągniącą 
fię, iakom dopiero powiedział, kra- 
dzieżą ief; obi więc dla niey z tafki 
Pana BOGA poświęcaiącey odarci są: 
a zatym przez ten cały czs przeż 
ktory w takowym (łanie zofłaią; ich 
Modiitwy, ich pofty, ich iałmużny, ich 
inne 
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inne tym podctne dobrć uczynki, la= 
ko łafką Pana BOGA nie poświęcone, 


|żadney im na Zywct wieczny zafiugi 


nie czynią. Przychodzą tedy w ta- 
kowym. ftanie do oliatnicgo przy 


„dęmiercrz Bogiem poiednania (ię, prawie 
„ez żadnych na Zywct wieczny 2a- 


fug; y ieżeli poiednanie to fzczele y 


„|prawdziwe będzie, tam dopiero po 


Chrześciańi(ku, y dla fwego Zbawiee 
pia żyć zatzynaią, gdzie im, dla zblia 
żałącey fię śmierci, iuź kończyć poe 

Aleć y w Dobrach doczee 
fnych, oiak by wiele pomnożenia mie- 


„li; o iak by wiele  Bicgofawieńfiwa 
Bofkiego otzytnali, o iak by ie, na 


długie Domowi (woiemu czasy utwier= 
dżili; gdyby tey, dla zatrzymanego za 
krzywdy ludzkie nadgrcdzenia, do 
błogofławieńftwa Bofkiego przefzko- 
dy nie było! Teraz zaś, że obowiązko= 
wi fwoiemu zadofyć uczynić tak długo 
zwlekli: rożpych w nich upadków, 
różnych niepomyślności, podobno y 
fami doznali, y iefzcze nafiępni.po nich 
Aa „Dzie. 
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Dziedzice - doznałą. Iztąd to owe 
polpolite między ludzmi przyfłowia 
urofy: że rzeczy zle nabyle, zle też fię 
rozchodzą: że przy dobrach cudzych y foe 
łe też giną: że rzeczami zlę nabytemi, 


zrzeci fie Dziedzic nie ciefzy. To ieft, | 


BOG 2a mkowe krzywdy; y powin- 
ney za nie nadgrody zwłoki, biogofła- 
'wieńitwa fwoiego umyka; a bez. bło- 

olławieńltwa Bofkiego nikomu fię 
izczęścić y powodzić nie może, . O jak 
że oni iefzcze przez to, nieuchtonną 
dla fiebie za takowe lichwy y krzy” 
wdy nadgrodę, na niepewny bardzo 
fzczęścia lós pufzczaią. Chcą aby na= 
ftępni po nich Dziedzice, takową za 
nich nadgrodę z pozoftałych Dobr ćzy- 
nili; aleć na ich uczynności nie więcey 
' fię, iik na fwoiey, zafadzać mogą, Je” 
żeli tedy ip fię mym obowiązkowi 
fwoiemu zadofyć uczynić nie chciało; 
a zkądże dla nich ta pewność, że (ię 
już owym naftępnym Dziedzicom „zlae 
nemu ma fiebie obowiązkowi zadofyć 
uczynić zechce? A kiedy ci, po ich 
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śmierci, równie ik o nich, tak też o 

tym, co w Teftamencie napifali, zapo- 
mną? kiedy, ich teź przykładem zla- 
my nafiebie nadgrody obowiązek, na 
| nafiępnych także po fobie Dziedzicow 


„| przeniosą? O gdyby nas tyfiączne © 
„| tym przykłady nie upewniaty! 1kie- 


u| dyż więc powinna za lichwy y krzy” 


wdy nadgroda, (woy kutek weźmie? 
Ce więkiza, oninam przez to, nawet 
fwoie ofłatnie przy śmierci z Bogiem 
poiednanie fię bardzo wątpliwym y nie 
pewnym czynią! To pewna źe po 
śmierciczyiey, uczyniona za krzywdy 
ód miego poczynione od nalłępnych 
Dziedziców nadgroda, nic zmarłemu do 
Zbawienia nie pomoże, ieżeli on  fię 
przed śmiercią wolą fwoią do niey nie 
przyłoży: gdyż w oftatnim zgonie ie- 
gò, iuż nie odmienny o nim wyrok 
„| Raie, od ktorego on, po takowey nade 
grodzie, iuż fię więcey odwołać nie 
może. Aleć o fzczerey iego do tako. 
wey nadgrody woli, czyliż fprawie-. 
dliwa nam z pofępku jego wątpliwość 
Aaa i 
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nie przychodził On przez całe życie 
 fwoie takowey padgrody czynić nie 
chcial, on ią zawize aż do olłatnicgo 
czasu odkładał, on ią dopiero po śmier= 
ci (woiey nafiępoym po fobie Dzie» 
dzicow: z pozolłałych ‘Dobr odkazuies 
w rzeczy tedy lamey odkazuie ią, z 
Dóbr ktorych iuż więcey pofiadać nie 
może, z Dóbr ktore iuż mu śmierć wy» 
dziera, y ktore, własciwie mowiąc ,iuż 
nie są iego własne. A z tąd, czyliżro0» 
firopnie wnieść nie można, że tylko 
dla tego nadgrody owey chce, iź iuź 
Dóbr twoich przy fobie zatrzymać, y 
z fobą ich na tamten Świat wziąźć nie 
może? że gdyby iefzcze dłyżey Żył, 
iefzeze by nadgrody owey uczynić nie 
chciał? A ieżeli w rzeczy famey tako- 
wy ferca iego uklad ief; czyliż na ten 


czas wola jego do nadgrody, fzczerą b. 


będzi:? czyliź olłatnie przy Śmierciz |, 
Bogiem poiednaoię fię, prawdziwym | 
fię dla niey nazwać może? Patrzcie | 
fuchacze iak to wiele y ważnych przys 


czyh ieh, ktore takowych poltępek, | ! 


co 
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eo to powinną za lichwy y krzywdy 
iwoie nadgrodę dopiero naftępnym 
po śmierci (woiey Dziedzicom zleca» 
ią, nagaonym y niegodziwy m czynią. 
Nie bądźcie nigdy z ich liczby: ale ie= 
żeli co,<czyłi to za lichwę, czyli za 
ioną >iaką bliźniego krzywdę, nadgroa 
dzić wam potrzeba, nie odkładaiąc tea 
go aż do nalłępnych dopiero po śmiera 
ci walzey Dziedzicow, famito weze- 
śnie za życia czyńcie, Ja po was wys 
ciągam, nie tylko, abyście powinney 
, |Za takowerzeczy nadgrody, aż do naa 
fteępnych po fobie Dziedzicow nie od- 
kładali, ale też abyście w całym ży- 
ciu (woim, nic podobnego do nadgra« 
dzącia nie mieli, 

Naofłatek fuchacze, ieżeli y. Li- 
- ehwiarz -za brane od fiebie lichwy nie 
nadgrodzi, y naftępni po Śmierci iego 
iedzice, zlanemu na fiebie obowią= 
£ jekowi zadofyć nie uczynią: tedy (ię 
bbowiązek ten rościąga, do tych wizy 
kich, ktorzy ze trony Lichwiarzą 
będąc, przyczyną fkuteczną byli, iż 

ii- 
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lichwy przeź niego brane, lub nie 
nadgrodzone są. Nić trzeba mi wam) ; 
tego obizernemi owy dowodzić j 
dyż fami iaśnie poznaiecie, 
przyktadaląc fię tym 
chwy, tym famym ię i 
blgniemu niefiufznie uczynioney przy: 
m w niedoftatku iaaych, 
owianię, Ta: 


chwy radzą, 

wtóre ci, ktorzy 

piądze dałą, aby na lichwę obroconę 
byty. Potczecie Sędziowie, ktorzy dd 


płacenia lichwy przymufzaią, albo u 
e mie dopu 


PiGrze, ktorzy Karty 

fzą, albo kontrakty jich wiarikie 
odziwe udsią, albo tak w kartic 

jako też w kontraktach 'fatsz pifz 


naprzykład kiedy kto fo czerwonyc 
zło- 


g Ra 


m mei 
Qê) Clement unica de ufuris, 
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złotych od drugiego pożyczył, oni 
w nich fo dwadzieścia kładą. Chyba 
żeby to na proźbę y wolą pozycza- 
| jącego uczynili; bo na ten czas, lubo 
7| przeciwko przyfiędze fwoiey grzelzą, 
| że komu innemu w rzeczy niefiulzoaey 
À ufuguią; iednak do nadgrody obo: 
wiązani nie są, ponieważ czyniąc to 
| na prozbę y wolą pożyczaiącego, A 
| doey mu tym famym krzywdy nie 
czynią. Popiąte ci, ktorzy imieniem 
Lichwiarza Kontrakty  lich wiarlkie 
czynią, y © unowione lichwy imie- 
d niem fię iego upominałą. Pofzofte y 
nakoniec ci, ktorzy potrzebuiących 
pieniędzy fzukaią, y umyślnie ich do 


Lichwiarzow prowadzą. Wflzakże l K 


jednak do nadgrody obowiązani . pie 


będą, ktorzy tylko z firony potrze- - | 


buiącego pieniędzy są, albo ktorzy 
tylko za iego pozwoleniem, a przy- 
maymniey nie przeciwko iego woli, 
do lichwy fę przykładaią; albo ktos | 
| rzy tylko tak fię zdaleka do niey 


przykładaią, że fię fzkody bliźniemu | | Aj 


uczy- 
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uczynioney przyczyną nazwać nie| | 
- mogą, A takowi są. nayprzed ci, 
ktorzg zaiławy odbierają, y.onych= 
że (ltrzegąs powtore ci, ktorzy pie- 
niądze rachuiązpotrzecie ci, ktorzy 
wfzyltko w Reieftra zapifuią,; nade 
fłarek ci, ktorzy prolzedi od pożye 
czaiącego, kontrakt lichwiarfkt pilzą, 
albo mu tylko po przyisciellku zas 
piacenie lichwy: radzą. Ci bowiem 
wfzyfcy, y fzkody mu przez. lichwę 
uczynionsy przyczyną nie są, gdyż 
ta iuż mu fię bez nich fłała:y czy= 
niąc takowe pofugi, nie przeciwko 
je woli iego, uwfzem niekiedy — na, 
wet na wyrsźuą proźbę iego. 
czynią, 

Z tego zaś, co tu © fkutecznym 
przykładaoiu ię do lichwy mowi, 
może kto wniefie: że jeżeli fię nie- 
godzi brać lichwy y przykładać fig 
do niey fkutecznie; tedy fię też nie 
będzie godziło ofiarować fię do iey 
płacenia, y. płacić ią w rzeczy famey: 
boć y ten,co fię do iey płacenia offiae 

Lo. 
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rule, y w rzeczy ią famey placi, 
przykłada fię nie iako fkutecznie do | 
niey: gdyż tym famym do wzięcia | 
oneyże, nie małą Lichwiarzawi Ookkae | 
zyą y pobudkę daie, I zaie, nies | 
godziło by fię Muchacze, gdyby kto 
rownym umylłem isk pożyczenia pie- 
niędzy, tak teź wzięcia od nich ii- 
chwy po Lichwiarzu wyciągał: gdyź 
nie godzi fię tego pokim profto wy= | 

-ciągać, czego on nie może bez grzes 
chu uczynić.  Atoli między ludźmi 
ipaczey fię dzieie, kiedy pieniędzy 
pożyczaią; nie w yciąpaią oni po tym, 


ktorego o pożyczenie prolzą, tylko 8 


famego poźyczenia pieniędzy, ktorych 
oa y bez lichwy pożyczyć może: 
236 względem lichwy tylko fię obas 
iętoie maia, y owfzem radzi by bez 


niey. pożyczyć, gdyby to bydź mos, £ | 


gło. A mk profząc o pożyczenie 
choćby z lichwą, nie grzefzą; bo gos | | 
dzi fię drugiezo, o to profić, co on | 


może bez grzechu, uczynić; lubo przez , $ 1 


złość fwoię, nie. inaczey, tylko z grzes | 
chem 
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chem uczyni. Prawda że niekiedy 
profząc o pożyczenie pieniędzy, fami 
fig zapłacić od nich lichwę offiarwią, 
y w rzeczy łą famey płacą: ale naye 
przod takowe Ofiarowanie fię oboięe 
tne z fiebie ief, y wolno go Łichwiae 
rzowi nie przyjąć, ale powtore z mu 
"su to y poniewolnie czynią, wie 
dząc dobrze, żeby inaczey pieniędzy 
nie dofłali: ale nakoniec, fufznae y 
"ważne.do tego przyczyny maią:to 
aby zafław fwóy': odebrali, to ażeby 
za nierzetelnych poczytani nie byli, 
to ażeby gniewu y niechęci tego, 
od ktorego pożyczyli, na fiebie nie 
ściągnęli, a infzym też  czafem gdy 
nagła iaka na nich potrzeba przyidzie 
znowu dla fiebie u niego, pożyczyć 
mogli. Nie grzefzą tedy, profząe © 
pożyczenie choć by z lichwą; bo nie 
chcą, ale tylko dopufzczaią lichwy: 
a dopuścić iey fłufzne y ważne z | 
rony fwoiey przyczyny mnaią. Nie | 
przykładnią fię do niey, tylko bar- | 
dzo zdalek:, y tylko tyle, że od niey 
nie 
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nie odwodzą Lichwiarza: zaś z nau- | 
ki Theologow, nikt nikogo od złe- | 
go, z wielką trudnością y fzkodą | 
śwoią, odwodzić nie powinien. 

I to to ochacze , wizyftko ieft, 
com wam o powianey za brane lis 
chwy padgrodzie miał powiedzieć. 
Wytiumaczyłtem wam: y to, CO fig 
y ik w lichwie wrócić lub nadgro= | 
dzić powinoo; y to do kogo fię y 
dak, ten powinney za brane lichwy à 

obowiązek rościąga. Wy, I 
ten do was nie 


ni: dziękuycie Bogu, że was od grze- 
chu, tak obrzydliwego fobie, a tak 


fzkodliwego ludziom, talką  fwolą si 


| zachował. A z tego wfzyfikiego, 
co fie do tąd przeciwko lichwie mo 


wito, taką ku niey nienawieść, ta< BB 


kie w fercu fwoim obrzydzenia $ 


wzbudźcie; żebyście: fię nigdy na nią bę A 


odważać nieśmieli. Lecz ieżeli prze 
Wie 
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wicioae f(umienie o ten was fteafzny 
grzech fłrofuie, y brane od drugich 
lichwy na oczy wam Wyrzuca: wy, 
podlug tego, co fig na dziliey(zym 
Kazaniu rzekio, powinną za nie, a 
tę nie odwioczną, nadgrodę uczyń. 
cie, Wroćcie, y rzeczy fame, ktore« 
ście w lichwie wzięli, y pożytki wlzy: 
ftkie, ktore nie z wafzego przemyfłu, 
ale z rzeczy wziętych pofzły, y izko- 
dy wynikaiące, lub pożytki ufłaiące, 
ieżeli iakie, dla dających lichwę, z 
tey przyczyny nafłąpiłys: bo tego 
wfzylłkiego, ten ścilty, powinney za 
brane lichwy nadgrody, obowiązek 
wyciąga. Wróćcie, y isko Lichwia- 
rze, ieżeliście ią w rzeczy (amey bra- 
li: y iako naftępni po. Lichwiarzach 
Dziedzice, jeżeli Dobra ich z lichwy 
nie ofwobodzone, do rak wafzych 
przyfzly: y iako przykładziący fię 
fkutecznie do lichwy, ieżliście 'fię do 
niey, podług wymienionych w Ka: 
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zaniu fpofobow, w rzeczy famey 
przylożyli; bo {ię do tych wfzylikich 
ten ściły, powinoey za brane lichwy 
nadgrody, obowiązek sościąga. Nie 
odkiadaycie tego na dalfzy czas, gdy 
fię w prętfzym fłać może; bo dla 
takowego odkładania Spowiedzi y 
|Kommunie wafze, fzczerym tylko 
świętokraćt wem będą. Nie zofławuy» 
cie tego, dopiero nafiępnym po śmiere 
ci walzey Dziedzicom:; bo to, y wa- 
fze oltatnie przy śmierci z Bogiem 
poiednanie fię, bardzo wątpiiwym y 
podeyzrzanym uczyni, y prawie wam 
nie powetowane, tak w Duchownych 
jako też w doczeinych / Dobrach, 
fzkody przyniefie. Naco fis wam 
przydadzą te lichwy, ktore o zemftę 
na was do BOGA wołają? te lich wy, 
które y ze fzkatuły,y z rąk wafzych 
y z każdego innego mieyfca na was 
wollig, że walzemi nie są? te lii- 
chwy, ktore lubo z wami do grobu 
poyść nie mogą, was iednak, ieżeli 
Ji ich 
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ich, iak (ię należy, nadgrodzić nie zee 
chcecie, zapewne na zgubę wieczną 
zaprowadzą? Aleć wy przyimuiecie 
tyle razy do ferca fwego, iak nie 
gdyś Zacheusz Arcey - celnik, do Do= 
mu (wego JEZUSA; ieżeli tedy Z 
nim, recząc tak wielkiego Gościa, 
wfzyltko to nadgrodzicie, w czy 
meście kogo przez iwoie lichwy u- 
krzywdzilis wnet fię rownie iak 
jemu, y wam famym, y Domom 
też wslzym, Zbawienie fanie, 
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